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Krótko i Jugo^wiaPorażka czy fuszerka prokuratury ?

„Inkasent” FIFA czeka do
Straszenie rakietami

uniewinniony
Wojciecha B. oskarżano o dokonanie pięciu zabójstw

Przed Sqdem Okręgowym w Krakowie zapadł wczoraj uniewinniający wyrok w sprawie Wojcie­
cha B., domniemanego „Inkasenta" oskarżonego o dokonanie w 1994 roku pięciu zabójstw, w tym
o zastrzelenie kilkuletniego chłopca. Prokuratura domagała się dożywotniego więzienia, uznając
oskarżonego seryjnym zabójcą.

Radość Wojciecha B. po uniewinniającym wyroku
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wtorku
Międzynarodowa Federacja

Piłkarska (FIFA) odrzuciła

prośbę prezesa Polskiego
Związku Piłki Nożnej (PZPN)
Mariana Dziurowicza o prze­
sunięcie wyznaczenia termi­
nu zwołania zjazdu wyborcze­
go w PZPN. Jednocześnie FIFA

poprosiła PZPN o złożenie

szczegółowych wyjaśnień, dla­
czego Zarząd PZPN nie był
w stanie zebrać się w tej spra­
wie przed 8 kwietnia, poprzed­
nim terminem wyznaczonym
przez FIFA. Jeśli PZPN nie do­
starczy do 13 kwietnia oczeki­
wanych wyjaśnień, albo będą
one niewystarczające, FIFA za­
powiedziała przekazanie tej
sprawy do swojej Komisji Dys­
cyplinarnej.

(Szerzej na str. 28)

Napad
na konwój
w centrum

Krakowa

Rosja „nie może

oddać Jugosła­
wii"—powiedział
Borys Jelcyn. We­
dług niego, okre­
ślone siły dążą
obecnie do pod­
boju Jugosławii
i uczynienia z niej
swojego protek­
toratu. „Dlatego
teraz stosujemy
konieczne środki
o charakterze

politycznym i or­
ganizacyjnym" —

dodał rosyjski
prezydent. „Ro­
sja nie będzie an­
gażować się
w konflikt, jeżeli
nie zostanie

sprowokowana
przez Ameryka­
nów" — powie­
dział Jelcyn, pod­
kreślając, że

wcześniej czy
później Zachód

będzie musiał
uznać swój błąd.
Przewodniczący
rosyjskiej Dumy
Giennadij Siele-
zniow powiedział, że rakiety rosyjskie zostały wycelowane w te

kraje NATO, które walczą w Jugosławii.
Jugosławia nie uwolni trzech żołnierzy amerykańskich. Misja me­
diacyjna, której podjął się w tej sprawie cypryjski polityk Spiros Ki-

prianu, zakończyła się wczoraj fiaskiem. (Szerzej— str. 2)

nasz

Sąd uznał, że dostarczone

przez prokuraturę dowody
nie pozwalają na przyjęcie
winy oskarżonego. Policja
zainteresowała się Wojcie­
chem B. po anonimowym te­
lefonie kobiety, która podała
jego personalia.

— Policja nie zadbała na­
wet by nagrać anonimowy
telefon — powiedziała wczo­
raj przewodnicząca składu

orzekającego, sędzia Anna

Grabczyńska-Mikocka. — Te­
lefon odebrał policjant, któ-

Decydującymi dowodami
w sprawie były ślady traseolo-

giczne (odciski buta) oraz śla­
dy zapachowe. Sąd podał
w wątpliwość badania osmo-

logiczne (zapachowe) oraz

portrety pamięciowe, na które
w procesie powoływała się
prokuratura. Sędziowie przy­
chylili się do opinii mecenasa

Jana Widackiego, który wy­
tknął ewidentne błędy popeł­
nione w postępowaniu przy­
gotowawczym.

Proces toczył się ponad pół-

Morderca wybierał ofiary
przypadkowo. Wchodził do
wolno stojących domów, po­
dając się za inkasenta. Tam
mordował.

Przebywający w areszcie
od sierpnial996 roku Woj­
ciech B. nie przyznał się do

popełnienia zarzucanych
mu czynów, twierdząc, że

nigdy nie był na miejscu
zbrodni. Nigdy nie znale­
ziono broni, z której za­
strzelono ofiary.

Wyrok nie jest prawomoc-

Niezwykłe ożywienie zapa­
nowało wczoraj tuż przed go­
dziną 15 w rejonie placu Na
Groblach i krakowskiego „Ju­
bilata”. Przypadkowi prze­
chodnie mogli tu obserwować

sceny żywcem wyjęte z gang­
sterskich filmów. Dwóch kon­
wojentów eskortujących pie­
niądze ze spółdzielni mieszka­
niowej mieszczącej się przy
placu Na Groblach 7 zostało za­
atakowanych przez trzech za­
maskowanych rabusiów.

(Szerzej na str. 4)

Albańczycy w Polsce, szpital połowy w Albanii

Bierność grzechem
Za około osiem dni do Małopolski przyjadą pierwsi Albań­

czycy z Kosowa. 80 osób zamieszka w ośrodku kolonijnym
w Gołkowicach koło Starego Sącza, 20 znajdzie schronienie
w byłym sanatorium kolejowym w Rabce. W przyszłym tygo­
dniu natomiast wyruszą na Bałkany lekarze i strażacy, którzy
zorganizują w Albanii szpital połowy dla uciekinierów z Koso­
wa. (Dokończenie na sir. 5)

„Ludzka stonoga”
bez Guinnessa

Liczba dnia

ry w sprawie w ogóle nie byl
zorientowany. Nawet nie

sporządził notatki służbo­
wej i kazał kobiecie zgłosić
się za kilka dni. To był zasad­
niczy błąd, którego napra­
wić się nic da. Rozmowa nie
została nawet nagrana na ta­
śmę magnetofonową, co mo­
że pozwoliłoby na zidentyfi­
kowanie dzwoniącej kobiety
— uzasadniała decyzję
o uniewinnieniu sędzia.

tora roku. W tym czasie prze­
słuchano kilkuset świadków.

Wojciechowi B. zarzucano,
że w 1994 r. zastrzelił pięć osób,
w tym siedmioletniego chłop­
ca. Zabójca, podając się za inka­
senta z elektrowni, mordował
w Łapczycy koło Bochni, gdzie
zastrzelił kobietę ijej 8-letniego
syna, później zaatakował mał­
żeństwo w Pilźnie, a na koniec
w Morawicy, gdzie zastrzelił

ostatnią osobę.

ny. Prokurator zapowiedział
apelację.

Wyrok uniewinniający
w sprawie „Inkasenta” to dru­
ga taka decyzja krakowskiego
sądu w ciągu ostatnich dni.

Wcześniej uniewinniono czło­
wieka, któryjechał ze zwłoka­
mi zabitego na Kazimierzu Je­
rzego D. W tamtej sprawie sę­
dzia również orzekł, że po­
szlaki nie wystarczają, by ska­
zać za zabójstwo. (woko)
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— Wyrok w sprawie domniemanego „Inka­
senta” nie mógł być inny — twierdzi prof. Jó­
zef Wójcikiewicz z katedry kryminalistyki
Wydziału Prawa Uniwersytetu Jagiellońskie­
go jdnslytu tu Ekspertyz Sądowych. - Sąd, bio-
rąc pod uwagę
słabość dowo­
dów osmologicz-
nych oraz niefa­
chowo przeprowadzone okazanie, nie mógł
wydać innego wyroku. Podstawowe dowody,
zapachowy i opierający się na portrecie pa­
mięciowym, nie mogły przekonać sądu. Ktoś
może uznać, że to porażka wymiaru sprawie­
dliwości, ale — z drugiej strony — to jej zwycię­
stwo, gdyż sąd nie bał się wydać wyroku na

korzyść oskarżonego, gdy wątpliwości wska­
zywały najego niewinność.

Podobną opinię w wywiadzie dla Polskiej
Agencji Prasowej wyraził kierownik kate­
dry kryminalistyki UJ, prof. Tadeusz Ha-

nausek, mó­
wiąc, że wy­
rok uniewin­
niający Woj­

ciecha B. wydaje mu się słuszny i nie mógł
być, w tym stanie materiału dowodowego,
inny. Według prof. Hanauska — stan pol­
skich badań osmołogicznych (zapacho­
wych) jestjeszcze za słaby, by mogły stano­
wićjedyny dowód w sprawie i być podstawą
skazania. (woko)
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Uczniowie i harcerze ze Szkoły Podstawowej nr 158 przy ul. Strą­
kowej próbowali wczoraj pobić rekord Guinnessa w zbudowaniu

„Ludzkiej stonogi”. Zabawa polegała na ustawieniu w szeregu

jak największej liczby osób, przywiązania sznurówkami nóg są­
siadów do swoich oraz przejściem tak połączonym korowodem
30 metrów. Był to nie lada wyczyn dla ponad dwustumetrowej
stonogi. Dotychczasowy rekord w tej zabawie to 1604 związa­
nych. Niestety nie udało zebrać się aż tak dużej liczby osób. Jed­
nak wynik 250 jest godny pochwały. Jak nam powiedzieli główni
organizatorzy imprezy— ćwik drużynowy Tomasz Żak i pionier­
ka drużynowa Joanna Nowakowska — oprócz próby pobicia re­
kordu, celem imprezy miało być zachęcenie młodzieży do wstą­
pienia w szeregi harcerskie. Bo właśnie Tomek i Asia jako harce­
rze Związku Harcerstwa Rzeczpospolitej Szczepu Ruczaj propa­
gują wśród młodzieży takie zabawy. T.H.

— tyle wynosić mogą po­
bory marszałka wojewódz­
twa wg jednego z projektów
ograniczenia pensji w samo­
rządach. Wczoraj Sejm dys­
kutował cztery takie projek­
ty, które złożyły AWS, SLD,
UW i Senat.

Zdaniem wielu polityków
i w powszechnym odczuciu

społecznym, pensje i diety
samorządowców są za wyso­
kie. Przypomnijmy, że wielu

prezydentów miast i mar­
szałków województw pobie­
ra uposażenie większe niż

prezydent RP (ok. 11000 zł),
czy premier (9000 zł). Diety
radnych w dużych miastach

sięgają 2000 zł, marszałko­
wie zarabiają do 14000,
a prezydent Warszawy na­
wet 17000 zł. Apele polity­
ków o ograniczenie plac
w samorządach nie przynio­
sły efektów, Sejm rozwiąże
to za pomocą ustawy. (mk)



Str. 2 Gazeta Krakowska

Krótko
Polska

pochwalona
Międzynarodowy Fundusz

Walutowy powitał z zadowo­
leniem wyniki gospodarcze
Polski, Jednej z najlepszych
wśród państw w okresie

przejściowym**1, lecz wezwał
władze do ostrożności, by
utrzymać wzrost gospodar­
czy i nie pogłębiać deficytu
zewnętrznego.

nów lirów, a w opinii zwolnio­
nego pracownika zaledwie na

800 min lirów.

Jeszcze do niedawna Stefana
Cutrona ubierał się w garnitur
i krawat, obecnie przypomina
buntownika w stylu Johna Len-
nona. Urzędnik, który „odcią­
żał” konta najbogatszych klien­
tów banku, wspomagając po­
trzebujących, nie zarabiając na

tym ani złotówki (we Włoszech
anijednego lira, co należy pod­
kreślić),jest 40-latkiem o twarzy
marzyciela. Jak sam twierdzi,
ryzykował posadę dla swych
ideałów, walcząc przeciwko nie­
sprawiedliwym prawom banko­
wym, w świetle których udziela
się uprzywilejowanych kredy­
tów tylko osobom bogatym, od­
rzucającprośby potrzebujących.

Anna KURDZIEL

Obrazjuż wisi
Obraz Jana Matejki „Bitwa

pod Grunwaldem" wisi już
w sali wileńskiego Arsenału
w Dolnym Zamku u podnó­
ża Wzgórza Gedymina. Trwa

komponowanie wystawy pa­
miątek, zbroi i sztandarów

bitewnych towarzyszących
ekspozycji. Wystawę, mającą
przypomnieć polsko-litew­
skie tradycje oręża, otworzą
14 kwietnia prezydenci
Aleksander Kwaśniewski
i Valdas Adamkus.

Morderca

będzie żył
Wyrok śmierci na 39-let-

nim Anatoliju Onoprijence
nie może być wykonany —

powiedział wczoraj na kon­
ferencji prasowej w Kijowie
przewodniczący Zgromadze­
nia Parlamentarnego Rady
Europy Lord Russell-John-
ston. Od marca 1997 r. na

Ukrainie obowiązuje mora­
torium na wykonywanie wy­
roków śmierci. Russell-John-
ston uważa, że nie może być
tak, że moratorium zostanie
czasowo zawieszone tylko
po to, aby stracić Onoprijen-
kę, któremu sąd w Żytomie­
rzu udowodnił zamordowa­
nie 52 osób.

Noc w aucie
Kilkuset kierowców spę­

dziło noc z czwartku na pią­
tek w swych samochodach
na autostradzie między Bo­
lonią a Florencją. W czwar­
tek wieczorem, na Autostra­
dzie Słońca, biegnącej
wzdłuż całego Półwyspu
Apenińskiego, przewróciła
się cysterna z płynnym ga­
zem. Kierowca został lekko

ranny. Ruch na tej na tej naj­
ważniejszej magistrali, łą­
czącej północ z południem
Włoch, został całkowicie spa­
raliżowany do piątkowego
rana. W obu kierunkach po­
wstały 20-kilometrowe kor­
ki. Policja dostarczyła kie­
rowcom, unieruchomionym
w swych samochodach, żyw­
ność i koce. (PAP)

Świat

Miloszević prosi o przyjęcie Jugosławii do Związku Białorusi i Rosji

Straszenie rakietami
Prezydent Rosji Borys Jelcyn wyraził wczoraj zgodę na

włączenie Jugosławii do Związku Białorusi i Rosji. Nie wy­
kluczył również możliwości wycelowania strategicznych ra­
kiet w państwa NATO, prowadzące akcję przeciwko Jugo­
sławii — poinformował na posiedzeniu Dumy komunistyczny
przewodniczący parlamentu Giennadij Sielezniow.

: "I

Siły NATO zniszczyły tylko dwa cele w centrum stolicy Kosowa,
Prisztinie, zaś większość dalszych zniszczeń została spowodowa­
na przez siły serbskie — stwierdzili przedstawiciele Pentagonu

W czwartek wieczorem
wrócił on z Belgradu, wczoraj
rano spotkał się z prezyden­
tem i przekazał mu ustną
prośbę Slobodana Miloszevi-
cia o przyjęcie Jugosławii do
ZBiR-u.

Deputowani — nawet komu­
niści — przyjęli relację Siele-
zniowa z niedowierzaniem.

Najostrzej zareagował demo­
kratyczny deputowany, były
pułkownik armii radzieckiej
Siergiej Juszenkow: „Następ­
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Zdjęcie twarzy Inkaskiej mumii sprzed 500 lat prezentowanej
podczas konferencji prasowej w mieście Salta w Argentynie.
Zmumifikowane zwłoki, prawdowpodobnie rytualnej ofiary, zo­
stały znalezione przed miesiącem na szczycie wulkanu w An­
dach argentyńskich. Swój prawie doskonały stan zawdzięczają
niskiej temperaturze w której spędziły ostatnie 500 lat

nym krokiem będzie utworze­
nie związku wszystkich dykta­
torów świata i przeniesienie
naszej stolicy do Bagdadu".

Nie ma rozkazu

Jelcyn na spotkaniu z prezy­
dentami republik autonomicz­
nych, wchodzących w skład Fe­
deracji Rosyjskiej, nie komen­
tował rewelacji przewodniczą­
cego parlamentu.

W dowództwie rosyjskich
wojsk strategicznych nie ma­
ją informacji o ponownym

wycelowaniu rakiet. „Będzie
rozkaz, wycelujemy" — poin­
formowała służba prasowa
tych wojsk.

Po kilku godzinach Kreml
zdementował te doniesienia

Nikt również nie widział

żadnych dokumentów doty­
czących przyjęcia Jugosławii
do ZBiR-u, żadne rosyjskie
ministerstwo nie otrzymało
polecenia ich przygotowania.

Żywe tarcze

NATO skierowało do swych
krajów członkowskich raport,
w którym mówi o wykorzysta­
niu 500 Albańczyków, jako ży­
wych tarcz w Kosowie — pisze
niemiecki dziennik „Bild".
Według raportu, który — we­
dług „Blidu" — ma być rów­
nież przekazany Międzynaro­
dowemu Trybunałowi Karne­
mu w Hadze, „500 mężczyzn
albańskich zostało zgroma­
dzonych 2 kwietnia na polu
w pobliżu Krajiane i ustawio­
nych, jako żywe tarcze przed
działami artylerii serbskiej.
Kazano im zdjąć ubrania".

Później „wydano im rozkaz

położenia się twarzą do ziemi
i tak pozostawali przez dwie

godziny. Następnie spędzili
noc w deszczu, z wycelowaną
w nich bronią Serbów" — kon­
tynuuje raport.

Fabryka Zastavy w gruzach
Ponad 120 robotników zo­

stało rannych w wyniku ata­
ku samolotów NATO na fa­
brykę samochodów Zastava
w mieście Kragujevac.

Robin Hood

z Palermo
Były funkcjonariusz Sycylijskiego Banku odbierał pienią­

dze bogatym klientom i dawał biednym, potrzebującym
wsparcia finansowego. Mieszkaniec Palermo przyznał się
do winy i za swe usługi będzie musiał odsiedzieć rok w wię­
zieniu. Wzbudził jednak wiele litości, stając się gwiazdą
w środkach masowego przekazu, które okrzyknęły go wło­
skim Robin Hoodem.

Stefana Cutrona był szano­
wanym pracownikiemfilii po­
ważnego Banku Sycylijskiego
w San Scipirello, miasteczku
na południu Italii, słynnego
z mafii i dobrego wina. Żył
spokojnie, aż do momentu, kie­
dy inspektorzy policjifinanso­
wej wykryli, że pożyczał pie­
niądze bez oprocentowania,
bez odpowiednich gwarancji
i zgodnie z personalnymi
upodobaniami, wbrew obo­
wiązującym kryteriom. Przy­
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Państwowa telewizja serbska — jeden z filarów reżimu Miloszevi-
cia — wezwała telewidzów do bronienia jej własnymi ciałami

przed atakami lotnictwa NATO. Mieszkańcy Belgradu zbierają,
się już nocami na mostach, chcąc je ustrzec przed nalotami

„Sześć pocisków uderzyło
w montownię, lakiernię oraz

instalacje elektryczne i cen­
tralnego ogrzewania. 124

rannych robotników odwie­
ziono do pobliskiego szpita­
la" — powiedział dyrektor fa­
bryki Milan Beko. Dodał, że
nikt nie zginął, ale ekipy ra­
tunkowe nadal przeszukują
gruzy.

Nie będzie czym latać

Połowa serbskich samolo­
tów MiG 29 została zniszczo­
na w wyniku nalotów NATO
— oświadczył wczoraj w Lon­
dynie szef sztabu generalne­
go armii brytyjskiej Charles
Guthrie. Według niego, zli­
kwidowana została również

połowa źródeł zaopatrzenia
wojsk serbskich w paliwo. Od

początku operacji NATO (24
marca) przeprowadzono po­
nad 200 ataków na około 150
celów, w tym na wszystkie
serbskie lotniska.

Guthrie twierdzi, że zaczy­
na słabnąć morale wojsk serb­
skich: „Powtarzające się ataki

chodził do banku murarz, któ­
ry nie był w stanie spłacić ra­
chunków i otrzymywał 500

tys. lirów, czy przewoźny
sprzedawca owoców, któremu

skradziono pojazd i otrzymy­
wał 3 miliony lirów. Sumy na

pierwszy rzut oka wydają się
niewielkie, ale zgodnie z dany­
mi policji, która potwierdziła,
że były zabierane z konta bo­
gatych inwestorów, naraziły
w ciągu dwóch lat bank na

straty równe 1 mld i 200 milio-

NATO zasiały lęk wśród wojsk
serbskich na terenie Koso­
wa".

Ponad pół miliona

Biuro Wysokiego Komisa­
rza Narodów Zjednoczonych
ds. Uchodźców (UNHCR)
oszacowało liczbę ludzi, któ­
rzy opuścili Kosowo, na 517

tysięcy. Jest to ponad jedna
czwarta kosowskich Albań­
czyków, których w 1991 po­
śród niespełna 2-milionowej
ludności Kosowa było 1,6 -1,7
miliona.

Nie było bomby
Wczoraj do Macedonii wy­

ruszył transport z pomocą hu­
manitarną od rządu RP, Cari­
tas Polska i Caritas Polowej.
Odlot samolotu z pomocą hu­
manitarną został odłożony do

soboty ze względu na fałszywą
informację o bombie. Trans­
port do Macedonii składa się
z 10 ciężarówek i wiezie towa­
ry o wartości 350 tys. dolarów:
łóżka połowę, materace, po­
ściel, lekarstwa. (PAP, DP)

Korespondent„GK”
pisze z Włoch

Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską

Błoga nieświadomość
Wielce zaskoczony był pewien Tajwańczyk, który — za­

snąwszy w swym mercedesie po spożyciu alkoholu — obu­
dził się... w magazynie skradzionych samochodów w Chi­
nach kontynentalnych. Opisując tę odyseję, prasa tajwań­
ska podkreśla, że pechowiec był do tego stopnia pijany, iż
nie zorientował się, że złodzieje ładują samochód na sta­
tek. Krótką podróż morską też przespał w błogiej nieświa­
domości. Kradzieży dokonano w ciemnościach i złodzieje
nie zorientowali się, że w samochodzie śpi człowiek. Osta­
tecznie, po spędzeniu trzech dni w chińskiej prowincji
Fujian, ów Tajwańczyk udał się innym statkiem w drogę
powrotną. Mercedesajednak nie odzyskał. Policja tajwań­
ska aresztowała ostatnio złodziejską szajkę, która ukradła
na wyspie co najmniej dwa tysiące luksusowych limuzyn.

Komputer prawdę ci powie
Uczeni z kilku amerykańskich ośrodków badawczych

opracowali program komputerowy, który umożliwia roz­
poznanie znaczenia mimiki użytkownika. Według czaso­
pisma „Techweb", dzięki temu programowi komputer
mógłby być wykorzystywany na przykładjako wykrywacz
kłamstw. (PAP)
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Brytyjski kierowca Formuły
I Eddie lrvine przed niedziel­
nym wyścigiem o Grand Prix

Brazylii trenuje... sambę

Kruche

dochody
Fergie — Sarah Ferguson, była

synowa brytyjskiej królowej, re­
gularnie narzekająca na brak pie­
niędzy — zdobyła nowe źródło do­
chodów. Będzie reklamować słyn­
ną angielską porcelanę Wedgwo-
od. Dziennik „Sun" poinformo­
wał, że rozwiedziona małżonka

księcia Andrzeja otrzyma za

udział w filmach reklamowych
500 tysięcy funtów szterlingów
rocznie. Fergie nie chce jednak
prowadzić działalności reklamo­
wej na obszarze Wielkiej Bryta­
nii, ponieważ porcelana Wedgwo-
od jest tam opatrzona królew­
skim znakiem jakości. Właścicie­
lem manufaktury porcelany We-

dgwood jest irlandzki multimilio-

nerTony Reilly.
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Nowy japoński samochód elektryczny „MC-1 T EV" prezentowa­
ny wTokio przez japońska firmę Mitsuoka Motors. Pojazd działa
na 72-voltowe wymienne baterie i może przejechać 50 km

z prędkością 60 km na godzinę. W Japonii jest sprzedawany za

równowartość 3900 USD
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Prymas Polski kardynał Józef Glemp otworzył wczoraj w War­
szawie trzydniowe V Targi Wydawców Katolickich. W targach
udział bierze 86 krajowych wydawców. Prezentowanych jest ok.
5 tys. książek i kaset audio-wideo o tematyce religijnej. Obok

sprzedaży książek odbywać się będą promocyjne spotkania au­
torskie oraz inne imprezy towarzyszące o charakterze kultural­
nym, m.in. recitale i konkursy

Napad na konwój z pieniędzmi

Kilkadziesiąt sekund
338 tysięcy złotych zrabowało czterech bandytów, którzy

wczoraj napadli w centrum Włocławka (Kujawsko-Pomor­
skie) na konwój przewożący pieniądze z banku do dużego
zakładu pracy.

Napad dokonano na ul. Sło­
wackiego. Stojący po lewej stro­
niejezdni opel omega nagle ru­
szył i zajechał drogę volkswa-

genowi transitowi z pieniędz­
mi. Kierowca samochodu oso­
bowego zbiegł. Momentalnie
z bramy wyskoczyło czterech

zamaskowanych i uzbrojonych
mężczyzn. Strerroryzowali za-

Po Polsacie - Nasza TV
Nasza TV zrezygnowała z udziału w platformie cyfrowej

Cyfra Plus i zamierza dołączyć do cyfrowej telewizji Polsatu.

Tymczasem szef obsługującego Cyfrę Canalu Plus, zapowia­
da, że w platformie nie będzie zmian. Dziesięć dni temu, z

udziału w Cyfrze zrezygnował też Polsat sugerując, że to

przedsięwzięcie niejest do końca legalne. (PAP)

Strajk
w Piaście

Wczoraj Związek Zawodo­
wy Pracowników Dołowych
rozpoczął akcję protestacyj­
ną w Kopalni Piast. Pod zie­
mią znajduje się dwóch gór­
ników, w tym Waldemar
Bartz przewodniczący Mię­
dzyzakładowego Komitetu

Koordynacyjnego tego
związku. Konflikt wynikł
głównie wokół spraw płaco­
wych. Nie wykluczone, iż od

jutra, lub od poniedziałku,
akcję solidarnościową po-
dejmie także ZZ Pracowni­
ków Dołowych Kopalni Sier­
sza. Związek Zawodowy
w Piaście popierał bowiem
walkę Sierszy o przetrwa­
nie. jp

łogę volkswagena transita —

trzech strażników przemysło-
wowych, kasjerkę i kierowcę,
a następnie zabrali gotówkę.
Nie doszło od użycia broni;
nikt nie ucierpiał.

Bandyci wsiedli do stojącego
w pobliżu volkswagena passa­
ta i odjechali. Cała akcja trwała

kilkadziesiąt sekund. (PAP)

Kary od 8 do 7 lat więzienia Sąd Okręgowy w Warszawie wymie­
rzył wczoraj trzem mężczyznom za próbę rabunku z bronią w rę­
ku 168 tys. zł, przeznaczonych na wypłaty w Wojewódzkim
Ośrodku Medycyny Pracy w Warszawie. Do napadu doszło w lu­
tym 1997 r.

Tysiące Płace trafią do komisji

samorządowców
Dziś Sejm zdecyduje, czy projektami ustaw o ograniczeniu AWS proponuje uzależnienie

wynagrodzeń samorzqdowców zajmie się komisja nadzwy- wynagrodzeń samorządow-
czajna, czy komisja stała.

Sejm omówił wczoraj czte­
ry projekty ustaw (dwa autor­
stwa AWS — poselski i senacki
oraz SLD i UW), zmierzające
do ograniczenia wysokości
wynagrodzeń osób pełnią­
cych funkcje publiczne —

m.in. we władzach samorzą­
dowych. W Sejmie jest już od

ubiegłego roku projekt po­
dobnej ustawy, złożony przez
posłów PSL.

Projekt posłów AWS zakła­
da, że place osób pełniących
funkcje publiczne uzależnio­
ne byłyby od średniego wyna­
grodzenia w sektorze przed­
siębiorstw. Dodatkowo płace
władz lokalnych zależałyby

Zabił ich

dług
Dwoje mieszkańców Lubli­

na, ojciec i córka, popełniło
samobójstwo skacząc z okna
klatki schodowej między 7
a 8 piętrem jednego z wie­
żowców — poinformował
wczoraj rzecznik lubelskiej
policji Henryk Czerwiński.

Ofiary to 67-letni Tadeusz
J. i 38-letnia Jadwiga G. Samo­
bójstwa dokonali w czwartek
krótko przed godziną 21. Zo­
stawili pożegnalny list. Wy­
nika z niego, że targnęli się
na życie, bo nie mogli spła­
cić zaciągniętych kredytów.
Kobieta zostawiła 15-letnią
córkę. (PAP)

od liczby mieszkańców w da­
nej jednostce samorządu,
a płace we władzach spółek
z udziałem skarbu państwa —

od wyników ekonomicznych
i średniej płacy w spółce.

Projekt SLD upoważnia
premiera do określenia roz­
porządzeniem maksymalnej
wysokości wynagrodzeń sa­
morządowców — marszał­
ków, prezydentów, starostów,
burmistrzów, wójtów. Maksy­
malną wysokość diet radnych
oraz wynagrodzenia w przed­
siębiorstwach państwowych
i spółkach skarbu państwa
określaliby odpowiedni mini­
strowie. SLD podobnie jak

Pracownicy Zakładu Pracy Chronionej „Darnina Ltd" spółka
z o.o. przez niemal pięć godzin przetrzymywali wczoraj w siedzi­
bie firmy w Łodzi dwóch członków zarządu spółki. Uwolnili ich

po negocjacjach z policją. Na klamce szklanych drzwi sali kon­
ferencyjnej strajkujący zawiesili łańcuch z kłódką. Przed salą
postawili transparent z napisem: „Oddajcie nam pieniądze".
Około godz. 16.30 po krótkich negocjacjach z policjantami, któ­
rzy przyjechali do zakładu, pracownicy wypuścili „zakładników"

Aresztowania po zabójstwie w restauracji

To oni strzelali?
Policja zatrzymała wczoraj 11 mężczyzn, którzy mogą

mieć związek z zabójstwem pięciu gangsterów na warszaw­
skiej Woli.

W mieszkaniu jednego z za­
trzymanych policja znalazła
dwie strzelby gładkolufowe,
które mogły być użyte na

miejscu egzekucji. Łuski od

pocisków do znalezionej bro­
ni są łudząco podobne do

tych znalezionych w restaura­
cji „Gama", gdzie 31 marca

zamordowano m.in. „Lutka“
i „Klepaka*1.

ców od liczby mieszkańców,
a w przypadku spółek — od
ich wyników ekonomicznych.

Projekt UW zakłada naj­
mniej zmian — jest to tylko
propozycja nowelizacji usta­
wy o samorządzie gminnym,
upoważniająca szefa MSWiA
do określenia maksymalnej
wysokości diet radnych
w gminach (upoważnienia ta­
kie znajdują się już w usta­
wach o samorządzie powiato­
wym i wojewódzkim). Według
prezentującego projekt Wło­
dzimierza Puzyny górne puła­
py wynagrodzeń samorządow­
ców nie powinny być ustalane

poprzez ustawy, a przez roz­
porządzenia. (PAP)

Policjanci z biura do walki
z przestępczością zorganizo­
waną KGP od początku
kwietnia prowadzą działania

operacyjne. Zatrzymali w su­
mie kilkanaście osób. Więk­
szość zatrzymań miała cha­
rakter jedynie operacyjny
i wszyscy zatrzymani byli wy­
puszczani po 48 godzinach
na wolność. (PAP)

Krótko
Nie majuż
przeszkód...

... aby Instytut Pamięci Na­
rodowej zaczął działać.

Wczoraj Sejm głosował po­
prawki Senatu do ustawy
o dostępie do „teczek" spec-
służb PRL. Prezydent zapo­
wiada jej podpisanie. Mini-

ster-koordynator służb spe­
cjalnych Janusz Pałubicki

uważa, że instytut zacznie
działać 8-10 miesięcy po wy­
borze jego władz. Tyle czasu

bowiem potrzeba na przeka­
zanie mu akt i stworzenie

podstawowych kartotek. We­
dług wyliczeń, na które po­
wołał się Pałubicki, na dzia­
łanie IPN potrzeba rocznie
50 min zł.

Zbrojne rozmowy
Ponad cztery godziny

trwały wczoraj w Warszawie

rozmowy na temat restruk­
turyzacji przemysłu zbroje­
niowego. Po spotkaniu
związkowcy byli wyraźnie
niezadowoleni, zaś przedsta­
wiciele rządu unikali dzien­
nikarzy. Przez cały czas roz­
mów, przed budynkiem sta­
ła grupa ok. 150 pracowni­
ków „Łucznika". Rzucali pe­
tardy (kilka wpadlo do bu­
dynku), trzymali też plasti­
kowe karabiny, zapowiada­
jąc, że na następną manife­
stację przyjadą z prawdziwą
bronią. Zachowywali się
agresywnie, próbowali też

wejść do budynku.

Odchodzą z ZChN
Jan Łopuszański i Mariusz

Grabowski zrezygnowali
wczoraj z członkostwa
w Zjednoczeniu Chrześci-

jańsko-Narodowym. Łopu­
szański powiedział dzienni­
karzom, że podjął taką decy­
zję razem z Grabowskim, po
tym jak Zarząd Główny
ZChN wykluczył w czwartek
ze stronnictwa Halinę Nowi-

nę-Konopoczynę oraz Mariu­
sza Olszewskiego. Dodał, że
wniosek o wykluczenie —

zgłoszony przez Stefana Nie­
siołowskiego — obejmował
takżejego i Grabowskiego.

„Tak” dla polityki
zagranicznej

Sejm przyjął czwartkową
informację rządu o kierun­
kach polskiej polityki zagra­
nicznej, przedstawioną przez
min. Bronisława Geremka.
W czasie czwartkowej dysku­
sji Jan Łopuszański (Nasze
Koło) wnioskował o odrzuce­
nie informacji. (PAP)

Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską

Musiałjakoś żyć
33-letni Przemysław M. z Ostrowa

Wielkopolskiego oszukał 18 chcących
kupić samochód na ponad 137 tysięcy
złotyęh. Wykorzystywał w tym celu „Te-
legazetę" TVP, w której umieszczał

atrakcyjne oferty. Prokuratura zakoń­
czyła śledztwo w tej sprawie i skierowa­
ła do miejscowego sądu akt oskarżenia.

Przemysławowi M. zarzucono, że nie

mając zamiaru ani możliwości wywią-
zania=się z umów, pobierał zaliczki
w wysokości od czterech do piętnastu

, tysięcy złotych. Obiecywał swoim kon-
trahentom zakup aut za granicą, spro­
wadzenie ich do kraju oraz dokonanie

napraw. Oskarżony przyznał się do po­
pełnionych czynów i wyjaśnił, że po­
brane zaliczki wydał na spłatę swoich

zobowiązań oraz na utrzymanie. Prze­
mysław M. przebywa w areszcie. Za za­
garnięcie mienią znacznej wartości gro­
zi mu kara więzienia od jednego roku
do dziesięciu lat.

Wjedną stronę pociągiem,
w drugą pieszo

W pociągu osobowym Łódź Fabryczna-Suwałki zatrzymano
mężczyznę, który włamał się do wagonu bagażowego i wyrzucał
z niego do lasu przedmioty wyjęte z przewożonych paczek. Inte­
resowały go drobne urządzenia elektroniczne (np. czujniki
optyczno-dotykowe) i akcesoria samochodowe. Zatrzymany
twierdzi, że nie działał sam, ale wszystko wskazuje na to, że nie
miał wspólników.

Gdyby nie piraci
W Polsce sprzedano już 68 tys. egzemplarzy płyty „Abba Pa­

ter". Płytę z modlitwami i homiliami papieża kupują zarówno
starsi jak i nastoletni Polacy. W niektórych sklepach prowadzo­
no nawet specjalne zapisy na ten album. Według szacunków So­
ny Musie Polska w ciągu tygodnia sprzedaż płyty przekroczy 90

tysięcy egzemplarzy. „Sprzedaż byłaby wyższa, gdyby nie kon­
kurencja piratów" — uważa Sony Musie Polska. Dyrektor gene­
ralny tej firmy Małgorzata Maliszewska wystosowała listy
otwarte do władz Episkopatu Polski, Sejmu i Senatu oraz do mi­
nistra kultury i sztuki, a także do ministra spraw wewnętrznych
z prośbą o podjęcie działań przeciwko piratom. Lusterko wsteczne musi być
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Hodowca

czy smakosz?
Pięć bażantów — srebrzystych i złoci­

stych — wartości ok 1000 zł skradziono
z zamojskiego Ogrodu Zoologicznego. Nie­
znani sprawcy, którzy włamali się do wo­
lier}', skradli dwie srebrzyste samice i ko­
guta oraz parkę złocistych bażantów. Dy­
rektorka zoo Jadwiga Stoczkowska nie wy­
klucza, iż kradzieży dokonał ktoś zaintere­
sowany rozwinięciem hodowli tych pięk­
nych ptaków. Niejest to pierwsza kradzież
w zamojskim Ogrodzie Zoologicznym.
W ostatnich latach ukradziono dwa szyn­
szyle i kilka żółwi błotnych. Skradzione

zwierzęta powróciłyjednak na swoje miej­
sce. Zamojski Ogród jest jednym z mniej­
szych w kraju. Eksponowanychjest-w nim

ponad 1200 zwierząt 200 gatunków. Znaj­
duje się wśród nich przeszło 470 ptaków
58 gatunków. Ogród zwiedza rocznie ok.
80 tys. osób. (d)
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Napad
na konwój

Sprawcy, w czarnych kombi­
nezonach, kominiarkach na

głowach i z długą bronią, praw­
dopodobnie pistoletami typu
kałasznikow w rękach zaatako­
wali transport pieniędzy nie­
spodziewanie. Podjechali srebr­
nym audi, o numerze rejestra­
cyjnym KJL 3797, prawdopo­
dobnie kradzionym i zaataklo-
wali poloneza, którym jechali
konwojenci. Napadnięci bronili

sięjak lwy. Jeden użył miotacza

gazu, ale . efekt takiej obrony
był mizerny. W szarpaninie je­
den z worków, w których znaj­
dowały się pieniądze rozerwał

się i część gotówki wyleciała na

ulicę. Sprawcy spokojnie zebra­
li pieniądze. W sumie około 98

tys. zł. i uciekli samochodem w

kierunku „Jubilata”. Chwilę po­
tem, przy ul. Humberta, na ty­
łach szkoły podstawowej znale­
ziono płonący samochód.

— Ale było! Małolat z Placu
Na Groblach zachwyca się
zdarzeniem. — Niestety nie­
wiele widziałem, przybiegłem
dopiero jak nadjechała policja
— mówi z żalem. — Żebym
chociaż pieniądze znalazł... —

Z wstępnych ustaleń wynika,
że napastnicy nie użyli broni
— mówi rzecznik prasowy Ko­
mendy Miejskiej Policji komi­
sarz Jolanta Maciejewska. Po­
licja prosi świadków zdarze­
nia oraz tych, którzy widzieli
moment porzucenia i podpa­
lenia samochodu o kontakt z

numerem 997.
Udało się nam dowiedzieć,

że zaatakowani konwojenci,
przewożący blisko miliard

starych złotych nie byli
uzbrojeni. Jeden z nich miał

prywatny miotacz gazu. Pa­
nowie mają po ponad 60 lat

każdy. (mik)

Jednomyślny wybór prof. Kazimierza Flagi

Rektor-elekt
Dotychczasowy rektor Politechniki Krakowskiej, prof Kazi­

mierz Flaga, będzie piastował to stanowisko także w następnej
3-letniej kadencji.

Tak zadecydowało wczoraj
kolegium elektorów. Tworzy
go 47 osób, wcześniej wybra­
nych przez uczelnianą spo­
łeczność. Za ponownym po­
wierzeniem insygniów rek­
torskich profesorowi Fladze,
głosowano jednomyślne,
kontrkandydatury nie wysu­
nięto. 1 września rektor-
elekt stanie się rektorem

urzędującym. Za tydzień po­
znamy prorektorów, którzy
również wyłonieni będą w

wyborach.
Prof. Kazimierz Flaga,

związany jest z Politechniką
Krakowską od 1961 r, kiedy

Rektor jedynym kandydatem

Wybory na AGH
Profesor Ryszard Tadeusiewicz, obecny rektor Akademii Gór­

niczo-Hutniczej został wczoraj ogłoszony jedynym kandydatem
na rektora następnej kadencji.

Do pierwszej tury wyborów
zgłoszono 15 kandydatów.
Profesor Ryszard Tadeusie­
wicz, który pełni funkcję rek­
tora AGH od czasu, kiedyjego
poprzednik objął stanowisko
ministra edukacji, zdobył w

pierwszym głosowaniu zdecy­
dowanie największe poparcie
uczelnianego kolegium elek­
torów.

Na kolejnych miejscach
uplasowali się profesorowie
Wojciech Mitkowski, Janusz

ukończył Wydział Budownic­
twa Lądowego i pozostał na

uczelni jako pracownik aka­
demicki, przechodząc na­
stępnie wszystkie stopnie
awansu naukowego. Najwyż­
szy z nich — tytuł profesora
zwyczajnego — uzyskał w

1992 r. Jest wybitnym spe­
cjalistą z dziedziny konstruk­
cji betonowych w tym m.in.

mostów, badania ich trwało­
ści, występujących naprężeń
mających podstawowe zna­
czenie dla bezpieczeństwa
użytkowania tego typu
obiektów. Wchodzi w skład
wielu ciał naukowych i do-

Kowal i Antoni Tajduś. Wa­
runkiem dalszej rywalizacji o

fotel rektora była pisemna
zgoda na kandydowanie.
Spełnił go tylko prof. Ryszard
Tadeusiewicz.

Jedynym kandydatem na

rektora oficjalnie ogłoszono
prof. Tadeusiewicza wczoraj,
kiedy właśnie obchodził na

uczelni zaległe imieniny.
Wybory nowych władz

uczelni (również Senatu, pro­
rektorów, dziekanów, pro-
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radczych, ma w swoim do­
robku 3 monografie, 220

prac badawczych oraz 180

ekspertyz budowlanych i in­
żynierskich, a także 63 pro­
jekty konstrukcyjne i techno­
logicznie. (KaK)
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dziekanów) na kadencję
1999-2002 zostaną rozstrzy­
gnięte do czerwca. (JGH)

Konkurs na komendanta

małopolskiej policji

Tylko trzech
Inspektor Antoni Kowalczyk, podinspektor Eugeniusz Szczer-

bak oraz inspektor Stanisław Molik zostali zakwalifikowani do

drugiego etapu konkursu na szefa małopolskiej policji. Ciąg dal­
szy w najbliższym tygodniu.

Wczoraj w Komendzie

Głównej Policji otwarto ko­
perty, które złożyli kandydaci.
— Wszyscy spełniali wymaga­
nia formalne w związku z tym
przeszli do dalszej części kon­
kursu — powiedział nam Mar­
cin Świtalski, reprezentujący
w komisji konkursowej woje­
wodę małopolskiego. Przypo-
mnijmy, że do pięcioosobowej
grupy oceniającej wchodzą:
dwóch przedstawicieli woje­
wody, jeden Urzędu Marszał­
kowskiego oraz dwóch Mini­
sterstwa Spraw Wewnętrz­
nych i Administracji.

Inspektor Antoni Kowalczyk jest w tej chwili zastępcą szefa małopol­
skiej policji odpowiedzialnym m.in. za prewencję. W latach 80. był za­
stępcą i szefem komendy rejonowej w Nowej Hucie. Wg nieoficjalnych
informacji popiera go m.in. Bogusław Strzelecki, odchodzący na emery­
turę, dotychczasowy szef komendy Wojewódzkiej. Kowalczyk jest z wy­
kształcenia leśnikiem.

Podinspektor Eugeniusz Szczerbak jest także zastępcą komendanta wo­
jewódzkiego. Podlegają mu wydziały śledcze i dochodzeniowe. Uważa­
ny jest za pogromcę terrorysty, który używał pseudonimu „Gumisie*, a

który w 1995 r. podkładał w Krakowie bomby żądając okupu. Był sze­
fem krakowskiej komendy rejonowej na Podgórzu. Jest prawnikiem i

ma tytuł doktora.

Inspektor Stanisław Molik był w połowie lat 90. szefem komendy rejo­
nowej Kraków-Zachód, a pod koniec 1996 został komendantem woje­
wódzkim w Nowym Sączu. Skończył prawo na UJ i akademię MSW.

Odchodzą naczelnicy wydziałów

Kadrowe trzęsienie
Zanosi się nas spore zmiany w komendzie wojewódzkej Policji

w Krakowie. Trwa konkurs na stanowisko komendanta woje­
wódzkiego, a jednocześnie zamiar odejścia wraz z nim na eme­
ryturę zgłosiło kilku wysokich rangą funkcjonariuszy.

Wbrew wczorajszej infor­
macji Pawła Biedziaka, rzecz­
nika KG Policji, nie wpłynęła
czwarta kandydatura — ofice­
ra z Warszawy lub szkoły poli-.
cyjnej w Szczytnie.

W przyszłym tygodniu ko­
misja spotka się z kandydata­
mi i oceni ich przygotowanie
i plany. Dwóch najlepszych
przedstawionych zostanie
komendantowi głównemu
Janowi Michnie, który wybie-
rze tego jednego. Musi on

jednak zostać zaaprobowany
przez małopolskiego woje­
wodę. (mk|

Panu Dyrektorowi

Jerzemu Hennigowi
wyrazy głębokiego współczucia

z powodu śmierci MAMY

składają
Pracownicy Małopolskiego

Centrum Organizacji i Promocji Zdrowia

w Krakowie - Ośrodek w Tarnowie

T/Z/ 184

Koledze

Aleksandrowi Kubikowi

wyrazy głębokiego współczucia
z powodu śmierci Matki

składają
Koleżanki i Koledzy

Rejonu Dróg Wojewódzkich
w Myślenicach

751/5

I tak na emeryturę zamie­
rza odejść naczelnik Wydzia­
łu Prezydialnego Hanna Czar­
ny, naczelnik Wojewódzkiego
Stanowiska Kierowania Sta­
nisław Golonka, naczelnik

Wydziału Dochodzeniowo —

Śledczego Władysław Jaglarz
oraz naczelnik Inspektoratu
Komendy Wojewódzkiej Jan
Janas.

(mik) ®ł

Karambol

na sygnale
Wczoraj późnym wieczo­

rem na skrzyżowaniu ul.

Krowoderskiej i Alej w Kra­
kowie maluch zderzył się z

policyjnym polonezem. 4

osoby są ciężko ranne.

Dwie kobiety jechały
maluchem Krowoderską,
radiowóz gnał Alejami z

dużą szybkością na sygna­
le. Obie kobiety i dwóch

policjantów odwieziono
do szpitala. Auta pójdą do

kasacji. (w)

t
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Wczoraj gościł w Krakowie zdobywca
dwóch biegunów, znajdujący się na liście

100 najbogatszych Polaków „Wprost" Ma­
rek Kamiński. Podpisywał „Moje bieguny.
Dzienniki z wypraw 1990-1998". (MP)

Serdeczne podziękowania
Panu Ordynatorowi dr. Danielowi Dwornikowi,

Pani dr Grażynie Janiszewskiej-Boryczko
i wszystkim Lekarzom

oraz Personelowi Pielęgniarskiemu i Pomocniczemu

I Oddziału Wewnętrznego
Wojewódzkiego Szpitala Zespolonego

im. Edwarda Szczeklika w Tarnowie

za troskliwą opiekę
w ciężkiej chorobie mojego Męża

Ś.P.
Wiesława Stopy

składa

Żona z Rodziną
T-1100/U

Serdeczne podziękowania
Panu dr. Józefowi Patrowi

i całemu Personelowi Ośrodka Zdrowia

w Pleśnej
za natychmiastową pomoc,

troskliwą opiekę,
wiele współczucia i życzliwości

w ciężkiej chorobie

Mojego Męża

Ś.P.
Wiesława Stopy

składa
Żona z Rodziną

T-1100/U

Wszystkim Sąsiadom, Przyjaciołom,
Znajomym i Rodzinie,

którzy w ciężkich dla nas chwilach

łączyli się w smutku i wzięli udział

w uroczystościach pogrzebowych
mojego Męża

Ś.P.
Wiesława Stopy

składa serdeczne podziękowania
Żona z Rodziną

T-llOO/U
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U źródeł sztuki współczesnej

Hans Arp i Sophie
Taeuber w Krakowie

W*

Trzy lata trwały zabiegi o możliwość pokazania w Krakowie
twórczości jednego z najwybitniejszych artystów awangardy XX

wieku — współtwórcy dadaizmu i surrealizmu Hansa Arpa i jego
żony Sophie Taeuber-Arp. Od wczoraj w Bunkrze Sztuki możemy
oglądać 77 rzeźb, reliefów, obrazów, kolaży udostępnionych
przez Fundację Hansa Arpa Banhof Rolandseck w Nadreni-Pala-

tynacie, posiadającej ogromną kolekcję prac artystów. Na kra­
kowską ekspozycję udostępnione zostały dzieła najwyższe ran­
gą, pokazujące reprezentatywnie przekrój twórczości artystów,
od zrywu dadaistów negujących uznawane tradycje i wartości,
gdy sztuka przyjęła formę improwizacji wolnych skojarzeń, nie-

pozbawiona absurdalnego dowcipu i przypadkowości po lata
60. Kurator wystawy Krzysztof Głuchowski i autor ekspozycji ar­
chitekt Mikołaj Dunikowski dokonali eksperymentów formalny,
sugerując widzom siły napięć, istniejące między kompozycjami
Arpa. Czy podzielimy ich odczucia?

J.R. Fot.: Jadwiga Rubiś

Katowicka prokuratura przejęła sprawę

Poznamy zabójców
Andrzeja Firsta?

Dom dla
uchodźców

(Dokończenie ze str. 1)
„Blisko pół miliona ludzi

zostało wypędzonych ze swo­
ich domów. 85 tys. umiera na

naszych oczach, czekając na

wyjazd do Macedonii. W ta­
kiej sytuacji biernośćjest grze­
chem, graniczącym ze współ­
uczestnictwem w zbrodni...”
— w ten sposób władze samo­
rządowe Małopolski oraz Kra­
kowa zaapelowały do wójtów i

burmistrzów, by przyjęli w

swoich gminach uchodźców.
— Na razie Małopolska jest

w stanie przyjąć 100 Albań-

czyków. Jeśli jednak wsparcie
finansowe i rzeczowe samo­
rządów, firm prywatnych
oraz mieszkańców wojewódz­
twa będzie się zwiększać, po­
zwoli to na udzielenie schron-
nienia większej liczbie
uchodźców - mówi Artur Jur­
kowski z fundacji EąuiLibre,
współorganizującej pobyt Al-

bańczyków w Małopolsce.
Transportem uchodźców

zajmie się polski rząd, któiy
także przygotuje dla nich nie­
zbędne dokumenty i przekaże
część pieniędzy na utrzymanie.
Albańczycy otrzymają status

uchodźcy wojennego, co ozna­
cza, że po zakończeniu działań

wojennych na Bałkanach, wró­
cą do ojczystego kraju.

Stowarzyszenie „Lekarze
Nadziei” i Instytut Ratownic­
twa Medycznego z Krakowa

wspólnie z zespołem ratun­
kowym straży pożarnej z No­
wego Sącza przygotowują się
do wyjazdu do Albanii i zor­
ganizowania tam tzw. szpita­
lajednego dnia.

— Zgromadziliśmy już leki,
sprzęt medyczny. Mamy am­
bulanse i 10 namiotów dla cho­
rych. Brakuje namjednej prze­
nośnej stacji uzdatniania wo­
dy, a woda jest w Albanii naj­
większym problemem— mówi

Przemysław Guła z Instytutu
Ratownictwa Medycznego.

W środę wyruszą pierwsi 4
lekarze i 15. strażaków. Za
dwa tygodnie pojadą ich

zmiennicy. Lekarze i pielę­
gniarki, którzy zechcą przyłą­
czyć się do akcji proszeni są o

kontakt z finansującym
przedsięwzięcie Wydawnic-
twem"Medycyna Praktyczna"
tel. (0-12 656-25-37 lub 656-32-
37). (Nit)

Kontakt lekarz-pacjent wciąż utrudnia brak informacji

Jak samorząd dba
o twoje zdrowie...

Co jest płatne, a jaką usługę można wykonać za darmo, jaki
jest obieg lekarskich skierowań, dlaczego w niektórych przypa-
dach inwalidzi wojenni są dyskryminowani, co zrobić gdy wyso­
ka gorączka złapie nocą — to niektóre bolączki, z jakimi czytelni­
cy zwracali się wczoraj do Krystyny Czarnieckiej, wicedyrektora
Wydziału Zdrowia Urzędu Miasta w Krakowie, która dyżurowała
przy naszym redakcyjnym telefonie.

Okazuje się, że zamiesza­
nie i wzajemnie pretensje
osób pod dwóch stronach le­
karskiej kozetki wywołane są
często opaczną znajomością
przepisów bądź niewystarcza­
jącą informacją, co powoduje,
że sprawa urastająca do pro­
blemu, faktycznie nim nie

jest.
Otóż, zazdzowniła np. ro­

dzina czytelnika z Zakopane­
go żaląc się, że jako inwalida

wojenny i to przewlekle cho­
ry, po 1 stycznia nic może do­
stać pampersów na bezpłatne
recepty, które tej grupie przy­
sługują, oczywiście w ramach

obowiązującego limitu. Mało­
polska Kasa Chorych ponoć
uznała za słuszne stanowisko

aptekarzy nie chcących zreali­
zować bezpłatnej recepty.
Tymczasem inwalidzi wojen­
ni nie stracili swoich upraw­
nień — uspokaja dyr. Czar­
niecka — przepisy wprowadzi­
ły jedynie limit tego typu
środków higienicznych które

bezpłatnie może otrzymać
jedna osoba. Apteki, również

zakopiańskie, powinny to re­
spektować.

Dla posła Brzeskiego

Kara za kopalnię
Do Sejmowej Komisji Etyki Poselskiej wpłynął wniosek o

udzielenie kary porządkowej posłowi z Bochni — Januszowi
Brzeskiemu z AKcji Wyborczej „Solidarność” za jego dwu­
znaczną moralnie postawę przy przetargu na sprzedaż Ko­
palni Soli w Bochni.

Wniosek wynika z faktu, iż

poseł Brzeski jest jednym z

inicjatorów sprzedaży Kopal­

Mieszkanka Wieliczki za­
martwiała się, że mimo posia­
dania skierowania na USG dla

córki, zażądano od niej pie­
niędzy za badanie, argumen­
tując że jest ono bezpłatne tyl­
ko dla osób w wieku powyżej
20 lat. Dyr. Czarniecka nie

ukrywała zdziwienia, gdyż ta­
kie restrykcje nie wynikają z

żadnych przepisów. Czytel­
niczka doinformowała się w

przychodni, gdzie wyjaśniono
jej, że badanie nie mogło być
wykonane na miejscu z braku

specjalnej głowicy i dlatego
zasugerowano prywatny gabi­
net. I to nie usatysfakcjono­
wało dyr. Czarnieckiej.

— Trzeba było chorą skiero­
wać do innej przychodni na

terenie działania Małopol­
skiej Kasy Chorych, w której
tego typu USG można zrobić
za darmo, a nie narażać na

koszty. Polecam np. Podgó­
rze, świadczące dla Wieliczki
wiele usług.

Kolejna sprawa, wydaje się
— błaha, ale czytelniczka po­
czuła ją w nogach zupełnie
niepotrzebnie kursując po
mieście. Otóż lekarz w przy­

ni Soli Siedlec — Moszczenica,
a jednocześnie zasiada w ra­
dzie nadzorczej firmy, która

chodni zamiast wręczyć jej
wniosek o leczenie sanatoryj­
ne, odesłał po taki blankiet do

Kasy Chorych. Dyr Czarniec­
ka przypomina, że lekarz nie
może wyręczać się chorymi,
to on powinien zadbać o

wnioski i je wydawać, w razie

potrzeby.
Były osoby wciąż zaniepo­

kojone ograniczeniem po­
mocy pogotowia tylko do na­
głych wypadków. Pytały kto
ich zbada, gdy nocą dostaną
wysokiej gorączko czy sil­
nych bóli, bądź pojawią się
inne niepokojące dolegliwo­
ści. Dyr. Czarniecka przypo­
mina o powołaniu w Krako­
wie całodobowej opieki am­
bulatoryjnej, mającej odcią­
żyć pogotowie a zarazem za­
pewnić mieszkańcom lekar­
ską opiekę nocą. W razie po­
trzeby dyżurujący lekarze

pojadą do domu chorego.
Przypomnijmy, że w dniach
6-7 maja odbędzie się w Za­
kopanem konferencja po­
święcona nowym zadaniom

samorządów w ochronie
zdrowie, której organizato­
rem jest wydawnictwo
„Zdrowie i zarządzanie”.
Nad spotkaniem adresowa­
nym do prezydentów, bur­
mistrzów, starostów, rad­
nych z całej Polski, „Gazeta
Krakowska”, w uznaniu wa­
gi tej problematyki, objęła
patronat. (KaK)

zgłosiła swój akces zakupu
kopalni.

Wniosek do Komisji Etyki
zgłosił jeden z posłów woje­
wództwa małopolskiego.

Nie wiadomo jakie stanowi­
sko zajmie AWS. O stanowi­
sku sejmowej komisji wkrót­
ce poinformujemy. (JOK)

28- letni Andrzej First trener kadry juniorów w kickboxingu i

asystent trenera kadry seniorów, został zaatakowany 23 listopa­
da 1996 roku, w klatce schodowej budynku przy ul. Stachiewicza

45, na krakowskim osiedlu Azory. Na skutek doznanych obrażeń
zmarł. Wracał z klubu „Pasja", za ochronę którego odpowiadał.

Mimo bardzo szeroko zakro­
jonych działań sprawców owej
zbrodni nie udało się ustalić.
Nie dało nic sprawdzanie
wszystkich możliwych śladów,
nawet najdrobniejszych infor­
macji. Sprawa została umorzo­
na. Nieoficjalnie mówiło się, że

zabójcy Firsta nie pochodzili z

Krakowa, dlatego tak skutecz­
nie udało się im' zatrzeć ślady.
Na miejscu zbrodni oprócz
krwi Andrzeja Firsta nie udało

się zabezpieczyć absolutnie

żadnych innych śladów, które

mogłyby doprowadzić do na-

pstniRÓw. I oto, po blisko
trzech latach od zabójstwa po­
jawił się nowy trop w sprawie
Firsta. W Katowicach.

— W lutym br. krakowska

prokuratura Wojewódzka, w

związku z toczącym się tam

postępowaniem w innej spra­
wie, przekazała do Prokuratu­
ry w Katowicach akta sprawy
Firsta — powiedział nam rzecz­
nik prasowy Prokuratury Wo­
jewódzkiej Małgorzata Wil­

kosz Śliwa. — Nic więcej po­
wiedzieć nie mogę.

Wiadomo jednak, że
śmierć Firsta może być zwią­
zana z działalnością katowic­
kiego gangu „Krakowiaka”
specjalizującego się m. in. w

wymuszeniach pieniędzy od
szefów lokali gastronomicz­
nych. Część ludzi „Krakowia­
ka” siedzi w areszcie ale wal­
ka o wpływy w środowisku

przetępczym toczy się nadal.
Przed kilkoma tygodniami
przed własną restauracją w

Katowicach zastrzelony zo­
stał inny Śląski gangster „Si­
mon”. W grudniu ubiegłego
roku, na skutek zbyt późnego
wystąpienia z wnioskiem o

przedłużenie tymczasowego
aresztowania wyszedł na wol­
ność. Wkrótce po śmierci „Si­
mona” dwukrotnie doszło do

strzelaniny na ulicach Kato­
wic.

Czy tym razem uda się usta­
lić zabójców Andrzeja Firsta?

@ (mik)

PRZEGLĄD ZA JEDEN

UŚMIECH

Bezpłatny przegląd samochodów marki Opel -

10% zniżki na części i koszty zleconych prac.

------- - ZAPRASZAMY---------

AUTO CENTER
Kraków ul. Wielicka 250,

tel. (0-12) 278-55 -51, 278-55-52, 658-94-10
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Wyniki ostatnich badań CBOS-u Nowy pomysł lidera rynku komputerowego

Starsi zostają w ZUS-ie Seąuent z Optimusem
Potwierdza się opinia, że zbyt późno rozpoczęto kam­

panię ionformacyjną odtyczqcq reformy emerytalnej. Brak

powszechnej znajomości reguł gry spowodował sporo
nieporumień i był źródłem frustracji dla wielu obywateli.

Dowodzą tego wyniki son­
daży Centrum Badania Opi­
nii Społecznej. Pierwszy,
przeprowadzony od 2 do 12

stycznia na próbie 1143 doro­
słych Polaków wykazał praw­
dziwy ocean niewiedzy.

Aż 34 proc, respondentów
nie wiedziało, czy decydować
się na przystąpienie do fun­
duszu emerytalnego, 26 proc,
zamierzało poczekać co naj­
mniej trzy miesiące z wybo­
rem, 11 proc, było zdecydo­
wane do żadnego funduszu
nie przystąpować a 4 proc, już
swój fundusz wybrało, pozo­
stałe 6 proc, respondentów
zamierzało zdecydować się w

ciągu najbliższych tygodni.

Sesja z 9,04,1999 r-

w Wartościowych

Papier Kurs(zł) Uwagi Zmiana Obrót (tys zl) P/E Papier Kurs(zł) Uwagi Zmiano Obrót(tysd) P/E

Agros 25,40 0,8 3.922,4 50,7 Vistula 7,80 -1,3 90,0 4,8
Amerbank 35,00 ns 0,0 33,3 12,2 Warta 65,00 0,0 900,2 8,9
Amica 25,60 rs -9,9 2.587,9 6,9 Wawel 18,20 -4,2 54,8
AMS 50,00 ns 0,0 125,0 19,1 WBK 23,30 5,9 2.258,3 8,8
Animex 8,10 -2,4 671,2 34,3 Wilbo 2,90 1,8 1.102,5 5,4
Atlantis 2,80 ns 0,0 24,5 13,0 Wólczanka 13,10 -2,2 36,7 4,6
Bełchatów 22,00 4,3 1.958,7 10,7 Zasada 2,95 nk 0,0 13,6 5,7
Best 9,50 -3,1 751,8 6,8 ZEW 52,50 -0,9 105,3 60,1
BIG 7,65 -10,0 50.771,8 21,3 Żywiec 415,00 nk 0,0 4.818,1 26,9
BK 14,30 -2,1 377,6 5,9
Boryszew 11,00 -2,7 76,7 11,9 WIG 14.896,80 0,9 254.303,6
BOŚ 56,50 -2,6 295,7 7,3

Akcje NFIBPH 208,00 1,5 10.064,2 8,9
BRE 85,00 -3,4 9.464,4 9,4 I NFI 3,90 -1,3 275,2 111,8
BSK 180,00 ns 0,6 1.369,8 8,3 II NFI 3,70 -2,6 166,7
Budimex 19,30 1,6 428,3 14,8 III NFI 3,90 -2,5 374,8
Budimpoz 6,80 -1,4 240,9 5,5 Progress 5,75 -1,7 308,8 11,5
BWR 2,70 -1,8 149,1 VictoriG 5,65 -9,6 189,1
Bytom 4,60 2,2 11,5 Magna Pol. 6,30 ns -2,3 440,0 18,1
Cersanit 12,50 -0,8 352,5 8,3 Kazimierz W. 3,90 ns 0,0 197,9
Compensa 25,60 nk -6,9 8,3 14,3 Octava 5,90 nk 0,0 383,0 7,5
Compland 67,00 ns 2,3 895,6 25,5 Kwiatkowski 6,10 -3,2 62,0
Dębica 47,50 3,3 2.958,8 8,5 Foksal 4,45 -3,3 130,4
Drosed 39,00 ns -2,5 225,4 17,5 XI NFI 3,80 0,0 190,7
Echo 54,00 -4,4 736,8 5,7 Piast 3,60 -1,4 185,8
Elbudowa 33,30 3,7 2.026,7 8,3 Fortuna 4,90 ns -1,0 229,2
Elektrim 46,00 0,0 11.040,8 Zachodni 5,50 -1,8 148,0
Elektroex 2,95 ns 1,7 6,8 32,9 Hetman 4,70 -2,1 651,3
Elmontwar 2,30 -2,1 20,7 6,5
Elzab 26,70 - 1,1 201,9 4,3 NIF 72,100 -2,3 4.633,2
Energom. Płd. 14,00 ns 0,0 32,5 34,4

R. równoległyEnergom. Pn. 8,00 nk -5,9 16,4 11,0
Espebepe 4,40 2,3 116,9 2,5 Apator 6,20 ns 3,3 135,3 4,0
Exbud 28,70 6,7 4.261,7 17,8 Apexim 24,00 ns 5,7 385,7 18,8
Farm Food 11,60 ns -0,9 88,1 33,1 Ariel 1,90 ns -2,6 67,2
Ferrum 8,00 -3,6 394,0 7,0 ASMotors 6,00 5,3 653,8 8,2
Forte 5,70 -1,7 176,2 30,9 Bauma 9,80 0,0 19,9 6,7
Górażdże 54,00 0,0 245,3 13,4 BCz 14,10 0,7 9,9 7,9
GPRD 7,55 3,4 177,3 13,7 Beton Stal 18,50 1,1 88,0 7,0
Grajewo 30,90 ns -1,3 94,1 Bielbaw 7,90 nk -1,3 16,3 3,8
Handlowy 55,00 10,0 40.150,8 12,1 Biurosystem 19,60 ns 0,5 5,8 23,8
Hutmen 9,15 -1,1 2,1 CentrostalGd 2,02 1,0 19,5 8,5
Hydrogd 17,50 nk 0,0 86,3 8,4 Chemiskór 1,65 3,1 19,9
lmpexmetal 13,00 -0,8 171,3 33,1 CSS 28,80 -0,7 533,8 19,4
Indykpol 31,50 1,0 11,0 95,2 Dom-Plast 27,00 8,0 40,3 19,5
Irena 3,90 2,6 197,6 Efekt 13,70 - 1,4 34,5 7,0
Izolacja 287,00 -0,2 5.451,8 23,1 Ekodrob 2,40 6,7 104,2 5,0
Jelfa 34,60 0,3 2.351,2 11,8 Elpo 2,20 ns 1,9 45,0 8,1
Jutrzenka 26,80 ns -2,5 1.879,2 11,0 Energoap. 25,50 0,0 87,4 14,1
Kabel BFK 5,00 -2,9 1.604,4 14,2 Energopol 11,60 0,9 3,4 5,6
Kable 12,20 -0,8 11,0 Garbarnia 3,15 nk -3,1 6^3 3,5
Kęty 34,20 ns 0,9 545,9 9,0 Groclin 92.00 1,1 68,4 6,4
KGHM 19,80 2,1 9.670,8 22,2 Howell 12,80 - 1,5 170,3 5,2
Koło 14,00 9,4 224,7 10,4 Hydrobud 24,60 4,7 444,0 6,1
KPBP Bick 22,50 -2,2 1.059,6 12,7 Hydrotor 5,40 -0,9 81,7 3,1
Kredyt Bank 16,60 -2,9 6.338,6 7,8 Instal 3,20 -3,0 44,1 4,8
Krosno 19,20 0,0 689,9 7,6 Jarosław 10,00 nk 5,3 46,9
Kruszwica 10,30 - 1,0 205,5 Kompap 12,00 0,8 55,4 6,6
Lentex 15,50 9,9 5.490,1 8,4 Kopex 41,90 1,9 13,4 8,4
LG Petrobank 7,10 ns 0,0 92,3 8,4 KrakChem 4,10 1,2 5,5 43,4
Mennica 13,50 3,8 388,0 6,3 Lubawa 2,75 1,9 33,4 41,3
Morliny 19,00 5,6 20,4 12,2 ŁDA 5,10 -1,9 126,2 3,3
Mostalexp 4,85 ns 0,0 1.159,3 10,1 Łukbut 4,00 0,0 3,4
Mostalgd 14,70 5,8 27,8 8,6 Manometry 4,05 rk 9,5 16,9 4,7
Mostalkrk 6,20 - 1,6 570,5 6,6 Mieszko 2,20 nk -6,4 7,2
Mostostalpłc 15,90 -0,6 132,5 4,5 Milmet 5,20 - 1,0 12,3 3,7
Mostalsdi 14,50 nk 0,0 33,9 10,7 Mitex 25,00 ns 4,2 75,0 20,1
Mostalwar 15,50 ns -0,6 735,4 11,3 Muza 7,00 - 1,4 51,6 3,5
Mostalzab 9,70 -3,0 830,0 9,2 Naftobudowa 10,60 nk -3,6 148,0 7,7
Nomi 7,80 1,3 11,2 Pemug 9,40 0,0 144,1 4,9
Novita 3,20 1,6 92,1 Piasecki 6,20 ns 1.6 62,0 5,7
Oborniki 3,70 ns 2,8 20,4 PolifarbDb 45,00 nk -1,5 112,4
Ocean 7,80 5,4 453,3 25,6 Poligrafia 9,10 -2,2 221,8 5,5
Okocim 20,20 - 1,5 1.571,4 10,9 Polna 31,40 -0,3 3,1 6,3
Oława 6,35 0,8 317,7 4,5 Polnord 14,80 7,2 10,2 7,0
Optimus 44,00 0,0 10.207,7 9,9 Ponarfeh 8,60 0,0 4,6 4,7
Orbis 31,00 1,6 2.370,8 20,5 Pozmeat 28,90 0,3 8,6 26,8
Orfę 46,00 - 1,1 748,3 12,1 PPWK 7,70 1,3 256,8 5,2
Paged 3,30 ns -5,7 171,5 11,6 Sanwil 3,50 6,1 4,8
PBK 76,50 -0,6 2.473,5 5,9 Strzelec 2,65 nk -1,9 114,6 29,3
Pekao 47,00 4,4 8.376,3 133,9 Tim 4,80 nk 1,1 55,7 4,2
Pekpol 9,90 rs -10,0 7,9 Unimil 13,00 ns -3,7 46,0 7,1
Pepees 28,00 ns - 1,1 6,7 5,3 Viscoplast 14,90 nk 2,8 115,8 8,5
PGF 40,60 -1,0 1.528,5 27,9 Wafapomp 6,30 ns -3,1 45,7 8,0
Polar 12,60 -1,6 139,0 10,0 Wistil 18,60 nk -3,1 8,5 3,6
Polfa Kutno 56,00 0,0 77,6 11,0 WKSM 72,50 1,4 29,0 30,8
Polifarb CW 5,40 2,9 336,3 9,4 Yawal 7,90 ns - 1,3 61,3 3,4
Polisa 2,95 -1,7 210,1 ZR EW 24,50 2,1 17,9 4,7
PPABank 32,60 -0,3 1.907,0 13,3
Prochem 6,60 0,0 99,1 6,1 WIRR 1.627,60 1,4 5.002,8
Prokom 138,00 2,2 2.057,5 28,3
Próchnik 6,50 -5,8 78,7 Rynek wolny
Rafako 6,50 0,0 115,1 11,0 Ampli 1,32 -3,6 31,5
Relpol 23,00 1,3 286,0 7,2 Bakoma 55,00 -6,8 70,8 18,2
Remak 2,65 nk 1,9 18,9 9,0 Będzin 19,20 nk -3,5 1,1 21,5
Rolimpex 5,80 ns 0,0 181,1 Brok 13,90 1,5 37,4 25,5
Ropczyce 7,05 - 1,4 36,3 3,5 Budopol 2,65 ns 1,9 6,3 12,9
Sanok 25,30 0,0 1.084,8 7,3 Delia 1,54 ns -0,6 21,7 4,2
Softbank 122,00 0,0 1.626,7 26,5 Eurobudinw. 1,39 ns -0,7 4,4 6,1
Sokołów 3,60 ns 2,9 1.090,4 22,4 Famot 6,50 3,2 105,5 47,1
Staleksp 19,60 ns 0,0 879,1 14,6 Gant 4,50 ns 2,3 15,8 7,8
Stalprodukt 8,80 nk - 1,1 54,2 4,1 LZPS 3,25 nk -4,4 1,0 7,5
Stomil 17,70 1,7 1.833,0 10,1 Murawski 2,50 ns 0,8 10,1
Swarzędz 1,50 ns 0,7 45,2 Odlewnie 3,40 0,0 377,0 6,3
Świecie 9,50 - 1,0 784,2 11,1 Permedia 8,40 ns 0,0 27,1 7,3
Tonsil 4,00 ns 0,0 4,8 Skotan 21,10 2,9 14,7 3,5
TP SA 22,40 2,8 15.605,0 30,3 Suwary 7,35 0,0 9,8 3,2
Unibud 13,00 -0,8 200,2 5,1 TUP 2,25 ns - 1,7 4,8 22,9
Universai 1,00 0,0 283,0 ZEG 6,40 -9,9 15,6 6,3

Tak było w styczniu. Obe­
cnie, w badanich przeprowa­
dzonych między 10 a 15 mar­
ca, wyniki są inne. Najwyra­
źniej ludzie sporo już wiedzą,
skoro liczba wahających się
zmalała do 22 proc., a do 10

proc, zwiększyła się liczba
osób które już wybrały swój
fundusz. Można by pogratulo­
wać skuteczności telewizyjnej
reklamie, gdyby nie fakt, że

jeszcze więcej osób zdecydo­
wało się do żadnego fundu­
szu nie przystąpować! Liczba

odpowiedzi na „tak” zwięk­
szyła się o 6 proc., na „nie” o

7. Deklaracje, że pozostaną w

ZUS, złożyło w marcu aż 38

proc, osób po czterdziestce.

Dla niemal wszystkich odpo­
wiadających na ankietę w

marcu było też jasne, że wej­
ście do funduszu emerytalne­
go będzie opłacalne tylko dla

tych, którzy mają szansę od­
prowadzać składki przez od­
powiednio długi czas.

Na pytanie — czy skorzy­
stam na przystąpieniu do fun­
duszu, odpowiedziało w mar­
cu pozytywnie aż 56 proc,
osób między 30 a 40 rokiem

życia , a tylko 23 proc, w wie­
ku 40 - 50 lat. Wynika więc z

tego, że starsi zostaną w „Zre­
formowanym ZUS-ie”.

W końcu, dość rachityczną
kampanię informacjyną rzą­
du, wsparły skutecznie same

fundusze emerytalne a re­
szta, to efekt ołówkowych ra­
chunków przyszłych emery­
tów. I po co te nerwy? (rtk)

Nowosqdecki Optimus, krajowy lider rynku informaty­
cznego i Seąuent, amerykański potentat w dziedzinie inte­
gracji sieci komputerowych, chcq zdobyć polski rynek inte­
gracji systemów informatycznych.

Seąuent otworzył przedsta­
wicielstwo w Polsce, które bę­
dzie współpracowało z nowo­
sądecką firmą na zasadach

wyłączności.
Za strony Optimusa proble­

matyką tą zajmuje się Cen­
trum Skalowania Technologii
Informatycznych, działające
na rzecz banków i firm ubez­
pieczeniowych, administracji
oraz telekomunikacji.

Roman Kluska, prezes
Optimusa, powiedział — Na­
szym zdaniem Seąuent pro­
ponuje najnowocześniejsze
systemy dużej mocy dostępne
na rynku światowym. Jego
propozycja jest więc niejako
przedłużeniem oferty Opti­
musa dla najbardziej wyma­
gających klientów.

VisawBGŻ
Od początku kwietnia

bankomaty Banku Gospo­
darki Żywnościowej znalazły
się wśród z górą 2 tysięcy
bankomatów w Polsce, które

akceptuję karty Visa.

Trzy z nich znajdują się w

Małopolsce — w Krakowie,
przy Grodzkiej 5, w Nowym
Sączu przy ul. Nawojowskiej
4 i w Tarnowie przy zakła­
dach mięsnych „Mięstar” ul.
Klikowska 101. (rtk)

.WAŁOTY

NBP

USD - 3,9840 - (0,42); DEM
- 2,1965 - (0,14), FRF - 0,6549
(0,14); GBP - 6,3891- (0,21);
CHF - 2,6908- (0,08); EUR -

4,2960 (0,14).

Kantory
KRAKÓW, ,KBX', ul. Kalwaryj-

ska 26: USD (100) 396,00 -

400,00, DEM (100) 217,50 -

220,00, ATS (100) 30,70 - 31,30,
FRF (100) 64,00 - 66,50, GBP

(100) 629,00 - 640,00, CHF

(100) 264,00-271,00.
ul. Wielopole 3: USD (100)

396,00 - 3992,00, DEM (100)
217,50 - 220,00, ATS (100)
30,90 - 31,25, FRF (100) 64,30
- 65,80, GBP (100) 629,50 -

638,00, CHF (100) 264,00 -

269,00. (rtk)

NOWY SĄCZ „Borys*: USD

3,92 - 4,00 DEM 2,145 - 2,221
FRF (100) 64,00 - 66,00 ATS

(100) 30,50 - 31,30 CSK (100)
11,00 - 11,50 SKK (100) 9,30 -

9,90.

STARY SĄCZ, Rynek: USD 3,92
- 4,00 DEM 2,145 - 2,221 FRF

(100) 64,00 - 66,00 ATS (100)
30,50 - 31,30 CSK (100) 11,00
- 1 1,50 SSK (100) 9,30 - 9,90.

NOWY TARG „U Grubego*:
USD 3,92 - 4,00 DEM 2,145 -

2,221 FRF (100) 64,00 - 66,00
ATS (100) 30,50 - 31,30 CSK

(100) 11,00 - 11,50 SKK (100)
9,30 - 9,90. Kf

TARNÓW, ul. Krakowska 32:

USD 3,94 - 3,97, DEM 2,175 -

2,19, FRF (100) 65,10 - 65,80,
ATS (100) 30,90 - 31,10, GBP

6,40 - 6,45, CHF 2,655 - 2,69.
ul. Wołowa 9: USD 3,94 -

3,97, DEM 2,175 - 2,19, FRF

(100) 65,10 - 66,00, ATS (100)
30,90 - 31,70, GBP 6,27 - 6,39,
CHF 2,66-2,72.

DĘBICA, ul. Głowackiego 35:

USD 3,96 - 3,99, DEM 2,175—
2,20, FRF (100) 65,00-66,80,
ATS (100) 31,10 -31,70, GBP

6,27 - 6,39, CHF 2,66 -

2,72.(ta)

Polski rynek od zwykłej
sprzedaży komputerów prze­
chodzi do handlu systemowy­
mi rozwiązaniami dla sieci —

dodał Paweł Sobkiewicz, dy­
rektor CSTI.

Seąuent jest producentem
systemów komputerowych,
opartych na architekturze In­
tela. Mogą one pracować za­
równo na Windows NT i na

Unix oraz obsługiwać oba te

systemy operacyjne jednocze­
śnie, co daje pełną swobodę
każdemu klientowi.

Firma ta jest liderem na

rynku europejskim, gdzie
wśród systemów kosztują­
cych powyżej 1 min dolarów
ma udział 44-proc. Zatrudnia
na całym świecie 2 tys. pra­
cowników.

A może do Warszawy?

W Yictorii o biznesie
Warunki prowadzenia działalności gospodarczej przez

małe i średnie przedsiębiorstwa w Unii Europejskiej i w

Polsce, to temat konferencji, jaka odbędzie się w środę, 14

kwietnia w warszawskim hotelu Victoria. Wstęp bezpłatny.
Sesja pierwsza, którą po­

prowadzi Włodzimierz Dzier­
żanowski z Polskiej Fundacji
Małych i Średnich Przedsię­
biorstw, będzie poświęcona
polskiej i unijnej rzeczywisto­
ści, a wezmą w niej udział
m.in. prof. Wojciech Katner, z

Ministerstwa Gospodarki, i
David Smallbone z Londynu.
Po południu, tematem głów­
nym bądzie rola związków
przedsiębiorców, lobbying i
doświadczenia organizacji
międzynarodowych a mówić

Wartość jednostki Maksymalna
uczestnictwa (w zł) cena zakupu

bieżąca poprzednia
Arka (małych spółek) 9,53 9,49 9,88
Arka (dużych spółek) 9,30 9,24 9,64
Arka (ochrony kapitału) 11,91 11,91 12,09
ABB 1 101,49 100,80 106,83
ABB2 112,59 112,62 114,89
ABB 3 104,34 102,85 109,83
PBK Atut 1 9,28 9,22 9,28
PBK Atut 2 14,01 14,01 14,01
PBK Atut 3 6,32 6,28 6,32
PBK Atut 4 6,99 6,97 6,99
DWS (zrównoważony) 141,15 141,03 146,80
DWS (dpw) 130,16 130,15 130,81
DWS (akcje) 146,62 146,22 153,95
DWS (prywatyzacji) 87,64 88,31 87,64
Eurofundusz I (A) 119,44 118,31 126,39
Eurofundusz I (B) 117,07 115,96 117,07
Eurofundusz II 83,85 82,63 88,73
Eurofundusz III (A) 137,37 137,34 137,37
Eurofundusz III (B) 135,67 135,64 135,67
Eurofundusz IV (A) 86,80 86,13 91,85
Eurofundusz IV (B) 85,43 84,77 85,43
Fidelip 41,93 41,94 43,45
Forum Dragon (akcji) 7,78 7,69 8,15
Forum Olimp (zrównow.) 9,06 8,99 9,49
Forum Sfinks (bezpieczny) 12,31 12,31 12,37
ING BSK (akcje) 83,84 82,93 88,72
ING BSK (zrównoważony) 102,15 101,59 108,10
ING BSK (obligacji) 101,56 101,52 103,63
ING BSK (gotówkowy) 101,13 101,15 101,13
Korona 1 77,61 77,09 77,61
Korona 2 (obligacje) 71,03 71,01 71,03
Korona 3 (akcje) 41,89 41,61 41,89
Korona (prywatyzacji) 27,50 27,80 27,50
Pioneer 1 84,41 83,83 88,39
Pioneer 2 (obligacje) 19,75 19,74 19,88
Pioneer 3 (akcje) 18,32 18,14 19,18
Pioneer 4 (prywatyzacji) 5,95 5,96 6,23
PKO/CS (wzrostu) 60,70 60,07 61,31
PKO/CS (zrównoważony) 59,77 59,24 60,99
PKO/CS (akcje) 157,51 155,58 160,72
Skarbiec Kasa 129,13 129,11 129,13
Skarbiec Waga 99,63 99,00 105,43
Skarbiec Akcja 80,05 79,27 84,71
OFI KH I (zrównoważ.) A 106,22 105,40 110,65
OFI KH i (zrównoważ.) B 106,22 105,40 106,22
OFI KH II (akcji) A 107,17 106,00 111,64
OFI KH II (akcji) B 107,17 106,00 107,17
OFI KH III (pap. dłuż.) A 102,49 102,45 105,12
OFI KH III (pap. dłuż.) B 102,49 102,45 102,49
OFI KH IV (r. pieniężny) A 102,99 102,95 105,09
OFI KH IV (r. pieniężny) B 102,99 102,95 102,99

Największym użytkowni­
kiem serwerów Seąuent jest
Boeing, znany lotniczy poten­
tat, a w Polsce z jego rozwią­
zań korzystają m.in. Comer-
cial Union, PKO BP i PLL
LOT.

Optimus jest liderem bran­
ży informatycznej na rynku
polskim gdzie od wielu lat

sprzedaje najwięcej kompute­
rów. Firma zatrudnia 2 tys.
osób w holdingu, a dodatko­
we 8 tys. pracuje w firmach'

współpracujących. Przychody
za1998r.to90minzł.Na
1999 r. planowane przychody
wyniosą blisko dwa razy tyle
jeśli współpraca przyniesie
oczekiwane wyniki.

Obecnie Optimus, oprócz
dotychczasowej oferty tj.
komputerów i urządzeń fi­
skalnych, wchodzi na rynek
Internetu oraz wieloproceso­
rowych systemów informa­
tycznych. (PAP)

będą Alan McGarvey, nieza­
leżny ekspert, Jacobus Kierst

prezydent- Europejskiego
Związku małych i Średnich
Przedsiębiorstw i Oliver Lo­
ebl z Europejskiego Stowarzy­
szenia Rzemiosła. Mówić się
będzie więc o tym co nas

czeka. Informacje o konferen­
cji i możliwości uczestnictwa,
uzyskać można jeszcze w po­
niedziałek i wtorek w Kra­
kowskiej Izbie Budowlanej,
Słowackiego 39. tel 6344076

wgodz.od10do14. (rtk)
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Pieniądze szczęścia nie dają,
ale bez nich żyć się nie da

Kurtyna w górę,
forsa w kasie

Stary Teatr z powodu braku pieniędzy ściągnął w tym miesią­
cu z afisza 21 przedstawień. Dyrektorzy pozostałych krakow­
skich teatrów narzekają wprawdzie na finanse, ale żaden z nich
nie zamierza podjąć tak drastycznych kroków.

Teatr Ludowy w Nowej Hucie sponsorowany jest m.in. przez Hu­
tę im. Tadeusza Sendzimira

Na kulturze
też można zarobić

— Na całym świecie dopłaca
się do przedstawień. My też to

robimy, ale w znacznie mniej­
szym stopniu niż Stary Teatr.
Po pierwsze nasi aktorzy za­
rabiają o wiele mniej, a i

przedstawienia nie są tak bo­
gate inscenizacyjnie. W tym
sezonie zaplanowaliśmy
sześć premier, z czego na du­
żej scenie tylko dwie. Wiem,
że to obniża rangę teatru, ale
nie ma innego wyjścia — mó­
wi dyrektor Teatru Ludowego
Jerzy Fedorowicz.

Gmina miasta Krakowa

przyznała temu teatrowi do­
tacją w wysokości 3 min 256

tys. zł. To wystarcza na stałe

opłaty. Na przygotowanie no­
wych premier teatr musi wy­
gospodarowywać dodatkowe
środki. W 12 proc, pochodzą
one od sposnorow, reszta to

wpływy z biletów, sprzedaż
wydawnictw, wypożyczanie
kostiumów czy prowadzenie
działalności usługowej, takiej
jak choćby przygotowywanie
przez artystów teatru koncer­
tów dla różnych instytucji.

Wynajmowaniem sali ratu­
je swój budżet Teatr im. J. Sło­
wackiego. Jeżeli ktoś chce

urządzić tu koncert musi za­
płacić 15 tys. Dużo tańszyjest
pod tym względem Teatr Ba­
gatela, gdyż wynajęcie go ko­
sztujeod3do4tyszł.

— Jesteśmy tani, ale w

związku z tym mamy dużo

chętnych. Dlatego zdarza
nam się grymasić i nie robi­
my tu imprez promocyjnych
dla fryzjerów. Przeważnie w

poniedziałki wynajmujemy
salę renomowanym teatrom

.warszawskim — opowiada wi­
cedyrektor Teatru Bagatela
Henryk Jacek Schoen.

Jak twierdzi zastępca dy­
rektora „Bagateli”, w tym tea­
trze nie może dojść do sytua­
cji,.W której do spektaklu mu-

• • •

• ••••

Targi
w Krakowie SA

tel. 012 4230183

6. Wiosenne Targi Motoryzacyjne w Krakowie

9-11.04.99
godziny otwarcia:

piątek: 12-18, sobota: 10-18, niedziela: 10-17
tereny targowe:
TS Wisła, ul, Reymonta 22

siałoby się dopłacać. Koszty
przedstawień są tak kalkulo­
wane, by przy 65 proc, fre­
kwencji zwróciły się.

— Przeważnie mamy jed­
nak 95 do 100 proc, frekwen­
cji, a bilety na niektóre spek­
takle są już dawno wyprzeda­
ne. Poza tym mamy dotację
od gminy wynoszącą ok.l
min 700 tys. zł. — dodaje Hen­
ryk Jacek Schoen.

Dyrektor Teatru Groteska
Adolf Weltschek także nie wy­
obraża sobie, by dopłacać do

granych przedstawień.
— Gdybyśmy to robili, już

dawno by nas nie było. Dota­
cja w wysokości ok. 1 min.
700 tys. zł wystarcza nam na

pokrycie stałych kosztów, na­
tomiast granymi spektaklami
zarabiamy na kolejne premie­
ry. Wychodzimy na swoje,
choć bilety są u nas tanie, bo

kosztują od 8 do 9 zł. Jest nam

może o tyle łatwiej, że w na­
szych przedstawieniach dzię­
ki maskom i lalkom może

grać mniej aktorów — twier­
dzi Adolf Weltschek.

Gospodarstwem domowym
nazywa swój teatr dyrektor
naczelny Sceny STU Aleksan­
der Nowak.

— Jesteśmy teatrem impre­
saryjnym, który jest tak skon­
struowany, że musi się opła­
cać. W sumie jest u nas tyl­
ko 15 etatów, a aktorzy i reży­
serzy zatrudniani są na umo­
wy o dzieło, mając zapewnio­
ny pewien procent z wpły­
wów do kasy. Wszyscy więc
staramy się o to, by frekwen­
cja nam dopisywała, gdyż pie­
niądze z biletów zasilają też
fundusz premierowy. Poza

tym dostajemy dotację w wy­
sokości 600 tys. zł. Sponsorów
pozyskujemy przeważnie tyl­
ko do inwestycji i remontów
— mówi dyrektor Nowak.

(MSZ)

— Na kulturze można zarobić i to duże pieniądze — twierdzi Wi­
told Mazur, prezes Krakowskiego Impresariatu Artystycznego. —

Gdybym był dyrektorem Starego Teatru, przy takiej dotacji jaką
on obecnie dostaje i przy renomie tej firmy, daję słowo, że błyska­
wicznie byłby to najbardziej dochodowy teatr w tym kraju.

Według Witolda Mazura ca­
ły problem „Starego” polega
na tym, że wszyscy są w nim

rozpieszczeni jeszcze poprze­
dnim ustrojem i nikomu nie

przyjdzie do głowy, by same­
mu rozglądnąć się za pie­
niędzmi.

— Kiedy zaczynają się kło­
poty dyrektorzy teatrów łapią
za telefon i dzwonią do War­
szawy po kasę. Gdy stamtąd
nie dostaną, zaczyna się tra­
gedia. A przecież spektakle
mogą na siebie zarabiać, oczy­
wiście pod warunkiem, że po­
trafi się je sprzedać. Ale w

tzw. organizacjach widowni

siedzą ludzie, którzy nic nie
robią i czekają tylko, aż ktoś

przyjdzie kupić bilet. To są

zwykli bileterzy a nie mene­
dżerowie. Ja zatrudniam chło­
paka, który był do niedawna

kierowcą autobusu. W nor­
malnym teatrze nikt nie

chciałby nawet z nim gadać, a

on jest jednym z moich naj­
lepszych menedżerów — mó­
wi Witold Mazur.

Prezes Krakowskiego Im­
presariatu Artystycznego ma

prawo do takich poglądów,
gdyż z kultury żyje od 6 lat,
rocznie prezentując 6 tys.
przedstawień. Zawieszone w

pokojach firmy mapy Polski

są gęsto upstrzone różnokolo­
rowymi pineskami. Każdy ko­
lor oznacza inny spektakl. 14

etatowych pracowników z te­
lefonami przy uszach złatwia

kolejne pokazy widowisk.
— Może to nie najlepiej brz­

mi, ale spektakl traktuję jako
produkt. Najlepiej sprzedają
się bajki, z którymi jeździmy
po przedszkolach, szkołach,
domach kultury. Dzięki zaro­

Wydawnictwo „Alfa-Wero” proponuje

Z księgarskiej półki
Jacek Komuda

„Opowieści z dzikich pól"

XVIII wiek. Ukraińskie ste­
py — tam przeszłość wielka łą­
czy się z przeszłością krwawą,
męstwo z okrucieństwem, no­
stalgiczne wspomnienia kre­
sowiaków z makabrycznym
rachunkiem wystawionym
sobie przez dwa narody...

Równocześnie z drugim do­
datkiem do podręcznika naj­
słynniejszej polskiej RFG

(„Dzikie pola — Szlachecka

bionym na nich pieniądzom,
mogliśmy zająć się impreza­
mi, które zaliczamy do dru­
giego filara naszej działalno­
ści. Są to spektakle, takie jak
choćby Grupy Rafała Kmity
czy kabarety. W tej chwili do

tego drugiego filara nie trze­
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Szefowie Krakowskiego Impresariatu Artystycznego przytuleni do maski

ba już dokładać, sam na sie­
bie zarabia. Ale do tego trzeba

było dojść małymi kroczkami
— tłumaczy Witold Mazur.

— Zajmujemy się też organi­
zowaniem różnych imprez
muzycznych, poczynając od

muzyki poważnej po rozryw­
kową. Na przykład wspłópra-
cujem przy organizowaniu
trasy koncertowej Małgorzaty
Ostrowskiej. To wszystko po­
zwala nam realizować ambit­
ne przedsięwzięcia. Jako nasz

projekt zgłosiliśmy do Krako­

Gra Fabularna”), noszącym
tytył „Ogniem i mieczem”,
ukazuje się książka dla wszy­
stkich miłośników literatury
fantastycznej i historii. Jej ak­
cja toczy się w świecie tej gry,
która została stworzona przez
Jacka Komudę i Andrzeja Łu-
kasiaka. Fakty i legendy prze­
platają się z wierzeniami Po­
laków i Ukraińców. Funkcjo­
nuje tu magia, pojawiają się
takie baśniowe stwory, jak wi­
je, utopce, upiory i diabły. To

fascynujący obraz pogranicza

wa 2000 przyjazd spektaklu
Giorgio Strehlera oraz Milvy
z tangami Piazzolli. Pracuje­
my też przy Krakowskiej Wio­
śnie Baletowej. Nie przynosi
to nam pieniędzy, ale podno­
si prestiż firmy — uzupełnia
Ada Żołnierczyk.

Krakowski Impresariat Arty­
styczny zajmuje się też pro­
dukcją przedstawień. Powstają
one w prosty sposób. Najpierw
badany jest rynek zapotrzebo­
wań na konkretny temat. Kie­

dy okazuje się, że młodzi lu­
dzie obejrzeliby przedstawie­
nie o narkomanii, zamawiany
jest scenariusz, wynajmowani
aktorzy, reżyser oraz sala w ja­
kimś Domu Kultury, gdzie
przez dwa tygodnie odbywają
się próby. Efekt pracy artystów
zostaje oceniony i jeżeli jest na

odpowiednim poziomie, za­
czyna się jego sprzedaż.

— Niektórzy nazywają to

chałturami, my jednak musi-

my dbać o poziom naszych
produkcji, bo jeżeli sprzeda­

Rzeczpospolitej. Pogranicza
zemsty i władzy, bohaterskie­
go i warcholskiego, dzikiego i

nienasyconego krwią, mądre­
go i bezmyśnego zarazem...

Douglas Thompson
„Ludzie Hollywood"

Nie ma takiego drugiego
miejsca na Ziemi. Hollywood
stanowi bowiem jedyny w

swoim rodzaju, zdumiewają­
cy świat. Tu baśniowe mity i

sny łączą się w jedno z brutal­
ną, okrutną rzeczywistością.
To szalone miasto, w którym
żyją szaleni ludzie, opętani
wieczną, nieujarzmioną żą­
dzą sławy.

O tych ludziach, ich wzlo­
tach i upadkach, o codziennej
walce zarówno o sukces, jak i
o przetrwanie, a przede wszy­
stkim o najsłynniejszych
gwiazdach ekranu, ich sukce­
sach, porażkach i skandalach,
jakie wywoływali, opowiada
książka Thompsona. Czytając
ją, poznamy rodziny, kochan-

my zły produkt, więcej nikt
od nas niczego nie kupi —

opowiada Witold Mazur. —

Tak samo powinno być w re­
pertuarowych teatrach. Po­
winny one podnieść ceny bi­
letów, co spowodowałoby, że

wizyta w teatrze stałaby się
świętem, a ludzie dużo

uważniej oglądaliby przed­
stawienia. Gdyby w dalszym
ciągu były one na takim po­
ziome jak obecnie grane w

Krakowie, to prawdopodob­

nie zaczęliby rzucać w akto­
rów pomidorami i więcej by
nie przyszli. Drogie bilety
wymuszałyby wysokąjakość.

Musimy kończyć naszą roz­
mową, bo Witold Mazur spie­
szy się już na targi samocho-
we.

— Kupuje Pan nowy samo­
chód?

— Nie, mój stary jestjeszcze
w porządku. Na targi jadę
sprzedać przedstawienia.
Tam są ludzie, którzy mają
pieniądze. (MSZ)

ków, lekarzy i psychoterapeu­
tów gwiazd kina. Jednym sło­
wem „Ludzie Hollywood” to

lektura dla tych, których pa­
sjonuje wielki świat srebrne­
go ekranu i podszyta sensacją
wiedza o nim.

Lesley-Ann Jones

„Freddie Mercury
— biografia definitywna"

Lesley Ann-Jones, dzienni­
karka i wielbicielka Freddiego
i jego talentu, to pierwsza bio-

grafka, której udało się do­
trzeć do szerokiego grona naj­
ważniejszych ludzi w życiu
Mercury’ego, a więc kochan­
ków, rodziny, przyjaciół i ko­
legów. Naświetlając wnikliwie

każdy aspekt jego burzliwego
życia, obalając mity i legendy,
prezentując bogate nowe ma­
teriały i nieznane dotychczas
fotografie, stworzyła najlep­
szą, najpełniejszą i najbardzej
odkrywczą z poświęconych te­
mu muzykowi prac...

(ART)
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'(aduceu&z
Wydanie kwietniowe, pachnąceforsycjami

TWARZE

Szych ci w oko

Trzeci rzut oka
(reporter „Kaduceusza” Zygmunt Szych rozmawia z bandytą dla programu „Szło w tłok”)

— Już na pierwszy rzut oka

widać że jest pan bandytą.
Na drugi że skazany pan zo­
stał na 15 lat węzienia. Na co

pan liczy obecnie?
— Że nie będę musiał tak

szybko opuszczać więzien­
nych murów i mojej celi.

Przywiązałem się do tutejsze­
gożyciaijestmiztymdo­
brze.

— Jako bandyta jest pan od­
rażającym wyrzutkiem spo­
łecznym. Jak do tego doszło?
— Pochodzę z typowej kry­

minogennej rodziny. Matka
za młodu puszczała się,
a kiedy już nie mogła, popa­
dła w alkoholizm, ojcec zaś
w wolnych od kradzieży za­
jęć lubił ją sobie pobić do

nieprzytomności. Ja patrzy­
łem na to wszystko z dużym
zaciekawieniem i nabywa­
łem złych wzorców już od

wczesnego dzieciństwa. Czę­
sto zmuszany byłem do ucie­
czek z domu. Pewnego dnia

zauważyłem że społeczeń­
stwo mnie nie akceptuje tyl­
ko odrzuca...

— Jak doszło do tego przeja­
wu jaskrawej dyskryminacji
pańskiego jakże fascynujące­
go „ja"?

— W pewnym supermarke­
cie zrobiłem test na społeczną
tolerancję wobec mojego sty­
lu życia. Wyrwałem staruszce

torebkę z zakupami i gotów­
ką. Kiedy nic nie przeczuwa­
jąc oddalałem się z miejsca
zdarzenia, ufny że społeczeń­
stwo, zważywszy na mój los

wybaczy mi ten krok, zosta­
łem znienacka niemile zasko­
czony przez policję. Zrozumi-
łem że społeczeństwo mnie
odrzuca i bardzo boleśnie
odebrałem tę nauczkę.

— Potem zaczął się pan już
staczać...
— Wstąpiłem do marginesu

społecznego który zawsze wy­
stawał na rogu ulicy pod tym
sklepem. Pijąc wino „Pokusa”
patrzyliśmy z zazdrością na

ludzi zajeżdżających samo­
chodami na parking. Kiedy
brakowało na wino, zaczęli­
śmy staczać się coraz bar­
dziej, w kierunku tych samo­
chodów, zabierając zgroma­
dzony w nich sprzęt. W ten

sposób próbowaliśmy wyrów­
nywać rachunki krzywd.

— I to doprowadziło pana do

skrajności. Został pan tym,
kim zawsze pragnął pan
być: bandytą podziwianym

przez ten margines. Jakie

nadzieje wiąże pan z poby­
tem w tym miejscu?
— Pragnąłbym zostać tu

jak najdłużej. Dlatego każdy
mijający dzień napawa mnie

lękiem o jutro i głęboko fru­
struje. Pod celą trzymam
łańcuchy którymi przywią­
załem się do tego miejsca.

— To osobliwe. Pańscy kole­
dzy liczą dni dzielące ich od
wolności.
— Głupota! Tu otrzymuję

trzy wysokokaloryczne posił­
ki dziennie, mam opierunek,
własne łóżko, mogę się wy­
spać spokojnie. A otuchy
i wiary w ludzi dodaje mi

fakt, że mam to wszystko
w darze od społeczeństwa.
Już mnie ono nie odtrąca, jak
dawniej, kiedy byłem na wol­
ności. Utrzymuje mnie prze­
cież.

— Niedawno jednak to samo

społeczeństwo usiłowało pa­
na powiesić. Jest pan prze­
cież bandytą, zasługuje pan
na stryczek.
— Istotnie, byłoby to rady­

kalne posunięcie. Uważam

jednak że powieszenie mnie

rzuciłoby cień na nasze społe­

czeństwo. Mogłoby ono mieć

potem wyrzuty sumienia,
a przecież byłoby już za póź­
no. Za to łożenie na mnie

przez długie lata pozwala lu­
dziom mieć czyste sumienia.
Co prawda nieraz nachodzą
mnie takie myśli by po odby­
ciu kary ponownie wkroczyć
na drogę przestępstwa. Być
może nawet tak uczynię, gdyż
nie jestem tu w wystarczają­
cym stopniu resocjalizowany.
Z kumplami w celi-w kółko

gadamy o jakimś napadzie na

bank, ukręceniu komuś łba
i tym podobnych rozrywkach.
Ale to tylko tak, dla zabicia te­
go... czasu.

— Nie czuje pan wychowacze-
go aspektu kary?
— Wprost przeciwnie. Prze­

cież dobrze być ukaranym
i nie martwić się o nic. Na wol­
ności musiałbym stale kombi­
nować, żeby przeżyć. Ja się tu

demoralizuję od rana do wie­
czora, a nawet nocą kiedy nie

mogę spać i myślę ile to społe­
czeństwo wkłada trudu żeby
mnie tu przetrzymywać. Kiedy
będą musieli mnie wypuścić
znowu oddam się rozbojom.
Po to żeby tu wrócić. Tu jest
moje miejsce.

Anuszowi pomogłem,bo a nusz się przyda

Minister Edukacji Narodowej Mirosław Handke

Magister
na Nobla

Cóż za rektor szalony posła napiętnował,
iż popełnił on plagiat w magisterskiej pracy?

On dokonał wyczynu, bo onją sklonował,

a to już pachnie Noblem kochani rodacy

Sam minister nauki rzeki to ex cathedra:

niech się poseł nie lęka, panowie, powoli,
toż to my — politycy, to my, krowa święta.

Z patentami na mądrość! Jak owieczka Doiły!

Jerzy Michał CZARNECKI

Myśli
Leszka Walickiego

to takie proste!
skurcz...
rozkurcz...
skurcz...
rozkurcz — i tak pulsuje świat

Pod Miłorzębem

Puszcza. §
Kwiecień §
___________

o

1977 III g
W puszczy piały dzikie koguty
Bażantów było zatrzęsienie W
Na rękach niosłem małą żonę M

Byją położyć w ćwierkającą zieleń Zi
I żona we śnie niosła w rękach j
zwierciadło H
ćwierkadło n

dh -U
Jerzy Harasymowicz

Z notatnika donośnika

Jakoś tak mnie
Andrzeja Szarka

Dramat

śledczy
Deszcz spad! ranny
Na dach. Potem na ziemię
To rynna była winna!

Dramat

zwykły
Zielone są lasy, zielone są

drzewa
Łąki są zielone
1 zielone są ogrody
Wkurwionejest czerwone

Bo nie ma swobody

Dramat

wizualny
Może morze wyrzuciło boję
Jest czerwona. Nieobita

Spojrzałem przez lornetkę
To opala się kobita.

Andrzej Szarek

złamało
Ostatnio — wyjątkowo szlachetny mój panie kierowniku —

znalazłem się między młotem a kowadłem, a to dlatego, że
odwiedziłem znajomego kowala Alojzego Nikodema Kawkę,
który przyjął mnie w swej kuźni nie przerywając kowalskiej
pracy. Musieliśmy więc bardzo głośno rozmawiać, przekrzy­
kując uderzenia kowalskiego młota.

Jak na wymierający zawód

przystało, Kawka celebrował

swoje rzemieślnicze zajęcie,
bo wiedział, że jest jedynym
kowalem w okolicy. Po chwi­
li zmęczył się na tyle, że też
usiadł między młotem a ko­
wadłem i wzięło go na wspo­
mnienia.

Kowalem został tuż po
wojnie. Wtedy jeszcze koni

było w brud, a traktor nale­
żał do wyjątków. Alojzy Ni­
kodem sam robił podkowy,
a konie podkute przez niego
tańczyły podczas prac polo-
wych jak na weselu. Niektó­
re nawet ciągnęły miejscowy
karawan, aby nieboszczy­
ków wieźć na cmentarz. Nie­
stety — z roku na rok zaczy­
nało być gorzej w kowalskim
fachu. Na wieś trafiły maszy­
ny, a konie coraz bardziej
odchodziły w odstawkę.
Kawka cierpiał z tego powo­
du. ale pracy nie próbował
zmieniać, bo znał się dobrze

jedynie na kowalstwie.

Pewne zmiany jednak
w nim nastąpiły. Stał się bar­
dziej skryty i zamknięty w so­
bie. Kioskarza Wieńczysława
Melchiora Szpaka zdziwiło to,
że Kawka zaczął u niego
w kiosku kupować „Młodego
Technika”.

— Trzeba się dokształcać, bo

czasy idą dziwne — stwierdził
Kawka i odruchowo spojrzał
na zegarek.

Od momentu kupowania
„Młodego Technika” Kawka
zmienił się jeszcze bardziej.
Częściej odwiedzał skład ma­
teriałów żelaznych prowadzo­
ny przez Januarego Rościsła-
wa Kukułkę i wybierał tam

odpowiednie blachy, druty
i rurki. Nie gardził również

miejscowym punktem skupu
złomu i innych surowców

wtórnych. Wybierał dziwne

fragmenty metalowe i ponow­
nie je wykupywał. Do swej
kuźni niechętnie wpuszczał
klientów, a wszelkie roboty
kowalskie załatwiał na wol­

nym powietrzu. Nocami jed­
nak świeciło się długo w jego
kuźni.

Sprawa wydała się dopiero
któregoś majowego dnia, kie­
dy to przed kuźnią Alojzego
Nikodema Kawki pojawiła się
srebrna rakieta wysoka na

jedno piętro. Błyszczała
w słońcu z napisem „Kawka
I” i przypominała amerykań­
skie cygaro. Zaraz też zleciało

się całe miasteczko. Wtedy też
Kawka wygłosił odpowiednie
oświadczenie, że chce przejść
do historii jako pierwszy kon­
struktor kosmiczny w naszej
mieścinie. Cały dorobek życia
włożył w tę rakietę, ale nie ża­
łuje, bo zawsze chciał coś nie­
zwykłego uczynić.

Śmiałkiem, który zdecydo­
wał się opuścić nasze miastecz­
ko w tej piekielnej machinie,
okazał się Sebastian Adrian

Szczygieł. Odpalenie rakiety
nastąpiło w samo południe.
Wszystko wypadło znakomicie
i bez żadnych awarii, a nasz są­
siad Szczygieł do dzisiaj gdzieś
krąży w kosmosie. Może mu

lam lepiej! O czym zawiada­
miam — zawsze życzliwy, choć

trochę kosmicznie złamany.
Hieronim SŁOWIK
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Z okien gabinetu inż. Jerzego
Łataka widać Giewont. — To

prawda, w Tatrach dość często
można zobaczyć ten fenomen.
Może to kwestia czystego, przej­
rzystego powietrza, a może cze­
goś tu szukają. Nie zawsze sq wi­
doczni ludzkim okiem. Mam tu

zdjęcie całej flotylli UFO. Zrobił je
przypadkowo turysta w Dolinie

Kościeliskiej. Obraz UFO ujawnił
się dopiero po wywołaniu filmu i

zrobieniu odbitek. Niedawno

nad Hotelem Kasprowy widziano

ogromny, przeźroczysty obiekt.

Kuliste światła widać tu nieomal

codziennie. Trzeba tylko często
patrzyć w niebo.

Brakujące ogniwo
— Wiemy, że są. Przypuszcza­

my, po co przylatują. Brak tylko
odpowiedzi na pytanie — jak to

Czy powstanie polska szkoła ufologii?

Astralni wędrowcy
robią i nasza hipoteza pozwala
tą lukę wypełnić — mówi Jerzy
Łatak. W odróżnieniu od ufolo­
gii zachodniej, usiłującej szukać

rozwiązania tej zagadki w sferze

nieznanych technologii, Łatak i

jego współpracownicy zwracają
się w kierunku ezoteryki. — Nie
trafia nam do przekonania np.
modna teraz koncepcja ugiętej
czasoprzestrzeni, w której sku­
tek może poprzedzać przyczy­
nę. Zamiast szukać w fantazjach
fizyków, czy nie lepiej skorzy­
stać z ustaleń poczynionych wie­
ki temu przez ezoteryków? Czy
nie łatwiej przyjąć koncepcję
wielości światów materialnych,
funkcjonujących obok siebie i

różniących się zakresem często­
tliwości wibracji? W naszym
świecie, istniejącym w przedzia­
le wibracji od metali do eteru,
szybkość światłajest największą
z możliwych. Lecz zdaniem
Eduarda Meiera, szwajcarskiego
badacza, który twierdzi, iż od

piątego roku życia utrzymuje
kontakty z mieszkańcami Ple­
jad, odległość 500 lat świetlnych
dzielących tą grupę gwiazd od
układu słonecznego przebywają
oni w siedem godzin. Przez wie­
le lat sensacje Meiera uchodziły
za fantazje. Dopiero po odtajnie­
niu przez Szwajcarię zimą
1997/8 jej archiwum ufologicz-
nego okazało się, że przynaj­
mniej część zdjęć UFO ze zbio­
rów Meiera ma swoje odpowie­
dniki w wojskowych archiwach.

Zdaniem Meiera, a pogląd
ten przyjmuje też Łatak, mie­
szkańcy Plejad podróżują wy-
korzytując równoległą do na­
szego świata tzw. sferę astralną,
będącą także światem material­
nym, lecz funkcjonującym w

zakresie bardziej subtelnych
wibracji.

Podróżjest więc niejako trzy-
etapowa: dematerializacja i

Tydzień w dwóch zdaniach

W czwartek OBOP opublikował kolejne sondaże opinii publicznej w sprawie reform. 69 proc.
Polaków uważa, że błędem było przeprowadzenie kilku reform równocześnie, choć zarazem

większość nie neguje celowości ich przeprowadzenia w ogóle. Krytykuje natomiast skmulowa-

ny sposób ich przeprowadzania. Czy podziela Pan ten pogląd, a jeśli nie, to proszę spróbować
przekonać tych ludzi.

Bogdan Pęk, poseł na Sejm
z Krakowa, PSL:

Kluczowym błędem było
przeforsowanie czterech re­
form równocześnie bez wła­
ściwego zabezpieczenia fi­
nansowego. Powoduje to kil­
ka skutków negatywnych. Po

pierwsze — przyspieszy
sprzedaż majątku narodowe­
go dła sfinansowania reform.

Innymi słowy — czeka nas

przejadanie majątku narodo­

przejście w sferę astralną —

przelot w sferze astralnej — po­
wtórna materializacja na Zie­
mi. Czy jednak dematerializa­
cja i przeniesienie w inny wy­
miar, czy —jakkto woli — w in­
ny świat, jest możliwe?

Tzw. eksperyment filadelfijski

W roku 1943,w okresie naj­
większego nasilenia wojny na

Atlantyku, Amerykanie inten­
sywnie pracowali nad syste­
mem pozwalającym na ukrycie
okrętów przed okiem radarów.
Niejest tajemnicą, że współpra­
cował z nimi Nikola Tesla, spe­
cjalista od generatorów wyso­
kich częstotliwości. Nie jest też

tajemnicą, iż część wynalazków
zmarłego w styczniu 1943 r. Te­
sli nigdy nie ujrzała światła

dziennego.

■W
Jerzy Łatak — z zawodu inżynier budownictwa lqdowego,

wydawca, autor kilku poczytnych książek (m.in. .Tajemnice Pi­
ramidy Cheopsa", „Uzdrawianie holistyczne według Edgara
Cayce”, „Apteka Edgara Cayce"), mistyk związany z Amery­
kańskim Towarzystwem Teozoficznym, przedstawiciel na Pol­
skę Stowarzyszenia Edgara Cayce ARE. A także — ufolog, który
wespół z grupą małopolskich badaczy Niezidentyfikowanych
Obiektów Latających próbuje stworzyć polską szkołę ufologii.

W początkach 1943 r. prowa­
dzono doświadczenia ze zwie­
rzętami. Zapowiadały się obie­
cująco, więc 12 sierpnia 1943

zdecydowano się na próbę z du­
żym obiektem. Był nim okręt
wojenny USS Eldridge z załogą
na pokładzie. Po uruchomieniu

nieznanych generatorów obser­
watorzy dostrzegli błysk, zaś

okręt... znikł. Pojawił się po­
wtórnie dopiero po czterech go­
dzinach. To, co się działo pó­
źniej, znamy tylko z niepew­
nych relacji. Podobno grupa ra­
tunkowa, która weszła na po­
kład owiany zielonkawą mgłą
dostrzegła rzeczy zgoła niesa­
mowite: błąkających się oszoło­
mionych ludzi, ludzi jakby zla­
nych wjedną całość z elementa­
mi konstrukcyjnymi okrętu...
Istny horror.

Co się stało z USS Eldridge,
gdzie był przez te cztery godzi­
ny, co się działo z załogą? Nigdy

wego. Po drugie — jest to w

rzeczywistości zawoalowany
zamiar przerzucenia ko­
sztów reform na społeczeń­
stwo, głównie na grupy śre­
dnio i mało zarabiające. Doty­
czy to zwłaszcza reform: służ­
by zdrowia i systemu emery­
talnego. Natomiast reforma

oświaty jest w istocie uderze­
niem w oświatę polskiej pro­
wincji, gdzie samorządy będą
zmuszone do redukowania

liczby szkół, bibliotek, świe­

się nie dowiemy. Ci z załogi,
którzy przeżyli, byli obłąkani.
Rząd USA stanowczo zaprze­
czał, iżby taki eksperyment w

ogóle został przeprowadzony.
Badający ten przypadek dr
Morris Jussup zginął podobno
śmiercią samobójczą w roku
1959. Wcześniej otrzymał rela­
cję marynarza Carlosa Allende,
który obserwował eksperyment
z innego okrętu.

Gdzie był USS Eldridge przez
te cztery godziny? Są świadko­
wie, którzy widzili go przez mo­
ment w porcie Norfolk. Ktoś in­
ny twierdził, że zostali przenie­
sieni o 40 lat „do przodu”.

Jeśli eksperyment filadelfij­
ski nie był tylko prostym zmy­
śleniem, to dowodzi, iż zmiana

częstotliwości pól: elektryczne­
go i elektromagnetycznego,

może spowodować demateria­
lizację i przeniesienie... no wła­
śnie, gdzie?

Astralni wędrowcy
— Świt jest mądrzejszy od

zmierzchu — Jerzy Łatak przy­
pomina greclde powiedzenie.
Mendelejew podobno zobaczył
swą tablicę pierwiastków we

śnie. Zdaniem Jerzego Łataka

każdy z nas w pewnej fazie snu

opuszcza ciało zimskie i wędru­
je po astralu. Spotyka tam istoty
nam podobne, rozmawia z ni­
mi, podróżuje gdzieś... A rano

budzi się i nic nie pamięta, po­
za dziwnym uczuciem, że do­
wiedział się czegoś fascynujące­
go i ważnego, ale... zapomniał.

Astral jest też miejscem
wędrówek mieszkańców in­
nych cywilizacji. Czasem tych,
które istnieją w astralu (który —

przypomnijmy — jest tworem

tak samo materialnym, jak

tlic, czyli wszystkiego, co słu­
żyło oświacie. A odium za to

zostanie przerzucone na ubo­
gie samorządy.
Piotr Żak, poseł na Sejm,
rzecznik Klubu AWS:

— Nie podzielam tego po­
glądu, choć go rozumiem.

Naturalne, że skumulowane

niedogodności pierwszego
etapu wprowadzania refor­
my muszą wywołać niezado­
wolenie większości społe-

nasz świat, tylko funkcjonują­
cym w innych zakresach wibra­
cji), czasem podróżni z naszego
wszechświata, którzy szukając
kontaktu chcą uniknąć niebez­
pieczeństw materializacji na

Ziemi.
— Ta koncepcja wyjaśniałaby,

dlaczego tak często spotykamy
rozmaite ślady obecności UFO
w pobliżu cmentarzy. Np. słyn­
ne już tzw. kręgi zbożowe od­
kryte w zeszłym roku w okolicy
Myślenic znajdowały się w po­
bliżu starego cmentarza żydow­
skiego a na sąsiednim wzgórzu
znajduje się stary cmentarz

choleryczny — mówi Robert Le

śniakiewicz, jeden z najwięk­
szych znawców problematyki
UFO w Polsce. Częste też są ma­
nifestacje UFO w okolicach

Szczyrzyca i tzw. Diabelskiego
Kamienia, niegdyś — wielkiego
pogańskiego centrum kultowe­
go. Warto pamiętać, iż leży on

w okolicy będącej wielką nekro­
polią ludów od epoki kamienia
aż po średniowiecze.

Po co przylatują?
— Masowe obserwacje UFO

pojawiły się po pierwszych wy­
buchach nuklearnych na Zie­
mi. Poprzez Hiroshimę dali­
śmy znak o sobie i „namierzyli
nas”. Bo wybuchy nuklearne,
poprzez wyzwolenie mikro-

cząstek, ingerują pośrednio
także w inne światy. Poczuli

się zagrożeni — mówi Jerzy Ła­
tak i dodaje, że zaraz po kata­
strofie w Czernobylu widywa­
no UFO w rejonie elektrowni i

zarejestrowano poprzez obiek­
tywne badania, iż wskutek
działania nieznanego czynni­
ka w niektórych miejscach na­
tężenie promieniowania nie­
spodziewanie spadło.

— Przylatują także po to, aby
przed czymś nas ostrzec. Coraz

częściej pojawiające się tzw.

kręgi zbożowe (sztucznie wy­
gniecione zboże układające się
w figury geometryczne, przy
czym wykluczone jest stworze­
nie ich przez ludzi, chyba, że z

helikoptera) są przekazami dla

nas, Ziemian. Np. największe
kręgi, odkryte w Anglii, przed­
stawiają układ słoneczny w

konfiguracji, w jakiej znajdzie
się w roku 2004. Czyżby ostrze­
żenie przed asteroidą Toutais,
która minie nasz glob w tym ro­
ku a cechuje ją wysoce niesta­
bilny tor lotu? — zastanawia się
Robert Leśniakiewicz. Niestety,
nie udało się odczytać przekazu
kręgów zbożowych, które w

sierpniu ub. roku pojawiły się
koło Myślenic i Stróży.

»

Koncepcje Łataka, Bzowskie­
go, Leśniakiewicza, Rzepeckie­
go i innych zostaną przedsta­
wione na kongresie ufologicz-
nym 17 kwietnia we Wrocła­
wiu. Przyszłość wykaże, czy te

pomysły, już dziś zwane „pol­
ską szkołą ufologii”, zyskają
uznanie innych środowisk ufo-

logicznych.
Jerzy PAŁOSZ

czeństwa. Jednak szybkie
przeprowadzenie tych re­
form było niezbędne, bo

przez cztery lata rządów koa­
licji PSL-SLD nie zrobiono
nic. Te lata „poszły do pia­
chu”. A dlaczego wszystkie
razem? Bo inaczej się nie da.
Doświadczenie wzystkich
Sejmów III Rzeczypospolitej
uczy, że jeśli coś się udawało

zrobić, to w pierwszych mie­
siącach po wyborach. Pó­
źniej między posłami zawią­
zują się nici wzajemnych po­
wiązań personalnych, poli­
tycznych, regionalnych i Bóg
wie jeszcze jakich, które blo­
kują ich zdolność do radykal­
nych posunięć. Wyjątkiem
było uchwalenie konstytucji,
ale jest to wyjątek potwier­
dzający regułę.

(notował: jp)

Właśnie dziś
Podwójny olimpijczyk

Piotr Król jest uczniem kla­
sy Ule II Liceum Ogólno­
kształcącego im. Marii Ko­
nopnickiej w Nowym Sączu.
Przed świętami Wielkanoc­
nymi uczestniczył wspólnie z

dwoma kolegami ze swojej
klasy w finale Ogólnopol­
skiej Olimpiady Historycz-
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Truskawkowe pola
Stanisław Paprota, dyrek­

tor Gminnego Ośrodka Kul­
tury w Lipnicy Murowanej,
mieszkaniec Lipnicy Górnej:

— Czuwam nad prognozą
pogody. Właśnie dziś czekam
na słońce, lecz niestety zapo­
wiadali u nas opady. Jeśli

zaświeci, to poświęcę cały
wolny dzień na sadzenie tru­
skawek na mojej plantacji. To

uciążliwe zajęcie co prawda,
ale za to jaka frajda, kiedy
wczesnym latem zjeżdżają się
znajomi i pytają „Staszek, a

jak ci się udały truskawki”?

Udają się zawsze znakomicie
i z chęcią wszystkich częstuję.

Sadzenie truskawek to

żmudne zajęcie, ale ja przy
tym odpoczywam. A będzie po
czym odpocząć, bo ostatnio

napracowałem się przy orga­
nizacji Wielkiej Niedzieli Pal­

Przyjaciel bocianów
Właśnie dziś, Wiesław Piwo­

warczyk z Wołowic odeśle do

Polskiego Towarzystwa Przyja­

nej. Podobnie jak obaj jego
koledzy, zdobył tam indeks

wyższej uczelni. Dziś wyjeż­
dża do Torunia na finał kolej­
nej olimpady przedmioto­
wej. W Toruniu przez dwa
dni rozgrywany będzie finał

Ogólnopolskiej Olimpiady
Wiedzy i o Prawach Człowie­
ka, do którego zakwalifiko­
wał się przechodząc kolejne
szczeble eliminacji. Piotr
bardzo liczy na swą wiedzę,
przysłowiowy łut szczęścia i

duchowe wsparcie nauczy­
ciela dra Władysława Krucz­
ka, który jedzie z uczniami.
Król bardzo chciałby zdobyć
kolejny indeks, bo wówczas

mógłby wybierać między
Uniwersytetem Warszaw­
skim, a Uniwersytetem Ja­
giellońskim, o którym ma­
rzy. (sś)

mowej w Lipnicy Murowanej.
Zjechała się, przy dobrej pogo­
dzie, rekordowa liczba gości,
w tym także turyści zagranicz­
ni, co mnie i sołtysa szczegól­
nie ucieszyło, bo to przecież
promocja naszej gminy i tej
pięknej Murowanej Lipnicy...

tekst i foto (zyg)

ciół Przyrody „pro Natura” we

Wrocławiu doroczny raport o

liczbie gniazd bocianich w

gminie Czernichów. Bociany
zagospodarowały się w 9 miej­
scowościach gminy.

— Pierwszy w tym roku bo­
cian zawitał w naszej gminie
15 marca — mówi Wiesław Pi­
wowarczyk. — Trzeba wie­
dzieć, że młode bociany odla­
tują z Polski do ciepłych kra­
jów i tam pozostają przez kilka
lat aż do osiągnięcia dojrzało­
ści. Dopiero potem trasę pół­
noc-południe przemierzają co­
rocznie. (mas)
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• BARAN (21 III-20 IV)
Pozytywny wpływ

Plutona i Saturna

ciągle nadaje Ci

szansę na regenera­
cję. Możesz podej­
mować ważne decy­
zje dotyczące kon­
taktów zagranicznych. Dać się mogą także tro­
chę we znaki błędy popełnione w przeszłości.
Pod koniec tygodnia nowy cykl kosmiczny
otworzy przed Tobą nowe możliwości „Góra
wewnątrz Ziemi. Człowiek Szlachetny po­
mniejsza to, co zbyt wielkie i powiększa to, co

zbyt małe. Rozważa rzeczy i czynije równymi”.
• BYK (21 1V-21 V)

Nadchodzi czas

szczególnie sprzyja­
jącej pracy z autory­
tetami i ludźmi na

wysokich stanowi­
skach. Wszystko, co

zrobisz, będzie za­
wierać znamię radosnego optymizmu, ale nie

przeoczysz szczegółów, niezbędnych do uzyska­
nia zrozumienia podstaw tego, co robisz. Unikaj
stresu do poniedziałku. W czwartek i piątek zo­
staniesz wystawiony na próbę, z której wyj­
dziesz zwycięsko i z nowymi doświadczeniami.

„Powrót do źródła życia ma powodzenie”.
•BLIŹNIĘTA (22 V-21 VI)

wari

Barbara i Janusz Pasiekowie razem od 17 lat

Błysk intuicji
Będziesz wspo­

magany przez in­
nych i protegowany.
Możesz wystąpić
także jako obrońca.
Czeka Cię ożywie­
nie duchowe, rozlu­
źnienie wewnętrzne i wzmożenie sił witalnych
organizmu. W niedzielę i w poniedziałek zakty­
wizowane zostaną wszelkie poczynania wyma­
gające dużych energii. Warto kontynuować w

spokoju stare idee. „Wielcy mędrcy przeszłości
badali prawa Nieba i Ziemi, dzięki czemu usta­
nowili porządek, oparty na sprawiedliwości”.

• RAK (22 VI-22 VII)
Sympatia otocze­

nia pobudzi Cię do

nowych kontaktów

towarzyskich. Dzię­
ki wierze we własne

siły i sprzyjającemu
układowi środowi­
ska kosmicznego po­

jawi się spontaniczność, optymizm i radość ży­
cia w całym tego słowa znaczeniu. Można pla­
nować przedsięwzięcia długoflowe. Wspaniały
czas dla miłości. Sukces w środę i czwartek

przekona Cię o ukrytych możliwościach.

„Ciemność ustępuje miejsca Światłu. Rzeczy
powracają na swoje miejsca”.

• LEW (23 VII-22 VIII)
Rozwiniesz swój

talent organizator­
ski oraz uzdolnie­
nia do kierowania

innymi pod wa­
runkiem, że zagłę­
bisz się w psychi­
kę partnerów. Zgromadzisz w sobie duże i
bardzo aktywne energie kosmiczne. W śro­
dę i w czwartek dzięki wytrwałości i silnej
woli, możesz zrealizować duże plany bizne­
sowe. Skłonność do gwałtownych reakcji zo­
stanie twórczo przetworzona. „Człowiek
Szlachetny doskonali się i przekracza Wiel­
ką Rzekę”.

•PANNA (23 VIII-22IX)
Kończy się już

okres wewnętrzne­
go napięcia. Dobry
czas dla uzyskania
nowej perspektywy
we wszystkich dzie­
dzinach. Szansa na

spotkanie ludzi na wysokich stanowiskach.
Warto na chwilę wyjść ze znanego świata. Dy­
stans do ludzi pozwoli Ci uniknąć niepotrzeb­
nego zdenerowania. Możliwość załatwienia

trudnych spraw prawnych. „Odłożyć sprawy,
nie znaczy zaprzestać. Czekanie nie oznacza

zaniechania przedsięwzięcia. Dokonasz wiel­
kiego dzieła”.

Tak właśnie ocenia Barbara ich

pierwszy kontakt. Od momentu kie­
dy zostali sobie przedstawieni po­
czuła, że coś ich łqczy. Dziwiła się
swej pewności i temu wszystkiemu.
Bo nic podobnego dotychczas się
jej nie przydarzyło. I Janusz przy-

znaje, że nie chodziło wcale o uro­
dę, ale dziwny rodzaj porozumie­
nia, jaki od pierwszej chwili wytwo­
rzył się między nimi.

/ »!
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Na prywatkę do Janusza przy­
prowadził Barbarę jej chłopak. Ja­
nusz także podejmował gości ze

swoją dziewczyną. I choć od razu

poczuła to coś, sprawę uznała za

przesądzoną. — Nie zrobiłabym
pierwszego kroku, wiedząc, żejest
zajęty. Ale kiedy po dwóch tygo­
dniach zatelefonował i zapropo­
nował spotkanie zgodziłam się
ochoczo — przyznaje. Wiedziała

już wtedy, że jej poprzedni zwią­
zek trwał tylko na zasadzie inercji,
bo nie bardzo potrafiła go zakoń­
czyć.

Janusz sprawę swej ówczesnej
dziewczyny kwituje krótko: „To
nie było nic ważnego”. Do Barbary
od razu poczuł sympatię. Podoba­
ło mu się, że chodzi do szkoły mu­
zycznej. Wyobrażał sobie, że taka

dziewczyna na pewno jest wrażli­
wa i dobra. A w rozmowie okazała

się inteligentna. Zdobył się więc
na odwagę i zatelefonował.

Zaczęli się spotykać, regularnie i

coraz częściej. — Zakochałam się
po uszy. W człowieku. Bo przede
wszystkim widzę człowieka, do­
piero potem mężczyznę. Mięśnie,
uroda, stanowisko, cała zewnętrz-
ność — też są ważne. Ale nie wy­
starczą, jeżeli nie kryje się za nimi

ciekawa osobowość. I Janusz zna­
lazł w niej to, czego oczekiwał. —

To już nie było takie sobie chodze­
nie, jak poprzednio — mówią. — Pa­
trzyliśmy na świat przez pryzmat
miłości, czując, że bez tej drugiej
połowy nie ma życia. Po półtora­
rocznym narzeczeństwie podjęli
więc decyzję o małżeństwie.

Obrączki na kartki

Do wszelkiej oficjalności pod­
chodzili z dystansem. Ugięli się
jednak pod presją rodzinną i zgo­

dzili na przyjęcie na kilkadziesiąt
osób. — Ja pochodzę ze wsi. Rodzi­
ce nie chcieli słyszeć, że mogłoby
być inaczej.

Był oczywiście problem z wyda­
wanymi wtedy na zaświadczenie z

Urzędu Stanu Cywilnego obrącz­
kami i ubraniami wystanymi w

kolejce. — Uważam, że weselna

wystawność była zbędna. Ale cza­
sem trzeba iść na kompromis, aby
nie ranić drugich — mówi Barba­
ra.

Wspólna codzienność

Zamieszkali w jego rodzinnym
domu przy Dobrej. Miejsca było
sporo, ale i domowników pod do­
statkiem. Dostali więc jeden nie­
wielki pokój. — Nie było łatwo, ale

obywało się bez awantur nawet w

kolejce do łazienki. Teściowie zre­
sztą wkrótce się wyprowadzili i

wtedy Barbara z Januszem zyskali
dodatkowy metraż. — Małżeństwo

było wielką zmianą. Związek na

odległość to zupełnie co innego —

mówi Barbara. — Wspólna co­
dzienność, to nie, randkowa od-

świętność. To także tłuste włosy,
niedyspozycja, zmęczenie. Kłopo­
ty, które przedtem zostawiało się
za progiem własnego domu teraz

stają się wspólne. Dopiero w tej
konfrontacji naprawdę poznaje
się'tę drugą osobę. Dzień po dniu
dochodzi jakiś szczgeół; dobra lub
zła cecha.

Zdaniem Barbary związane z

miłością emocje, powodują, że je­
steśmy ślepi. Jeśli jednak uczucia

są prawdziwe, to i z wadami part­
nera można sobie poradzić. —

Przyjęłam zasadę, że jeżeli coś
mnie u Janusza drażni, to może ze

mną cośjest nie w porządku? Jeże­
li okazuje się, że to coś uciążliwe­
go, trzeba dotrzeć do przyczyny i

usunąć ją. Ale bywa, że powód iry­
tacji tkwi we mnie.

Zrozumieć siebie

Aby wyjaśnić, o co chodzi, Bar­
bara kładzie przede mną dwa ka­
wałki różowego kwarcu: nieoszli-

fowany i oszlifowany. I ich zwią­
zek pod wpływem czasu stał się ta­
kim oszlifowanym kamieniem;
gładkim, przeźroczystym, pięk­
nym. Kamienie uzyskują tę czy­
stość po długim wirowaniu w spe­
cjalnym bębnie. Wraz z piaskiem,
wodą i innymi dodatkami. — Je­
stem pewna, że to samo dzieje się
z ludzkim życiem. Tyle, że pod
wpływem trudnych i bolesnych
przeżyć. To właśnie jest szlifowa­
nie charakteru, osobowości, serca.

To długi proces, przechodzenie
przez przykre doświadczenia,
choroby, depresje. Czasem ociera­
nie się o śmierć. — Myślę, że jeżeli
człowiek pracuje nad swym ży­
ciem duchowym, stara się rozwi­
jać, zrozumieć siebie, dopiero wte­
dy może próbować zrozumieć in­

nych — twierdzi Barbara. — Wtedy
patrzy się na problemy, kłopoty i

nieporozumienia z innej perspek­
tywy.

Bez przesadnego forsowania

własnego zdania, ale i uległości za

wszelką cenę, przy całej różnorod­
ności jaka w nich jest, szukają,
dzięki tolerancji i chęci do kom­
promisu, wspólnych płaszczyzn
porozumienia.

Oswoić chorobę
Janusz wspomina, że Barbara

chorowała zawsze. Od teściowej
słyszał, że to zaczęło się w dzieciń­
stwie. Wkrótce po ich poznaniu
wylądowała w szpitalu z poraże­
niem twarzy. — Zdziwiła się, kiedy
ją odwiedziłem. Uważała, że to ko­
niec znajomości. Byłem u niej co­
dziennie. Nie tylko nie mógłbym
jej w takiej sytuacji zostawić, ale

przede wszystkim nie miałem ta­
kiej chęci. Wręcz odwrotnie. Prze­
ciwności mobilizują mnie.

Podczas ostatniej, kilkuletniej
walki z chorobą, obydwoje prze­
konali się, co ich związek niesie ze

sobą w ciężkich chwilach, kiedy
człowiek staje oko w oko z osta­
tecznością. — Starałam się, aby mi­
mo wszystko dom jakoś normal­
nie funkcjonował — mówi Braba-

ra, dodając, iż zdaje sobie sprawę,
że dla Janusza była to ciężka pró­
ba. Taka przewlekła choroba dru­
giej osoby może być przecież de-

presjogenna i odpychająca. Tym­
czasem doświadczyła wiele dobro­
ci i wyrozumiałości. To oparcie
psychiczne pomagało jej w trud­
nych chwilach. Dziś ma nadzieję,
że ten epizodjestjuż czasem prze­
szłym. I że, jak wszystko w życiu,
był potrzebny. Bo to doświadcze­
nie rozwinęło ją i pogłębiło,
uwrażliwiło na innych, zbliżyło
do Boga. A on, choć przyznaje, że

czasem, kiedy był na skraju wy­
czerpania nerwowego, różne rze­
czy przychodziły mu do głowy, po­

Bez wieści

Rokrocznie w naszym regionie znika kilkaset osób. Sq wśród nich i

ofiary przestępstw, i ludzie, którzy przeżywajq kryzys psychiczny, cier-

piqcy na zaniki pamięci i zwykli uciekinierzy od dotychczasowego ży­
cia. Wychodzę z domu i ginie po nich ślad. Jeśli możecie, pomóżcie ich

znaleźć.Ważna jest każda, nawet z pozoru błaha informacja.
Numery bezpłatnej policyjnej infolinii: 0- 800-131-333 lub 012 413-

44-44. Telefony czynne sq całq dobę.

Zygmunt Mardyła
urodzony w 1935 ro­
ku w Krakowie, zam.

przy ul. Kurylewicza
5, zaginął 12 lutego
ubiegłego roku.
Wzrost 160 cm.,

szczupły, niskie czo­
ło, niebieskie oczy,

mały, prosty nos. Le­
we oko uszkodzone w

wypadku.

Bez wieści

trafił się opanować. I nigdy nie dał

jej tego odczuć.

Duchowa podróż
To choroby, jak twierdzi Barba­

ra, były dla nich impulsem do du­
chowego rozwoju, poszukiwań i

drążenia co warte jest życie. —

Każdy człowiek wcześniej czy pó­
źniej musi znaleźć odpowiedź na

pytanie kim jest, dokąd idzie? Co
robi na tym świecie? I dlaczego
ten świat tak bardzo nie zgadza
się z naszymi idealistycznymi wy­
obrażeniami? Zaczęła więc swoją
duchową wędrówkę od medycyny
niekonwencjonalnej. Bo skoro ta

uznana nie pomagała, trzeba było
szukać ratunku gdzie indziej. Po
drodze była radiestezja, reiki,
agnihotra i Sufizm. Aż doszła do

Krija Jogi. — To pozwoliło mi się
odnaleźć. Bo wcześniej, to zupeł­
nie tak, jakbym krążyła wokół sie­
bie i nie mogła się spotkać. Zyska­
ła zdrowie, spokój i poczucie bez­
pieczeństwa, jakie niesie połącze­
nie z Bogiem. — Dawniej wierzy­
łam, że jest Bóg, bo tak mówili ro­
dzice. Dziś wiem, że On jest. Tę
duchową podróż odbywamy ra­
zem z Januszem.

Rybki nie są uciążliwe
Podział obowiązków narzuciło

życie. Kiedy pracowali na zmiany,
mijając się, każdy robił to, co zdą­
żył, choć role układały się raczej
klasycznie, a bankierem zawsze był
on. Teraz, będąc na rencie (ale to

już niedługo — dodaje Barbara z

nadzieją w głosie) zajmuje się do­
mem, a Janusz sporo pracuje, by
utrzymać żonę, kilkunastoletnią
Maję, dwa psy i rybki. — Rybki nie

są uciążliwe — mówi, uśmiechając
się łagodnie. Co parę dni wyprawia­
ją się na duże zakupy. — Kasa płaci
— mówi Barbara wskazując na nie­
go i przyznając, że swą niewielką
rentę ma na własne wydatki.

Teraz, kiedy jej choroba jest już
za nimi, myślą o wyprowadzce z

Krakowa. I chociaż, jak twierdzi

Barbara, składają się z samych prze­
ciwieństw, marzenia mają wspólne.
Są przekonani, żejest im pisane za­
łożenie ośrodka dla tych, którym
bliższa od materialnej jest sfera du­
chowa. — Chciałabym poprzez wła­
sne trudne doświadczenia pokazać
innym, jak z sytuacji tragicznych
wykrzesać wiarę i nadzieję.

Maria ZIEMIANIN

Edyta Patej, urodzona w 1982 roku w

Miechowie zamieszkała w Celina Przesła-
wickich 8 w gminie Miechów, zaginęła 21

stycznia br. Z wyglądu 18 lat, 165 cm wzro­
stu, szczupła budowa ciała, piwne oczy,
czarne, długie, proste włosy czesane na bo­
ki. W dniu zaginięcia ubrana była w kurtkę
długości 3/4, granatową, niebieskie dżinsy,
botki zapinane z boku na rzepy.

Wychodząc z domu poinformowała ro­
dzinę, że jedzie do Krakowa, gdzie ponoć
znalazła pracę. Nie nawiązała już żadnego
kontaktu z rodziną. We wrześniu ubiegłe­
go roku zrezygnowała
z dalszej nauki w Za­
sadniczej Szkole Han­
dlowej w Miechowie.
Zdołała ukończyć tyl­
ko I klasę. Tuż przed
zaginięciem dość re­
gularnie jeździła do

Krakowa, lecz rodzice
nie potrafią powie­
dzieć gdzie i u kogo
przebywała.
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Kasy chorych nie mogą stosować dyktatu

Wolność dla „Kabeki”
Jednej z najlepszych w Polsce kli­

nik zajmujących się wyjątkowo
skomplikownymi schorzeniami orto­
pedycznymi u dzieci i młodzieży, za­
kopiańskiej „Kabece", brakuje na

utrzymanie ok. 6 min zł, Do tej pory
leczono tu pacjentów z całej Polski,
teraz miejsca wykupiły tylko trzy ka­
sy chorych. — Mimo wszystko wie­
rzę, że reforma służby zdrowia się
uda i jest potrzebna. Pacjent musi

mieć jednak prawo wyboru lekarza i

leczenia wysokospecjalistycznego,
a kasy chorych nie mogą uprawiać
dyktatu — przekonuje prof. Daniel

Zarzycki, szef kliniki. „Kabeka" jest
dla wielu dzieci jedyną szansą unik­
nięcia kalectwa.

pełnomocnika rządu przyszła na­
tychmiast. Robert ma prawo być
operowany w wybranym szpitalu
specjalistycznym. Pismo wyrażało
też podziw dla zaangażowania
profesora i dyskretną naganę za

używanie mocnych słów w stosun­
ku do kierownictwa Zachodniopo­
morskiej Kasy Chorych. — Kasy
chorych stosują dyktat — mówi Ma­
ciej Frączek, dyrektor administra­
cyjny kliniki.

W 1998 r. do „Kabeki” przyje­
chało prawie 2500 pacjentów z ca­
łej Polski. Najwięcej z terenów dzi­
siejszego woj. małopolskiego, ślą­
skiego, podkarpackiego i święto­
krzyskiego. — Klinika nie zamyka­

Magda Miszewska z Chojnic, Dorota Krzysiek z Katowic i Bogusława
Skorupa z Rybnika na nowych łóżkach podarowanych przez Margit An­
dersen z Danii

profesor medycyny o pieniądzach
i ekonomii.

Szpital ma dwa oddziały i trzy
poradnie. Średnia cena „produkcji
medycznej” na oddziale ortope­
dycznym, wymagającym najwyż­
szych kwalifikacji lekarskich i

skomplikownych
zabiegów wynosi
6300 zł. — Mogę
wyliczyć „cenę”
pacjenta z rozbi­
ciem na wszystkie
elementy leczenia
i pobytu. Nasz

komputerowy sy­
stem prowadzi
m.in. elektroni-

czą kartę farma­
kologiczną, która

rozliczy pacjenta
do jednej pastyl­
ki.

- Na 269 łóżek

mamy 300 pra­
cowników, każde­
go roku hospitali­
zujemy ok. 2400

osób, 14 naszych
ortopedów wyko­
nuje rocznie ok.
800 zabiegów, w

tym 440 na kręgo­
słupie, na jeden
oddział z 50 łóżkami przypada u

nas 2-3 lekarzy. Dzięki nowym
technikom medycznym skrócili­
śmy średni pobyt w szpitalu z czte­
rech miesięcy dojednego — dodaje
profesor. — Produkcja medyczna
jest u nas tania — powtarza. W nie­
których szpitalach personel dwu- i

trzykrotnie przewyższa liczbę pa­
cjentów.

skazany jest na egzystencję. — Kil­
ka osób udało nam się uratować

przed nieuchronną amputacją —

dopowiada profesor.
W „Kabece” leczy się deformacje

kręgosłupa, schorzenie stawów

biodrowych i kolanowych, wyko­
nuje się zabiegi plastyczne defor­
macji klatki piersiowej. Leczenie

operacyjne prowadzonejest najno­
wocześniejszymi technikami aktu­
alnie stosowanymi na świecie, w

wielu dziedzinach i technikach,
klinika prof. Zarzyckiego jest jed­
ną z najlepszych w kraju, w wielu

unikatową. Regionalne kasy cho­
rych odmawiają podpisania kon­
traktów z „Kabeką”, twierdząc, że

Horoskop
Księgi
Przemian

•WAGA (23IX-23X)

Prof. Daniel Zarzycki

Zjednasz sobie

przyjaciół. Twoje pla­
ny mają szansę na re­
alizację w sposób no­
woczesny i przyno­
szący zyski finanso­
we. Możliwość szczę­
śliwych i nie przewi­
dzianych wydarzeń. Czas na podjęcie działań o

znamionach niekonwencjonalności. Postaraj
się być w dobrej formie w poniedziałek i wto­
rek. Nie przegap żadnej, nawet najmniejszej
szansy. „Szlachetny Człowiek nieustraszenie

kroczy drogą Prawdy”.

(24X-22 XI)
Nadal trwa bar­

dzo duże przyspie­
szenie kosmiczne,
które ułatwia prze­
prowadzenie nawet

• SKORPION

najtrudniejszych przedsięwzięć. Możesz nie
miećjednak ani chwili wytchnienia. Zaintereso­
wanie sprawami duchowymi łączyć się będzie z

regeneracją fizyczną. W poniedziałek, wtorek i w

środę pozytywny wpływ zagranicy skłoni Cię do

aktywnego nawiązania kontaktu ze starymi
przyjaciółmi. Zrealizujesz prestiżowe przedsię­
wzięcie z sukcesem. „Niebo i wodajednoczą się”.

• STRZELEC

Dyktatura kasy chorych

7-Ietni Robert z Pomorza prze­
szedł kiedyś zapalenie stawu bio­
drowego. Jego lewa noga rosła wol­
niej i pod koniec 1998 r. byłajuż o

4,5 cm krótsza. Chłopiec nie mógł
normalnie żyć. Matka przywiozła
go dwa razy do zakopiańskiej kli­
niki, która specjalizuje się w ta­
kich przypadkach. To właśnie tu­
tejsi lekarze praktykowali u Gaw-

riły Ilizarowa, rosyjskiego chirur­
ga, twórcy metody wydłużania
kończyn. Robert zakwalifikowany
został do operacji, która miała

odbyć się w lutym. W styczniu roz­
poczęła się jednak reforma zdro­
wia. Tuż przed terminem zadzwo­
niła zrozpaczona matka chłopca: —

Zachodniopomorska Kasa Cho­
rych odmówiła wydania skierowa­
nia.

Wśród personelu zakopiańskiej
kliniki zawrzalo. Odmowa lecze­
nia skazywała chłopca na trwałe
kalectwo. Profesor Zarzycki napi­
sał list do marszałka Sejmu, mini­
stra zdrowia, pełnomocnika rządu
do spraw reformy ubezpieczeń
zdrowotnych i Zachodniopomor­
skiej Kasy Chorych. Odpowiedź od

ła drzwi przed nikim. Nikogo nie

pytaliśmy o skierowania. Przyjmo­
waliśmy również dorosłych — mó­
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Samodzielny Publiczny Szpital Kliniczny nr 2 Collegium Me-

dicum Uniwersystetu Jagiellońskiego bierze swój początek
w roku 1917, a od 1931 r. nieprzerwanie leczy pacjentów.
W 1917 r. Książęco-Biskupi Komitet Pomocy dla Dotknię­
tych Klęską I Wojny Światowej (od trzech pierwszych liter

nazywany popularnie Kabeką) postanowił urządzić w Zako­
panem sanatorium dla dzieci, które początkowo mieściło

się.w kilku wynajętych willach. W 1919 r. założyciel komite­
tu kardynał Adam Sapieha przekazał opiekę nad placówką
Wydziałowi Lekarskiemu UJ, a przewodniczący KBK, prof.
Emil Godlewski rozpczął zbiórkę pieniędzy na budowę sa­
modzielnego gmachu. Projektował go Jan Koszyc Witkie­
wicz. Budowę zakończono w 19?8 r., a od 1931 sanato­
rium, którego charakterystyczna bryła jest jednym z sym­
boli Zakopanego, przyjęło pierwszych pacjentów. Sanato-

rium stało się własnością UJ. W 1950 r. zostało odebrane

uczelni i od tego czasu podlega Ministerstwu Zdrowia. Od

1967 r. specjalizuje się w ortopedii i rehabilitacji dziecię­
cej. Przed dwoma laty ośrodek powtórnie wrócił do Colle­
gium Medicum UJ. W jego skład wchodzi także historyczny
budynek w Kuźnicach, gdzie mieści się kliniczny oddział

ortopedyczny.
Specjalizacją .Kabeki* była gruźlica kostno-stawowa. Teraz

s9 tą; wrodzone i nabyte deformacje kręgosłupa, mózgowe
porażenia dziecięce, przepukliny oponowo-rdzeniowe, wro­
dzone i nabyte deformacje i skrócenia kończyn, profilakty­
ka i leczenie wad wrodzonych stawu biodrowego.

wi prof. Zarzycki. Gdy zaczął się
czas podpisywania umów z regio­
nalnymi kasami zjawiła się tylko
Małopolska Kasa Chorych. Wyku­
piła dokładnie tyle miejsc, ilu w

tamtym roku było pacjentów z te­
renów objętych
jej działaniem.

Śląska i podkar­
packa ociągały
się, a w końcu

kupiły ok. poło­
wę miejsc. Pozo­
stałe kasy odmó­
wiły.

Lekarz i ban­
kier

— Produkcja
medyczna jest u

nas tania — mó­
wi Maciej Frą­
czek, podkreśla­
jąc słowo „pro­
dukcja”. Profe­
sor przytakuje.
Leczenie i finan­
se są tu nieroz­
łączne. Ekono­
mista i mene­
dżer mówi o me­
todach leczenia
i umiejętno-

J ściach lekarzy,

W zakopiańskim szpitalu za­
wsze szkolili się lekarze z całej Pol­
ski. — Powiem brutalnie. Przerwie-

my to, bo po co robić sobie konku­
rencję — dodaje profesor.

Cuda „Kabeki"

W przedświąteczny tydzień dzie­
ci jest mniej niż zwykle. Na koryta­
rzach kręcą się rodzice. Trwa je­
szcze gorączkowe przeglądanie da­
rów, które dzień wcześniej przy­
wiozła Margit Andersen, duńska

przyjaciółka szpitala. — Zdarza się i

tak, że dzieci nie chcą wyjeżdżać do
domów na święta. Wiedzą, że czeka
ich tu wiele atrakcji — mówi Ewa

Ciuła, dyrektorka szkoły działającej
przy szpitalu. — Los nie poskąpił im

cierpienia, ale te dzieci nie mogą
odczuć, że jest to szpital. Nie mogą
tracić swego dzieciństwa.

„Kabeka” jest dla wielu dziecije­
dyną szansą uniknięcia kalectwa.
W latach 1987-97 aż 38 proc, wszy­
stkich zabiegów chirurgii kręgo­
słupa wykonano właśnie w zako­
piańskim szpitalu. Tu dokonano

pierwszch zabiegów przedłużenia
kończyn metodą Ilizarowa. Tu

prowadzi się resekcję kręgów po
nowotworach. Bez takiej operacji
człowiek nie może normalnie żyć i

wykupiły podobne świadczenia na

swoim terenie. — Nie chcę porów­
nywać naszych umiejętności z in­
nymi, domagam się tylko, aby pa­
cjent miał możliwość wyboru —

twierdzi profesor.
Forsa dla pacjenta!

— 13 min zł to kwota potrzebna
na utrzymanie szpitala. Kasy cho­
rych podpisały z nami kontrakty na

6,9 min. Zdobycie pacjentów z po­
zostałych kas w systemie kontrakto­
wym jest bliskie zeru. Myślimy, że

chorzy przyjadą do nas poza kon­
traktami, a kasy zwrócą za nich pie­
niądze. To powinna być normalna

praktyka. Dlaczego pacjent ma o to

walczyć? — pyta dyrektor Frączek.
10-letnia Ewa ma nieuleczalną cho­
robę kręgosłupa. Dla jej ratowania
trzeba przeprowadzić dwie opera­
cje, ponieważ jednego zabiegu nie

wytrzymałby osłabiony organizm.
—Tymczasem kasa chorych w

Szczecinie zgadza się tylko najeden
zabieg—profesor kinie.

Prof. Zarzycki i dyrektor Frą­
czek nie mówią o budżecie pań­
stwa, ministerstwach, dotacjach i
roli służby zdrowia. Szpital zara­
bia nie tylko na pacjentach. Powo­
łano tu Fundację Pomocy Dzie­
ciom Niepełnosprawym, która szu­
ka pieniędzy na modernizację i

rozwój „Kabeki”. Dyrekcja znajdu­
je licznych darczyńców, którzy po­
magają w drobnych remontach i

zakupach, organizacji imprez dla
dzieci. Na dachu szpitala działa od­
płatnie przekaźnik Ery GSM. —

Chcemy zdobyć sponsora strate­
gicznego. Nasz budynek leży na

wprostjednego z najbardziej uczę­
szczanych miejsc w Zakopanem,
trasy zjazdowej z Nosala — dodaje
Maciej Frączek.

Zdaniem prof. Zarzyckiego refor­
ma służby zdrowia jest konieczna,
podobnie jak to, że słabe i nieeko­
nomiczne szpitale muszą upaść. —

Twórcy reformy mówili o wolnym
wyborze lekarza, tymczasem kasy
chorych przekreślają prawo pacjen­
ta do wyboru. Forsa ma być dla pa­
cjentów, a nie dla swoich szpitali —

podkreśla profesor Zarzycki.
Maciej KWAŚNIEWSKI

Fot. autora

Fundacja Pomocy Dzieciom

Niepełnosprawnym im. Kardy­
nała Adama Stefana Sapiehy

Nr konta:

BPH SA o/Zakopane
320000 266467

do wszelkich fizycz­
nych ruchów. Od­

Zwiększy się Two­
ja zwinność, obrot­
ność i zamiłowanie

(23X1-21 XII)

czujesz sympatię dla koni i psówjako istot po­
siadających „duszę”. Szansa na odmłodzenie i

regenerację. Dobiy czas dla realizacji spraw
praktycznych. W środę i w czwartek do głosu
dojdzie wewętrzna skłonność do zmian, ale
nadal może trwać czas przygotowania. „Bły­
skawica mknie po Niebie. Sprzyja spotkanie
Wielkiego Człowieka”.

•KOZIOROŻEC (22 XII-201)

Masz możliwość

zetknięcia się z ludź­
mi na wysokich sta­
nowiskach, którzy
zaczną prowadzić z

Tobą dialog prowa­
dzący do sukcesu.

Rozszerzy się Twoja samoświadomość. W
czwartek i w piątek pojawić się może wewnę­
trzne niezdecydowanie. Pokonaj opory: zatele­
fonuj, wyślij list. Sprzyja dyplomacja. Chwilo­
wo lepiej pozostać na utartych szlakach. „Trud­
ności pośród Wiatru prowadzą do sukcesu”.

•WODNIK (21 1-19 II)
Rozwinie się Two­

ja intuicja i wyobra­
źnia. Spotkasz ludzi,
którzy patrzą na

sprawę środowiska,
w którym żyjemy
szerzej i głębiej.
Wciąż możesz od­
czuwać wewnętrzne zmiany, które stymulo­
wane będą rosnącym potencjałem wewnętrz­
nych energii. Wydarzenia mogą zmieniać się
szybko. Unikaj stresów w niedzielę i w ponie­
działek. „Wojsko musi wyruszać we właści­
wym szyku. Gdy szyk niejest dobry, grożą opó­
źnienia”.

• RYBY (20II-20 HI)

Silny impuls ko­
smiczny ze strony
Marsa przynieść po­
winien wywyższe­
nie. Będziesz w sta­
nie rozwiązać naj­
trudniejsze proble­
my, dzięki twórcze­

mu patrzeniu na świat. Z łatwością będziesz
przeciwdziałać tak rutyniejak i brakowi dyscy­
pliny. Sprawy uczuciowe mogą przybrać nieo­
czekiwanie korzystny kierunek. Szczególnie
sympatyczne mogą być poniedziałek i wtorek.

Andrzej JAMRÓZ
***

Horoskop ten układany jest tylko z pozycji
Słońca. Aby wziąć pod uwagę wpływy pozosta­
łych planet, należy sporządzić indywidualny
kosmogram z uwzględnieniem miejsca, dnia i

godziny urodzenia.
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Masę osób niemal od przed­
szkola zmaga się ze znalezie­
niem sposobu na życie, oczywi­
ście takiego, który by rozwią­
zywał wszystkie problemy i

pchał człowieka w korzystnym
kierunku. Po długotrwałych
próbach dochodzi się na ogół
do wniosku, że sposobów trze­
ba mnóstwo, by móc dyspono­

wać nimi odpowiednio do każ­
dej sytuacji. Prowadząc zatem
rozmaite gry, dyplomatyczne
rozmowy, prosząc lub żądając,
stosując rozmnaite środki,
efekty i uniki, dochodzi się do

zmęczania i poczucia bezrad­
ności. Wtedy w rozpaczy i zło­
ści, przychodzi chwycić sięjed­
nego, radykalnego sposobu,
dobrego na waszystko, swoi­
stego panaceum. Więc powrót
do początku niejako. Medycy­
na, najstarsza z nauk, stała

się nieświadomą matką pomy­
słu, jak zaradzić trudnej cho­
robie. Wszystko bowiem moż­
na nazwać chorobą; to tylko
kwestia interpretacji. Właśnie
ta króloiua nauk, której patro­
nem wąż Eskulapa, zasila
swymi odkryciami wiele in­
nych dziedzin nauki i prakty­
ki, również poszczególne mó­
zgi ludzkie. Między innymi wy­
pracowała swoją gałąź, którą
można nazwać mniej konwen­

Praca staje się zajęciem coraz

bardziej pożądanym. Bezrobot­
ny, która jeszcze kilka lat temu

cieszył się sporym prestiżem w

środowisku, że taki cwany,
zwłaszcza gdy potrafił na lewo

„przyorganizować” trochę gro­
sza na flaszkę czy dwie, dzisiaj

jest nikim. Ludzie szukają zaję­
cia, na prawo i lewo. Ba, gotowi
są nawet płacić za zdobycie w

miarę intratnej pracy. Zarabia­
nie na nich, to z kolei dobra

praca dla właścicieli różnych
firm pośrednictwa. Za obietni

cę załatwienia roboty, jeszcze
do tego w obcym kraju, można

kosić całkiem niezły szmal bez

nadmiernego ryzyka. Z tą
prawdą krakowianin Dariusz
11. oswoił się na tyle, że postano­

cjonalnym odłamem. HOMEO­
PATIA! Powrót do prostoty
działań. Metoda niezwykle
skuteczna szczególnie w choro­
bach przewlekłych. Zasadajej

jasna: LECZ PODOBNE
PODOBNYM. Wielce efektowny
pomysł, brzmi genialnie, w

istocie łączy wyrafinowaną
nowoczesność z odwiecznie
stosowanymi terapiami. Być
może,jeszcze wjaskiniach.

Gdy posługuje się nią świet­
ny, inteligentny lekarz, doje wy­
niki nadzwyczajne (próbowa­
łam). Gdy amator— niestety!

Wpadka — lub tragedia. Bo­
wiem chcąc posłużyć się zasa­
dą homeopatii skutecznie, trze­
ba mieć nie tylko głęboką wie­
dzę o ludzkim ciele, znać wszel­

Piórem i szminką

Podobne

podobnym
kie uwarunkowania i przewi­
dzieć reakcję, ale głównie cały
czas pamiętać, iż człowiek, to

ciało wprawdzie, ale i duch —

psyche i soma! Wyniki działań
wedle bodźcowej zasady home­
opatii mogą dać skutki od­
wrotne od oczekiwanych, jeśli
się cokolwiek zaniedba. Gdyby
prosta zasada homeopatii le­
czenia podobnego podobnym

wił pójść w ślady swych wiel­
kich poprzedników. Założył
więc firmę Darex, która, przy­
najmniej tak wynikało z dpoku-
mentów, zajmować się zała­
twianiem prac zleconych, han­
dlem obwoźnym i transpor­
tem. Tan naprawdę jednak
ograniczyła swą aktywność do

pośrednictwa pracy. Pan Darek

wynajął jeden pokój w biurow­
cu przy u. Zakopiańskiej i za­
czął kręcić rulertkę.

W marca 1997 roku zatrudnił

księgową, oraz dwie dochodzą­
ce panie, których zadaniem by-

Biznes

pana Darka
ło informowanie klientów o

działalności firmy i uwiaryga-
dnianie jej wizyrunku. One tak­
że zbierały oferty od klientów

inkasując za zgłoszenie 50 zło­
tych. Początkowo, na podstawie
zgromadzonyvh wiadomości ja­
kiej to pracy poszukują klienci

wyszukiwno w prasowych ofer­
tach odpowiednie propozycje i

wysyłano „swoim”. Potem zre-

skusiła na przykład wojsko­
wych i polityków, skutki mogą
okazać się opłakane. Leczenie
homeopatyczne jest bowiem
wielostronne i ma w sobie coś z

typowego działania szczepio­
nek. Rozdrażnić — po to, by po­
konać. Ba! By tę metodę zasto­
sować w innych sytuacjach,
niż czysto medyczna... no, trze­
ba by geniusza. Drażnienie ce­
lem uleczenia... lek trzeba tak

precyzyjnie dawkować, tak de­
likatnie, umiejąc widzieć dal­
sze perspektywy dzisiejszej te­
rapii, umieć się też posłużyć
intuicją i w ogóleją posiadać...
że wydoje się to wręcz niemoż­
liwe i zagraża klęską.

Alejakże ta homeopatia kusi

postronnych! Jak bardzo chce

sięją stosować, nawet i w ży­
ciu codziennym, nie tylko w

odniesieniu do wielkich proble­
mów światowych!

Mnie, na przykład, skusiła z

okropnym wręcz skutkiem. W
ostatnich tygodniach ciężko
było. Wszyscy wokół mnie, ro­
dzina, przyjaciółki, ekspedien­
ci sklepowi, kelnerzy w restau­
racjach, na przykład przepra-

zygnowano nawet z tego. Tym
bardziej, że wielu po wpłaceniu
50 złotych i zarejestrowaniu się

997
w Darexie, nie widząc efektów

owego działania po prostu dało
sobie spokój.

W sumie w ciągu roku pan
Darek, posąugujący się także

dwoma „naganiaczami” usidlił
kilkaset osób. Zachęcony powo­
dzeniem doszedł do wniosku,
że 50 zł, to kwota zbyt mała więc
postanowił wysyłać robotników
do Niemiec. Tym razemjednak
na poczet kosztów kazał pobie­
rać 500 zł od łebka. Nie wyda­
wał oczywiście żadnych dowo­
dów wpłat. Tylko kilku się o nie

upomniało więc otrzymali do­

cowani, zmęczeni zimą i bra­
kiem słońca, a może i brakiem

kasy, zrobili się jacyś opry­
skliwi, nieprzyjemni w kon­
taktach, agresywni. A tu by się
właśnie chciało pogadać,
wyjść na Rynek, odżyćjednym
słowem. Mowy nie ma!
Wszechobecna nerwica, po­
śpiech, ręce im się trzęsą, gło­
sy mają głuche... co jest?! No

nic, sięgnę homeopatię, wymy­
śliłam. Ukochane przyjaciółki
rozlatanejakieś, po ludzku się
nie odezwą, przepracowaneje­
steśmy, mówią, mężczyźni nie

tacy, wszystko do kitu, ale ty
tego nie rozumiesz. Na toja:ja
też jestem przepracowana, a

mój chłop mafochy! — wołam.
I buch słuchawką. No, to ją
ułeczy — uważam — homeopa-
tycznie. Zaraz, skruszone, za­
dzwonią. Nie zadzwoniły. Ulu­
biony kuzyn zgłosił się dla

odmiany z pretensjami jaki­
miś, głosem aroganckim. Nie

rozmawiam z arogantami!
Na toja. I buch słuchawką. Na
trzeci dzień skruszona dzwo­
nię, a tu zgłasza się ta wstręt­
na sekretarka automatyczna.
Nagrałam przekleństwa. Żad­
nego odezwu, cisza.

Zastosowałam swoiste le­
czenie homeopatyczne rów­
nież w stosunku do męża, sy­
na oraz paru bliskich osób.
Skutek tragiczny. Mąż zacho­
rował i nie chce z moich rąk
nawet herbaty. Syn wyjechał
w nieznanym kierunku. Przy­

jaciółki milczą, przyjaciele
się ukrywają, kelnerzy obsłu­
gują mnie ostatnią. Zostałam
SAMA.

Przyjdzie mi chyba wszystko
żmudnie odkręcać, prosić i

przepraszać. Ale co to da, kie­
dy wokół mnie gruzy?!

Krystyna KLECZKOWSKA

wód wpłaty 500 złotych do fir­
my Budimex ponoć stanowiącej
własność pana Darka. Budimex

oficjalnie jednak nie był nawet

zarejestrowany. Chętnych do

pracy w Niemczech odesłano do

innych firm rzeczywiście poszu­
kujących pracowników zagra­
nicznych. Tam jednak dowie­
dzieli się, że owe firmy z żad­
nym Budimexem nie współpra­
cują, a pana Darka nikt tutaj na

oczy nie widział.
On w tym czasie rozwijał

skrzydła. Zatrudnił Agnieszkę
M., która właśnie prosiła go o fi­
nansową pomoc, wynajął po­
mieszczenie w budynku Dyrek­
cji Lasów Państwowych w Kra­
kowie i kazał werbować chęt­
nych. Tym razem mieli płacić
po 1500 zł, z czego 500 zł od gło­
wy szło na konto pani Agnieszki
formie „pomocy”. Wkrótce z

„Lasów” go popędzono, więc
przeniósł się na ul Romanowi-
cza. Potem zmienił siedzibę po
raz kolejny i wpadł. Został za­
trzymany pod zarzutem oszu­
stwa. Przyznał się do wyłudze­
nia 18 850 zł, jego wspólniczka
twierdzi, że zarobiła 33500 zł.

Oboje staną przed sądem. A

chętni do pracy za granicą znów

muszą zacząć czytać ogłoszenia.
Konstanty MIGDAŁ

Na pierwszy rzut oka — ten

film przypomina dokument.
Zarówno w swojej formie, jak
i w swojej treści.

Ta forma — jest świadomie

przyjętą, naturalną rejestra­
cją zdarzeń: pozornych, odby­
wających się jakby bez scena­
riusza i bez montażu, niemal

przypadkowych, rejestrowa­
nych w naturalnych wnę­
trzach, z naturalnym oświe­
tleniem i ze stuprocentowym
dźwiękiem, a na dodatek —

filmowanych kamerą, prowa­
dzoną wyraźnie „z ręki”, z ca­
łym jej „rozchwianiem”,
przypadkowością, z pracowi­
tym i przypadkowym wędro­
waniem za aktorami, z częstą
niemożnością złapania tego,

„Idioci”
co w filmie najważniejsze,
czyli ich twarzy.

Takie założenia formalne

są prostą i konsekwentną re­
alizacją tzw. programu DO-
GMA 95, czyli manifestu, wy­
myślonego przez kilku duń­
skich reżyserów, na czele z

autorem „Idiotów” — LAR­
SEM VONTRIEREM (tym od

„Przełamując fale”), manife­
stu i programu, mającego na

celu uzdrowić kino, zwła­
szcza europejskie, właśnie

przez maksymalne zbliżenie

się do pełnej naturalności

postrzegania. Oczywiście, je­
śli znają Państwo historię ki­
na, to napewno będą zdzi­
wieni, że co pewien czas ki­
no, aby się rewolucyjnie
odrodzić — musi wracać do

tego, co już było: w kolej­
nych awangardach, a ostat­
nio w założeniach nawet no­
wej fali, albo lepiej — cinema
verite. Ale trudno, taki widać

jest porządek „odkryć” w

sztuce.

Ale dla nas na pewno cie­
kawszy jest dokumentalizm,
dotyczący treści tego filmu.
Bo chodzi tu o swoistą psy-
chodramę, rozgrywaną na

grupie ludzi, którzy wobec
nas i wobec tzw. miejscowe­
go społeczeństwa, a więc
mieszkańców miasteczka,
spotykanych w pubach, lub
na ulicy, albo w innych miej­

scach publicznych — udają
idiotów.

Na samym początku filmu
nie wiemy zresztą, że jest to

udawanie.

Gdy poznajemy w restaura­
cji pierwszych kilku ^aktorów
i uczestników opowieści” —

myślimy nawet, podobnie,
jak inni goście tego lokalu, że

oto, przy „sąsiednim” stoliku

siedzi wraz z opiekunką, gru­
pa głęboko upośledzonych
osób. Mają oni bowiem gesty i

mimikę, oraz reakcje emocjo­
nalne — tak właśnie chorych
ludzi. Nic więc dziwnego, że

ich działania wywołują natu­
ralny, społeczny odruch tole­
rancji, a więc i gotowość po­
wściągnięcia ewentualnych
odruchów zniecierpliwienia
lub wstrętu, bo przecież „to
też są ludzie”, w dodatku —

„bezbronni w swoim kalec­
twie”.

ale wkrótce, oni sami się
przed nami ujawnią. Oma­
wiają bowiem swoje postawy,
komentują reakcje „zdrowe­
go społeczeństwa” i w każdej
chwili, wciąż na nowo — są go­

towi do... „spastykowania” —

a tak właśnie nazywa się w

ich języku „wyzwalanie z sie­
bie idioty”.

Jest jednak rzeczywiście
ważna strona tak przyjętej i

wymyślonej
'

„formy” i „tre­
ści” tego filmu: mianowicie

jego strona „metaforyczna”,
albo może nawet i „filozoficz­
na”. Bo czyż ona nie narzuca

się tutaj samoistnie? Czyż nie

chcemy myśleć, patrząc na ca­
łe „przedstawienie” o...

ucieczce do wolności, o chęci
wyzwolenia się z więzów kon-
wenanasu społecznego, ba,
nawet z cywilizacji i z kultu­
ry? tak patrząc, trudno nie za­
uważyć, że cały filmjestjedną
wielką prowokacją i nawet

mogłoby nie być biegania na

golasa (vide: zdjęcie) i „ostre­
go porno” — aby tę prowoka­
cję odczuć. Ale tutaj — zasko­
czenie: ta prowokacja nie pro­
wadzi do niczego. Owszem,
wywołuje niesmak i poczucie
nadużycia moralnego, jak
chciał reżyser, albo, czego nie
chciał: całkowitą obojętność
najego bełkoty — ale w sensie

„punktu dojścia” — zadziwia

całkowitą bezradnością i

przypadkowością wniosków.
Jak chcą Państwo to wszystko
zobaczyć — to proszę iść do ki­
na. Ja akurat takiego Larsa
von Triera — całkowicie
odrzucam.

ZO PZW w Krakowie zapo­
wiadał, także za naszym pośre­
dnictwem, że zarybiane wła­
śnie zbiorniki Wspólnoty, na

których obowiązuje zakaz węd­
kowania będą odpowiednio
oznakowane. Rzeczywiście. By­
łem świadkiem, gdy w Jezio­
rzanach pojawiła się grupa
wędkarzy. Spokojnie skręcili w

prawo od wjazdu i zajęli stano­
wiska. Wędkarską rodzinę zau­
ważyłem także po lewej stronie
od głównej drogi. Nie wiedzie­
li, że obowiązuje zakaz wędko­
wania, bowiem informację o

tym, na nie rzucającej się w

oczy kartce papieru, powieszo­
no na drzewie, nawiasem mó­
wiąc dość wysoko od ziemi.

Poniżej informacja o zaka­
zie wypalania traw. Pano­
wie! Tak nie można. Jeśli ma

być informacja, to niech bę­
dzie w widocznym miejscu,
przynajmniej w kilku punk­
tach łowiska. Po co konflik­
ty?

Tym bardziej, że właśnie

dzisiaj przeprowadzone bę­
dzie zarybienie uzupełniają­
ce leszczem zbiorników w Je­
ziorzanach i Ściejowicach.
Do wody trafi około 400 kg
tych ryb.

Zrybąnaty
Bez litości

W najbliższych dniach roz-

pocznie się wiosenna akcja
sprzątania brzegów rzek i

zbiorników w Okręgu Kra­
kowskim. ZO PZW. Wezmą w

nmiej udział człopnkowie po-

szczególnycyh kół oraz straż

wędkarska. Strażnicy dostar­
czać będą worki na śmieci i

wskazywać miejsca w których
możnaje złożyć. Po zakończe­
niu akcji na koszt ZO przewi-
zione zostaną na wysypisko w

Baryczy. ZO przypomina jed­
nocześnie, że strażnicy karać

będą wędkarzy, którzy węd­
kują na stanowisku brudnym
lub pozostawiają po sobie pu­
delka, papiery i inne wędkar­
skie śmieci. Ile tego jest, najle­
piej widać właśnie teraz. W
dodatku w rejonie zbiorni­
ków w Podgórkach Tyniec­
kich nieznany sprawca znów

wyrzucił kilkadziesiąt zuży­
tych samochodowych opon.
Też znalazł sobie sposób utyli­
zacji odpadów! (mik)
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Holandia,
która na po­
czątku miała

być tylko przy­
stankiem w

drodze, stała

się jego drugq
ojczyznq. Świę­
ta Wielkanoc­
ne, tradycyjnie
po polsku, spę­
dzi właśnie

tam. Bo choć

sercem jest w

Krakowie,
gdzie od roku

wynajmuje
mieszkanie, wzywajq obowiqz-
ki w przydomowym ogródku
na wsi niedaleko Eindhoven.

Wiosna w kraju tulipanów jest
najpiękniejszą porą roku.

Życiorysem Antoniego Dut­
kiewicza z powodzeniem
można byłoby obdzielić kilka
osób. Czy zaważyli na tym je­
go patroni? Przy chrzcie do­
stał ich aż czterech: Antonie­
go, Kazimierza, Stefana i Jana
i... jakby każdy z nich prze­
znaczył dla niego inną rolę w

życiu. Jedno wie na pewno:
choć najwięcej zawdzięcza
swojemu śpiewowi, gdyby
mógł przeżyć życie jeszcze
raz, zostałby chirurgiem. To

było jego marzenie. Los wy­
brał inaczej.

Droga do opery
Na Akademię Medyczną

dwa razy zabrakło mu punk­
tów za pochodzenie społecz­
ne; ojciec był nauczycielem i

organistą. Aby uchronić się

Trudno określić czy bardziej czuje się Polakiem,
czy Holendrem. Podczas meczu Polska — Holandia

naprawdę nie wiedział komu kibicować

Renesansowy Dutkiewicz
przed wojskiem, wybrał szko­
łę techniczną w Częstocho­
wie. Potem skończył Politech­
nikę Gdańską. To w czasie

tych studiów zaczęła się jego
kariera śpiewaka operowego.
Na festiwalu studenckim zdo­
był pierwszą nagrodę i kole­
dzy namówili go na naukę
śpiewu u prof. Barbary Igli-
kowskiej. — To była wspaniała
osoba — wspomina. — Nie spo­
tkałem drugiej takiej. Wpoiła
mi wiarę w mój talent. Skoń­
czyłem konserwatorium. Już
na ostatnim roku byłem soli­
stą Teatru Opery i Baletu w

Warszawie.

Pierwszy angaż dostał w

Operze Gdańskiej. Śpiewał
partię Zbigniewa w „Stra­
sznym Dworze”. Kiedy w byd­
goskim Teatrze Muzycznym
obiecano mu mieszkanie,
przeniósł się tam. Gdy po ro­
ku na konkursie śpiewaczym
w Genewie zdobył medal, za­
angażowano go do Teatru

Opery i Baletu w Warszawie.

Występował tu 4 łata. W Kra­
kowie, który obecnie wybrał
wspólnie z żoną Barbarą na

powroty do Polski, występo­
wał gościnnie tylko raz, w Te­
atrze Słowackiego, z Szostek-

Radkową w „Sinobrodym”.

Połowa życia
W Polsce nie miał źle: do­

bra gaża, ładne mieszkanie,
udział w międzynarodowych
konkursach śpiewaczych.
Gdy wyjechał do Holandii w

1964 r., miał 31 lat. Rok wcze­
śniej został tu laureatem kon­
kursu i zaproszono go na kon­
certy. Zdecydował się zostać.
Nie na stałe. Na kilka lat, ale

wszystko się poplątało i z tych
kilku wyszło 35. — Już i z men­
talności jestem Holendrem —

ocenia. — Bo 35 lat to połowa
życia.

Kiedy wybrał obczyznę, był
żonaty. Wcześniej szukał oka­
zji do wyjazdu z żoną, nie
udało się. — To była błyska­
wiczna decyzja. Zatelefono­
wałem do domu z Holandii:

„Zostaję, przyjeżdżaj, czekam
na ciebie”. Bardzo wiele za­
wdzięczam holenderskim

przyjaciołom. Sądzę, że nie
zdawali sobie sprawy z trud­
ności, jakie będą ze mną mie­
li. Azylu politycznego nie do­
stałem, bo przyjechałem le­
galnie. Poradzono mi powrót
do Polski albo wyjazd do in­
nego kraju. Byłem w kropce.
W końcu jednak moja sytua­
cja wyjaśniła się.

Żonę zobaczył dopiero po 6
latach. Kiedy wysiadła na sta­
cji, wstydził się ją pocałować,

Artysta w swoim domu w Holandii z psem Smokiem

tak stali się sobie obcy przez
tę długą rozłąkę. Bo nawet li­
sty pisał o niczym i przez po­
średników, żeby żona nie
miała kłopotów. O jej przy­
jazd starał się przez Kościół w

Rzymie, Czerwony Krzyż,
ONZ, „Philipsa”, ambasadę i

w--0
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W partii Faraona w „Mojżeszu w Egipcie" Rossiniego

znajomych w Polsce. Do dziś
nie wie, komu zawdzięcza po­
zwolenie na emigrację żony,
za to wspomina, jak karko­
łomne pomysły snuł, aby tyl­
koją ściągnąć.

Trudny początek
Początki Polaka — solisty

operowego w Holandii okaza­
ły się trudniejsze niż sądził.
Owszem, talent otwierał mu

drzwi, los i jego charakter za­
mykałyje.

Zaangażowano go na nowy
sezon do opery w Amsterda­
mie. Po wakacjach opera się
rozpadła, brakło pieniędzy.
Chcieli go przyjąć do jednego
z lepszych teatrów, ale do

drugoplanowych ról, gdyż
pierwsze były już obsadzone.

Na to był za dumny. Próbował
w operetce, ale w tym czasie
zarabiał już dobrze u „Phili­
psa” i żal mu było porzucić
ten fach. Bo skoro nie wyszło
jak planował z operą, posta­
wił na technikę. Musiał zara­
biać. Z kraju wyjechał z małą
białą walizką, w której miał

nuty, frak, koszulę i lakierki.
Nie przygotował się na to, że

zostanie.
— Czasem myślałem: mia­

łem tak dobrze w Warszawie,
śpiewałem główne partie. A

tu nieogrzewany pokój, po­
trzeba dokształcania się, aby
„Philips” uznał dyplom. Nie

poddawałem się, byłem zbyt
zajęty od rana do nocy. Od

„Philipsa” szedłem na kurs

holenderskiego — trudny ję­
zyk, ale opanowałem go, je­
stem tłumaczem przysięgłym

— potem do szkoły muzycz­
nej, gdzie ćwiczyłem śpiew.
Wierzyłem, że w końcu wyjdę
z tego kieratu.

Poszedł do radia. Przesłu­
chanie jak zwykle wypadło
super, rzecz rozbiła się o fi­
nanse. Był nieznany. Kiedy

jednak podwojono
stawkę, wyśpiewał w

radiu bogaty reper­
tuar. Wykładał też w

konserwatorium, ale
ostatecznie został

przy „Philipsie”. To

była jego podstawa
do życia i emerytury.
Samodzielna praca
w instytucie badaw­
czym, nad tarciem i

zużyciem materiału
w ruchu, wyjazdy na

kongresy i szkolenie

młodych inżynierów
bardzo mu odpowia­
dały.

Homeopatia
zamiast chirurgii

Pozostając wierny swoim
marzeniom o medycynie, w

soboty i niedziele przez 6 lat
studiował homeopatię. Mógł
otworzyć prywatną praktykę.
Uznał, że to ograniczyłoby je­
go podróżowanie po świecie,
bo nie mógłby zostawić pa­
cjentów. Podobnie było z nau­
ką śpiewu. Uczył tylko przez
pół roku.

Czy nie zmarnował
talentu?

— Ależ skąd! — zaprzecza. —

Cały czas śpiewałem! I to du­
żo. W repertuarze miałem
około 30 partii operowych,
liczne oratoria i pieśni. Wy­

stępowałem w wielu operach,
koncertowałem w Hadze, Rot­
terdamie, Amsterdamie i wie­
lu innych miastach, wygrywa­
łem konkursy śpiewacze. Tyl­
ko musiałem podwójnie pra­
cować. Kiedy angażowano
mnie do opery, na próby i wy­
stępy brałem urlop u „Phili­
psa”. Czy w Polsce miałbym
lepiej? Nie sądzę.

O tym, że jest śpiewakiem
operowym, u „Philipsa” do­
wiedzieli się po 2 latach jego
pracy, gdy ukazał się artykuł
o nim. Koledzy myśleli, że to

jego brat. Dlaczego trzymał
się i techniki i śpiewu?

— Lubiłem jedno i drugie.
Nie wiedziałem, w którym
kierunku pójdę, a przede
wszystkim czekałem na żonę.
Holandia mi się nie podobała,
wydawała mi się za mała, za

równa, przeludniona i wycy-
wilizowana.

Jak został Holendrem?

Występował też w Niem­
czech, ale nie chciał śpiewać
po niemiecku. Zastanawiał

się nad Francją i Szwajcarią. I
to odpadło. Planował, że gdy
przyjedzie żona, wyjadą do

Kanady. Wtedy jednak stał

już dobrze na nogach i choć
od razu pojechali w podróż
po Europie i mogli wybrać
miejsce na życie, szkoda było
zaczynać wszystko od nowa.

Tak więc przez to, iż władze
nie wypuszaczały jego żony z

Polski, został Holendrem.

Obywatelstwo holender­
skie dostali razem z żoną. Są-
siedzi i przyjaciele bardzo

życzliwie ją przyjęli. Ona tę­
skniła za Polską, za matką,
dopiero z czasem doceniła
uroki życia w Holandii.

— Holendrzy patrzą na obce­
go jak kot z drzewa: przyglą­
dają mu się bacznie, ale jeśli
przekonają się do niego, wte­
dy przyjmują go jak swego. I

co ważne, ta przyjaźń zostaje.
Nie takjak w Polsce, gdzie lu­
dzie się pokłócą i koniec zna­
jomości. Co mi się u nich

podoba? Na początku raziło
mnie ich zorganizowanie, te­
raz bardzoje cenię. Doceniam
też ich tolerancję, punktual­
ność i solidność oraz to, że nie

wyzewnętrzniają się aż nadto
i nie narzekają. Każdy dom
ma swój krzyżyk, mówią, więc
po co drugiemu dokładać swo­
je troski. U nich jest zawsze

dobrze. Pewnie taka postawa
ma swoje minusy, ale przy­
zwyczaiłem się do pogodnych
twarzy. W Polsce sporo rzeczy
mnie denerwuje i bałbym się
mieszkać tu na stałe. Irytuje
mnie brud i wieczne narzeka­
nie. Chociaż polska gościn­
ność mi się podoba, niepo­
trzebnie jest tak rozrzutna.

Holendrzy też są szczodrzy,
lecz oszczędniejsi.

Kraków
— miejsce powrotów

Wady i zaletyjednej i drugiej
strony można mnożyć, a serce

Polaka i tak ciągnie do Polski.

Miejsce powrotów wybierali
spośród Warszawy, Gdańska,
Torunia i Krakowa, który wy­
grał. — Chodzę tu po muzeach-i

wystawach, biegam na wszyst­
kie sztuki, opery i koncerty —

mówi pan Antoni. — Tak jest
przy każdym powrocie. Sycę
się historią i sztuką Krakowa.

Medale z międzynarodo­
wych konkursów śpiewa­
czych przekazał swojej macie­
rzystej uczelni w Gdańsku.
Przez 35 lat na obczyźnie
stworzył wiele wspaniałych i

niezapomnianych kreacji, o

czym świadczą nagrane płyty
i pochlebne recenzje w holen­
derskich gazetach. Recenzje
te z reguły zaczynały się: Po­
lak, bas baryton Antoni Dut­
kiewicz... Zawsze propagował
polską muzykę, podkreślał i

podkreśla swoją polskość.
Teresa BRANDYS

Czyż Izabella i Izabela nie

są podobne? .Bliźniaczki” po­
znały się w Polsce. Kiedy Iza­
bela spotkała się z Izabellą,
obie jednocześnie z uśmie­
chem wygłosiły to samo zda­
nie: wszyscy mówią, że jeste­
śmy takie podobne. I prze­
konały się, że tak jest istot­
nie.

— Jest ode mnie młodsza i
dużo ładniejsza — mówi
skromnie Iza Trojanow­
ska. Wzrostem raczej się
nie różnimy, ale nasze syl­
wetki mają inne propor­
cje.

Izabela Trojanowska
jest starsza od swojej
„bliźniaczki”. Pierwsze

sukcesy odnosiła na

przeglądzie piosenki re­
ligijnej Sacrosong w Ka­
towicach. Jako żywiołowa 16-
latka (wówczas Izabela Schu-

etz) podbiła publiczność na

festiwalu piosenki radziec­
kiej w Zielonej Górze. Wy­
śmienicie spisała się na festi­

Izaz zą

Na zdjęciu: Izabella Scorupco (z lewej) i Izabela Trojanowska
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walach w Sopocie i Opolu.
Młodzież lat 80. szalała za

nią.
Izabella Scorupco od 8 ro­

ku życia wraz z mamą zalazła

się w Szwecji.
Twierdzi, że bardziej dla za­
bawy niż wewnętrznej po­
trzeby zacząła śpiewać, że

sukces ją zaskoczył. Był to

sukces nie lada, bo album

„za” zapracował na „Złotą
płytę”, a piosenka „Shame,
Shame” znalazła się na liście
MTV. Pracowała też jako mo­
delka. Zawsze jednak chciala

być aktorką. Zaliczyła
wiele kursów, lecz w

szkole aktorskiej nie by­
ła. Światową popular­
ność przyniosłajej postać
radzieckiej dziewczyny
wojującej u boku Bonda —

Pierce'a Brosnana w „Gol-
deneye”. Teraz stała się
„polską własnością naro­
dową” jako bardzo dekora­
cyjna Helena Kurcewiczów-
na w „Ogniem i mieczem”.
Niebawem zaczyna pracę
nad kolejnym filmem ame­
rykańskim.

Obie są mamusiami zako­
chanymi w swoich córecz­
kach. Mała Julia Izabelli

Scrupco ma rok i 5 miesięcy,
Roxana Izy Trojanowskiej — 7
i pół roku.

Renata SAS
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Ostatnio znów zrobiło się w sto­
licy głośno o Pańskich Wawe­
lach. Czy to prawda, że w restau­
racji „Cristal Budapeszt", na

oczach fanów, łamaliście pirac­
kie płyty?

— Owszem... W ten sposób
chcieliśmy zaprotestować prze­
ciwko nielegalnym producen­
tom i dystrybutorom płyt kom­
paktowych. Najpierw jednak
poszliśmy na miejscowy bazar,
gdzie piraci bezkarnie handlu-

ją kompaktami. Patrzymy, a

tam sprzedawana jest również
nasza złota płyta „Zaczarowa­
ny fortepian”. Wykupiliśmy
więc od handlarzy cały jej na­
kład, po dziesięć złotych za

sztukę i... zanieśliśmy do wspo­
mnianego pubu. A tam zrobili­
śmy z nimi porządek. Wszyst­
kie połamaliśmy! Skoro policja
nie może uporać się z pirac­
twem, zespół Wawelejej pomo­
że. Oczywiście społecznie! Je­
szcze do tego dołoży! Finanso­
wo, rzeczjasna!

Wawele zawsze miały szczęście
do kompozytora. Miały również

szczęście do autorów tekstów.

5■'d

— Jako jeden z pierwszych
zespołów w Polsce, zwracali­
śmy uwagę na teksty. Dlatego
też w Wawelach pojawił się
kierownik literacki, a była
nim znana krakowska poetka
Ewa Lipska. Śpiewaliśmy
również piosenki do tekstów
Tadeusza Śliwiaka, Elżbiety
Zechenter-Spławińskiej, Mar­
ka Dutkiewicza, Krzysztofa
Jaspisa, Marka Gaszyńskie­
go...

Od wielu, wielu miesięcy
dawny lokal „Kurzq Stopkę"
szczęśliwie zwany — był nie­
czynny. Było to bardzo ko­
sztowne marnotrawstwo, bo

restauracja jest położona przy
placu Wszystkich Świętych, na­

przeciwko ratusza, przy uczę­
szczanym szlaku krakowskim.

I oto od niespełna pięciu mie­
sięcy objawiła nam się tu fir­
ma, która już dawno powinna
mieć swq siedzibę pod Wawe­
lem.

Prezesuje „Hortexowi” w

Krakowie Krzysztof Kupi-
szewski. W restauracji — za­
jął się nami z prawdziwą ma­
estrią Robert Zakrzewski,
który zajmuje się barem.

„IIortex”, który ze swej na­
zwy nie wyrzucił „Kurzej
Stopki”, dysponuje po prze­

Jak na tamte,w sumie trudne

czasy, mogliście poszczycić się
wieloma nagraniami. Był Pan

bohaterem pierwszych polskich
filmów muzycznych, pierwszych

.teledysków...

— Był to dla Waweli bar­
dzo pracowity okres. Prak­
tycznie bowiem, co półtora
roku, ukazywał się longplay
z dwunastoma piosenkami.
A jeśli chodzi o filmy? Ich re­

Łamacze
Rozmowa

z Janem Wojdakiem,
liderem Waweli

piyt

żyser, nieżyjący już Grze­
gorz Dubowski, zarejestro­
wał dwa bardzo ciekawe

obrazy, chętnie oglądane i
nawet często wznawiane w

telewizjach.

Po latach okazało się, że Pań­
skie piosenki oparły się upływo­
wi czasu. Mało który zespół po­
zostawił po sobie przeboje śpie­
wane do dziś. To chyba sprawia
panu satysfakcję?

budowie i remoncie —

salą restauracyjną,
drink-barem, prawdzi­
wym bistro i sklepem
z wyrobami „Horte-
xu”. Program można

rzec — olbrzymi, ale

przypadł nam do gu­
stu.

— Proszę pana, ja na­
prawdę lubię kochnię
polską — mówi szef
kuchni Piotr Litewka —

ale nie znoszę przesa­
dy, która często się ob­
jawia nadużywaniem
przypraw. Wszystkie­
go, co należy zgodnie z

recepturą i naszym
smakiem dodawać do

potrawy — trzeba doda­
wać z rozsądkiem.

Sprawdzaliśmy to w

praktyce... konsump­
cyjnej. Na przykład
symfonia trzech ryb —

sandacza, łososia, soli z cytry­
ną. Może smakować do tego
kapustka surowa, bardzo
drobno krajana...

Jedliśmy na pierwsze danie
żurek polski. Szef Litewka

podaje go z białą kiełbasą,
oczywiście jest majeranek.
Ale sam płyn przygotowany z

mąki żytniej ne jest w żad­

— Oczywiście, że tak! W
końcu każdy artysta chce, aby
jego twórczość wyszła poza
ramy jego własnego wyko­
nawstwa. To świadczy tylko o

tym, że udało mi się trafić w

gust odbiorcy. Zarówno od

strony muzycznej, jak i te­
kstowej. Moje piosenki są ła­
two przyswajalne i posiadają
w sobie coś takiego, co pozwa­
la im przechodzić z pokolenia
na pokolenie. W nowych

k.

aranżacjach nie słychać, że

powstały dużo wcześniej.

Po Polsce krqżq legendy na te­
mat Pańskich samochodów. Czy
to prawda, że w trakcie dwudzie­
stopięcioletniej kariery skaso­
wał pan sześć swoich aut?

— Ale ze wszystkich wypad­
ków — dzięki Bogu — wychodzi­
łem szczęśliwie i nikomu nie
zrobiłem krzywdy. Może dlate­
go miałem takie szczęście, że

na bierzmowaniu otrzymałem
drugie imię Krzysztof? A to

przecież patron kierowców.

Który z wypadków śni się Panu

po nocach?

— Najbardziej pamiętam wy­
padek, który zdarzył się koło
Staszowa. Jechałem wówczas
na koncert fiatem uno i chcia-
łem za wszelką cenę uniknąć
czołowego zderzenia z pijanym
(jak się później okazało) kie­
rowcą. Pędził z przeciwka
wprost na mnie! Z premedyta­
cją więc wjechałem do rowu,

uderzając w drzewo. Obróciło

mnie, jak na karuzeli! .1 trafi­
łem wiosną do sadu, owijając
się wokółjabłoni. Kasety i płyty
Waweli wyleciały z bagażnika
mojego auta, jak przepiórki, i

Hortei w Kurzej Stopce
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nym stopniu zawiesisty
(5.50). Na drugie danie spoży­
waliśmy placki z... nie, nie z

gulaszem wołowym, ale z pa-
prykarzem cielęcym. Pomysł
prościutki, sos również nie za

gęsty. Jakby z posmakiem ro­
sołku cielęcego (12 zl).

W szybkim barze zwrócili­
śmy uwagę na przysmak no­

przykryły kawał łąki. A moja
maszyna do pisania, którą wio­
złem na tylnym siedzeniu, nie
wiem wjaki sposób wylądowa­
ła na dachu pobliskiej stodoły.
W ciągu kilku minut zleciało

się do sadu sporo ludzi. Owo­
ców na drzewach jeszcze nie

było, więc zbierali moje kasety
i płyty, prosząc o autografy.
Cóż miałem robić? Podpisywa­
łem. A kiedy już uszczęśliwi­
łem swoich fanów, dzięki nim,

jak zwykle przed czasem, do­
tarłem na kolejny koncert ze­
społu. Wrak samochodu został

ściągnięty do zakładu w No­
wym Sączu. Ponieważ nie palę,
popielniczki samochodowej
używałem jako portfela. Po pa­
ru dniach przypomniałem so­
bie, że właśnie w tym portfelu
zostawiłem pieniądze. Jakież

było zdziwienie mechaników,
gdy owe pieniądze, na ich

oczach, wyciągnąłem z tego sa­
mochodowego „sejfu”.

A wierzy Pan w sny?

— Nie przywiązuję do nich

wagi, ale prawdąjest, że jeden
z nich mi się sprawdził. Kiedyś
śniło mi się, że wpadłem swo­
im samochodem w ciężarówkę
wypełnioną ogórkami. Tak by­
ło rzeczywiście, w Nowej Hu­
cie. Z podporządkowanej drogi
wyjechał mi samochód ciężaro­
wy, pełen soczystych ogórków.
Dobrze, że trafiłem go w koło,
bo w przeciwnym razie wyglą­
dałbym jak świeży ogórek w

mizerii. Moje auto przewróciło
się i ponownie stanęło na ko­
łach. Natomiast ciężarówka
rozsypała na skrzyżowaniu kil­
ka ton pachnących ogórków.

Rozmawiał: Jan GALUBA

rymberski, białą kiełbasę po
polsku i po bawarsku.

Również dział cukierniczy
z rozbudowanym serwisem

lodowym skusił nas deserem

firmowym „Hortexu” z mnó­
stwem owoców, lodami mie­
szanymi, czekoladą.

Olgierd JĘDRZEJCZYK
Fot. Adam WOJNAR

O stałych mieszkańcach

Lasu Wolskiego, zwierzętach
z zoo opowiada dr Józef

Skotnicki, dyrektor Ogrodu
Zoologicznego w Krakowie.

Węże w Krakowskim

Ogrodzie Zoologicznym eks­
ponowane są w pawilonie
zwanym „Egzotarium”. Ma­
my tam również inne gatun­
ki gadów oraz ryby, płazy,
czasami bezkręgowce, głów­
nie owady. W „Egzotarium”
jest zawsze wysoka tempera­
tura (około 30 st. C) i duża

wilgotność, odpowiednie dla

żyjących tam zwierząt.
Nasze węże są gatunkami

niejadowitymi, należą w

większości do rodziny dusi­
cieli (Boidae). Wśród około
60 współcześnie żyjących ga­
tunków węży z tej rodziny,
największy jest pyton siatko­
wany. Długośćjego dochodzi
do około 10 metrów, chociaż

znany jest przypadek węża
tego gatunku o długości 12,2
metra. Dorosły pyton siatko­
wany waży około 100 kilo­
gramów. Ten najdłuższy wąż
świata żyje w gęstych, wilgot­
nych lasach tropikalnych w

pobliżu zbiorników wod­
nych w południowo-wscho­
dniej Azji, zamieszkuje też

Pyton siatkowany

liczne wyspy Indonezji oraz

Filipiny. Posiada charaktery­
styczny rysunek skóry, two­
rzący jak gdyby sieć, stąd je­
go nazwa. Doskonale pływa,
potrafi przemieszczać się na

duże odległości przepływa­
jąc z wyspy na wyspę.

Pytony na wolności żywią
się ptakami, jajami ptasimi i

licznymi gatunkami ssa­
ków. Mogą pochłonąć nawet

tak duże zwierzę jak Świnia.
Charakterystycznym sposo­
bem polowania pytonów
jest błyskawiczny chwyt
ofiary zębami i następnie
duszenie w splocie swego
ciała. W Krakowskim ZOO

żywimy pytony siatkowane
w zależności od ich wielko­
ści: oseskami mysimi i

szczurzymi, myszami,
szczurami, królikami, broj­
lerami. W każdym przypad­
ku wąż musi otrzymywać
żywy pokarm, ponieważ
martwego nie zje. Karma

podawana jest co kilka dni,
z reguły w odstępach 7-8

dniowych, chociaż bywają
przypadki, że poszczególne
węże robią sobie dłuższe

przerwy w jedzeniu, nawet

kilkumiesięczne. Kończy się
to najczęściej tylko obniże­
niem wagi ciała, a jest nie­
wątpliwie pewnym fenome­
nem w świecie zwierzęcym.
Do najlepiej rozwiniętych
zmysłów pytonów siatkowa­
nych należy zmysł chemicz­
ny i termiczny. Pyton potra­
fi precyzyjnie na dość dużą
odległość wykryć obecność

stałocieplnych zwierząt,

określając różnicę tempera­
tury powietrza.

Pytony siatkowane są zwie­
rzętami jajorodnymi. Mimo,
że były eksponowane w kra­
kowskim ZOO od 1971 roku,
nie udawało nam się ich roz­
mnożyć. Przez kilka lat kom­
pletowano grupę hodowlaną,
w końcu w styczniu 1982 ro­
ku jedna z samic zniosła 32

jaja i rozpoczęła ich wysiady­
wanie, owijając piramidę jaj
swoim ciałem. Zaobserwowa­
liśmy, że te dość prymitywne
w swym rozwoju zwierzęta
organizują sobie odpowie­
dnie warunki inkubacji jaj.
Samica zawsze utrzymywała
stalą wilgotność jaj, nawilża­
jącje w ten sposób, że szybko

przemieszczała się do zbior­
nika z wodą i po powrocie
mokrym ciałem pokrywała
gniazdo. Widząc to zaczęli­
śmy sami zraszać terrarium
dwa razy dziennie wodą,
utrzymując wilgotność w gra­
nicach 80—90%. Temperatura
w terrariach wahała się od 27-
32 st. C, natomiast w kopczy­
kujaj wynosiła 28,1-32,3 st. C.
W przypadkach obniżenia się
temperatury w kopczyku, sa­
mica podnosiłają wprawiając
mięśnie w drgania i zwięk­
szając tym samym tempera­
turę inkubacji. Przez cały
okres wysiadywania jaj (82
dni), samica nie pobierała
żadnego pokarmu. W 83 dniu

rozpoczęło się wykluwanie
młodych węży. Jaja przenie­
siono wówczas do cieplarki i

tutaj w ciągu kolejnych 11
dni wylęgło się 14 węży. Dłu­
gość węży bezpośrednio po
wyjściu z pergaminowej, skó-

rzastej skorupy jaja wynosiła
od 59,5-74,0 cm, waga od 90-
158 gramów. Młode węże po
22-28 dniach przechodziły
pierwsze linienie. Pokarm

przyjmowały dopiero w 27
dniu po wykluciu.

Rozmnożenie pytonów
siatkowanych traktujemy ja­
ko duży sukces, ponieważ
udało nam się to osiągnąć po
raz pierwszy w polskich
ogrodach zoologicznych. Po

pierwszym sukcesie nastąpi­
ły kolejne; do chwili obecnej
odchowaliśmy w Krakowie
145 pytonów siatkowanych.

Dr Józef SKOTNICKI

Fot.: D. BASIORA



10-11 kwietnia 1999 r.__________
Magazyn Sobota Gazeta Krakowska Str. 15

Jakże przyjemnie jest pracować nad

nowym wizerunkiem osób tak sympa­
tycznych jak nasz dzisiejszy gość. Pani

Ania (38) z wykształcenia jest ekono-

mistką i pracuje w banku. Ma dwoje
dzieci. Jej hobby to krawiectwo. W

wolnych chwilach sięga po czasopi­
sma i książki, zwłaszcza psychologicz-

Bardzo lubi poezję śpiewanąne.

szczególnie w wydaniu Michała Bajo­
ra.

Zabieg kosmetyczny połączony z mi­
łym relaksem polegał m.in. na podczy­
szczeniu skóry, masażu, głębokim na­
wilżeniu i położeniu maseczek odżyw-

Ukryta
kobiecość
odkryta

czo-nawilżających i ściągających. Cera

pani Ani jest raczej w dobrej kondycji,
ale skóra wokół oczu jest przesuszona,
wymaga szczególnej pielęgnacji (m.in.
okładów i specjalnych preparatów re­
generujących pod oczy).

Ładna
twarz gi­
nęła w „ni­
jakiej” fry­
zurze.

Włosy pa­
ni Ani są
bardzo delikatne z tendencją do opa-
dania. Aby uzyskać efekt puszystości i
lekkości fryzjerka wycieniowała po­
szczególne pasma tak, by „zadziornie”
odkładały się na ze­
wnątrz. Grzywka zo­
stała delikatnie na

końcach „wypiórko-
wana”. Zmieniłyśmy
także szatę jesienno-
zimową włosów na ty­
powo wiosenną, roz­
świetloną balayagem
złotą blondynkę. Bar­
dzo dobrze wycienio-
wana linia włosów nie

będzie sprawiała kło­
potów z układaniem
— wystarczy odwinię­
cie końcówek i lekkie
ich podlakierowanie.

Druga wersja fry­
zury też jest bardzo

prosta do samodziel­
nego uczesania. Wy­
starczy włosy zebrać

większymi kępkami i

podpiąć niewielkimi

łapkami albo spinka­
mi, których praktycz­
nie nie widać.

•

Delikatna uroda

potrzebowała wydobycia. Wystarczy­
ło bardziej podkreślić oczy cieniami

Opieka kosmetyczna i makijaż —

Alicja Żoła-Boruta
*

Fryzura — Agata Świątka
*

Wszystkie zabiegi wykonano w Sa­
lonach Fryzjersko-Kosmetycznych
„DZIEDZIC", ul. Garncarska 8 i ul.

Urzędnicza 30.

Stylizacja i opracowanie całości —

SABA PIETKIEWICZ

Nasz cykl jest dla Pań, które sq
zdecydowane na zmiany dotyczące
wyglądu. Dlatego wszystkie chętne
Panie, które chcą zmienić swój wize­
runek, prosimy o nadsyłanie zgło­
szeń pod adresem redakcji: Gazeta

Krakowska 31-548 Kraków, Al. Poko­
ju 3, zawierających informację o so­
bie, numer telefonu i 2 aktualne kolo­
rowe zdjęcia legitymacyjne, z dopi­
skiem „Zmień się". Udział w naszych
metamorfozach jest zupełnie bez­
płatny. Panie wybierane sq drogą lo­
sowania. Decyduje też kolejność
nadsyłania zgłoszeń.

w dwóch tonacjach szarości i różo­
wym beżem a rzęsy wydłużającym
grafitowym tuszem, aby spojrzenie
nabrało głębi i wyrazistości. Jasną
karnację wyrównał porcelanowy na­
turalny podkład. Policzki ożywił róż

łososiowy a linię ust zaznaczyła po-
madka w brudnym różu przełamana
łososiowym błyszczykiem.

Opieka kosmetyczna i makijaż — Ali­
cja Żoła-Boruta

Fryzura — Agata Dziedzic

Wszystkie zabiegi wykonano w Sa­
lonach Fryzjersko-Kosmetycznych
DZIEDZIC, ul. Garncarska 8 i Urzędni­
cza 30.

Opracowanie
i stylizacja całości —

Saba PIETKIEWICZ

kSHiMI

rystycznej (monochromatycznej) —

np. w antracytowych, grafitowych
czy metalicznych szarościach, beżo-

szarościach, zgaszonych pastelach,
Aktualna moda jest wspaniała.

Daje tyle możliwości wyboru, różne

rozwiązania, zestawienia.

Alternatywą do mody krawiec­
kiej klasycznej dopasowanej, zbyt
mieszczańskiej jest moda war­
stwowa czyli nakładanie na siebie

różnych rzeczy. Praktyczna i w su­
mie wdzięczna wielowarstwo-
wość już od dawna ugruntowała
sobie modną pozycję i nie jest ni­
czym nowym, ale wydaje się cią­
gle jednym z bardziej uniwersał-

Płatek
za płatkiem
nych ulubionych i bardzo mod­
nych sposobów ubierania się.
Warstwy poza tym
że dodają stylu, po­
magają stworzyć
pożądaną sylwetkę
— mogą wyszczu­
plać, wydłużać, ko­
rygować dyspro­
porcje. Dają też
szanse swobodne­
go komponowania
ubioru. Łatwość

zdejmowania, na­
kładania, łączenia
z już posiadanymi
ubiorami, odmie­
niania za pomocą
nowych dodat­
ków — wszystko
to sprawia, że z

tej szansy chęt­
nie korzystamy i
to niezależnie od
wieku.

Coś się na coś

wkłada, coś spod
czegoś wychodzi.
Bardzo ważny
jest tutaj sposób
zestawiania
ubrań i ich no­
szenie. Interesu­
jąco w tej kon­
wencji wygląda­
ją stroje utrzy­
mane w zbliżo­
nej gamie kolo-

brązach, granatach, ecru, etc. Do

stylu warstwowego nadają się naj­
lepiej ubrania jak najbardziej pro­
ste i skromne wręcz ascetyczne.
Świetne efekty daje zawsze dziani
na ze wszystkimi swoimi możliwo­
ściami, proporcjami i wygodą. Do­
skonale wyglądają zestawienia rze­
czy przezroczystych z nieprzezro­
czystymi, matowe—błyszczące,
przejrzyste na inne przejrzyste. Po­
wracają tak modne w latach sie­
demdziesiątych luźne szaty nakła­
dane jedne na drugie, sukienki, tu­
niki wysoko rozcięte po bokach a

pod spodem spodnie lub bługie
spódnice. Do tworzenia warstwo­
wych zestawów będzie można wy­
korzystać też duże bluzki — koszu­
le, kamizelki, spodnie, żakiety, pod-
koszulki, szale a nawet kawałki ma­
teriału.

W naszej inwencji pozostaje więc
wybór i komponowanie różnych
elementów stroju. Zestawiając war­
stwowo w ciekawy sposób rzeczy od
dawna tkwiące w szafie, możemy
ustawić się w czołówce osób bardzo

modnych.

Włosy w dobrej formie

Pierwsze promienie wiosen­
nego słońca bezlitośnie poka­
zały kondycję naszych włosów.
To prawda, że włosy odzwier­
ciedlają stan ducha i ciała, ale

często są również świadec­
twem niewłaściwej pielęgna­
cji. Nie zawsze zdajemy sobie

sprawę z tego, że nie tylko brak

pielęgnacji ale i „przepielęgno-
wanie” włosów zwłaszcza
środkami syntetycznymi może
uszkodzić ich strukturę. Nie­
które preparatyjak lakiery, że­
le, pianki, a nawet szampony,
zawierają silikon i wosk, które
stosowane w nadmiarze duszą
włosy. We wszystkim więc jest
wskazany umiar.

Zniszczone włosy trzeba

przede wszystkim podciąć i

odżywić. Koniecznie musimy
zlikwidować porozdwajane
końce i resztki trwałej. Pamię­
tajmy jednak, że włosy zni­
szczone, kruche, matowe po­
winny najpierw odpocząć od
wszelkich zabiegów chemicz­
nych, jak trwała i farbowanie.
Na ten krok możemy sobie

pozwolić dopiero wtedy, gdy
włosy odzyskają zdrowie i do­
bry wygląd- Sam fryzjer nie

pomoże, aby włosy szybko
odzyskały kondycję. Trzeba
im poświęcić trochę czasu

także i w domu.

Możemy skorzystać z goto­
wych środków rewitalizują-
cych, których wybór jest nie­
mały lub sięgnąć do starych
sprawdzonych sposobów. Z

gotowych preparatów godne
polecenia są te, które zawiera­
ją jedwabne proteiny, keraty-
nę (naturalny budulec włosa),
ceramidy-R i nutri ceramidy
(wchodzące w skład spoiwa
międzykomórkowego wypeł­
niającego przestrzenie mię­
dzy łuskami), prowitaminę
B5 i inne witaminy, a także

wyciągi ziołowe. Doskonale

efekty pielęgnacyjne przynio­
są wypróbowane i bezpieczne
maseczki i płukanki z natu­
ralnych składników. Trzeba

je jednak stosować regular­
nie.

• Dwa żółtka (przy włosach

krótkich, do włosów długich
ilość zwiększyć) ucieramy z

kieliszkiem rumu lub konia­
ku i sokiem z cytryny. Pół

papki nakładamy na włosy,
trzymamy kilkanaście minut,
spłukujemy, następnie resztą
myjemy włosy.

• Bardzo osłabione i zni­
szczone włosy można ratować

domowym szamponem z ko­
rzenia mydlnicy (10 gramów
na litr wody). Po zagotowaniu
i odstawieniu z ognia dodaje-
my ok. 12 gramów tysiączni-
ka, następnie lawendy i skrzy­
pu po 25 gramów. Pozosta­
wiamy zioła do naciągnięcia
przez ok. 1 godzinę, potem

odcedzamy i myjemy takim

ciepłym odwarem włosy.
• Matowe, przesuszone

włosy odzyskają połysk, jeżeli
po umyciu spłuczemy je na­
parem z herbaty w połącze­
niu z sokiem cytrynowym.

■ ‘b:-. - -r ..

Zresztą włosy lubią kwaśny
odczyn, dlatego gdy są w nie

najlepszej kondycji, pomocne
mogą się okazać właśnie ma­
seczki i płukanki cytrynowe.
Np. sok z cytryny mieszamy z

żółtkiem z pięcioma łyżkami
oliwy z oliwek lub kilkoma ły­

żeczkami olejku rycynowego.
Dobrze jest też dodać kilka

kropel wit. A, E i D. Maseczkę
taką wmasowuje się w skórę
głowy i trzyma ok. 30 minut.

Następnie skórę głowy trzeba

umyć łagodnym szamponem.

• Można też stosować jajko
zmieszane z piwem.

• Sok z cytryny jest też bar­
dzo skuteczny przeciwko tłu­
stym włosom.

• Doskonale nadaje się na

włosy maseczka z drożdży.
Kuracja taka powinna być

wspomagana zażywaniem
mikroelementów i tabletek

drożdżoWych.
• Naszym włosom świetnie

zrobi płukanie od czasu do
czasu ziołowymi mieszanka­
mi.

Do włosów bardzo osłabio­
nych: trzy części ziela tymian-
ku, dwie części ziela pokrzy­
wy, dwie części startego ko­
rzenia łopianu, dwie części li­
ści nasturcji, jedną część byli-
cy drzewka bożego.

Włosy jasne: cztery części
kwiatu rumianku, cztery czę­
ści kwiatu nagietka, trzy czę­
ści posiekanej skórki poma­
rańczowej, dwie części kwia­
tu czarnego bzu.

Włosy ciemne: trzy części
szałwi, trzy części liści oczaru

wirginijskiego, trzy części li­
ści rozmarynu, dwie części li­
ści melisy.

Z ziół tych należy przygo­
tować mocny napar i doda­
wać do płukania do ciepłej
wody.

• Tłuste włosy wymagają
bardzo częstego mycia, gdyż
— mało, że wyglądają nie­
chlujnie, to łojotok wpływaje­
szcze m. in. na ich wypada­
nie. Włosom tłustym przyda
się maseczka z piany białka z

dodatkiem soku cytrynowe­
go. Papkę nakłada się na wło­
sy na ok. 15 min. przed ich

umyciem. Włosom tłustym
pomaga również sok z cytry­
ny.

Bez względu na rodzaj wło­
sów zawsze trzeba przestrze­
gać kilku zasad. Przede wszy­
stkim trzeba myćje często na­
wet codziennie. Należy jed­
nak stosować szampony i

odżywki odpowiednie do na­
szego typu włosów.

Do włosów cienkich nie na­
leży używać mocno działają­
cych i obciążających odży­
wek i kosmetyków do ukła­
dania.

Włosy nie lubią też gorące­
go powietrza suszarki. Lepiej
suszyćje w sposób naturalny.

Nie zaniedbujmy za to

szczotkowania dobrą szczot­
ką z naturalnego włosia. Pa­
miętajmy przy tym aby
szczotka i grzebień pozosta­
wały zawsze czyste!

Bardzo dobry efekt daje
masaż głowy. Najskuteczniej­
szy jest wieczorem, poprawia
m. in. ukrwienie skóry i
wzmacnia cebulki.

Włosy są barometrem nie­
doboru witamin i mikroele­
mentów. Nie bez znaczenia

jest więc zdrowy sposób odży­
wiania się i wspomaganie
oraganizmu witaminami

(bardzo dobryjest preparat ze

skrzypu polnego wzbogaco­
nego o witaminy).

Zdrowe, czyste, lśniące wło­
sy są najpiękniejszą ozdobą
kobiety. Dbajmy więc o nie
starannie. (S)
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Jedną z najczęstszych dole­
gliwości pacjentów, na którą
uskarżają się w gabinecie leka­
rza ogólnego i gastrologa jest
uczucie pieczenia w nadbrzu­
szu orazi uczucie tzw. zgagi.

Co to jest zgaga ?

Żołądek produkuje sok żo­
łądkowy przez całą dobę. W
skład tego soku wchodzi

głównie kwas solny i pepsy­
na, jako czynniki agresywne,
czyli rozkładające to, co zje­
my — i śluz żołądkowy, zawie­
rający głównie dwuwęglany,
jako czynnik ochronny błony
śluzowej żołądka.

Wzajemny stosunek objęto­
ści tych składników decyduje
o tym, czy treść żołądkowa
jest mniej czy bardziej kwa­
śna.

W budowie anatomicznej
żołądka istnieją mechanizmy
obrony przed przedostawa­
niem się treści żołądka do

przełyku. Czasami jednak te

mechanizmy nie wystarczają

Siedem
Przykazań
Gastrologa

i... dochodzi do nieprawidło­
wego cofania się soku żołąd­
kowego i pojawia się uczucie

zgagi.
Pacjenci określają zgagę

różnie, od uczucia dyskom­
fortu w okolicy zamostkowej
aż do znanego powiedzenia
„pali mnie rura”.

Zgaga jest głównym i wio­
dącym objawem tzw. choroby
refluksowej przełyku, której
istota polega właśnie na —jak
to nazywamy — zarzucaniu,
czyli przedostawaniu się kwa­
śnej ( a czasami zasadowej )
treści żołądka do przełyku.

Ocenia się, że ok. 40-60 %
ludzi odczuwa z rozmaitą
częstością takie dolegliwości.
Ztejliczbytylko6-8%pa­
cjentów prosi o pomoc leka­
rza. Z kolei do gabinetu ga­
strologa aż. 70 % pacjentów
zgłasza się z objawami zgagi.
Przy okazji uczulam Pań­
stwa, że zgaga może być też

objawem innych chorób

przewodu pokarmowego np.
choroby wrzodowej czy cho­
roby nowotworowej, oraz, że

może naśladować objawy
choroby niedokrwiennej
mięśnia serca. Zgaga jest też

bardzo częstym objawem w

okresie ciąży - a więc w stanie

Pogoda
a zdrowie

Fobie i„. zla pogoda
Miliony ludzi na całym świę­

cie cierpi na różne fobie. Te zaś

w sposób najprostszy można

zdefiniować jako lęk, obawę,
strach przed różnymi sytuacja­
mi, przedmiotami, urządzenia­
mi, stanami, ba, nawet ludźmi i

zwierzętami, które wywołują u

nas uczucie zagrożenia, stra­
chu, nawet panicznego lęku o

własne życie. Trudno z tym żyć,
choć ciągle wielu z nas, trudno

to zrozumieć.

Fobie są prostą formą ner­
wicy, niestety czasami dość

trudną w leczeniu. Charakte­
ryzują się chorobliwym wręcz
strachem (po grecku phobos
— znaczy strach), z którym

najzupełniej fizjologicznym
a nie chorobowym. Najczę­
ściej ten objaw jest wpraw­
dzie nieprzyjemny i niepoko­
jący, ale niegroiiny dla życia
pacjenta.

Dlatego gastrolodzy propo­
nują przestrzeganie pewnych
ogólnych zasad w formie

przykazań :

1. Unikać potraw bogatych
w tłuszcze; jeść w niewielkich

ilościach, ale często,
2. Po jedzeniu nie kłaść się

przez pewien czas (ok. 1 go­
dziny ),

3. Sypiać z uniesioną gło­
wą,

4. Unikać używek, które

mogą zwiększać nasze dole­
gliwości (kawa, alkohol, ty­
toń, czekolada),

5. Unikać płynów gazowa­
nych a szczególnie soku po­
marańczowego,

6. Bezpośrednio po jedze­
niu unikać gwałtownych
skłonów i dźwigania cięża­
rów,

Lekarz
radzi

7. Unikać noszenia ciasnych
ubrań uciskających brzuch.

Jeżeli jednak te dobre rady
gastrologa nie pomagają i zga­
ga nadal towarzyszy nam w na­
szej codzienności, trzeba zgło­
sić się do lekarza, który posta­
wi nam diagnozę i przeprowa­
dzi leczenie. Dolegliwości moż­
na oczywiście zmniejszyć przy
pomocy leków należących do
kilku grup farmakologicz­
nych. Stosowane są leki zobo­
jętniające (np. Maalox) leki cy-
toprotekcyjne (np. Venter), le­
ki prokinetyczne (np. Coordi-

nax) i leki hamujące wydziela­
nie, tzw. H2 - blokery (np. Ulfa-

mid) oraz inhibitory pompy
protonowej (np. Losec).

Skomplikowane urządze­
nie chemiczne, którym bez

wątpienia jest nasz żołądek,
wymaga stałej troski, na co

uczulam Państwa w oparciu o

moją wiedzę dotyczącą wła­
śnie gastrologii.

Lek. med. Janusz Komorowski

SPECJALISTA
CHORÓB WEWNĘTRZNYCH

Rubryka jest redagowana
przez lekarzy współpracują-

cych z Niepublicznym
Zakładem Opieki Zdrowotnej

MRF Sp. z o.o

często sami nie potrafimy so­
bie poradzić. Potrzebna jest
pomoc lekarza i odpowiednie
leki, czasami długi proces
psychoterapii. Właściwie

wszystko, to, co znajduje się
wokół nas, może przekształ­
cić się w fobię.

Lęk przed żoną, mężem,
szefem, domem, teściową, te­
ściem, najogólniej otocze­
niem, w którym najczęściej
przebywamy wstręt do owa­
dów, kotów, psów, myszy, pa­
niczny lęk przed burzą, jazdą
pociągiem, lotem samolotem,
podróżą, statkiem, jazda win­
dą, szybkim samochodem,
wstręt do różnych potraw i

kolorów, nawet kożucha na

Choroba

Parkinsona

Drżenie rqk, spowolnienie ru­
chowe i psychiczne, gorsza

sprawność w wykonywaniu co­
dziennych czynności, zubożenie

mimiki, cichy głos, pismo drob­
ne, niewyraźne, pochylona syl­
wetka, posuwisty krok — tak

można scharakteryzować czło­
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Choroby Parkinsona

Powstrzymać
drżenie ich rąk

wieka dotkniętego chorobq Par­
kinsona, na którą cierpi prawdo­
podobnie 40-60 tys. Polaków.

Prawdopodobnie, bo nie ma

dokładnych danych na ten te­
mat, wiadomojednak, że co rok

przybywa 2 - 3 tys. następnych
chorych i to nie tylko dlatego,
że żyjemy coraz dłużej (jest to

choroba ludzi starszych), ale
także z powodu innych, jeszcze
nie poznanych do końca czyn­
ników. W dodatku nie tak łatwo
w tej chorobie postawić diagno­
zę, bo wyżej wspomniane obja­
wy mogą być związane z inny­
mi schorzeniami, lub też z na­
turalnymi procesami starzenia
Toteż wielu ludzi z chorobą
Parkinsona nie wie, że ich gor­
sze samopoczucie nie jest tylko
skutkiem zmęczenia i upływu
lat i nawet nie poddaje się bada­
niom. Fakt tojednak oczywisty,
że rzesza osób z chorobą Par­
kinsona powiększa się i szczyt
zachorowań mamy jeszcze
przed sobą.

Co to za choroba

Parkinsonizm to jedna z czę­
stszych chorób centralnego
układu nerwowego, a jej przy­
czynąjest niedobór tzw. neuro-

przekaźników — substancji wy­
twarzanych w mózgu warun­
kujących sprawność procesów
psychicznych i nerwowych, z

których najważniejszą rolę od­
grywa dopamina. Co‘prawda
poziom dopaminy obniża się w

sposób naturalny o 6-8 % w każ­
dej dekadzie życia, ale wystar­
czy, że jest jej ponad 20 %, by
mózg normalnie funkcjono­
wał. Przy mniejszej ilości tego
neuroprzekaźnika następuje
drżenie najpierwjednej, a z cza­
sem drugiej ręki (choć zdarzają
się przypadki tej choroby, że rę­
ce chorego nie drżą), osłabie­
nie, pogorszenie sprawności,

mleku itd., może wywoływać
różne, niestety bardzo przy­
kre, w codziennym życiu, fo­
bie. Nagłe załamanie się pogo­
dy nasila te stany psychiczne i

wymaga pomocy u lekarza

specjalisty.
Fobie mają wszyscy lu­

dzie... to informacja pociesza­
jąca. Jedni z nas potrafią z ni­
mi żyć, inni nie. Są to choroby
niezwykle indywidualne. Ist­
niejąjednak pewne prawidło­
wości.

W czasie niżu atmosferycz­
nego nasilają się fobie: aero-

fobia, czyli lęk przed lata­
niem samolotem, agorafobia
— strach przed rozległymi
przestrzeniami, ailurofobia —

występują też inne wspomina­
ne wyżej objawy. Chory bar­
dziej się poci, częściej oddaje
mocz, dokuczają mu zaparcia.
U około 30 % obniża się nastrój,
aż do depresji. Jeśli nie podej-
mie się leczenia, z latami może

dojść do unieruchomienia oso­
by dotkniętej tą chorobą. A co

prawda nie skraca ona życia,
ale odbiera sprawność i przez
to czyni go coraz trudniejszym.

Podobne objawy mogą wy­
stąpić — także z powodu niedo­
statku dopaminy — w innych

chorobach centralnego układu

nerwowego — po zatruciu tlen­
kiem węgla, manganem czy rtę­
cią, z powodu wystąpienia gu­
za, krwotoku, czy urazu mózgu.
Taki zespół chorobowy nazywa
się parkinsonizmem.

Jak pomagać chotym ?

W wielu krajach powstają
stowarzyszenia osób cierpią­
cych na chorobę Parkinsona i
ich rodzin. Istnieją one także w

Polsce — w Warszawie, Krako­
wie, tworzą się także w innych
miastach. W Krakowie w lecze­
niu choroby Parkinsona specja­
lizuje się dr med. Anna Krygow-
ska-Wajs z Kliniki Neurologii
Collegium Medicum UJ — z jej
inicjatywy powstało Krakow-

W Klinice Neurologii Col­
legium Medicum UJ od kilku

lat funkcjonuje Poradnia Le­
czenia Choroby Parkinsona.

Chorzy zgłaszają się w każ­
dy wtorek i czwartek w go­
dzinach 12 -16.

skie Stowarzyszenie Osób Do­
tkniętych Chorobą Parkinsona.

Niedawno choroba Parkinso­
na została wpisana na listę cho­
rób przewlekłych, co stwarza

możliwość refundacji leków. —

Uważam, że bardzo ważną
sprawą jest wczesne rozpozna­
nie choroby Parkinsona — mó­
wi dr med. Anna Krygowska-
Wajs — co wcale nie jest takie

proste. Pracujemy w klinice
nad usprawnieniem diagnozo­
wania tych chorych. A jak w

każdej chorobie, szybka dia­
gnoza i wczesne podjęcie wła­
ściwego leczenia pozwala poha­
mować jej degradujący wpływ
na organizm, a więc zachować

chorych w długiej sprawności”.
Krystyna ROŻNOWSKA

lęk przed kotami, akrofobia —

lęk przed wysokością, akwa-
fobia — strach przed wodą,
antropofobia — lęk przed
ludźmi, astrafobia — strach

przed błyskawicami i bronto-
fobia — lęk przed grzmotami,
dementofobia — strach przed
obłędem, klaustrofobia —

strach przed zamkniętymi po­
mieszczeniami, ksenofobia —

lęk przed obcymi, kynofobia
— strach przed psami, mykro-
fobia — lęk przed bakteriami,
chorobami i zarazkami, nyk-
tofobia — strach przed ciem­
nościami...

W czasie wyżu atmosferycz­
nego nasilają się fobie: strach

przed pająkami — arachinofo-

bia, gadami — herpetofobia,
myszami — murofobia, tłu­
mem — ochlofobia, ptakami —

ornitofobia, ogniem — pirofo-
bia, śmiercią — thanatofobia.

Grażyna NOWAK
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Witaminy są jedynie katalizatora­
mi, umożliwiającymi przyswajanie in­
nych cennych składników pożywienia.
Współczesna nauka o tym zapomina,
w systemie odżywiania stawiając wi­
taminy bezapelacyjnie na najwyższym
podium. Tymczasem podstawowymi
cegiełkami budującym nasze zdrowie,
siłę i dobre samopoczucie sq amino­
kwasy. Warto więc przeprosić się z

solidnym stekiem, bo wyjdzie nam na

zdrowie bardziej niż porcja sałatki —

twierdzi Anna Ciesielska, poznańska
naturoterapeutka, z wykształcenia
technolog żywienia, która promuje na

naszych łamach metodę żywienia, opracowaną w oparciu o tra­
dycja q wiedzę starożytnych Chińczyków i własne doświadczenia

zdobyte dzięki kontaktom z setkami ludzi, jakim poprzez zmianę
diety przywróciła zdrowie i radość życia.

— Kolejna modna, zachodnia dieta, to znów fascynacjajakąś wi­
taminą. Ostatnio we wszystkich naukowych i paranaukowych cza­
sopismach króluje wit. C, tymczasem spożywana w nadmiarze

bądź samodzielnie rujnuje wątrobę. Nie ma mniej lub bardziej
ważnych witamin. Istotnejest to, by nie zaburzać proporcji ojakie
zadbała sama natura i harmonijnych kompozycji, wjakich wystę­
pują w poszczególnych produktach. Dopiero wtedy witaminy wyj­
dą nam na zdrowie, dlatego nie polecam pigułek, będących ich

sztucznymi koncentratami — twierdzi pani Anna, radząc by prze­
prosić się ze lekceważoną fasolą, grochem, warzywami kapustny­
mi, cebulą, czosnkiem, podrobami, Chlebem i oczywiście z mię
sem, niesłusznie odsądzanymi od czci i wiary.

Aby ludzka komórka mogła się odnawiać, potrzebuje amino­
kwasów. To podstawowy budulec. Witaminy, sole mineralne, wę­
glowodany, są czynnikami ważnymi, ale na zasadziejedynie kata-

Solidny wołowy
stek wyjdzie nam Jedzmy
bardziej zdrowiej
na zdrowie

niż porcja warzywnej sałatki

Miło nam poinformować,
że pani Anna Ciesielska zo­
stała zaliczona przez mie­
sięcznik „Pani" do grona 100

najpopularniejszych kobiet w

Polsce.

Nie tylko witaminy
lizatorów biochemicznych procesów i reakcji. Komplet niezbęd­
nych aminokwasów ma wyłącznie mięso, którego pod tym wzglę­
dem nie można zastąpić żadnym innym produktem.

— Amatorom jedzenia owoców przez cały rok odpowiadam:
gdyby natura uważała, że owoce są dla nas najistotniejsze pod
względem witaminowego zaopatrzenia, to rosłyby w naszym kli­
macie przez cały rok, a nie sezonowo. Dlatego nie powinny być
podstawą menu, ale jego urozmaiceniem — podkreśla poznańska
naturoterapeutka. — W dodatku wcale nie są tak zasobne w wita­
minyjak powszechnie się uważa. Przykładowo, pod względem za­
wartości niezwykle ważnych witamin z grupy B, podstawowych
dla prawidłowego procesu przemiany materii, przegrywają z mię
sem, kaszą, kapustą czy grochem.

Anna Ciesielska zaznacza, że nasze niedobory witaminowe to

nie problem ich niedostatku w pożywieniu, ale problem zaburzo­
nej funkcji przyswajania, co zauważyli już tacy wybitni znawcy

jak prof. Gumowska czy prof. Aleksandrowicz. Niedobór witamin
nie jest więc przyczyną chorób, to raczej skutek wychłodzenia i
osłabienia przewodu pokarmowego. Ajakjuż wiemy, wszystkie
surowe owoce i warzywa mają naturę ochładzającą, dlatego pani

Anna poleca ich jedzenie tylko
w sezonie, czyli latem. W pozo­
stałych porach roku trzeba je
maksymalnie ograniczyć. Ajeże­
li już mamy nieprzepartą ocho­
tę najabłko to zjedzmyje raczej
przed niż po południu, zawsze

między posiłkami, nigdy na de­
ser. Natomiast na pewno wyjdą nam na zdrowie gotowane owoce

z dodatkiem miodu i rozgrzewających przypraw — kardamonu,
goździków, cynamonu, imbiru. Godne polecenia są też powidła,
ale tylko z dojrzałych owoców.

Zrezygnujmy z surówek na rzecz gotowanych warzyw, które

pownniśmy umiejętnie komponować z resztą posiłku. Warzyw o

zdecydowanym smaku kwaśnym, w dodatku surowych (kiszona
kapusta, ogórek) nie wolno łączyć z mięsem mającym także natu­
rę kwaśną, np. kurczak. A idealnie wręcz komponują się z wołowi­
ną, cielęciną. Kurczaka najlepiej, zgodnie zresztą z naszą kulinar­
ną tradycją, podawać z gotowaną marchewką z groszkiem.

Wbrew temu, co się sądzi, gotowanie nie niszczy bowiem wita­
min, pod warunkiem że nie odlewa się wody, wtedy np. rozpu­
szczalne w wodzie witaminy z grupy B pozostają w posiłku. Bar­
dziej nietrwałe karoteny nie utlenią się, gdy garnek nakryjemy
przykrywką. Młode ziemniaki zachowają bogactwo witaminy C,
gdy ugotujemyje na parze, albo w łupinkach.

I wreszcie kontrowersyjna sprawa wapnia, o której szerzej na-

piszemy w następnym odcinku, w którym zanalizujemy mleko i

przetwory mleczne.

Jedząc dużo nabiału wbrew pozorom wcale nie wzmacniamy
kości. Jeżeli nie zdabamy m.in. o wystarczającą ilość witaminy D3,
to wapń nie zostanie przyswojony, a nasz stan zdrowia może się
jeszcze pogorszyć. Jedzmy więc jajka, tłuste ryby, masło. Pora też

na słońce, bo to ono właśniejest bodźcem do uaktywnienia się tej
witaminy.

Katarzyna KIETA

PS. Za naszym pośrednictwem można się kontaktować z panią Anna Ciesiel­
ską. Wszystkie listy, które czytelnicy zainteresowani prezentowanym cyklem
nadeśią do redakcji, prześtemy poznańskiej naturotcrapeutcc. Swoją drogą o

kwestiach najbardziej Państwa nurtujących napiszemy na łamach, gdzie także

sukcesywnie będziemy odpowiadać na pytania.
Korespondencję z dopiskiem „Filozofia Zdrowia” na kopercie prosimy kiero­

wać na adres — „Gazeta Krakowska”, 30-900 Kraków 1, skrytka pocztowa 402.
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Szkoła

szachów „GK” 43
prowadzą: mistrz światajuniorów
Kamil Mitoń

ijego trener Włodzimierz Szyszkin

Panoramiczna
nr 15

Na końcu lat 70 odbył się cie­
kawy mecz. Program komputero­
wy autorstwa Grinblata zmierzył
się z samym Robertem Fisherem.

Ciekawostką jet fakt, iż maszyna
ta pryncypialnie nie gra z sobie

podobnymi i przystępuje do walki

tylko i wyłącznie przeciwko lu­
dziom. Natomiast mistrz świata

Robert Fisher już od 1972 roku

nie gra z „żywymi" przecinikami.

8
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Diagram 78

wa debiuty. Pamięć współcze­
snych komputerów pozwala im

zapamiętać setki tysięcy wa­
riantów, ale prędzej czy później
trzeba będzie myśleć samo­
dzielnie. Dopiero wtedy można

ocenić prawdziwą siłę progra­
mu.

Już pierwsze posunięcie ma­
szyny po wyjściu z debiutu nie

było najlepsze. 10. Gd41, ...; po­
zwalało białym zachować mini­
malną przewagę. Teraz czarne

figury szybko wkraczają do ak­
cji:

10..... Sxf6; 11. Gc4?!,...; (dru­
gie nie udane posunięcie pod
rząd);

11......d5; 12. Ge2,...; (moż­
na przypuszczać, że maszyna
w związku ze słabością piona
„e7” oceniała pozycję jako ko­
rzystną dla siebie; w innym

Mecz ten wywołał spore zain­
teresowanie. Zamiast zaplano­
wanych czterech partii, rywale
rozegrali tylko trzy, ponieważ
wynik i tak byłjuż ustalony. Fi­
sher wygrał ten pojedynek 3 —

0.
Oto jedna z partii tego me­

czu:

Program Grinblata — Robert

Fisher, USA 1978r.

Obrona Sycylijska:
1. e4, c5; 2. Sf3, g6; 3. d4,

Gg7; 4. Sc3, cd; 5. Sxd4, Sc6; 6.

Ge3, Sf6; 7. Sxc6,bc; 8. e5, Sg8;
9.f4,f6; 10. ef?!,...;

Maszyna, tak samo jak lu­
dzie, zazwyczaj szybko rozgry­

6

5

4

8

3

2

7

ABCDEFGH

Diagram 79

przypadku trzeba byłoby
uznać, że program zbyt krót­
ko liczy, a nawet nie brał pod
uwagę odpowiedzi 12. ...,

Wb8I, co jest mało prawdopo­
dobne);

12......Wb8ł, 13. b3, Sg4; 14.

Gd4, e5!; (po 14...... Se3; białe

mogły poświęcić hetmana w

sposób: 15. Gxg7!, Sxdl; 16.

Gxh8, Sxc3; 17. Gxc3,...; i uzy-
kać trudną do przełamania po­
zycję);

Posunięcie wykonane przez
Fisherajest znacznie silniejsze:

15. fe, 0-0! zatrzymując białe­
go króla w centrum 16. Gxg4,
Hh4+; 17. g3, Hxg4; 18. Hxg4,
Gxg4; 19. Wfl,...; (dłuższy opór
można było stawiać po 19. Kd2,
•••;);

Teraz białe forsownie prze­
grywają: 19. Wxfl+; 20.

Kxfl,...; (diagram 78).
20..... c5!; 21. Gf2, Gxe5; 22.

Gel, Wf8+; 23. Kg2, Wf3; 24.

h3, Wxc3; 25. Gxc3, Gxc3; 26.

Wfl, Gf5;
Maszyny mają zwyczj grać do

mata. Po kilku posunięciach Fi­
sher zamalował białgo króla.

Proponujemy do rozwiąza­
nia pozycję wziętą z praktyki XI
Mistrza Świata Roberta Fishe­
ra, pogromcy programu Grin-
bata. Maszyny mają zwyczj grać
do mata. Po kilku posunięciach
Fisher zamalował białgo króla.

Proponujemy do rozwiąza­
nia pozycję wziętą z praktyki XI
Mistrza Świata Roberta Fishe­
ra, pogromcy programu Grin-
bata. R . Fisher—B . Spasski (dia­
gram 79). Piąta partia meczu o

mistrzostwo świata 1972 r.. Po­
zycja czarnych jest wyraźnie
lepsza, ale trudno uwierzyć w

to, że partia trwałajeszcze tylko
jedno posunięcie. Czarne zaczy­
nają i wygrywają.

Włodzimierz SZYSZKIN
& Kamil MITOŃ

Litery w polach z liczbami od 1 do 51 utworzą rozwiązanie. Wystarczy podać jej treść. Wśród

Czytelników, którzy do 16 kwietnia 1999 r. pod adresem: Redakcja „Gazety Krakowskiej", skr. po­
cztowa 402, 30-960 Kraków 1 (z dopiskiem „Krzyżówka panoramiczna nr 15") nadeślą prawidło­
we odpowiedzi — zostaną rozlosowane nagrody książkowe.

Rozwiązanie krzyżówki panoramicznej nr 12

Jedno drzewo nie tworzy lasu.

Książki otrzymują: Z. Cios — Kraków, H. Ślizowska — Bochnia. Nagrody prześlemy pocztą.

Na nią nawija
się drut Znany Polak

w Chile
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Monarchia

wypadła słabiutko
Zgodnie z zapowiedzią

kontynuujemy relację z Mi­
strzostw Europy par brydżo­
wych, jakie w połowie marca

zostały rozegrane w Warsza­
wie. Oto jeden z pojedynków
„na szczycie”: na linii NS gra­
ją Włosi Bocchi i Duboin

(zdobywcy srebrnego meda­
lu), ich przeciwnikami są
Szwedzi Fredin i Lindkvist

(dziewiąte miejsce, ale wcze­
śniej wiele innych sukce­
sów).

♦D9
*W

♦ D987654

❖ D76

4 108752
* D92

♦ K102

42

Ń

W E

S

4K4
* K108763

♦-
KI0983

4 AW63
* A54

4 AW3

AW5

mie licyta­
cyjnym
Szwedów

jest
odzywką
najsilniej­
szą i ozna­
cza siłę po­
wyżej 17

punktów
(as=4
punkty).
Duboin, ze

swym
świetnym
składem

powie­
dział 1

kier, a

Lindkvist

spasował,
by zazna­
czyć sła-

40

Ręka N: piki 108752 kieiy
D92 kara KI02 trefle 42

ręka W: piki D9 kiery W ka­
ra D987654 trefle D76 '

ręka E: piki AW63 kiery
A54 kara AW3 trefle AW5

ręka S: piki K4 kiery
K1.08763 kara —trefle K10983

Licytację otwierał Bocchi

(N) i nie miał powodów do in­
nej niż pas odzywki. Fredin

powiedział 1 treli, co w syste­

bóść swej karty. Teraz Bocchi
rzeki 2 kier, Fredin skontro­
wał („chcę grać, pokaż part­
nerze kolor”), a Duboin, by
utrudnić Szwedom licytację,
skoczył w 4 kiery. Lindkvist

(W) nie miał już oporów
przed pokazaniem swych
długich kar, Fredin dołożył
szlemika, a Duboin skontro­
wał, żądając ataku innego niż

kierowy (zresztą 3 króle w je­
go ręce czyniły wpadkę praw­
dopodobną).

Niestety, Bocchi zrozumiał

intencję partnera. Niestety —

bo wymaszerował w pika. W

tym momencie wygranie szle­

mika stało się proste: pik pu­
szczony do damy (ale lewę
wziął obrońca królem), od­
wrót kierowy zabity asem, pi­
kiem do ręki i zagranie damy
karo. Bocchi dał króla, ale je­
go partner „nie dosypał”,
więc po powrocie do ręki
przebitką kierową dziesiątka
karo została bez trudu wyim-
pasowana, a następnie na asa

i waleta pik wyleciały z ręki
rozgrywającego dwa trefle. Z

trzech monarchów, jakie po­
siadał gracz S, tylko jeden
wziął lewę. I jak tu marzyć o

wskrzeszeniu monarchii?

ROBEREK

POZIOMO: 7. tytan, który
wykradł bogom ogień dla lu­
dzi, 8. ulubieniec, 9. gryzo­
nie, podobne do myszy, 11.
bardzo twardy, srebrzysty
metal, 13. mija się z prawdą,
15. to co w szyi, 17. miasto

przemysłowe niedaleko Ło­
dzi, 20. wybitny rosyjski
wiolonczelista, 22. szwedzki

jeździec z „Potopu”, 25. ele­
gancko — senior, 27. stop
otrzymany z surówki, 28.
miasteczko koło Dęblina,
29. mała porcja śledzia, 30.

dmuchawiec, 31. obrończy­
ni praw kobiet.

PIONOWO: 1. szpikowana
pieczeń wołowa, 2. jest nią
„Frania”, 3. uroczysty strój
męski, 4. zakole rzeki, 5. py­
szna ryba z górskich stru­
mieni, 6. tropikalny gad
wodny, 10. śpiewający zwia­
stun wiosny, 12. ciepły prąd
zatokowy na Atlantyku, 14.

wybitny król, Piast, 16. mi­
tyczna tkaczka, zamieniona
w pająka, 17. spiętrzona
kra, 18. wentyl, 20. zapo­
wiadają gorączkę, 21. gene­
rał, szef sztabu, zginął ra­
zem z gen. Sikorskim, 23.

gimnastyka w takt muzyki,
24. werwa, zapał, 26. dwuo­
sobowy rower, 27. mały gad
lub w przenośni złośliwa
kobieta.

*

Rozwiązania prosimy nad­
syłać w terminie do 17 kwiet­
nia (decyduje data stempla
pocztowego), z dopiskiem na

kopercie „Krzyżówka nr 15”.
Wśród Czytelników, którzy
nadeślą prawidłowe odpo­
wiedzi, redakcja rozlosuje
nagrody książkowe.

Krzyżówka
nr 15

Rozwiązanie krzyżówki nr 11

POZIOMO: 7. bimbrownia,
8. papacha, 9. Niagara, 11.

drąg, 13. zabawa, 15. desant,
17. kamera, 19. znieczulenie,
22. obława, 25. klapsa, 27.

osesek, 28. Life, 29. collage,
30. siostra, 31. monografia.

PIONOWO: 1. karambol, 2.

kiecka, 3. obsadka, 4. Zwin-

ger, 5. bilard, 6. Czerkasy, 10.

szarlotka, 12. Stępowski, 14.

werniks, 16. Eskimos, 17. kre­
do, 18. arena, 20. grafolog, 21.

dystrykt, 23. baleron, 24. wie­
szak, 26. amator, 27. Oborin.

Nagrody wylosowali

Za prawidłowe rozwiąza­
nie zadań w krzyżówce nr 11
z 13, 14-03 1999 r. książki
otrzymują: Z. Stach — Andry­
chów, Edward Marek — Ilar-
butowice.

Nagrody prześlemy pocztą.
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Sir. 18 Gazeta Krakowska
Dział Reklamy GK teł. (0-12) 430-43-30

10-11 kwietnia 1999 r.

1. PRACA i£INNE

12 POSZUKUJĘ PRACY gil ZDROWIE

H |42 SPORT

2. KOMPUTERY gU MATRYMONIALNE

_A-sprzedaż |4.4. TOWARZYSKIE

B'kuPno El X0MUNiKATYPRrWflTłiE
■ gu" ŻYCZENIA szukaj w HYDE PARK

3. FAUNA,FLORA g42 RÓŻNE

C - oddam w dobre ręce |42 HOBBY

■ Ł kybe pa8k
Uwaga: ogłoszenia bezpłatne tylko dla osób prywatnych

POSZUKUJĘ
PRACY

ABSOLWENT Katolickiej Uczelni

szuka pracy. (0-14) 24-26-10.

ABSOLWENTKA Liceum podej-

mie pracę, zaopiekuje się

dzieckiem. (0-18) 443-93 -97

ALPINISTA przemysłowy, po­
szukuje pracy na wysoko­
ściach (malowanie i konser­

wacja dachów budynków
oraz wycinanie drzew), O 602

438 574, Kojszówka 131

INŻYNIER mechanik, komputer,

praktyka w RFN, maszyny

CNC, niemiecki szuka pracy

Kraków - Tarnów. (0-14) 26-

27-05.______________________

KIEROWCA samochodów do­

stawczych kat. B - poszuku-

je pracy. (0-12) 412-77-90

KIEROWCA wszystkie kategorie

prawa jazdy, rencista. (0-18)

443-25-22__________________

KIEROWCA mechanik kat.BCE

praktyka - podejmie pracę.

(0-18) 443-06-85

LUTUJĘ i naprawiam garnki,

prostuję gwoździe, znoszę

węgiel, rąbię drwa i inne czyn­
ności. SOLIDNIE! Myślenice

tel. 272-21-08 (wieczorem)

MAŁŻEŃSTWO młode, bezdziet­

ne podejmie każdą pracę. (O-

14) 68-42-542 niedziela

przez cały dzień.____________

MŁODA, uczciwa z ukończo­

nym studium administracyj­
no-biurowym, prawo jazdy-po-

dejmę pracę nie tylko biuro-

wą, (0-18) 443-60-98
_____

PANI z grupą inwalidzką podej­
mie pracę. Telefony grzeczno­
ściowe (0-18) 445-71 -72,

445-71-65.

PLASTYK wysztalcenie wyższe

podejmie pracę, (0-32) 623-

56-09_______________________

PODEJMĘ opiekę nad starszą

osobą lub prowadzenie domu.

(0-14) 27-38-79.____________

PODEJMĘ jakąkolwiek pracę

stałą fizyczną. Tel. gerzecz-

nowciowy. (0-12) 388-29-36

od 15.00___________________

PODEJMĘ każdą pracę z dosta­

wą do domu i odbiorem bez­

pośrednio od producenta. (O-

18) 443-81-75______________

POSZUKUJĘ chałupnictwa. (O-

12) 276-30-49______________

PRZEDSTAWICIELSTWO przyjmę,

branża budowlana, chemicz­

na - AGD, woj. małopolskie.

(0-14) 26-38-26.

PRZEDSTAWICIELSTWO handlowe

przyjmę najchętniej branża bu-

dowlana. (0-14) 26-38-26.

PRZYJMĘ chałupnictwo, inne

propozycje. (0-14) 79-22-67.

PRZYJMĘ chałupnictwo z gwa-

rancją zbytu, O 601 226 891

PRZYJMĘ zlecenia na telefon,

(0-18) 443-60-98___________

STOLARZ - szklarz poszukuje

pracy. (0-12) 643-23-90

El?

KOMPUTERY

SPRZEDAŻ
COMOOORE C 64 z magnetofo­
nem (14 kaset) 200 zl. (0-18)

333-31-18_________________

KOMPUTER Pentium 133 -

sprzedam. (0-14) 27-57-67.

PENTIUM 166 lex mark 1000,

monitor 15“ cali kolor głośniki,

gwarancja (0-18) 207-31-77

KOMPUTER 486-66 650 zł. (O-

12)411-72-79

KUPNO
CD-ROM 8x-kupię. (0603)

759-502, (0-14) 26-69 -36.

ZDROWIE
WÓZEK inwalidzki, fabrycznie

nowy - sprzedam. (0-14)

790-933 .

i"’. ' ’

,

SPORT
KAJAK SKŁADANY, .Koliber",

(0-12) 6321-975____________

KOMBINEZON narciarski nowy

komplet kurtka, spodnie mę­
skie. Sprzedam. (0-18) 337-

81-11 w, 352_______________

MOTORÓWKA „Cameo" z silni­

kiem 30 km, wózkiem .Nie­

wiadów", cena 4.800 zł. (O-

14) 24-20-20 Tarnów.

PILNIE sprzedam rower górski

Marki ,MariaN“, cena do

uzgodnienia. (0604) 561-

603.________________________

ROWER górski Giant rozmiar

x24(sredni), cena 400 zł. (0-

14) 27-57-67._______________

ROWER górski Giant „TERRA-

GO", rama fuli CRO-MO 4130,

osprzęt SHIMANO STX - RC,

LX, pedała zatrzaskowe SPD,

stan bdb, cena ok. 1350 zł.

(0-14) 23-21-35.____________

ROWER górski .Giant" młodzie­

żowy - super stan - sprze­
dam. (0-14) 27-57-67.

SUPER rower górski Giant.

Rozmiar młodzieżowy (x24),

cena 400 zł. (0-14) 27-57-

67.

MATRYMONIALNE
>/> sńW

PIĘĆDZIESIĘCIOLETNIA wdowa,

średnie wykształcenie, po­
zna przystojnego samotnego

wdowca, (0-12) 633-01-57

45-letnia panna, wysoka, wyż­
sze wykszt. pozna odpowied-

niego pana. (0-12) 63301 -57

AO-letnia wysoka, średnie wy­
kształcenie - pozna kawale­

ra lub wdowca. (01-2) 633-

01-57_______________

KAWALER 48-letni, średnie wy­
kszt. pozna pannę z okolic

Krakowa (0-12) 633-01-57

KAWALER 68/185, bez nało­

gów, mieszkanie, pozna Pan­

nę 50/170, kulturalna, bez

nałogów, cel matrymonialny,

wiad.: C.P. Dietla 7/2 Kraków

NIETUZINKOWY, niebrzydki, 45

I, pozna Panią. Marian

Kleszcz, ul. Chemiczna 1,33-

101 Tarnów.________________

SAMOTNA 39/172 zadbana,

studia, pozna krakowianina

z wyższym wykształć, star­

szego, niepalącego. 0604

336-373____________________

SYMPATYCZNY kawaler 34/

170 pozna miłą Panią. To­

masz W. P.O. BOX 43 31-816

Kraków 39

WOLNA 62 letnia, pogodna,

kulturalna, bez nałogów, po­
zna Pana od 68-75 lat subtel­

nego, bez nałogów, z miesz­

kaniem. Cel matrymonialny,

(0-48) 366-52-34

KOMUNIKATY
ODKUPIĘ zagubiony dyplom

U.J. od znalazcy, (0-12) 637-

96-91____________

PROSZĘ o zwrot zdjęć o tema­

tyce myśliwskiej. NAGRODA!

(0-18) 446-82-26

RÓŻNE
AKORDEON WELTMAISTER

CANTUS IV fabrycznie nowy,

saksofon tenor niemiecki -

sprzedam. (0-32) 623-38-88

DO sprzedania sukienka ko­

munijna z dodatkami. (0-14)

26-09-46.

FORTEPIAN PETROF krótki, me­

chanika półangielska, 4.000

zł. sprzedam (0-12) 411-72-79

GROBOWIEC na cmentarzu

w Grębałowie - 4-5 miejsc,

przykryty płyta granitową. (O-

12) 415-00-20______________

IKONA - piękny prezent. Ta­

nio. Myślenice 274-19-72

KARTONY po papierosach, stan

b.db - 1.000 lub więcej.

Sprzedam (0-12) 645-79-11

18.00-20.00________________

KOŻUCH damski długi b. ładny,

brązowy, nowy, rozm. średni.

(0-12) 648-21-88___________

KSIĄŻKI przygodowe dla mło­

dzieży, stan b.db. - sprze­
dam. (012) 266-89-01____

MARYNARKA skórzana nowa

młodzieżowa. (0-12) 648-21-

88_____________________ L

PERKUSJĘ Amati - sprzedam

(czerwona). (0-14) 27-57-67.

PIANINO w b.db stanie, tanio

sprzedam. (0-18) 442-75-14

PŁASZCZ damski, skóra, nowy

rozmiar 40. Tarnów. (0-14)

21-77-25._________________

PODRĘCZNIKI przygotowujące

do egzaminu na medycynę -

testy - tanio sprzedam. (O-

14) 24-17-81.

PŁASZCZ skórzany damski,

brązowy, nowy, tanio sprze­
dam . (0-12) 262-23-12

PŁASZCZ skórzany czarny no­

wy, b. ładny, rozm. średni

okazja. (0-12) 648-21 -88

PUZON .KING" USA+statyw

2.000 zł, mikrofony „Smure"

SM 58 2 szt.-250 zł, Krzeso-

wice 282-20-06

SAKSOFON tenor BS, 1.250 zl,

sprzedam, (0-14) 45-6340

SIANO, słomę prasowana,

przystępna cena sprzedam.

(014) 685-94-20.___________

SŁOMĘ prasowaną - sprze-

dam. (0-14) 45-17-09 .____

SPÓDNICA i spodnie czarne,

nowe, skórzane. (0-12) 262-

23-12 .

SPRZEDAM tanio nowy kożuch

damski z kapturem (długi),

brązowy. (0-14) 791-394.

SPRZEDAM maszynę do szycia

„Singer". (0-14) 222-100.___

SPRZEDAM reduktor do gazu

ziemnego, produkcji firmy

Cieszyn, bardzo tanio. (0-14)

27-21-73.

SUKNIA ślubna, rozmiar 38

z szantungu. Tarnów. (0-14)

22-2448, wieczorem._______

SUKNIA ślubna długa rozm.

36-38, góra gipiura, dól - ta­

fta, 300 zl. Sprzedam. (0-18)

443-64-00

SUKNIA ślubna niemiecka oka­

zja za 100 zl. Myślenice 274-

19-72
___ __________

SUKNIĘ ślubną białą, typu „Jó­
zefiaka", wiosenno-letnią,

rozm. M, czyszczoną, sprze­
dam cena: 400 zł (0-18) 337-

'23-52 wieczorem.

SYNTEZATOR Casio - sprze-

dam. (0-14) 21-12-55.

TARNÓW rapitografy kreślar­

skie austriackie nowe. 4 kom­

plety, od 0,35 - 1 mm, tanio

sprzedamjO-14) 26-70-58.

TELEFON GSM, mało używany

do około 350 zł - kupię.

(0604) 577-640.___________

WAGĘ uchylna, 100 stempli

budowalnych dl 2,6 m. (0-14)

33-19-53.___________________

WÓZEK dziecęcy w dardzo do­

brym stanie - sprzedam. (O-

14) 26-1603.______________

WÓZEK dziecięcy, głęboki, spa­

cerowy, mało używany, b.ta-

nio, (0-14) 68-46412
______

WÓZEK spacerowo głęboki,

z ochronką przeciwdeszczo­
wą, śpiwór, (0-18) 20-62021

HOBBY
KARTY telefoniczne krajowe
i zagraniczne WYMIENIĘ 1:1

(0-18) 441-8840

KLUB Sympatyków Totalizato­

ra zaprasza do wspólnej gry.

(0-32) 211-08-59___________

KOLEKCJA starych instrumen­

tów muzycznych - sprze­
dam. (012) 422-07-11

SPRZEDAM kolekcję monet za­

granicznych, Czeslaw.Szew-

czyk 34-654 Mącina 270

ZA 25 zużytych kart telefo­

nicznych nowa 25 impulsów

(0-14) 611-0506 po godz. 16.

Al. Gdyby tak można było

pociąć niebo na drobne ka­

wałki, chociażby ostrzem bły­
skawicy... przez moment to­

nęlibyśmy w strumieniach

czerwonych łez, może jakiś
odłamek niebieskiej otchłani

lekko zaklułby nas w oku? Po

chwili, mocno zacisnęliby-

śmy ręce._______

A2. Na swojej części, bojąc

się że ktoś nam ja wydrze.

Uparcie szukalibyśmy minio­

nych snów. Tylko jak potem

spojrzelibyśmy w smutne i sa­

motne oczy aniołów? ULTIMA

THULE.

AKA, Kosa, Mansonka, Nekro-

skop i inne ludziska z okolic

Tarnowa 17.04 godz. 16.00

koło ARTCAFE. Tradycyjnie

gratka w Łapce. Młot.

ANIOŁEK: jak kto woli - wy­
chowywałam się wśród le­

gend o duchach itp. (niedale-

go zamek) i szczerze Ci po­
wiem, że gdybym musiała

przejść o północy przez

cmentarz albo koło zamku,

to najpierw narobiłabym

w pory, a potem umarłabym

ze strachu. Naprawdę. ZŁA-

MANIEC. Nie bądź taki smut­

ny. Wcale nie widać po To­

bie, żebyś udawał jakiegoś

wesołego chłoptasia -

a przecież tak piszesz!

Uśmiechnij się - wyjdzie Ci

to na na lepiej, niż gdy bę­
dziesz taki przygaszony... Po-

zdrawiam KOSA____________

BENY szczerze mówiąc to tak

lubię obcować z ludźmi,

a gdybyś był jakimś karalu­

chem, to nawet nie mieliby­
śmy o czym rozmawiać. Nie

przepadam za robalami i in­

nymi stworami. Może z wy­
jątkiem żółtego, który rze-

czywiściejest b. pożytecz­
nym zwierzątkiem. (Twoje

nogi chyba coś o tym wie-

dzą) RAKIETA______________

BENY THX za pozdrowionka,
co tam u Ciebie słychać?

NEW GAHAHN - duży bu­
ziak! Jak widzisz zostałam.

ALFI i PAPCIO - witam -

HOGATKA się strasznie za

Wami stęskniła. Czemu Was

tak długo nie było? NELL

BESTIA & Spider. Wierzę, że BIAŁA! Ostatnio, niestety, nie

robiąc komuś zdjęcie, zabiera jeżdżę konno tak często jak

się mu kawałek duszy. Nie bym chciała. Mam nadzieję,

chcę wam oddawać mojej du- że wkrótce to się zmieni. Po-

szy, proszę więc o zwrot kii- zdrowienia dla wszystkich ko­

szy i odbitek. Nie lubię, kiedy chających konie! Iskierka.

ktoś zabiera kawałeczek BIBZA. Dawno nie „gratkowały-

mnie wbrew mej woli. Z po- śmy" sobie. Napisz co u Cie-

ważaniem. Gruby Czarny Kot, bje słychać. Może w końcu

BETT1NA i Vanessa! Ja także je- spotkamy się. Czekam na od-

stem tu nowy i o 3 lata starszy powiedź. Buźka. Pestka. ///.r

od was. Bardzo chętnie was BIBZAI Jeśli chcesz mnie bliżej

poznam. Pozdrawiam. Revolt. poznać, nie ma sprawy, wy-

BIAŁA. Dzięki za kupon. Jeśli starczy chcieć (tylko jak bli-

chodzi o mnie to kocham sko???). Still.

sport (piłka nożna, tenis), do- BIBZA! Niestety, nie będę mógł

bra muzyka, ciekawy film, je- spotkać się z Tobą 27. ponie-

stem miłośnikiem „Z archi- waż wyjeżdżam na tydzień,
wum X", oraz wszystkiego co Wracam 2.05 . Jeśli masz

tajemnicze. Pozdrawiam Cie- wolny czas w maju - napisz.

bie i redakcję. D. Duchowy. Armar.

BIBZO. Odezwę się jeszcze. BŁAZEN! Facet ale mnie wku-

Chwilowy brak czasu. A mo- rzyłeś! Aż meble pazurkami

że czymś Cię zaskoczę? Po- podrapałam. Wcale nie marnu-

zdrawiam. Mr Twister. Po- ję kuponów, bo mam ich dużo.

zdrawiam redakcję ___ Proszę, nie odchodź, tak się

BIELINKU Kapustniku. Gdzie Ty 1 Job? ,ainie 9ra,kuie„2 P°-

się podziewasz? Brakuje mi zdrowieniami za trzy... Puma

Twoich wywodów historycz- CICHA Wielbicielko. A czym to

no-polityczno-publicystycz- sobie zasłużyłem na takie

nych. Pozdrawiam Cię ser- uczucie z Twojej strony Po-

decznie. Stęskniona Impresja. zdrawiam bardzo serdecznie.

PS. Pozdrów oczywiście Ikę! Strzelec. PS. Skrobnij coś

BIELINKU Kapustniku. Zga- osob>_____________________

dzam się z Tobą. Najważniej- CICHY Wielbicielu! Niezły

sze to być sobą. Chodziło mi tekst, ale bajer. Miło by było

jednak o to, żeby czasem sta ; z Twojej strony, gdybyś się

rać się inaczej patrzeć na da- ujawnił, albo napisał o sobie

ny stan rzeczy, znajdować no- coś więcej. Jak na próbę pa

we perspektywy. To było chy- znania nowej osoby, to jesteś

bione porównanie. Pozdra- bardzo pomysłowy. Pozdra-

wiam. Remedios. włam. Japonka.

APOKALIPSA czyli zmieniłeś

pseudo, niech będzie i Nos-

feratu. Struś Pędziwiatr

i Królik Bugs to też Ty, nie?

Też jestem daleka od naiw­

nej wiary w dobroć i szla­

chetność wszystkich ludzi

ale wyjątki się zdarzają np:

ja (że będę taka skromna)

Dla swojej garstki prawdzi­
wych przyjaciół zdolna je­
stem zrobić wszystko (no,

bez przesady, ale dużo) Cho­

ciaż tak do końca to ufam

tylko sobie, prawdę mówiąc.

MONICHA.________________

BENYI Facet o gołębim sercu

to rzadkość w dzisiejszych

czasach, więc przyznam Ci

trochę racji. Chciałabym kie­

dyś posiąść umiejętności le-

witacyjne. Ale póki co, to wy­
starczają mi namiastki. Np

wyimaginowane przez Ciebie

podróże w kosmos. Pozdrów-

ka Simone_____________

BENY-CZY to prawda, że miesz­

kasz blisko Gorlic (Inka mi

mówiła), bo ja tak. Jeśli ży-

jesz w Wysowej to strasznie

się cieszę. To piękne miejsce.

DUSIA.____ __ _______

BENY cieszę się, że jednak nie

nienawidzisz nas tak bardzo.

Nie wszystkie kobiety są ta­

kie wredne jak ta co Cię zra­

niła, zapomnij o niej wresz-

cie. Dobra? MONICHA.

BBACIE Gahaniell! Nie wyzywaj­
my nikogo (ani siebie) na la

mach HP od palantów itp.

(nikt nie jest tego wart) Nie

twórzmy tu podziałów i gra­
nic. Nie bądźmy dziećmi. Opa­
nujmy się, bo pozostanie nam

tylko schylić głowę nad gro-

bemH.P. QUIDAM.PS: bez PS.

CHCIAŁABYM uzmysłowić żeń­

skiej części „Gratki", co traci

nie znając tak świetnego fa­

ceta, jak Ravenous. Napraw­
dę żałujcie! RS. Ale nie do te­

go stopnia, żeby te stratę

nadrobić, bo istnieje możli­

wość, że rozbudzą się w Nim

głęboko skrywane skłonna

ści bigamistyczne... P.S.2 .

Ravenous: Wiesz, jak okrut­

na kara Cię wtedy czeka...

TISS._______________________

OLA bardzo sympatycznej

ósmej D: Dwie żarówki o ma

cy 75W każda, świeciły się

przez 6h 20min. Oblicz należ­

ności dla elektrowni, przy

obecnej cenie IkWh. Leszek

DLA niezwykle sympatycznej

ósemj C: (Cześć Kinga!). Ob­

licz czas .przelotu” sygnału

świetlnego ze Słońca na Zia

mię, jeżeli: a) Ziemia znajda

je się w peryhelium, b) Zie­

mia znajduje się w aphelium.

Leszek._______________ __

DLA sympatycznej ósmej A:

Snów is changing into water

„month of flowers" coming,

be successful with your „ja

ker" - jestem zawsze z Wa­

mi! Leszek. (Przy okazji: Ba

ny, Ouidam, Merkit - dzięki!

„Opowieści" piszę nadal. La

szek)_______________________

00 REDAKCJI: 6.03.99 r. był

sobie taki motywćOdpowie-

dzi dotyczące HP będą

w przyszłą sobotę tj.

13.03.(. ..)
“

(pozdrowienia dla

Wpisywaczki). 13.03. dawno

minął, a odpowiedzi nie ma...

Wcale się tak strasznie nie

domagam (I), ani nie bulwer­

suję, ale taką deklaracje pa

sowałoby spełnić... Ślę ukła

ny itd. KOSA.
____ __

ELSIE. Ja sobie wyobrażam -

wszędzie jeste czerwono,

gorąco, no i oczywiście

ogień też jest wszędzie... i te

stworzenia z rogami i ogona­
mi - nie wiem czemu wy­
obrażałam ich sobie jako

niezgrabnie umięśnionych

gości, trochę tępych, z kry­
minogennymi i głupawymi

(na przemian) wyrazami

twrzy. Ogólnie klimat jest ta­

ki sobie. Rozpusta, grzech,

pijaństwo - czyli nie jest tak

< źle, jakby się mogło wyda­
wać... PS; Powodzenia na

matematyce. KOSA_____

ESCADA. 1. „Chcesz ujrzeć Je­

go twarz - idź w góry" To już

wiesz kogo ja spotkam. Spo­
tykam, poznaję, przeżywam...

i wracam za każdym razem,

z odrobiną nowej mądrości

i siły. Bojaźń odczuwam lecz

nie jest ona strachem a wy­
zwaniem. GÓMA,__ ______

ESCADA 2. Niewyraźne twarze

w autobusie, rozkrzyczana uli­

ca, chłód betonowych do-

mów....Tego się nie boisz? Ja

tak, dlatego uciekam, ucie­

kam by powiedzieć „znowu

jestem" ruszaj. Pomyśl sobie, i

że jesteś gościem pod tym

niebem, tak jest łatwiej. Po-

dziękowidła za kupony i „pe-

esik" GÓMA.

FALKON. Pisałem już, ale żółty

nie śpi. Chodzi Ci o „Potę­
gę..." J.Murphy’ego czy M.

Szulc? Czytałem tę pierwszą,

drugą tylko przejrzałem. Czy­
tałaś może „Sztukę motywa­
cji", „Sztukę słuchania" i in.

A.L Ginnis" a?(polecam) OU­

IDAM PS: Szkoda, że nie by­
łaś na zlocie w K. może innym

razem. Pozdrawiam!___

GAHAN dzięki za odzew. MAN­

SONKA pewna jesteś tej ma­

gii??? Pozdrowienia z innego

wymaru dla NEW GAHAN,

ANIOŁEK, CHŁOPCZYCA, KO­

SA, ESCADA, MANSONKA.

FALKON, SUSIE, SIMONE,

HARRY, RAKIETA i Redakcja

HP. GNĘBICIELKA jesteś nie-

zla. PREDATOR.

GÓMAI Nie wiem o co chodzi?

Masz niesamowite plany zwią

zane z górami. 0 poezji zwłasz­

cza wiecznej pisał mickiewicz.

Poezja jest sercem poety,

a stojąca woda jest poezją któ-

ra trwa wiecznie. ANIOŁEK,

GÓMA Czemu chcesz tak się

ograniczać, może Kosmos też

jest piękny (a na pewno jest),

nie mówiąc o Kosmitkach.

OUIDAM a nuż spotkasz su­

per napalone (na Ciebie) Ko-

smitki.? Nie zniechęcaj się

więc składem załogi. Wszyt­
ko zresztą jest jeszcze do

ustalenia. A‘propos tego

przydługiego listu - facet

gdzie Ty widzisz w ,G“ jakąś

nienawiść. Nie musimy sobie

ciągle słodzić nawzajem,

szczera wymiana zdań jest

ciekawsza i wartościowsza

MONICHA.
___________

GYPSY-POZDRAWIAM, zdzwoni-

my się. DENIMS. PS. Musimy

jeszcze kiedyś powspominać

(albo powtórzyć) -na moście

i pod, facet z tubą w płasz­
czu, ktoś pod stołem i w drze-

wie itd._____________

HARRY ona tylko tak straszy.

Jak by mówiła prawdę to bym

chodził posiniaczony, połama­
ny i bez bardzo ważnej rzeczy

dla każdego mężczyzny.

W pociągu tylko walczyliśmy

o mój notes. Oczywiście wy­
grałem, lecz w ferworze walki

straciłem bardzo ważną stro-

nę. MŁOT.
____________

HARRY, NEKROSKOP, APOKA­

LIPSA, OKO ZŁA pozdrawiam
i przesyłam pozytywne myśli.

ULTIMA THULE

E

Tresc (Do 10, słów)

Oświadczam, ze mniejsze
h: ogłoszenie nie dotyczy

działalności gospodarczej

bezpłatny kupon
uprawniający do jednego ogłoszenia drobnego
w sobotnim dodatku ogłoszeniowym

_________________________ GAZETY__________________________
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HARRY tak to było do Ciebie.

Dlaczego głupie? NEKRO­
SKOP - na D. Nie widziałam

Twoich włosów, czy aż tak

z nimi źle? FRYTKA - dzięki
za kupon. Pozdrowienia dla

wszystkich. Pozdrowienia

dlawszystkich STAIN.
_____

HARRY przemierzając koryta­
rze własnej duszy, docieram

do zakamarków, które skry­
te w ciemności nie dawały
mi szansy na odkrycie. Te­
raz wiem, że sama musia-

lam je odkryć. To nie zależy
od światła. Buszuję. DE -

NIMS___________________

HARRY. Jak nas poznałeś
w swoim śnie, .trzymałyśmy

Cię“.(?) Nasza rola, czy wiesz

dlaczego. Kupon z 13-14 lute­

go. Wiesz, dlaczego mnie py­
tasz o:“Ona już chodzi z Pa­
nem Bogiem za rękę". Ludzie

tak szybko zapominają. DE -

NIMS.

HARRY. Zapalniczkę odda Ci

Gahan (dzięki Gahan) sorry

za resztę. Nie chcę się tłuma­

czyć - w ogóle wszystko

jest do d....ł Nie spodziewa­
łamsiętego-alenieotomi
chodzi. W sumie nie wiem.

Wszystko się kiedyś kończy
i mnie się właśnie skończyło,
nie znoszę tego. Potrzebowa­
łam sobie pociągnąć i... aku­
rat Ty powinienieś wiedzieć

jak to jest! Ale... nieważne...

AION______________

HARRY: Kiedyś pisałąm Ci

o tym, że ktoś mi bliski pzer-

wal swoją nić życia... pamię­
tasz? Pisałam Ci, że go cza­
sem widuję, są chwile kiedy

się nie boję - wtedy go szu­
kam... To jest chore wiem ale

nie zawsze jestem na zie-

mL.PREDATOR fajnie, że zno­
wu się pojawiłeś! Nie sądzisz,
że pistolet to zbyt brutalna

rzecz? NEKROSKOP: to dla­

czego dopiero teraz (czyt. nie­

dawno) przemianowałeś się
na NEKROSKOPA? BENY: na

co mam umierać? Pozdreow-

nia! KOSA___________

KOSA, SIMON, KOCHA(NEK)
HARRY, NEW GAHAN, MER-

KIT, MŁOT, FRYTKA dzięki za

zlot, cieszę się, że wreszcie

Was poznałam. GAHAN bar­
dzo proszę o odbitki, spóźni­
łam się na autbus pojecha-
łam dopiero po 17. ANIOŁEK

KOSA-BĘDĘ Cię szukać na sie­
ci! Pozdrowienia! Również dla

Ogrodnika! Co u Ciebie „Bliź­
niaku"? Specjalne pozdrowie­
nia dla Tarela i Taal’a. Także

dla Redakcji i wszystkich,

którzy mnie jeszcze pamięta-

ją. NELL.
_________________

KOSA. Też się cieszę. U mnie

nic ciekawego, na którymś
zlocie może będę (na 20 mar­

ca na pewno nie wyrobię),
CHAKA stwierdziłam, że le­

piej do mnie pasuje STAIN.

STAIN,___________________

KIO napisał „Predator dzięki
za wspomnienie mej osoby"?
Proszę o kontakt w H.P. RA­
KIETA - to nie filmy to rze­

czywistość! Mam tysiące

przykładów z życia codzien­

nego ale HP jest za mały, że­

by to wypisać...BENY masz

rację, nie pisz do mnie, bo że­

by wysyłać kupony do HP...

trzeba umieć pisać. Pozdra­
wiam wszystkich oraz Redak-

cję! PREDATOR____________

LUOIZE! Jeśli chcecie gdziekol
wiek lecieć moim UFO, musi-

cie zrobić zrzutę na paliwo.
BENY nie mam beczki (jesz­
cze) MONICHA ktoś Ty?
AQllA*witam, my się nie zna­

my. AVE: REDakćja, KOSA,
FALKON, RAKIETA, GNĘBI-
CIELKA, FRYTKA, ESCADA,

ANIOŁEK, TIS, MERKIT,

MŁOT, GÓMA, OGRODNIK,

HARRY, GAHAN, ZŁAMA-

NIĘC4łAVENija-QUIDAM

LlfflZIEI Stagnaja w tym HP.

Szaro tu i monotonnie. Na­

wet Apokalipsa się poddał -

zaczyna pozdrawiać. To na-

pewno Ty!?!? Może by tak

jakiś pikantny temat (np.kto

jest za bombardowaniem

Serbii?) PS: Szukam waria­

ta, który napisał do mnie

list! BENY czy masz coś

j^Pólnęfl° Z Wysową'

YINNLANDCZYK. Jak tam mi­

strzyni od świata mroku? Po­

myślnych łowów! Kain.

LUDZISKA sorry, że nie byłem
27.03 na plantach lecz brak

kasy zwyciężył. Potwornie ża­

łuję, lecz byłem w Tarnowie

i poznałem nowych ludzi i mój
żal został zneutralizowany.
Jeszcze raz przepraszam.

Miot._____________________

MANSONKO! Nie! Alejeżdże tą

trasą (pociąg). M.Mansom -

słyszałem, że dają czadu!!

Kosa - ostatnio coraz słabiej
i rzadziej (nie wiem czemu?).
Mansonka - jeszcze nie

wiem czy pojadę - jeśli nie

to przepraszam - Nekro-

skop,_____________________

MAGDA. Ku przspieszeniu -

kurde no! Nie wiem jak Cię
w końcu przekonać - fajnie
jest i w ogóle. No i kocham

Cię niemiłosiernie, więc mu­
sisz. MŁOT: powiedz jej żeby

zaczęła już pisać! Ciebie po­
słucha... Aha! Asia B. 3e -

domyślam sie, że czytasz,

wuięc pozdrawiam Cię cie-

eplutko, ściskam, ściskam

i całuję za kupony z góry

dziękuję, Jezu, co za rym!
sorki. KOSA_______________

MAN50NKA. Nigdy nie miałam

kolczyka. Strzelaj dalej. Na

strychu podpisałam się 2 ra­

zy: niebieskim długopisem
i czarnym pisakiem z anar-

chifką. Ja jak dotąd Ciebie

nie kojarzę. STAIN_________

MANSONKA, zareagowałem!!!
Uruchomiłem swoją próżnię
i nie mogłem sie domyślić.
Mój szok po przeczytaniu tej
wiadomości minął dopiero
na spotkaniu, nie testuj
w ten sposób mojej próżni,
tak intensywnego myślenia
nie wytrzyma drugi raz.

Młot._____________________

MANSONKA. Zdaje mi się, że

masz uraz do gór albo nie do­

strzegasz piękna (za to prze­
praszam) nie wiem dlaczego
tak kocham góry? Nigdy nie

byłam nad polskim morzem

ale zdaje mi się, że tam na­

prawdę jest tak pięknie jak
mówisz. Dlaczego śmierć.

ANIOŁEK._________________

MANSONKO. Trafne spostrze­
żenia „Strzelcem". Myślę,
masz rację. Przykładem mo­
że być taki Werter czy inny
Romeo (on jednak wołał coś

ostrzejszego - sztylet) My­
ślę, że przez to faceci chcą
sie wyróżnić i uczynić swą

śmierć bardziej dramatycz­
ną i symboliczną. Uważam,

to za bezsens. W ogóle sa­

mobójstwo jest dla mnie

idiotyzmem. Kobiety górą!!!
RAKIETA_________________

MERKIT coś trujesz! Nie dzwo­
niłeś, więc rozumiem, że ku­

pony nieaktualne! Czemu bo­
isz się używać mocnych
stów: zamiast „fajną" - „ka­
pitalną", zamiast „odrobina

radości" - .morze(ocean) ra­
dości" a jak chcesz, żeby
H.P. nie upadl to trochę się

wczuj i z życiem! Ile Ty masz

lat? FALKON PS: Serdeczne

dzięki dla Redakcji za szyb­
kie wydrukowanie moich ku­

ponów. ________ _________

MIROSŁAW Pajac z Oświęcimia:

Ty to naprawdę jesteś Pajac.
Kto Ci wymyślił takie nazwi­
sko!? Czubek to jesteś Ty,
Biuro Ogłoszeń! Co z klasyfi­
kowaniem ogłoszeń? Takie

kulawe traszki wyrzucajcie
do kosza._______________

MŁOT! Całe szczęście dla

Was (podziękujcie komu

trzeba) bo nieciekawie wy­
glądałaby Wasza egzysten­
cja bez kobiet. Nie oszukuj­
my się! Wyszlibyście na tym
marnie i cienko przy tym

piszcząc. Upalne pozdro-
wionka. Simone___________

MŁOT: Ty (nie powiem jaka)
wszo nieudomowiona! Ty sta­

ry, zagrzybiały pierniku! Ale

dobra-dam Ci szansę i spró­
buję Cię zrozumieć... Tylko

wytłumacz mi jak to jest ze

zwierzątkami? No i z jakimi to

robisz? Jak? Wiesz, w to, że

jesteś inny...w końcu w Brze­
sku pląta się cała masa bez­

domnych zwierzaku. Ale

z psami? Z kotami? Fuj!!! I na

dodatek wypowiadasz się
w imieniu wszystkich (cdn)

KOSA.
____________________

MŁOTECZKU! Sam nie masz po­
jęcia jak się narażasz takimi

wypowiedziami! Jej! Jednak

ten kuponik sprzed miesiąca

łagodzi nieco moją złość! Jak

widzisz jestem, nie wiem jak

długo... A, tak w ogóle to by­
wasz w sieci? Pozdrówka

i uściski. NELL

NEW Gahan! Fajnie, że zosta-

jesz, ja dopiero przychodzę,
Jeżeli poświęcisz dla mnie kil­

ka kuponów to napewno nie

zabraknie Ciebie w Gratce.

Pozdrawiam PIERDOŁA. PS:

Wracaj do zdrowia
__

MŁOT: c.d . facetów... (!!!!) więc

wy mężczyźni (?!?) wszysczy

tacy jesteście? Ble.. BENY:

nie musicie nas nih=gdzioe

wysyłąć - same damy sobie

spokój - nawet coś dostanie­
cie: śliczne zwierzątka płci

żeńskiej (MŁOT Ci wytłuma­
czy jak jak sobie z nimi radzić

- Ha! Ha! Ha! Ha! MERKIT

Twoje kupony spadły mi jak
znieba! Będę Was teraz miała

na czym bluzgać. Pozdra­
wiam gorąco i ściskam moo-

no KOSA.

MOJE Złotko! Teraz jesteś dla

mnie najważniejszą osobą
i musisz wiedzieć, że nie po­
dzielę się z nikim Tobą. Chcę

abyś tylko dla mnie był. Abyś
wierzył, Ze Cię kocham, abyś

tylko o mnie śnił. Dzięki To­
bie Kochany, znalazłam to

czego mi brakowało.Coś co

szczęście mi dało. Podarowa­
łam Ci moje serce i moje za­
ufanie. Doceń to i pielęgnuj
starannie. Tylko i wyłącznie

Twoja E.
__________________

MONICHA. Ja nigdzie nie jadę
z tymi rasistami! Ale z Tobą
chętnie. MERKIT jaką znów

zoologię? Damy Ci ją - po­
czekaj tylko trochę! O po­
przedniej ksywie już Ci mówi­
łam - a co? Masz coś wspól­
nego z poznańskim AIONEM?

SIMONE - powiedz cos SEN­
NEMU!! (Za tą blondynkę to

dopiero dostaniesz!!!) Pozdro­
wienia dla: CHAKI i w ogóle

wszystkich, którzy byli na zlo­
cie i dla APOKALIPSY (!!!

eh)... KOSA_______________

NEW GAHAN. Ja wierzę, po­
ważnie to przeżyłeś? Zmieni­
ło po tym coś w Twoim ży­
ciu? PS: Ja też mam wielką
ochotę! Co to znaczy: że raz

jest ze mną OK a innym..."

Dlaczego? Wiesz ja wierzę,
że dla człowieka nie ma rze­

czy niemożliwych, jeśli tylko

uwierzy, żę da radę, że potra-
fi. Co o tym myślisz? FALKON

NEW GAHAN wiesz co, chyba
sama BENY. się juz w tym za­

plątałam. Chodziło mi o to

czy zmiana ksywki oznacza

totalne odmienionego Gaha-

na? Jeśli tak to skrobnij coś

więcej na ten temat. Ciągle
niezmieniona RAKIETA. Dro­

ga Redakcjo skąd tyle ograni-
częń. Nie pozostawiliście na

nas suchej nitki! Wiecej opty-
mizmu na przyszłość.

NIKT już nie potrafi kochać.

Wszyscy są fałszywi i obłud­
ni. To smutne, gdy słyszę, że

miłością można manipulować
ludzi. Jestem marionetką,

bezpłciową, ukierunkowaną

psychicznie przez moich ani­
matorów. przez Was, przez

Ciebie. RAVENOUS.
______

OKO ZŁA. Moim zegarem jest
noc zawieszona lekko między

jedną a drugą przestrzenią -

niebytem, godziny płyną wol­
no w strachu i milczeniu.

Wieczność jest złem - mó-

:: wią. Pzestawiam ukradkiem

wskazówki zegara, milknie"

Tej legendzie każdy jest wier-

ny. ULTIMA THULE.

OGRODNIKI. Jak ktoś umie ma­

tematykę tak jak ja, to raczej
żadne przekazy telepatyczne
mu nie pomogą. Karteczka

z moja zdawką zginęła. Wi­

dać, że dobre anioły czuwają

nademną - dzięki im za to,

Tobie za próby telepatycznej

pomocy, ELSIE.

OGRODNIKU śniłeś mi się. By­
łeś moim nauczycielem od

geografii. Pozdrawiam. DE -

NIMS.________________ __

OPOWIEŚCI pilota ÓAPersa.

Opowieść dwudziesta pierw­
sza: Kiedy przelatywałem
nad dwudziestym pierwszym

południkiem zauważyłem, że

prezydent Zjednoczonych
Krajów Świata rzeczywiście

istnieje (bo się ogłosił), prze­
bywa właśnie w bibliotece

i nadal ma na imię Leszek.

Zauważyłem również bardzo

sympatyczne Uczennice,

które tłumnie odwiedzają bi­

bliotekę, umilają mu czas

prezydentowania. Takiemu

to dobrze! - zakończył z nut­

ką zazdrości w głosie pilot
OAPers. No cóż... - mruknął

komputer pokładowy (i zrobi­
ło się dumnie, cicho i przy-

. jemnie).__________________

OŚWIĘCIM moim miastem, Unia

mym życiem. PODHALE na

stosie spalę. ZAGŁĘBIE do­
stanie po gębie. STOCZNIO­
WIEC niech szykuje sobie

grobowiec, a SANOK mi wisi,
bo sam się skisł. Świrosław

Pajac, Oświęcim.

POZDRAWIAM wszystkich Grat-

kowiczów, tych, którzy mnie

pozdrawiali, jak i również po­
zostałych, za dużo by wymie­
niać, więc nie wymieniam,
a tak przynajmniej nikogo nie

pominę. DENIMS._________

POZDRAWIAM wszystkich
GRATKOWICZÓW, tych, któ­

rzy mnie pozdrawiali jak i po­
zostałych - za dużo by wy­
mieniać, więc nie wymieniam,
a przynajmniej nikogo nie po-

minę DENIMS_____________

POZDROWIENIA dla: Simone Su­
sie. Będę pisał. Chłopczycy,
Frytki, New Gahana, Harrego,

Vedetty, Monichy, Gypsy, Ko­
sy, Ross, Aniołka, Apokalipsy,
Falkon, Młota, Koksa, Merki-

ta, Rakieta. Wszystko jest ok.

Pisz dalej. Dla redakcyjnej

Ekipki. Kocha(nek)___

POZDROWIENIA: RAKIETA (czym
sobie zasłużyłam?) HARRY,

NEKROSKOP, CHAKA, AKA,

GYPSY, DENIMS, FRYTKA,

MANSONKA, NEW GAHAN,

KOSA, APOKALIPSA (żeby Ci

było przyjemniej - antypozdro-
wienia) Świrosław Pajac, Ra-

ven-TissJłedakcja odSTAIN.

OUIDAM-A gdyby tak wysłać

kobiety do „czarnej dziury"?,
w inny wymiar. Pozdrawiam:

Kosę, Młota, Falkona, Nekro-

skopa, Harry’ego, Chakę, DJ

Gahana, Merkita i innych tak

smutnych, jak ja. RAYENOUS.

OUIDAM: Gdyby faceci nie byli

tępi, nie pisałabym tego. Cho­
dzi mi o ogół, bo przecież

zdarzają się też inteligentne
wyjątki... Poza tym., ładnie im

dogadałeś.. Pewnie teraz oni

coś napiszą o Tobie, potem

Ty im i tak w kółko.... My­
ślisz, że się opłaca? RAKIE­
TA: tylko nie ściskaj mnie za

mocno, bo jestem strasznie

obolała! Odwzajemniam uści­
ski i pozdrawiam serdecznie!

FRYTKA gorące pozdrowie-
nia! KOSA.________________

RAKIETA! Jeśli chodzi o Ko­
chanka to jedno jest pewne,

jest On rewelacyjnym przyja­
cielem i kumplem. No i nie

można Go nie lubić! Cieplutkie

pozdrowionka. Simone. P.S.

A tak na marginesie, to mam

więcej niż tarta!

RAYEN-TISS. Pasuje wam

15.V na wizytę w Brzesku. Je­
śli tak to dajcie znać czym

przyjedziecie to podam miej­
sce spotkania. A może wcze­

śniejcoś w Krakowie? Miot.

ROSSTE-MAM Cię w nosie. BE -

NY-czytając Twe teksty dosta-

ję migreny. FALKON-wyrzucę
Cię przez balkon. HARRY-do

końca życia będziesz mył ga­
ry. MONICHA-to, co piszesz to

wielka kicha. Świrosław Pa­

jac, Oświęcim.

ROSS-A ja wolę RMF FM i nie

wiem jak się inaczej zwiesz

(ale nie powiem) Skrobnę coś

poza „G“-już niedługo-obiecu-

ję. MONIKA.
________

SPEEO to b.dobrze, że jesteś
szalona, tak trzymaj! Pesy­
mizm? Wynika z mojego leni­

stwa, nie chce mi się nawet

rano wstawać, jak sobie po­
myślę o maturze. A uczę się
za mało! Muszę się za siebie

wziąść. Faceci? To też ludzie

(zwierzaki). Oni żyją sobie,

a ja sobie. Ale. ale skąd Ty

czerpiesz energię! Zaczynam
Cię lubić! FALKON.

______

SIMONEI Kuponik do Ciebie

został wysłany, ale nie wy­
drukowany. Wielkie dzięki za

wszystko pozdrawiam PIER­
DOŁA

_____

SPEEO to bardzo dobrze, że je­
steś szalona - tak trzymaj!
PESYMIZM? Wynika z moje­
go lenistwa, nie chce mi się
nawet rano wstawać, jak so­
bie pomyślę o maturze,

a uczę się za mało! Muszę

się za siebie wziąć. Faceci?

To też ludzie (zwierzaki) Oni

żyją sobie, a ja sobie! Ale,

ale, skąd Ty czerpiesz ener­

gię. Zaczynam Cię lubić.

FALKON__________________

SUSIE każdy człowiek ma ja­
kieś słabostki. Mężczyźni ma­

ją słabość do kobiet (zwier­
zaczków), więc cieszcie się,
że to was wybrał. Nie bądźcie
tak brutalne i nie wykorzystuj­
cie tego. Młot.

SUSIE. Nie chciałam szerzyć

propagandy antymatematycz-

nej. Głupio mi się przyznać
ale jestem na kierunku mate­

matycznym. Co prawda nie

sądzę aby to było najodpo­
wiedniejsze miejsce dla mnie,

aleJakjakoś wyszło. ELSIE

PYSCEKI Dzięki za to, że dajesz
mi siłę do życia. Dopiero teraz

wiem, że warto żyć, dla Cie­
bie. Czy będzie nam dane kie­

dyś być stale razem? Myślę,
że tak. Pamiętaj, że zawsze

Cię kocham, w tym szarym

dniu też. Twój Aniołek.

ULTIMA THULE, OKO ZŁA: ja
też nas zauważyłąm, tylko do­
skwiera mi brak kuponów...
Pozdrawiam bardzo gorąco

i życzę szybkiego wkręcenia

się w ten „tłum" - ULTIMA:

w sumie to do tłumu gratce
daleko... OKO ZŁA; jeśli jesteś

ziemią to ja po Tobie depczę
- to straszne! Pozdrawiam

również władcę dusz (to tak

na wszelki ypadek, gdyby

moja duszyczka dostała się
w Twoje ręce... i DARKULĘ

(ból czasem może być roz­

koszny...) KOSA______

WIERA czuj się jak u siebie. Po­
móż nam ratować H.P. wyko­
rzystujesz swą potęgę pod­
świadomości w życiu co­

dziennym? Tak jak jest to opi­
sane w książce? Skąd to

pseudo? RAKIETA ksywa? Bo

ładnie brzmi (w/g mnie)
kwiatki lubię - tulipany i inne.

A w „G" jestem od pażdziernT
ka. FALKON (nie FLAKON) _

WITAJ HARRY pamiętam Cię
z gratkowania sprzed roku od

tamtego czasu wiele osób

odeszło z H.P. Pozdrawiam

ich wszystkich w szczególno­
ści CHAKĘ (dzięki za pamięć
dla starych przyjaciół, skrob­

nij coś., kiedyś...) DUMB'a,

KOKS'a. ELSIE

WŁAŚNIE się tego obawiałam...

Skrobnę parę słów, ktoś od­

powie i tak się wciągnę
w gratkowanie. APOKALIPSA

widzę, że Ciebie też wciagło...
te ostatnie pozdrowienia...
Właściwie to szkoda, ale wie­

działam, że tak będzie. ELSIE

WSZYSCYII! zostawiający kupo­
ny w NS. Kochani prośba!!! Za­
miast kombinować jak zmie­
ścić tekst na kuponie, napisz
cie go na kartce i podepnijcie

pod kupon. Unikniemy wtedy

przekłamań w HP, a Wam bę­
dzie wygodniej. Redakcja_

ZBIOROWO: Świrosław Pajac!

Pisząc o normalnych lu­
dziach, chyba nie masz na

myśli siebie, bo wnioskuję, że

do nich nie należysz! Ko-

cha(nek)! Taka pewność przy­
chodzi tylkio raz w życiu. Te­
raz już wiem czego chcę. Ven-

detta
________

W ostatnim śnie byłam lalką
obudziłam się za wcześnie -

serce zostało z plastiku
i wszystko eh.... Znów ktoś

odszedł, nigdy już nie wróci.

STAIN____________________

Z PAMIĘTNIKA gwiezdnego prze­
mytnika dzień 12 - opuszczo­
na baza obcych. Z karabinem

wycelowanym przed siebie,

szedłęm ciemnym korytarzem
do centrum dowodzenia.

W pewnej chwili dotarł do

mnie odgłos płaczu. Szybkim
krokiem dotarłem do centrum

i zoaczyiem siedzącego w ką­
cie obcego. To była ona. Na

plecach w miejscu gdzie zwy­
kle obcy mają skrzydła była

poszarpana rana, z której de­
kla niebieska krew Osiadłem

obok i zapytałem czy jej po­
móc. Odpowiedziała, że nikt jej
nie pomoże, bo nie ma skrzy­
deł a bardzo chce latać.

Uśmiechnąłem się i sięgnąłem
do lewej kieszeni kurtki. Wyją­
łem szaro-niebieską puszkę.
Podałem jej i rzekłem „Nie

płacz, będziesz latać - Redbull

doda ci skrzydeł!" W tym mo­
mencie jej oczy zabłysły żół­

tym światłem i zapytał - Skąd
to masz? - Z zaginionego stat­
ku gwiezdnego Aurora - od­

powiedziałem a następnie
wstałemi odeszłem nic więcej
nie móiąc c.d .n. TROGAN.

ZBIOROWO.! .: Świrosław Pajac

to dobrze, że tu trafiłeś! Te je­
steś czubek ale nie martw się,
wielu już się tu wyleczyło!!!
AKA zaczynamy się uczyć

przed matura czy już się nie

opłaca? MANSONKO niepo­
trzebnie komplikujesz sobie

życie, ja nie chciałabym Cię

poznać! BENY wiele sobie za­
dawałeś trudu i po co? FAL­

KON(nie FLAKON!)

ZBIDR0W0.2. 11 czerwca. Cie­
kawa jestem w czym jeszcze

mamy takie samo zdanie?!?

ROSS pod jakim drugim pseu­
do piszesz? KOCHA(NEK) no

problem! HARRY sorry za ten

telefon, nie byłam miła, gdy­
byś jeszcze zadzwonił - to Ci

to wyjaśnię!!! ZŁAMANIEC -

ale Ty się chłopie trzymaj

(np.życia) FALKON_________

ZŁAMAŃCU-NIE łam się, bo nie

warto-życie jest takie piękne.
DUSIA.

_

ZBIOROWO: GÓMA (warto i za­

praszam do wędrówki!)
ESCADA (to co się śni nie wy­
chodzi na świat dzienny)
HARRY (pragnienie jest poło­
wą życia, obojętność jest po­
łową śmierci) ELSIE życzę po­
wodzenia, czy na poważnie
mówiłaś o piekle) ZŁAMA­
NIEC (wychodzi na to, że się

wstydzicie) ANIOŁEK_____

ZBIORÓWKA.I. Jakoś żyję.

A Wy? „SĘKIU" dla wszyst­
kich pozdrawiających moją

osobę na lamach. Odwzajem­
niam się tym samym. ANIO­
ŁEK (wędrujesz?) ESCADA,

FRYTKA, MONICHA (wielowy­
miarowość rzeczywistości)
PRINCESSA, RAKIETA (uro­
dzinowe 12 groszy i sprawne-

go silnika) c.d.n . GÓMA

ZBI0RÓWKA2, SIMONE, SPEED,

SUSIE, OUIDAM (się nie zna­
my) KRANIEC ŚWIATA i Ci

wszyscy, którzy naciągją ple­
cak na grzbiecicho i łapią
wiatr w kieszenie. Bądźcie do­

brzy, bądźcie wielcy, bądźcie
pozdrowieni. GÓMA PS: KING

SIZE dla każdego!__________

PANIE C! Jak Pan widzi - je­
stem! Trzymam kciuki za po­
wodzenie kwestii formalnych

związanych wiesz z czym. In­

tuicja podpowiada mi, że się
uda. Tak więc postaraj się!
A wspólnie z Zenusiem jesz­
cze oblejemy moje urodzinki.

Kto wie - może na koncercie.

Pozdrowionka! Spice Alex.

RADOSZ. Miłego gratkowania

życzy Ci - Carla.___

RAMONA. Moje wakacje ra­

czej będą udane. W sierpniu

wybieram się na Mazury
a potem może pojadę w gó­
ry. Szkoda, że Ty nie masz

fajnych wakacji. Może jesz­
cze coś Ci się trafi. Ramona

- kończą mi się kuponiki,
nie wiem co robić. Czy mo­
żesz mi pomóc? Pozdra­
wiam. Prima.

SAMOTNA! Dzięki za podtrzy­
mywanie na duchu. Jesteś

naprawdę miłą dziewczyną.
Mam nadzieję, że kłopoty się

rozwiążą. Pozdrawiam. Por-

tos._______________________

SCANDYI Przepraszam, że nie

zadzwoniłam. Teraz jestem
nieobecna. Jak wrócę przy­
wiozę Ci obiecaną książkę.
Nie gniewaj się na mnie. Po-

zdrów pieska. Pa! Olga. ___

SCRAFY. Nie wiem jeszcze co

to jest szczęście, ale wiem już

dlaczego morze jest słone.

Znam odpowiedź. Morze jest
słone, bo zapomniano je po­
słodzić! Czy te plusy aby nie

są zleżate???? Dog.

ULTRAI Zakochać się w Tobie

to za mało, Twoje serce coś

mi w życiu już dało. Wiem, że

nic Cię to nie obchodzi ale

Twoja obojętność na serce mi

szkodzi. Flash. PS. Możemy

zobaczyć się po wakacjach
lub nie. To tylko od Ciebie za-

ieży. _ _________

KERTIGO. Fajnie, że odpisałeś!
Jeśli chodzi o mnie to miesz­
kam i uczę się w D.G. Intere­

suję się informatyką, mimo to

jestem także romantyczką.
Kocham dobrą muzykę, filmy

i parapsychologię! Psyche.

IłllLEMO 1! Nie martw się -

mój charakter nie jest taki jak

moja ksywa. Chyba nie od­
strasza na kilometr? Skąd
u Ciebie ta .1"? Yredny. _

WŁADCO Dusz. Jeżeli byś do­
brze czytał „G“ to byś wie­

dział, że jestem z nią już od

roku i to chyba ja mam prawo

tak się tytuować. Więc lepiej

Ty się nie odzywaj, bo Cię

zniszczę. Dracula.

WŁADCO Dusz. Wolę napisać

spokojnie, bo......Ja jestem
z „G“ od roku, więc kto kogo

dubluje???? Władca Nocy
i bólu - Dracula._____

WPADŁAM do „Gratki" z nadzie­

ją, że spotkam tu wielu odlo­

towych ludzi. Napiszcie coś

do mnie. Pozdrawiam Ma­

jonego i Redakcję. Mortycja.

• PRZETARGI • PRZETARGI •

LIKWIDATOR

ODZIEŻOWEJ SPÓŁDZIELNI PRACY

w Nowym Targu
— w likwidacji —

ogłasza
PRZETARG NIEOGRANICZONY OFERTOWY II

NA SPRZEDAŻ NIERUCHOMOŚCI

położonej
w Jabłonce przy ul. Sobieskiego 78

W skład nieruchomości wchodzą:
A. Nieruchomości gruntowe:

Działka Nr 6469 paw. 6700 m2 KW nr 39011

B. Nieruchomości budowlane:

Poz. 1 Budynek produkcyjny
Poz. 2 Komin z czopuchem
Poz. 3 Zasieki na opał
Poz. 4 Wiata na rowery
Poz. 5 Drogi i place
Poz. 6 Oczyszczalnia ścieków

Poz. 7 Zbiornik ppoż.
Poz. 8 Kanalizacja
Poz. 9 Ogrodzenie
Poz. 10 Studnia

C. Składniki rolne:

Drzewa i krzewy różne

Cena wywoławcza wynosi 295.383,75 zł. Wadium 5%.

Warunki uczestnictwa w przetargu:

1. Złożenie pisemnej oferty zawierającej:
— proponowaną cenę kupna,
— dowód wpłaty wadium w wysokości 5% ceny wywoławczej,
-zobowiązanie uczestnika do pokrycia opłat związanych

z przeniesieniem własności,
— oświadczenie, że uczestnik przetargu zapoznał się ze stanem

faktycznym nieruchomości

2. Wpłata wadium 5% ceny wywoławczej, tj. 14.769,20 na konto:

Związek Lustracyjny Spółdzielni Pracy, Delegatura Regionalna
w Krakowie, Rynek Główny 30, BDK II O/Kraków 10701193-

12003-2221-0100.

Wadium przepada na rzecz sprzedawcy, jeżeli oferent, którego
oferta zostanie przyjęta, uchyli się od zawarcia umowy notarialnej
kupna nieruchomości lub nie uiści ceny nabycia w ciągu 5 dni od

daty powiadomienia.

Oferty z dopiskiem „Przetarg" należy składać w biurze Likwidatora

w Nowym Targu przy ul. Zacisze 17 w terminie 7 dni od daty ogło­
szenia.

O przyjęciu lub odrzuceniu oferty uczestnicy przetargu zostaną po­
wiadomieni na piśmie.

Sprzedawca zastrzega sobie prawo swobodnego wyboru oferty
oraz prawo unieważnienia przetargu bez podania przyczyny.

Obiekty można oglądać od poniedziałku do piątku w godz. 8.00 do

14.00 po uprzednim uzgodnieniu z Likwidatorem, tel. 266-32-26

Nowy Targ.

Otwarcie ofert nastąpi w 14 dniu po ukazaniu się ogłoszenia w Ga­
zecie Krakowskiej.

NT/

NOWAOFERTA „GAZETYKRAKOWSKIEJ”
Nasze reklamy

w Białymstoku, Katowicach, Kielcach, Poznaniu, Szczecinie, Wrocławiu

Treść reklam z ostatniego tygodnia z gazet:
* „Dziennik Zachodni" ■ Katowice * „Głos Wielkopolski" - Poznań * „Głos Szczeciński” - Szczecin

’

.Gazeta Współczesna" - Białystok
‘

„Słowo Ludu” - Kielce' „Słowo Polskie” - Wrocław

Poznasz dzwoniąc:

94-77
TELEFONICZNA AGENCJA

INFORMACYJNA

http://www.tai.com.pl

___________________ GAZETA___________________

KRAKOWSKA
KRAKÓW

al. Pokoju 3

tel. 430-43-30

ul. Starowiślna 10

tel./fax 422-06-03

BIURA

OGŁOSZEŃ

NOWY SĄCZ
ul. Narutowicza 6

tel. 443-53-34, 443-53-54

TARNÓW

ul. Krakowska 12

tel. 2644-97



Str. 20 Gazeta Krakowska Dział Reklamy GK teł. (0-12) 430-43-30
10-11 kwietnia 1999 r.

„KRAKOWSKI Rynek Pracy"- ogłoszenia, in­

formacje, pytaj w kioskach.

DAM PRACĘ

5 osób na stałe w Nowym Sączu. Zgło­
szenia telefoniczne (0-18) 444-27-18.

Proponowane wynagrodzenie 958,00 m-

ce netto.

AKTUALNA praca domowa, składanie kol­

czyków, sztucznej biżuterii. Do 2000 zł.

Firma Marketingowa „Praca", skrytka
27, 33-300 Nowy Sącz (koperta zwrot-

na).

ANKIETERZY Winterthur Ofe, Królewska 1.

(012) 632-11 -01, 635-93 -69

CHAŁUPNICTWO - składanie. 0604 529

568

CHAŁUPNICTWO - zbyt i zarobki gwaranto­
wane umową. Informacje bezpłatne, wy­
łącznie pisemne. „EDMEX“ 31-816 Kra­
ków 39, skr. pocz. 49

CHAŁUPNICTWO - 4000 zł, zaopatrzenie,

zbyt, umowa, materiał próbny. Informa­

cje bezpłatne, wyłącznie pisemne. PUH

„PERFEKT" Pan Mariusz Obidowicz, Kor-

natka 108, 32-410 Dobczyce.

CHAŁUPNICTWO. Informacje bezpłatne -

wypożyczamy urządzenia. K . Tracz 30-

960 Kraków 1, skr. 79

CHCESZ dorobić 350 zł. tygodniowo, nie

akwizyycja. (012) 274-19-05

CIEKAWA praca, wysokie zarobki. (012)
649-53-08

CIEKAWA, duże zarobki, Tarnów, okolice.

0604 621 466.

DOBRA praca szybki sukces finansowy,
wykształcenie średnie. (0-14) 41-33-31,

po 18.

DOCHODOWĄ produkcję zniczy sprzedam
z zaopatrzeniem i z przyuczeniem. TeL

(0-14) 797-085, po 17.

ELEKTRYKA - mechanika samochodo­

wego, rencistę zatrudnię. Łęg Tar­
nowski. Tel. (014)45-11 -81.

FIRMA zatrudni sekretarki, księgową, pra­
cowników produkcji. Tel. 0601-707-699

FIRMA zatrudni kierowników budów, mi­
strzów budownictwa drogowego
z uprawnieniami, mechaników samocho­

dowych i maszyn budowlanych, operato­
rów spycharek DT, koparek oraz kierow­
ców. Tel. (012) 423-54-30 od 7:00 -

15:00_______________________________

FIRMA zagraniczna oferuje atrakcyjną

pracę dla operatywnych z własnym sa­
mochodem. Wysokie zarobki. Nowy
Sącz, 444-26-91 od 9.00 do 16.00.

FIRMA zatrudni osoby z samochodem. (0-

14) 26-17-08 .

FIRMA finansowo-ubezpieczeniowa za­
trudni współpracowników, wykształcę- -

nie średnie. Tel. (014) 42-14-10.

L.O.K. organizuje kurs agenta ochro­

ny - konwojenta (raty, praca, sys­
tem zaoczny). N .Sącz, ul.Tarnowska

32, tel.(018) 441-25-04. Rozpoczę­
cie 05.05 .99 .

MGR. farmacji do apteki przyjmę. (012)
422-55-14; 0601-94-12-55

MURARZY - cieśli (zatrudnię-zlecę).
012/613-11 -17

_______________________

ODPOWIEDZIALNYM pracę domową. 060

447-78-94___________________________

PILNIE potrzebna opiekunka do starszej,
niepełnosprawnej osoby. (014) 67-68-

605 po 18.

POSZUKUJEMY do współpracy operatyw­
nych i ambitnych. (032) 223-12-64 po

19:00

POSZUKUJĘ brygady do budowy do­
mu na Podhalu. Tel. 0603 -411 -886

PRACA, zdrowie, sylwetka z ziołowymi,
naturalnymi produktami. Tel. (012) 411-

37-68_______________________________

PRACĘ w domu zleci zdyscyplinowanym
wydawnictwo. 850 zł. Brutto. 090 282

682

Zakłady Mięsne Nisko SA

zatrudnią

PRZEDSTAWICIELA
HANDLOWEGO

na terenie Krakowa i województwa
Wymagania: znajomość branży,

dyspozycyjność, własny samochód.

Zgłoszenia:
tel. (0-15) 841-21-75 w. 313

MW/ fax (0-15) 842-56-45

PRZEDSTAWICIELI handlowych zatrudnię.
Tel. (012) 636-29-07

PRZYJMĘ rencistę mechanika lub elektro­
mechanika od zaraz (0-18) 443-00-40,
443-10-45.

PRZYJMĘ do pracy 3 osoby z Gorlic lub

okolic, 954,00 netto. Kontakt telefonicz-

ny (0-18) 352-83-14,

RENCISTKĘ lub studentkę do sprzedaży lo-

dów gałkowych. (012) 632-28-31

ROZNOSZENIE lub rozsyłanie materiałów

reklamowych. Płacimy do 5.000 mie­
sięcznie. Informacje bezpłatne, koperta
zwrotna. Przedsiębiorstwo Promocyjne -

Wdrożeniowe „TELE - TOP" 99-300 Kut­
no box 85.

SZUKASZ pracy, zadzwoń. (012) 282-18-

60; dzwonić do 22:00_______________

TOKARZA lub ślusarza z grupą inwalidzką.

(0-18 ) 443-82-13, 443-74-19 (7-15).

TOWARZYSTWO Ubezpieczeniowe za­
trudni agentów ubezpieczeniowych.
Zapewniamy profesjonalne szkole­
nia, stałe wynagrodzenie w okresie

próbnym 1.200 zł. Rozmowy kwalifi­

kacyjne w dniach: 14, 15, 16 kwie­
cień w godz. 17 .00 - 19.00 Tarnów,

pi. Więźniów Oświęcimskich 1 (sta­
ra Łaźnia).

UBEZPIECZENIA, fundusze emerytalne.
(012) 270-41-89, 657-51-79

UCZNIÓW do nauki zawodu stolarz meblo­

wy zatrudnię. Tarnów, ul. Legionów 61,

(0-14) 21-43-60.
_____________________

ZATRUDNIĘ atrakcyjne Panie. (032) 24-34-

650

ZATRUDNIĘ elektromechanika. Tel. (012)
285-05-25

PLATFORMY wiertnicze - Morze Północne.

Tel. (0-59) 146-244 (9-17)

RENCISTKĘ lub studentkę do sprzedaży lo-

dów gałkowych. (0-12) 632-28-31

GOSPODARZA Klubu Sportowego - małżeń­
stwo zatrudnimy. Mieszkanie zapewnia-
my. (0-12) 656-57-98 wew. 15

ZAKŁAD Elektroinstalacyjny wykona robo­

ty elektroinstalacyjne, odgromowe, po-

miatry. (0-12) 653-13-03

POSZUKUJĘ PRACY
KIEROWCA Poloneza Trucka przedłużane­
go podejmie pracę. (012) 274-65-58 od

16:30

KIEROWCA kat. B,C,D poszukuje pracy.

Tel. (0-14) 21-58-18, po 12.
___________

MALUJĘ portrety, obrazy. (014) 68-51-

734

PANI, wykształcenie średnie, obsługa
komputera - rencistka szuka pracy,

teLgrzeczn. (0-18) 445-76-31 godz.
18.00-20.00

PRACA kierowca - zawodowy podejmie
pracę, kat. A,B,T,C+E (0-18) 440-64-05.

„ADR" Przewóz ładunków niebezpiecz­
nych (UPRAWNIENIA). ZDZ Kraków, Die-

tla 38. (012) 422-31-02

ADRES ZDZ, Kraków, DIETLA 38, (012)
422-31-02. ROZPOCZYNAMY KURSY!

Sekretarka (asystentka). Maszynopisa­
nie. Bukieciarstwo. Manicure, Pedicure.

Barman. Kelner, bufetowa. Pedagogiczny
(uprawnienia). Uprawnienia budowlane,

przygotowawczy do egzaminu. Upraw­
nienia energetyczne, przygotowawczy
do egzaminu. BHP.

ADRES zapamiętaj! ZDZ, Kraków, DIE­
TLA 38, (012) 422-31-02. ROZPOCZY­
NAMY KURSY! Spawacz: elektryczny,

gazowy. Instruktor nauki jazdy. Kierow­
ca wózków: akumulatorowych, spalino­
wych. Palacz kotłów: CO, wysokoprę-
żych. Przygotowawcze do egzaminu:
czeladniczego, mistrzowskiego (różne
zawody)

BHP, Ppoż. Szkolenia, doradztwo, usługi,
instrukcje (dojazd). (014) 42-26-37,

(0603) 939-315.

CHEMIA - korepetycje, zakres szkoły
średniej, przygotowanie do egzaminów
(0-18) 442-73-99_____________________

KURS instruktorów rekreacji (weekendy).
Najnowsze programy fitness, miodowa

21 (012) 421-95-34

KURS masażu klasycznego, akupresury,
zakończony egzaminem (weekendy) -

Miodowa 21 (012) 421-95-34

KURS stylizacji, wizażu, dwustopniowy,
zakończony egzaminem (weekendy).
Miodowa 21 (012) 421-95-34

LICEUM Ogólnokształcące Zaoczne Mgra
Stefana Kwietniowskiego, Kraków, Krze­
szowice,. Proszowice, Wieliczka. (012)
276-50-91; 0604-26-61-51

KURSY prawa jazdy. Promocja - 450

zł cena kursu. Testy gratis. Wypoży­
czalnia podręczników nauki jazdy.
OSK Auto-Kurs Tarnów, ul. Koperni­
ka 7/17. Tel. (0-14) 22-42 -43,

www.auto-kurs.w.pl.

MATEMATYKA. Tel. (012) 636-29-07,
637-10-03 (wieczorem)

POLICEALNE Studium Zawodowe Zaoczne

Mgra Stefana Kwietniowskiego, admini­

stracyjne, ekonomiczne, informatyczne,
turystyczne, Kraków, Krzeszowice, Pro­
szowice, Wieliczka. (012) 276-50-91;
0604-26-61-51

POLICEALNE Studium Biznesu i Admini­
stracji, N.Sącz, Rynek 14 ogłasza nabór

słuchaczy na I semestr: technik admini­
stracji (zaoczne, czesne 95/mc).
0602/702-431

SZKOŁA modelek - weekendy, oferty pra­
cy, pokazy, promocje. Miodowa 21 (012)
421-95-34

SZKOŁY POMATURALNE: Szkoła Aktorska

i Telewizyjna „SPOT", Szkoła Artystycz­
nego Projektowania Ubioru (dzienna,
wieczorowa i zaoczna) ul. Bałuckiego 9,

Kraków; (012) 266-21 -11

TANIEC - lekcje indywidualne. Tarnów,
tel. (0-14) 215-468, (0603) 111-849.

CENTRUM Kształcenia WUR Kraków, Nowy
Sącz, Olkusz, Tarnów, tel. (0-12) 422-98-

81, (0-18) 443-45-47, (0-32) 643-22-71

organizuje kursy: kosztorysowania
komputerowego, uprawnienia budowlane,

ogólnobudowlane, mistrza - czeladnika,

BHP, SEP

CENTRUM Kształcenia WUR Kraków, No­
wy Sącz, Olkusz, Tarnów, tel. (0-32)
643-22-71 organizuje kursy: księgowo­
ści komputerowej, obsługi komputera
pracownika administracyjno-biurowego
instruktora gimnastyki korekcyjnej, wy-

chowaców kolonijnych, kosmetyczki dy­
plomowanej, manicure pedicure, bukie­
ciarstwo

CENTRUM Kształcenia WUR Kraków,

Nowy Sącz, Olkusz, Tarnów, tel. (0-32)
643-22-71, (0-12) 422-98-81 ogłasza
nabór na semestr wiosenny 1999 r.

w systemie eksternistycznym. Liceum

Ogólnokształcące 1,5 roku matura,

Liceum Ekonomiczne 2 lata (tytuł
technika + matura)

SAM. OSOBOWE

■ ' SPRZEDAŻ
126 Bis, stan bardzo dobry, 1987-tanio

sprzedam. (0603) 373-034.

126 EL, X.95,32.000km, bezwypadkowy,
garażowany, 7.600zł. (0-18) 443-41 -88 .

126P EL, 1996, garażowany, stan

idealny, I właściciel - sprzedam. (0-
14) 68-44-405.

AUDI 100 2.3 benzyna, 1989, autorflat,
dużo dodatków, 130tys.km (0-18) 441-

75-08.

BMW 3161, 1990, garażowany sprzedam
zamienię na Volkswagena, Forda. (0-14)
340-597.

CINIJUECENTO 700,1994,1 właściciel, me­
talik, garażowany, cena do uzgodnienia.
(0-18) 441-34-48 po 16.

CINIJUECENTO 704, 1994, 53 tys., szyber-
dach, alarm, cena 13.000. Tel. (0-14) 45-

75-35.

CINIJUECENTO, 1995, 102.000 km, biały,
12.500,-zł. (014) 66-307-25, 0601-527-

889

CITROEN Xantia 1,8 i 16V, 111/1997. Tel.

(014) 670-30 -50
____________________

DAICHATSU Charade, 1985. (018) 440-

26-81._______________________________

FIAT 126p 1989, przebieg: 67.000km, la­
kier oryginalny, bezwypadkowy, auto-

alarm, garażowany, stan techniczny bar­
dzo dobry, cena do uzgodnienia (0-18)
441-44-02

FIAT 126p rocznik 1990, stan bdb, (0-18)
446-24-87 po 18.

FIAT 126p rocznik 1990, stan bdb, (0-18)
446-24-87 po 18._____________________

FIAT 126p 650cm niebieski, 1986r,

86tys. (0-18) 443-02-05 .

FIAT 126p, 1995, 48 tys. zielony, bezwy-
padkowy 6.900 zł. (0-14) 68-32-945.

FIAT 126 EL, 1996r - sprzedam. Tel.

(014) 67-24-124 .

FIAT CC 903 1992, biały, bezwypadkowy,
przebieg 70tys.km, cena do uzgodnienia
(0-18) 443-95-73

FIAT Punto, diesel, 1996,3-drzwiowy, czr-

ny, 21.000 zł. (0604) 209-720.

FIAT Croma 2,5 TD, 1994, 19.000 km,

czarny metalik. (014) 66-307-25, 0601-

527-889

FIAT Ritmo 1100, 1985. (0-18) 445-71-

34.

FORD Fiesta 1.1 kat., 1990. (0-18) 440-

26-81.

JEEP Cherokee 4,0 93/94 kupiony u de­
alera, bezwypadkowy, klima, alufelgi,
komplet opon, wersja wzbogacona, pil­
nie sprzedam. (0602) 753-824.

ŁADA 2107,1989, kolor morski, oryginal­
ny lakier, 51.000km, stan bdb. (0-18)
441-03-10.

ŁADA 2107, 1988, 5300 zł, stan bardzo

dobry. (0-14) 67-47-086.

ŁADA Samara 1300, 1991, pięciobiego-
wa, 5-drzwiowa, ll-wlaściciel, garażowa­
na. (014) 6815-091.

MAZDA 323 1.61 16V 1990r, biały,
160.000km, 14.000zł (0-18) 443-69-55

lub 441-39-75.

MAZDA 626 2,0 D rok. prod. 1990/91 -

stan idealny. Tel. 0601-454-891.

MERCEDES 190D 2500, biały, sprowadzo­
ny w całości, centralny zamek. (012)
425-22-11

MERCEDES (beczka) i VW Polo na białych
numerach - sprzedam. Tel. (041) 352-

47-10, prosić 123, po 20.

OPEL ascona, 1983, złoty metalik, stan

dobry - sprzedam. (014) 68-62-549

OPEL astra 1,7D, 1993, 80.000 km, nie­
bieski metalik, 19.800,-zł. 0601-527-

889

OPEL Corsa 1.41, 1994, 47.000km, czer­
wona, stan bdb, 5-drzwiowy, bogate wy­
posażenie. (0-18) 441-26-05 .

OPEL Omega combi 94/95 - sprzedam.
(012) 415-45-13, 0604-858-331

______

OPEL Vectra 93/X 72tys., bogate wypo­
sażenie, możliwość zamiany (0-18) 441-

03-16, 444-86-80

OPEL Vectra 1,8, 1997, kupiony u deale­
ra, bezwypadkowy - pilnie. (0601) 50-

49-11.

PEUGEOT Jumper, diesel, 1997, czerwony,

wysoki, krótki, 32.000 zł. (0604) 209-

720.

akropol
^DAEWOO

MATIZ, LANOS, NUBIRA,

POLONEZ, TICO

KRAKÓW, ul. Balicka 117

tel. 638-00-20

PEUGEOT 106 5-drzwiowy, 21.000 zł, die-

sel, 1997/98. (0604) 209-720._____

POLONEZ 1600 SLE, czerwony, 1988, ta-

nio (0604) 88-54-38

POLONEZ 1,5 SLE 1985, cena: LOOOzł.

NowySącz (0604) 872-960, (0-18) 445-

63-50 .

POLONEZ, 1989, popielaty, akwarium, fu­
trzaki, zadbany, 4.000 zł. Tel. (0-14)
262-998.___________________________

POLONEZ Caro 1,6 met. laguna, 1994,

66.000 km, 11.000 zł, opony nowe, sie­
dzenia kubełkowe, garażowany. (014)
743-206 lub (014) 746-4 5 5.

__________

POLONEZ 1,5 listopad 1990, granat -

sprzedam. (014) 27-43-24.

POLONEZ Truck 1.6 -1995, przebieg: 55

tys. km. Tel. (018) 26-68-605 Nowy

Targ

REANULT 19 Chamade 1,7, 1991, auto-

alarm, odtwarzacz, platyna, 14.500. (0-

14) 79-11-23.

RENAULT Clio 1.4 1993, (0-18) 471-30-40

po południu

RENAULT 5, 1100cm3, 1989, czerwony,

garażowany, nowe opony, w rozliczeniu

może być 126p (0-18) 337-34-61

RENAULT - Expres, izoterma, 1987,
130.000 km, biały. (0-14) 21-75-13.

RENAULT Megane Coupe 1,6, 1996 do

sprowadzenia, 23.000 zł. (0604) 209-

720.

RENAULT Laguna, 1995r. prod. 0602-

753-280 sprzedam

SKODA 120L, 1989,1 właściciel, cena do

uzgodnienia. (0-18) 444-98-73.

SKODĘ Favorit, biała, 1990, dodatki. (0-
18) 445-81-41 po 19.

SKODĘ Faworit, 1991, 83.000 km, biała,

9.800,- zł. (014) 66-307-25, 0601-527-

889

SPRZEDAM TAWRIĘ 1991 rok. Tel. (012)
632-47-03___________________________

SUBARU Legacy 1,8 1987, 4WD sprze-

dam (0-18) 471-54-90

UNO 1,4, 1996, 37.000 km, czerwony,

19.800,- zł. (014) 66-307-25, 0601-

527-889.

UNO 1,4, 1995, 51.000 km, czerwony,

19.300,- zł. (014) 66-307-25, 0601-

527-889.

VW Passat 1.9TD kombi, 1994, dodatki,

pilnie sprzedam. N.Sącz 0/601-39-76-69 .

VW Passat, 1300, 1981 tanio sprzedam.
Tel. (014) 68-69-206.

VW Vento 1.8, 1994, kupiony w kraju,
bezwypadkowy. (0-18) 332-50-39 .

ŻUK, 1978, stan dobry, cena do uzgodnie-
nia. (0601)49-53-33.

OPEL Vectra 93/X, 72.000 km, bogate
wyposażenie, możliwość zamiany. (0-18)
441-03 -16, 441-86-80

KUPNO
AUTA powypadkowe, zniszczone, skoro­
dowane do remontu - kupię. 090-26-72-

38

SKUP samochodów powypadko­
wych, uszkodzonych (płacę gotów­
ką) 090-615-163.

ZDECYDOWANIE kupię auta powypadkowe,
do remontu. 090-354-003.

PILNIE kupię auta powypadkowe, osobo­
we, dostawcze. 0601-64-62-74

PILNIE kupię auta rozbite, zniszczone,

skorodowane, do remontu. 0604-

228-214 .

PIERWSZE auta powypadkowe do remotu

- kupię. Gotówka.090-27-53-72

OSOBOWE, DOSTAWCZE, TERENOWE do re­
montu kupię (płatne gotówką). 0602-

222-709

PILNIE powypadkowe do remontu - ku-

pię. 0601-624-184
______ __________

A.AUTA powypadkowe - kupię. (012)
645-03-72 .

AUTA POWYPADKOWE, zniszczone, sko­
rodowane, do remontu kupię. (012) 423-

37-21

AUTA rozbite, zniszczone, kupię, płacę go­
tówką. (012) 648-80-94

AUTA uszkodzone, powypadkowe
zdecydowanie kupię. (012) 647-13-

64; 645-02-85

FORD Fiesta 1,3, 1985, rozbity w obojęt-
nym stanie - kupię. (0-14) 79-91-75.

KUPIĘ samochód po wypadku (0604)
893-957, (0-18) 442-92-47____________

KUPIĘ samochody osobowe po wypadku,
mogą być mocno rozbite. (0-14) 250-

599.

ZDECYDOWANIE kupię samochód amery­
kański z lat 60-70-tych. Tel. (018) 26-71-

412

MOTOCYKLE

SPRZEDAŻ
MOTOCYKL Suzuki GS 650G sprzedam.
(014) 41-14-44 .

INNE POJAZDY

SPRZEDAŻ
AUTOBUS renault, 1983, 54+1, webasto,

telma.(014) 6847-334, 0602-770-126.

CIĄGŁA sprzedaż na raty ciągników rolni­

czych, prasy, przyczepy 1,2-osiowe z ki-

prem, ładowacze, rozrzutniki, kosiarki,

kombajny, kopaczki oraz inne maszyny

rolnicze. K . Michniak, Łapczyca 33.

(014) 61-275-48, 0602-517-684_______

CIĄGNIK C-330, składany 1992, rejestro-
wany. (014) 68-59-637_______________

KOMBAJN zbożowy M.F, 86, po remoncie,
stan bardzo dobry - sprzedam, cena

11.000. (014) 61-290-53 po 18:00.

KOMBAJNY zbożowe, prasy do słomy za­
chodnie duży wybór możliwy transport.
Tel. 034-3628-681,032-4355-063, 033-

8754-506

KOMBAJN Bizon, prasa Z-224, C-330, C-

360, MF-255, T-25, C-363 P, C-328; roz­
rzutniki, cyklopy, beczkowóz, przyczepa

zbierająca, przyczepa wywrotka, łado­
warka UM-53, Ził - wywrotka, siewniki.

Sprzedaż ratalna, korzystne warunki. Ka-

mionka k/Ropczyc. (017) 22-16-181

KOPARKO-ŁADOWARKI MF, tanio, sprawne

technicznie, koparkę ATLAS 1302 D,
stan bardzo dobry. Tel. (014) 651-50-43

SPRZEDAŻ ciągników C-330, duży wybór,

Piaszczak, Łętownia k/ Jordanowa.

(018) 267-56-73

SPRZEDAM C-330. Tel. (018) 332-12-17

SPRZEDAM koparki 406, 611 Menek, cią­
gnik Kamaz, naczepa. Tel. (018) 26-345-

65.

URSUS 4512, 4514 - raty, Krzysztof
Michniak, Łapczyca 33. (014) 61-275-

48,0602/517-684 _

WÓZEK widłowy „Rak". (012) 285-01-79

WÓZEK widłowy „GPW". (012) 388-53-68

WÓZEK widłowy STHILL 3,5 tony. (014)

66-311-90, 0602-218-102.

USŁUGI
GEOMETRIA, wyważanie na samochodzie,

naprawa zawieszeń. Wielicka 224b, Kra-

ków. (012) 658-65 -41

GEOMETRIA zawieszenia, naprawa, wywa­
żanie kół na samochodzie, Wielicka

224B. (012) 658-65-41

PIASKOWANIE, malowanie, odnawianie sa­
mochodów ciężarowych. (014) 42-20-

99, wieczorem.

PRZEPROWADZKA - fachowo. (012) 643-

46-83_______________________________

TRANSIT Bus - przewóz kraj - zagranica.
(014) 784-212, (0604) 801-155.

TRANSPORT Star 6 - 12T plandeka
(0602) 171-793.

TRANSPORT Transit kraj - zagranica.
(0-14) 241-869, (0603) 276-703.

USŁUGI transportowe, cement, wapno, na­
czepa 30 europalet. Tel./fax(0-14) 42-

43-23, 42-43-76.

USŁUGI transportowe do 10 ton. Tel. (0-

14) 797-074.________________________

USŁUGI transportowe do 8 ton - tanio.

Tel. (0603) 373-034, Wojnicz. ___

WYPOŻYCZALNIA samochodów dostaw­

czych i mikrobusów typu Ford Transit.

(012) 276-36-96

TRANSIT - bus: przewozy, wesela, przysię­
gi, lotnisko, przeprowadzki, inne. (014)
6721-652, 0602-579-389

TRANSPORT ciężarowo - osobowy do 1,51
Ford transit. (012) 267-43-54, 0601-

701-139

SPRZEDAŻ
CZĘŚCI samochodowe. Nowe i używane.
Do wszystkich marek samochodów. No­
wy Sącz, ul.AI.Piłsudskiego 1 (naprzeciw
Białego Klasztoru) (0602) 816-134.

CZĘŚCI do Mercedesa 207, 307 - sprze-

dam. Tel. (0-14) 42-20-99.

SILNIK S-231 „Andoria“-15KM, 1.150-zł.

Tel. (014) 677-40-14

SILNIK S-15, C-330, tel. (014) 68-60-497.

SPRZEDAM nowe, używane części do każ­

dego typu mazdy. (018) 27-526-14 wie­
czorem.

SPRZEDAM tylny most do Forda - transita.

Tel. (012) 267-43-54, 0601-701-139

UĘ&AnUWk

SPRZEDAŻ
CIĄGNIK siodłowy Scania 112, 1985, po­
duszka, faktura. (014) 66-311-90, 0602-

218-102

DAF ciągnik siodłowy 95-360, I właści­
ciel, bezwypadkowy, 1991. (0-18) 332-

50-18.

FORD Transit Maxi, październik 1996

sprzedam. Wiadomość (014) 267-869 .

JELCZ + naczepa 3-osiowa plus dobra

praca Tel. (014) 26-17-38 wieczorem.

JELCZ-325-DH, 1987, silnik turbo, skrzy-
nia-6, dyfer z blokadą, skrzyniowy. (0-
18) 332-50-18.______________________

LIAZ zespół oplandekowany, 1990, sprze­
dam, zamienię na kiper. N.Sącz (0-18)
443-16-98.__________________________

MERCEDES 709, 4.000cm3, 1985, skrzy­
nia, faktura. (014) 68-47-334, 0602-

770-126

NACZEPA Trailor, 1986r, dł.13,60, 3 osie,

poduszki. (014) 66-311-90, 0602-218-

102

NACZEPA chłodnia Trailor 1986 na po­
duszkach Thermoking. (014) 66-311-90,

0602-218-102.

NYSA Towos, 1988r. prod, remont

1999 r, gaz - 1001, faktury vat.

(014) 611-11-29 po 20.

STAR 1142 - 1991 r, przyczepa - 1987r,

skrzyniowy, oplandekowany, cena do

uzgodnienia. Tel. (014) 6721-117, 6721-

039.

STAR 1142 - 1991 r, przyczepa - 1987r,

skrzyniowy, oplandekowany, cena do

uzgodnienia. Tel. (014) 6721-117
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ŻUK blaszak, 1988, po remoncie - sprze­
dam. (0609) 826-053.

_______________

ŻUIU3ieśel 1992, zielony, 10.500 zl. (0-

14) 64-16-118.

mieszkania

SPRZEDAŻ

„POLDOM" Biuro Obrotu i Zarządzania
Nieruchomościami. Tel. (012) 421-

86-95,430-16-16

48 m2 własnościowe Krzeszowice -

sprzedam. Tel. (012) 282-34-51

AGENCJA „Meritum" kupi, sprzeda domy,
mieszkania, dziatki. Nowy Sącz, ul.Ja-

giellońska 38, (018) 442-04-68.
_______

DĘBICA: mieszkania, domy, dziatki, lokale

-kupno, sprzedaż, najem. (014) 676-08-

00, 682-65-65_______________________

DĘBICA - Straszęcin: 3-pokojowe, I piętro,
balkon, cena konkurencyjna. Tel. (014)
676-87-25.

__________________________

KRYNICA - pośrednictwo sprzeda miesz­
kania 70m2, 60m2, 50m2, 42m2 (0-18)
471-53-20 wew.108

KRYNICA: nowowybudowane mieszkania

bezczynszowe do sprzedania (możliwy
odpis podatkowy). 018/44 2-74-36 .

N.SĄCZ: 3-pokojowe 60m2, lip, ok.Suchar-

skiego. (0-18) 441-31-30, 471-41 -25.

N.SĄCZ: mieszkanie 85m2 w starej kamie­
nicy (ul.Jagiellońska). (0-18) 443-86-17

wdl.

NIEDOMICE kolo Tarnowa. Mieszkanie wła­
snościowe komfort 60 m2, I piętro, 3 po­
koje. (0-14) 457-476.

NOWY Sącz, M-5 Ip, komfortowe z gara­
żem, telefon sprzedam (0-18) 441-47-11

po 18. 442-70-80____________________

NOWY Sącz - oś.Kochanowskiego, garso­
niera 20m2 (0-18) 443-88-01

NOWY Sącz mieszkanie 3 pokoje, po re­
moncie 49m2 sprzedam (0-18) 443-88-01

NOWY Sącz Sucharskiego, 3 pokoje na IV

iVllp (0-18) 443-88-01

RSP „Pokój" w Filipowicach pow. Tarnów

sprzeda samodzielny lokal mieszkalny,
pow. 73 m2+ piwnica i 1 /2 strychu. Wia-

domość: (014) 66-36-224.

SZCZAWNICA - mieszkanie 65m2, l-piętro,
komfortowe, umeblowane, loggia. Tel.

(018) 262-29-19_____________________

TARNÓW, ul. Lelewela. Mieszkanie wła­
snościowe 56 m2 - sprzedam. (0-14)
26-13-01.__________________________

TARNÓW. Mieszkanie 3-pokojowe, 60 m2,

komfortowe - sprzedam. Tel. (0-14) 23-

14-15.

KUPNO
MIESZKANIE 4-pokojowe, do lll-go piętra
na terenie Dębicy - kupię. (014) 6811-

281

WYNAJEM

N.SĄCZ: 2-pokojowe 37m2 z telefonem, na

2 lata. (0-18) 44-12-033.______________

NOWY Sącz - studentka wynajmie pokój
u starszej osoby w zamian za opiekę (0-
18) 471-47-01________

TARNÓW - mieszkanie do wynajęcia. (0-

14) 795-411.
________________________

TARNÓW, okolice poszukuję mieszkania

lub domu do wynajęcia. (0-14) 21-39-26.

AGENCJA Pośrednictwa oferuje mieszka­
nia, lokale użytkowe do wynajęcia. (0-
12) 64-44-222_______________

AGENCJA Pośrednictwa przyjmie mieszka­
nia oraz lokale do wynajęcia. (0-12) 64-

44-222

DOMY

SPRZEDAŻ
BRZESKOI Dom 200m2, działka 4 ar. Me-

dia, ogrodzona. (014) 66-322-67
____

DOMEJJ letniskowy nowy, drewniany, ocie­

plany, kryty blachą, pow. 50 m2 w Ma-

chowej koto Pilzna z działką - sprzedam.
Tel- (014) 67-47-009 wieczorem.

DOM w stanie surowym w Zgtobicach

sp.rzedam. Tel. (014) 26-72-12, (601)
444-565 .

GOŁKOWICE k/Starego Sącza: dom wraz

z działką, (0-18) 443-86-17 w.11
_____

GRYBÓW - okolica, dom nowy 125tys.zł

(0-18) 445-21-14, (090) 301-422

KRZECZÓW koło Bochni, dom drew­

niany na działce 7-arowej + budynki

gospodarcze. (014) 61-246-32 wie­
czorem.

LIPNICA-Wielka na Orawie - dom do

sprzedania wykończony pow. 300m2,
działka 15 ar. Tel. 090-66-37-28

KRZESŁAWICE - gm. Raciechowice w ma­

lowniczej okolicy - dom - 120 m2, las

1,2 ha, sad - 1,5 ha; dobry dojazd. Tel.

(012) 271-29-79; 090-36-09-50

NOWE Żukowice. Dom jednorodzinny no­

wo wybudowany sprzedam. Tel. (0-14)
27-51-53.___________________________

NOWY Sącz - Obiad dom dwupoziomowy,

zamknięty ok.9ar (0-18) 440-96-6.1

NOWY Sącz - Korzenna, stara chata, 2ha

działki, 36tys.zł (0-18) 445-00-96

NOWY Sącz, Helena 110m2 +6ar, sprze-

dam (0-18) 443-88-01________________

NOWY Sącz, Milenium, 110m2 +8ar (0-18)
443-88-01

ROŻNOWICE k/Biecza, nowoczesny,

150 m2, 125.000zł (0-14) 527-544

prosić Turza 85.

SPRZEDAM lub wynajmę (2-3 lat) domek

letniskowy 60 m2, Gródek nad Dunaj­
cem - Jezioro Rożnowskie (012) 267-

56-70 wieczorem.

SPRZEDAM 2,65 ha, 2 budynki, gaz, wodo­
ciąg, siła, telefon, szkoła, autobus 300

m. Pień 31, 33-225 Radomyśsl Wielki.

(014) 68-19-821 wieczór.

TARNOWIEC, ul. Najdalówka 11. Sprzedam
dom jednorodzinny - stan surowy, dział-

ka 12 a. (0-14) 679-55-00.

TARNÓW, Zamkowa: 3 kondygnacje, 90%

wykończenia, dobudowany garaż z tara­
sem, działka 6ar ogrodzona, zagospoda­
rowana, 180.000zł. (0-18) 440-44-05 .

TARNÓW - dom sprzedam. (0-14) 795-

411. -

TARNÓW - okolice dom sprzedam. (014)
27-39-10, (0604) 43-48-41 .___________

TARNÓW Mościce - dom sprzedam.
090/25-43-42 .

KUPNO
KRYNICA, Nowy Sącz, Grybów - kupię
dom (0-18) 445-21-14, (090) 301-422

KUPIĘ dom w N.Sączu lub okolicy. (0-18)
442-88-89 po 20.

_____________

NOWY Sącz - pośrednictwo poszukuje
domów, działek, mieszkań dla swoich

klientów (0-18) 443-88-01

WYNAJEM
DO wynajęcia tanio część domu super-

komfortowego 85m2 blisko Krakowa

w kierunku Myślenic. 012/645-71-71,
641-01-01.

POSZUKUJĘ do wynajęcia domu wolno sto­
jącego w NowymSączu, okolice (0604)
815-438

1 ha rolno-budowlany w Łososinie Dol­
nej przy krakowskiej trasie. (0-18) 444-

82-77.

DZIAŁKI

SPRZEDAŻ

ATRAKCYJNY ogródek działkowy z dom-

kiem na Falkowej - okazyjnie sprzedam
(0-18) 441-18-50 .

________________

BIESIADKI Gmina Gnojnik, działkę budow­
laną - sprzedam. (014) 68-45-446 wie­
czorem.

BOCHNIA - działka 34a (16a - bu­
dowlane, 18a-sad) 0604-873-238

BUDOWLANA 30 arów lub 10 arów: cen­
trum Lanckorona, gaz, prąd - do sprze­
dania. (012) 422-16-58

DĘBICA - Nagawczyna: działka 5,8a roz­
poczęta budowa (014) 6812-312

OĘBICA-PASZCZYNA: działka 0,73ha -

uzbrojona (usługi) - (014) 6812-312

po 19.

DZIAŁKĘ budowlaną 8ar w Marcinkowi-

cach k/NowegoSącza (0-14) 684-52-96.

DZIAŁKĘ budowlaną w Łącku, (0-18) 444-

54-51 wieczorem.

DZIAŁKA budowlana pow.50a w całości

lub podział na mniejsze, Kamienica k.No-

wego Sącza, tel.091 /321-22 -58 .

DZIAŁKĘ uzbrojoną o powierzchni 0,63 ha

w Machowej kolo Pilzna - sprzedam.
Tel. (014) 67-47-009 wieczorem.

GOSPODARSTWO około 24 hektarowe

w całości, woda, gaz, dojazd. (012 ) 274-

33-78
__________________________

GRÓDEK n/D, centrum: atrakcyjne działki

budowlane, blisko jeziora. (0-18) 440-

14-92._______________________________

KRYNICA - pośrednictwo sprzeda działki

budowlane (0-18) 471-53-20 wew.108

LAS - 1 ha 35ar, mieszany Podole - Gó­
rowa k/Gródek n/Dunajcem (0-18) 440-

62-96 od 16.00 - 18.00

N.SĄCZ - działka budowlana, boczna

Grunwaldzka 32ary, sprzedam lub wy-

dzierżawię (0-34) 24-84-92.

N.SĄCZ, ul.Marcinkowicka: działka budow-

lana 11 a, (0-18) 440-41-44.

NOWY Targ - sprzedam działkę budowla-

ną 13 ar. Tel, (018) 266-95-61_________

OKOLICE Wojnicza. Działka budowlana

uzbrojona. Tel. (0-14) 789-081.

PUSTYNIA k/Dębicy: działka 12 arów,

uzbrojona. Sprzedam. Tel. (014) 6822-

196.

SPRZEDAM działkę budowlaną w Limano­

wej. (018) 337-25-04

SPRZEDAM działkę budowlaną 8,5

ąra. Tel. (018) 26-67-165

SPRZEDAM działki budowlane w Alwerni.

Tel. (0-32) 623-15-64, godz. 16-18

GOSPODARSTWO ok. 24 ha w całości, wo­
da, gaz, dojazd. (0-12) 274-33-78

KUPNO
DZIAŁKĘ do 15 arów, okolice Tarnowa,

uzbrojoną - kupię. (0-14) 67-81-570.

KUPIĘ parcelę w N.Sączu lub okolicy. (0-
18) 442-88-89 po 20.

WYNAJEM

PLAC pod ogródek piwny i małą ga­
stronomię 600m2, N.Sącz, Dworzec

PKS do wynajęcia. (0604) 458-769.

---------------------------------------- 1-

POSZUKUJĘ terenu na auto-handel-komis.

N.Sącz, okolice (0604) 815-438

W centrum Nowego Sącza - teren pod
Auto-Komis Sam., ogrodzony 20ar - do

wynajęcia (0603) 43-93-77

ZAMIANA

ZAMIENIĘ gospodarstwo 1,6ha z nowym

domkiem (12km od Sącza) i M-4 w N.Są­
czu: na dom wolno stojący w N.Sączu,
ewentualnie sprzedam gospodarstwo.
(0-18) 443-81-12.

'
»

GARAŻEX-v -tó S iv \

SPRZEDAŻ
GARAŻE, wiaty, kioski. N .Sącz, Bielowicka

35, tel. (0601) 49-53-33 .

GARAŻE blaszaki, drzwi uchylne. Ni­

skie ceny, raty. (014) 790-912, kom.

(0604) 310-015.

GARAŻE, wiaty, kioski zawsze najtaniej

(wymiar 5x3 tylko 980,-) transport, mon­
taż gratis. (018) 332-10-52, (012) 655-

17-29________________________ ______

TARNÓW, ul. Wiejska. Garaż murowany -

sprzedam. (0-14) 26-13-01.

LOKALE

SPRZEDAŻ
DĘBICA Straszęcin: budynek szkoły 3000

m2, 60% stanu surowego, działka 1,15
ha sprzedam lub inne propozycje.
(0604) 517-962.

KIOSK spożywczy, ocieplony pow. 20m2

do przeniesienia (0-18) 442-17 -86

N.Sącz, Kasprowicza 1

N.SĄCZ: kiosk handlowy nr 89 (ul.Lwow-

ska). (0-18) 442-84-41, 441-50 -06 .

N.SĄCZ: budynek 880m2 typu „Berlin",
działka 22a. (0604) 517-962._________

N.SĄCZ ul.Kolejowa: sklep 10m2 sprze-

dam. (0-18) 442-19-57 po 18.

N.SĄCZ centrum (Rynek): do sprzedaży
lub wynajęcia lokal handlowo-usługowy
150 m2. Wiad. (0-18) 442-33-49, 442-

01-23.

NOWY Sącz, przy ulicy Tarnowskiej, sklep
wolnostojący 24m2 (0604) 247-419

NOWY Sącz - sprzedam lokal na dworcu

PKP Nowy Sącz 35m! na działalność

handlowo-usługową (0-18) 447-16-84

OBIEKT gastronomiczny przenośny w peł­
ni wyposażony 16m2 sprzedam. (0-18)
442-84-86 (8-16),

SPRZEDAM kiosk handlowy typu „Ruch"

wraz z lokalizacją w dobrym miejscu. (0-
18) 441-26-05.

WIATAstalowaowym.12x15x4m,
obudowana blachą trapezową, akrylowa-
ną. Pilnie sprzedam. Tel. (014) 6778-169

po 16.

WYNAJEM

BRZESKO lokal w centrum handlo­

wym 32,90m2. (014) 66-311-90,
0604-518-502.

FLORIAŃSKA handlowy 13 m2 podnajmę;

odsprzedam meble „olcha" sklepowe. Tel.

(12) 423-10-36; 388-12-04 wieczorem.

N.SĄCZ: do wynajęcia lokal biurowy (Bar-
backiego). (0-18) 444-17-17 .

N.SĄCZ: wynajmę lokal handlowy 120m2,

ul.Barbackiego 101. tel.443-42-00 .
_

N.SĄCZ, centrum: 200m2 biura, przychod­
nie, sale wykładowe, parking. 0601/

508121___________ *________________

NOWY Sącz, centrum, Lwowska, lokal

96m2 - do wynajęcia (0-18) 441-28-83

wew.53.

POMIESZCZENIA biurowe i na działalność

handlową - do wynajęcia. LOK - Dębi-

ca, tel. (014) 677-68-74_______________

POSZUKUJĘ lokalu w Nowym Sączu na

sklep zoologiczny, hurtownię (0604)
815-438

________

POSZUKUJĘ lokalu w Nowym Sączu na

sklep zoologiczny, hurtownię (0604)
815-438_____________________ J_____

TANIO, lokalu, pomieszczenia z WC po-

szukuję. (012) 425-55-24

TANIO do wynajęcia pomieszczenie maga­
zynowe 450 mz, Tarnów, ul. Przemysło­
wa 27A, tel. (0-14) 22-34-30, (0-14) 21-

98-17 .
_______

TARNÓW. Wydzierżawię pomieszczenia

biurowe, magazynowe, parking. (0-14)
26-72-12, (0601) 444-565 .

TARNÓW - Centrum. Lokale w oficynie,
mieszkanie do wynajęcia. Tel. (0-14)
210-168.

TARNÓW. Do wynajęcia lokal przy ul.

Hodowlanej 6 o pow. 70 m2 na cele

biurowe. (0-14) 22-14-84.

ALTANY ogrodowe, ławy biesiadne, doni­
ce, palisady. Zadzwoń po folder (0604)
53-48-55.

WYPOSAŻENIE
SPRZEDAŻ

KOCIOŁ gazowy używany - tanio sprze-

dam. Tel. (0-14) 797-085, po godz. 1Z

NAROŻNIK fotele i pufy w kolorze bordo

w stanie bardzo dobrym - sprzedam.
Tel. (0-14) 797-085, po godz. 17.

PARKIET, boazeria, produkcja, szeroki wy­
bór, ceny konkurencyjne, VAT. (012)
388-12-84, 090-37-98-01

TELEFAX „Panasonic", gwarancja. (0-18)
441-53-89 .

URZĄDZENIA sklepu spożywczego sprze­
dam. ul.Barbackiego 101. teL(0-18) 443-

42-00.

USŁUGI
ANTYWŁAMANIOWE zabezpieczenia drzwi:

blacha, blokady, tapicerka, zamki, kołki,

Płatek:(012) 415-42-87

CYKLINOWANIE, układanie parkietów. Gnia­
dek 0501-42-27-14, (012) 421-39-59.

Profesjonalne materiały, profesjonalne
wykonanie.

CZYSZCZENIE dywanów i tapicerek. (012)
658-04-92

MARKIZY, żaluzje, rolety, siatki prze­
ciw insektom. Produkcja, usłu-

gi.(014) 21-50-98, 26-46-30.

OGRODZENIA betonowe, estetyczne, tanie,

producent. Bezpłatna infolinia: 0800-13-

01-02, 0601-86 -81-20

TAPICER meblowo - samochodowy, pełny
zakres usług. (012) 411-96-41

TAPICERKI, zabezpieczenia drzwi, montaż

zamków i żaluzji. (012) 421-83-06

TAPICER mistrz: odnawianie mebli, 50%

ceny nowych. (0-18) 441-35-25.

ZABEZPIECZANIE lokali, mieszkań, obiek­
tów sakralnych. Bezprzewodowe syste­
my alarmowe. (012) 637-83-88, 0501-

421-851

BUDOWLANE

SPRZEDAŻ

„AWIX". Żaluzje pionowe, poziome,

rolety. Tel. (014) 267-770, (0602)
501-548 (8 - 17).

ALTANĘ ogrodową sprzedam. (0-18) 443-

14-18.

DACHY tanio już od 480 zł/m3, żerdzie.

Tel. (0-14) 52-68-56, wieczorem.

DACHY, tarcica, łaty - tanio. Dąbrowa
Tarnowska, ul. Oleśnicka (0601) 47-

41-52, (0-14) 42-43-68.

FIRMA „Bujak" Łopoń 130. Tel. (014)
790-743 oferuje: pustaki wibropra-

sowane, cement. Inne materiały bu­
dowlane, węgiel wysokokaloryczny.

ETERNIT 40 x 40 około 1500 szt - sprze­
dam. (0-14) 797-085, po godz. 17 .

FUH JARECKI Mordarka k.Limano-

wej. Blacha gorąco walcowana 3-

12mm. Tel.(0-18) 337-50-53 - hurt;
337-33-33 - detal.

KONSTRUKCJA tunelu 30x6 + stemple bu­
dowlane sprzedam. (014) 22-46-07.

KONTENERY biurowe, magazynowe, paka­
mery, altanki - sprzedaż, wynajem.
(012) 644-62-97.

KOSTKA brukowa sprzedaż, układa­
nie. Raty. „PLAKO" Tarnów, ul. Ko­
chanowskiego 41, tel. (014) 21-27 -

62, (014) 23-10-47.

PILARKA do drewna, wyciąg budowlany -

sprzedam Biegonice (0-18) 442-90-55

PŁYTA wiórowa najtaniej, deski, dachy,
stemple budowlane. Tel. (017) 74-41-

518.

PROMOCJAI Pustak Stalowa Wola, wyroby
betonowe, kostka brukowa. Tel./fax(0-
14) 42-43-23, 42-43-76.

RURY z demontażu o średnicy od 80 -

360 mm; silosy stalowe o poj. po 50m3.

Okazyjnie sprzedam. Tel. (014) 6778-

169 po 16.

SIATKI OGRODZENIOWE, ocynkowa­
ne, powlekane - Bekaert. Bramy.
Transport, montaż, producent. (012)
27-11-526

SOSNĘ 30 m2 sprzedam. (0-14) 42-27-65

SPRZEDAM tanio nowy Eternik, sztuk

2200 40 cm2. (012) 649-44-24

SPRZEDAM drzwi, okna balkonowe, zespo­
lone, lewe i prawe, drewniane, nieużywa­
ne. Wymiary okna: 150x150, drzwi

220x80 cm oraz okna: 150x120

i 120x100. (014) 685-51-35

ZAKŁAD Remontowy ZNTK Sp.z o.o.

Nowy Sącz, uLWyspiańskiego 3 pro­
wadzi sprzedaż węgla najlepszej ja­
kości po bardzo atrakcyjnej cenie.

lnf.(0-18) 443-80-80 wew.2920,

2660, 2661.

STROP fertowski i belki - sprzedam tanio!

Tel. (014) 6778-482.

ZARZĄD SPÓŁKI AKCYJNEJ

„PREFTOR” S.A.
z siedzibą w Krzeszowicach, ul. Krakowska 31

zarejestrowanej w dniu 31.12.1996 r. w rejestrze handlowym przez

Sąd Rejonowy dla Krakowa-Śródmieścia w Krakowie, wydział VI

Gospodarczy Rejestrowy w dziale H/B pod numerem 7108,

działając na podstawie art. 390 K.H.

zwołuje

ZWYCZAJNE WALNE

ZGROMADZENIE

AKCJONARIUSZY,
które odbędzie się w siedzibie Spółki

w dniu 28 kwietnia 1999 roku o godzinie 10.00

PORZĄDEK OBRAD:

1. Otwarcie obrad oraz wybór przewodniczącego Zgromadzenia.
2. Stwierdzenie prawidłowości zwołania Walnego Zgromadzenia

i przyjęcie porządku obrad.

3. Rozpatrzenie sprawozdań za 1998 rok i podjęcie stosownych
uchwał w sprawie przyjęcia:
- sprawozdania finansowego
- sprawozdania Zarządu z działalności Spółki
- opinii biegłego rewidenta
- sprawozdania Rady Nadzorczej

4. Podjęcie uchwały w sprawie podziału zysku za 1998 rok.

5. Podjęcie uchwał w sprawie udzielenia pokwitowania z tytułu
wykonania obowiązków w roku 1998 przez:
- Zarząd Spółki
- Radę Nadzorczą

6. Wybór Zarządu Spółki i ustalenie jego wynagrodzenia.
7. Wybór Rady Nadzorczej i ustalenie wynagrodzenia jej człon­

ków.

8. Ustalenie podziału wynagrodzenia pomiędzy członków Rady
Nadzorczej za 1998 rok.

9. Ustalenie podmiotu upoważnionego do zbadania bilansu za

1999 rok.

10. Przedstawienie przez Zarząd planu gospodarczego i planu za­
kupów inwestycyjnych na 1999 rok.

11. Zamknięcie obrad.

SZTACHETY ozdobne, ogrodzeniowe i bal­
konowe, 10 wzorów. (0-14) 79-14-95.

KUPNO

KUPIĘ pakamerę budowlaną. (0-18) 441-

41-13._______________________________

TARTAK w Czarnej Tarnowskiej poszukuje
używanych płyt drogowych. Tel. (014)
676-10-84

USŁUGI
„FRESKU" flizowanie, wylewki, panele, gip­
sy. Faktury VAT (014) 26-46-32, (014)
24-18-96, (0602) 44-14-20.___________

„GRANIMEX“ Wykonuje: nagrobki, piwnicz­
ki, grobowce. Tel. (0-14) 23-17-73, kom.

(0603) 181-821.

ADAPTACJE, regips, sufity, podłogi,
panel, malowanie, referencje, szyb­
ko. (0-18) 445-84-32, (0602)
461975.

ADAPTACJE wnętrz, remonty. (014) 68-51

734

BARDZO tanie i szybkie sufity podwie­
szane, regipsy (0-18) 442-80-82.

BAU-GIPS: suche tynki, adaptacje,
sztukateria. Praktyka, gwarancja, re­
ferencje. (0-18) 442-61-95, 0/602-

185-735.

BUDOWY, remonty, nadzory budowlane.

(0-18) 441-54-51.

BUDUJEMY domy od podstaw, komplekso­
wą wykończenia wnętrz. Tel. (014) 670-

25-34,0604-203-218

DACHY malowanie, uszczelnianie papy,

wykonywanie pokryć dachowych. (0-14)
21-42-46.

DAVI Montaż podłóg, boazerii, schodów

panelowych. Docieplanie budynków, si-

ding (0-18) 441-02-82.

DOCIEPLANIE budynków, parkiety. (012)
656-04-67

DOCIEPLANIE elewacji, siding, regips, Win­

ka, flizy. (0602) 482-676.

□OCIEPLENIA, lekka - mokra, siding,
Atlas, rusztowania,referencje firm.

(0-18) 445-84-32, (0602) 461975.
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DOCIEPLANIE budynków, siding, wy-

kończnie poddaszy, boazeria, pod-
bitki zewnętrzne. (0-18) 444-86-61,
443-22-34.

DOMOFONY. Usługi elektryczne i budowla-

ne. Tel. (014) 25-04-26.
_

DOMY prace wykończeniowe solidnie, gla­
zura, malowanie podłogi, płyty gipsowe
(0602) 745-560

FIRMA Remontowo-Wykończeniowa Ma­
rek Żurek oferuje usługi: malowanie,

szpachlowanie, układanie płytek, suche

tynki. Tel. (014) 43-71-71 .

FLIZOWANIE, malowanie, tapetowanie,
ocieplenia budynków, osuszanie, od­

grzybianie pomieszczeń (0-18) 446-

52-86, (0604) 420-779

FLIZY, regipsy, malowanie, gładź gipso­
wa, hydraulika. Praktyka - Niemcy (0-
18) 441-66 -45, (0604) 55-88-29

FORMAX. Układanie kostki brukowej.

Ogrodzenia murowane, betonowe, z siat­
ki. Fundamenty, Transport wywrotką.
Ekspozycja i informacja Tarnów, ul.Towa­
rowa 11 od 9-15. tel. (0-601) 498-561

i po 18.00 (0-14) 22-06-10.___________

KOMINKI stylowe, wnętrza. Wiosenna pro­
mocja! Dębica (014) 6822-072, 0601/

421-217

KOMINY wolno stojące, wkłady kominowe

kwaso-żaro-odporne, nierdzewne. Monta­
że. Tel. (0-14) 45-13-44, 21-46-83.

_

KOMINY wolno stojące, wkłady kominowe

kwaso - żaro - odporne, nierdzewne.

Montaż. Tel. (0-14) 45-13-44, 21-46-83.

KOWALSTWO, bramy, ogrodzenia, balustra­
dy, meble w metalu (0601) 85-20-15, (0-

18) 444-78-07_______________________

MALARSKIE, flizowanie, prace wykończe­
niowe, remonty. (012) 429-51-77, 0602-

698-147

MALOWANIE, tapetowanie, malowanie da­
chów, flizowanie, remonty od podstaw.
(012) 657-51-70; 0501-92-00-99

_

MALOWANIE natryskowe, gładź, malowa­
nie, docieplanie budynków - rachunki

VAT, praktyka, solidność (0-18) 443-

06-80 .

MALOWANIE dachów, remonty pokryć pa­
powych, papy zgrzewalne. Tel. (014) 33-

08-78, (0603) 211-215.

MASZYNOWE tynki gipsowe agrega­
tem (0-18) 471-10-79

MONTAŻ rygipsów, paneli, adaptacja po­
mieszczeń, sufity podwieszane, malowa­
nie, tapetowanie. (0-18) 44-30-528 wie­

czorem.

OCIEPLANIE budynków styropian +

tynki szlachetne. Tel. (012) 654-16-

56; 0601-54-62-19

OGRZEWANIE nadmuchowe, klimaty­
zacja, wentylacja. Sklepy, restaura­

cje, domy jednorodzinne, salony.
(090) 33-08-59.

PARKIET (maszyny bezpyłowe) flizy, panele
podłogowe (0-18) 446-1341,262-42-74.

PARKIET, mozaiki ozdobne, panele - pro­
dukcja, montaż, dowóz. Żądlak, tel.

(018) 27-719-19_____________________

REMONTY, regipsy, malowanie, gładź, tape­
towanie, flizy, panele (0-18) 44-26-477

SIDING - ocieplanie i montaż elewacji.
012/655-08-35

STUDNIE, wiercenie, lokalizacja. No­

wy Sącz, tel.(0-18) 44-11-644.

TYNKI szlachetne, remonty budowlane,

glazury, terakoty i inne (0601) 850-666,

(0604) 488-437.

UKŁADANIE kostki brukowej. Dogodne
terminy, szybko i fachowo. (0-18)
443-00-32 (0601) 46-70-54.

UKŁADANIE parkietu, paneli, boazerii, cyl-
kinowanie. Schody, balustrady. Produk­
cja - montaż (0-18) 44-39-578, (0602)

467-125.____________________________

UKŁADANIE kostki brukowej tanio, solid­
nie. Tel. (014) 797-074, kom. (0601)
477-828.

USŁUGI stolarskie, stolarka budowlana.

Zakład Stolarski tel.(0-18) 443-06-54.

USŁUGI brukarskie. Układanie kostki

brukowej. Zamówienia sezon 1999.

Tel. (0-14) 745419, kom. (0601)
526-519.

USŁUGI tynkarskie, regipsy. Tel. 0601-91-

22-99.

USŁUGI budowlane - więźby dachowe,
suche tynki, klinkier, flizy. Tel. (018) 27-

526-58

USŁUGI remontowo-budowlane: wykoń­
czenia wnętrz, flizy, panele, piaskowiec,
granit, marmur, docieplanie, tynki, budo­

wy. Tel. (014) 6818-709, 0601-53 -0047

WIERCENIE studni głębinowych, płukanie
i szukanie. (014) 665-32-67.

WYKONAWSTWO dociepleń styropiano­
wych, budownictwo jednorodzinne, stan

surowy, materiały własne lub powierzo-
ne, VAT. Tel. (0-14) 742-417, 24-25-60.

WYKONANIE tynków maszynowych gipso-
wo-wapiennych, wapienno-cemento-
wych, docieplanie budynków.(018) 26-

343-10______________________________

WYKOŃCZANIE wnętrz: ścianki gipsowe, re­

gipsy, gładź, malowanie, panele. Tel.

0601-96-60-54_______________________

WYKOPY ziemne, transport (13t Kamaz),
rozbiórki domów. N.Sącz (0-18) 441-94-

14, 0/90-679448.

ZAKŁAD Blacharski wykonuje pokrycia da­
chowe wszelkimi rodzajami blach oraz

ciesielką. (0-14) 273-058 po 18.00, fak-

tury VAT.____________________________

ŻALUZJE - wertikale - rolety. Producent.

Hurt - detal. Największy wybór materia­
łów wertikalnych po atrakcyjnych ce­
nach (w tym niepalnych) w cenie od

35zł/nT. Nowość - wertikale firankowe.

Korzystne rabaty. NowySącz, Tarnów -

dojazd, pomiar - gratis. (0602) 289-

864, N.Sącz ul.Piotra Skargi 9 tel.442 -

07-31, Limanowa, 337-14-31.

POKRYCIA dachowe najtaniej. Tel.

(090) 368-625

NARZĘDZIA * MASZYNY

SPRZEDAŻ
DEMONTAŻOWNICĘ, wyważarkę, stan bar­

dzo dobry tanio sprzedam (0-18) 442-

35-89._______________________________

MASZYNY stolarskie z odlewów żeliwnych:
grubościówki, wyrówniarki, frezarki

z wózkami, wiertarki poziome, piły
z wózkami. Stabilne, niedrogo. Zborówek

7, koło Pacanowa.

OKAZYJNIE! Strugarka czterostronna

prod.niemieckiej, grubościówka „Jare­
ma" (0-18) 444-91-58

OYERLOCKI domowe, przemysłowe,
stębnówki, maszyny wieloczynno­
ściowe. RATY. Sklep (012) 656-

34-65.

PIŁĘ do cięcia asfaltu i stopę do ubijania
(0601) 46-70-54.____________________

SPRĘŻARKĘ DK 661 na podwoziu. 012/

266-80-79

SPRZEDAM silnik elektryczny 36 KW, ce­
na do uzgodnienia. (0-14) 66-53-359 .

TŁOCZNIĘ nakrętek M5, stan idealny - pil-
nie. (032) 228-75-64.

________________

TOKARKĘ uniwersalną TUB - 32, tokarkę

uniwersalno-rewolwerową RV63 - sprze­
dam. (0-14) 240-669, kom. (0603) 781-

669.
'

TRAK wielopiłowy 70, Herkules, Hofman.

Tel. (0-17) 7441-518.

RTV, AGD, FOTO

SPRZEDAŻ
ZENITłł Et, lampa Topca, pierścienie Ma­
kro. Sprzedam. (017) 863-53-05 po 21.

USŁUGI
NAPRAWA RTV Sanyo, Sony, Funai, Sam­
sung, dojazd gratis, gwarancje. (012)
285-92-75

KOMPUTERY

SPRZEDAŻ
NOTEDOOK „Fujitsu" P I! 233. (0-18) 441-

53-89 .

ALASKAN MALAMUTE - 3 - miesięczne.

(018) 20-61040, 0604-299-676

SPRZEDAŻ

BERNARDYNY szczenięta sprzedam. Tel.

(014) 67-26-140.
________

BERNARDYNY, Collie, jamniki, foksteriery
szorstkowłose, owczarki niemieckie, ro-

tweilery inne szczeniaki. Oferuje Hodow­
la Psów „Borys". (0-14) 4243-29, do

16, (0-14) 42-42-59, po 20.
__________

BOKSERKI - szczeniaki wspaniałe. (014)
6846-204

__________________

BULDOŻKI francuskie, szczepione. (0-14)
21-30-96.

DOBERMANY - szczenięta. Tel. (012) 386-

17-81

DO domu z ogrodem. Oddam w dobre rę­
ce 1,5-rocznego dużego wyżła szorstko­

włosego (niepolującego). (0-14) 21-96 -

39, (9-17).

FERMA Drobiu Ładna koło Tarnowa pro­
wadzi zapisy na indyki brojlery 5-tygo-
dniowe na miesiąc maj. tel. (014) 745-

583 w godz. 10 - 18.__________

JAMNIKI gładkowłose. Kraków, Starowiśl­
na 44/4 oficyna parter. 0501-124-959

KLACZ 5-cio letnią ze źrebakiem sprze-

dam (0-18) 440-96-43

LABLADORY rodowodowe, chiński grzy­
wacz nagi piesek rodowodowy, mopsy

(raty) (0-18) 441-61-92______________

ODDAM 2-letnią sukę owczarka colie

(0604) 815438

OWCZARKI niemieckie młode z rodo­
wodem po dobrych rodzicach sprze­
dam. (0-18) 441-84-73.

OWCZARKI szkockie Collie, 7-tygodniowe.
Tel. (0-14) 672-25-63.

ROZSADĘ truskawki „Elsanta" sprzedam.
(0-18) 445-84-67.

SADZONKI świerka srebrnego - trzyletnie.
Sprzedam. Tel. (014) 6825-682

SHAR-PEI, eksluzywny przyjaciel rodziny,
szczenięta po championie. Tel. (0-14) 21-

26-17.

SPRZEDAM futro z lisa, długie, tanio.

0602/185-735.

SPRZEDAŻ kur niosek - roczne. 3 zło­

te za sztukę. Tarnów - Krzyż, ul. Wi­
śniowa 100, tel. (0-14) 250-356,

(014) 25-10-57.

SZCZENIĘTA - Dobermany sprzedam (0-

18) 337-81-11 wew.83 .

ŚWIERKI, żywopłotowe 3,5 zł, srebrne, in­

ne. (0602) 49-10-13, dzwonić po 13

ŚWIERKI, żywopłotowe 3,5 zł, inne. Dzwo­

nić po 10, promocja (0604) 29-31-20

0601-45-47-47 . Zabiegi ginekologiczne,
najtaniej. Kraków.'

ZDROWIEzt a z" SS4 ■.

0601-428-158 GINEKOLOGIA - zabiegi -

tanio.

0602-885-302 - GINEKOLOGIA - wszyst­
ko (centrum Krakowa - tanio).

090-657-975 GINEKOLOG - tanio. Kra­
ków.

AMERYKAŃSKI HIT. Tel. 0604-301-

506

AMERYKAŃSKI HIT - najtaniej. 0604-830 -

229

FITNESS - NowySącz, ul.Nadbrzeżna (ba­
sen): aerobic, step, gimnastyka odchu-

dzająca (0604) 51-79-69

GINEKOLOG, wszystko (tanio, centrum Kra­
kowa - sprawdź!). 0501-920-149

KOMÓRKOWE ziołowe odżywianie. Tel.

(012) 411-37-68
___________

■
_______

MELAMINA. Sprzedam. Szczucin. Tel.

(014) 43-68-38
_____________________

POTENCJA USA. 012/644-22 -20

STUDIO Odnowy Biologicznej „Aleksan­
der^". Solarium, sauna, relaks. Pn - pt
12:00 - 20:00, sob. 10:00 - 14:00.

(012) 656-34-90, Kalwaryjska 16, pasaż
I piętro

CZORSZTYN - noclegi, wycieczki, weeken­

dy. Tel. (018) 265-04-32

JEZIORO Czorsztyńskie - wynajem pokoi
-cenajuż od 14 zł. (018) 27-508-73.

KRYNICA: centrum, komfortowy pensjonat,
pokoje z łazienkami, wyżywienie. (0-18)
471-23-45, (0603) 236-501.

__________

KRYNICA - wypoczynek (090) 30-80-43.

KRYNICA: Pensjonat „Józefinka": po­
koje 2-, 3-osobowe, domowa kuch­
nia. Tel/fax (0-18) 471-56-42.

NIECHORZE, 15m od morza. (0931) 63

212, 63 239
________________________

REJSY - Grecja, Mazury. 0602-357-311

RYTRO: zielone szkoły, wczasy, wycieczki,
kolonie letnie, tanio. (0-18) 446-90-18,

(0601) 269-894.
__ ___________

USTKA - okazja! Tanie wczasy, kwatery
prywatne, samodzielne mieszkania.

(059) 147-097, 0602-345-701

MATRYMONIALNE
A. Skuteczne, najtańsze koresponden­
cyjne Biuro Matrymonialne Kraków 45

skr. 75______________________________

EDEN. 30-960 Kraków 1, box 164, Mało­

polska. Duży wybór ofert.

TOWARZYSKIE
„KALINKA"-0501-717-998

I8-ŁATKI (012) 656-07-21

DI7UCC

AGENCJA „Prokura" długi, wywiadów-
nia gospodarcza, detektywistyczne,
konsultacje prawne. (012) 421-93-

18; 0501-161-970

ALARMOWE zestawy antywłamaniowe -

kioski, sklepy, domy, firmy - montaż.

(012) 643-12-89
_____________________

BEZPOŚREDNI Importer Odzieży Używanej
- Hurtownia Brzesko, ul. Piastowska 15,

(9 - 17), tel. (0-14) 66-323-82, (0-14)
68-66-990, wieczorem.

BEZPOŚREDNI Importer Niemieckiej Odzie­

ży Używanej. Cena od 2 zł/kg. (0-14) 26-

97-69.

FITNESS NowySącz ul.Nadbrzeżna (ba­
sen) poszukuję współpracy - inne pro-

pozycje. (0604) 51-79-69

HURTOWNIA niemieckiej odzieży używa­
nej, niesortowanej. Targowisko. Tel.

(012) 284-17 -84; 284-17-48.

NIEMIECKI Importer Odzieży Używanej na-

wiąże współpracę z hurtowniami w Pol­
sce. Tel. 0 -049/5171-163-41, 0-

049/5171-73-37-21, fax 0-049/5171-

129-66.

NOWA odzież niemiecka, pełna konfekcja
- bezpośredni importer, niskie ceny.

(012) 276-36-96

NOWY TARG - do sprzedania lub wynaję­
cia budynek produkcyjny i budynek ad­

ministracyjny o pow. 2 .300m2, częścio­
we wynajęcie hal na poszczególnych
kondygnacjach. Tel. (018) 28-588-40,

(018) 26-493-85, tel.kom. 0601-512-

185 w godz: 7.30 - 15.00

PIENIĄDZE czekają na przedsiębior­
czych wŁaścicileli małych firm z dobry­
mi pomysłami. FUNDUSZ MIKRO. Kra-,

ków, Rynek Dębnicki 2. Tel. (012) 267-

15-80, 269-21-44

POSZUKUJĘ dostawców perfum. Anna Ce-

kliniak 38-314 Łosie 86 (byłe nowosą­
deckie).

POŻYCZKI niskoprocentowe. (012) 632-

40-60 wew. 34

POŻYCZKI gotówkowe bez żyrantów.

(0-18) 443-77-15 N.Sącz, Rynek
10, Ip.

PRODUCENT opakowań foliowych. Tel.

0602-744-055_______________________

PRODUKCJĘ chemii gospodarczej sprze­
dam z powodu wyjazdu. Tel. (014) 676-

00-37, 0601-51-22-47______________

RĘKAWY foliowe (0-42) 681-76-20

TANIO, blisko centrum odstąpię 64 m2 lo­
kal z prosperującym „Ciuchlandem".

(012) 412-07-27

HURTOWNIA odzieży używanej, sorto­

wanej. Tel. (0-12) 656-20-65 w. 45,
656-14-04 w. 45, (0-12) 284-17-84

ANTYKI - również zniszczone. (012) 423-

11-49

ANTYKI, obrazy, znaczki pocztowe, pocz­
tówki, stare akcje - kupię. (012) 423-

22-46, (0-14) 22-12-18.

ANTYKI, obrazy, znaczki pocztowe, pocz­
tówki, stare akcje - kupię. (012) 411-95 -

22, (0-14) 22-12-18.

ART - REKLAMA szyldy - wywieszki,
ręczne wykonywanie logo. (012) 633-47-

32; 0501-731-291

AUTOMATY do drzwi garażowanych (2 pi­
loty + ew. montaż) - sprzedam. (033)
845-54-18 po 16.____________________

BEZPOŚREDNI importer odzieży używanej
i mebli holenderskich. Tel. (014) 6824-

044,67-68 -715.

GRUZ przyjmie - Igołomia. Tel. bezpłatny:
0800-13-01-02, 0601-86-81-20

HURTOWNIA niemieckiej odzieży uży­
wanej, sortowanej. (012) 284-21 -99

KAMIZELKI kuloodporne, sklepy, kantory,
hurtownie - sprzedaż gotówka - raty.

(012) 643-12-89
__________________

KIOSK blaszak 25nT sprzedam. (0-18)
333-64-68.

KUPIĘ znaczki, stare pocztówki, monety.
Filatelistyka Sławkowska 12 (012) 422-

88-44

• PRZETARGI • PRZETARGI •

PRZEDSIĘBIORSTWO
HANDLU WEWNĘTRZNEGO -

W NOWYM TARGU

Spółka z o.o.

Nowy Targ, ul. Jana Kazimierza 11

ogłasza ofertowy przetarg nieograniczony

NA WYNAJEM

POWIERZCHNI HANDLOWEJ

W NASTĘPUJĄCYCH OBIEKTACH:

- od1maja1999r. - DH „Gorce"Ipiętro-35m2,
cena wywoławcza za 1 m2 wynosi 22 zł plus VAT.

(Cena nie obejmuje opłat eksploatacyjnych).

- od1maja1999r. - PH „Wierchy" -45m2,
cena wywoławcza za 1 m2 wynosi 21 zł plus VAT.

(Cena nie obejmuje opłat eksploatacyjnych).

Na oferowanej powierzchni może być prowadzony
wyłącznie handel obuwiem.

Oferty należy składać do dnia 23.04.1999 r. w biurze

Spółki przy ul. Jana Kazimierza 11.
81/ME

SAMODZIELNY PUBLICZNY ZESPÓŁ
ZAKŁADÓW OPIEKI ZDROWOTNEJ

w Nowym Sączu, ul. Flisaków 1

ogłasza przetargi nieograniczone

NA DOSTAWĘ:
- środków dezynfekcyjnych
- materiałów opatrunkowych
- odzieży ochronnej
- sprzętu jednorazowego użytku
- opału v

- materiałów biurowych i papierniczych
- leków ogólnych i stomatologicznych

NA WYKONANIE USŁUG:

- pralniczych
- sprzątania pomieszczeń biurowych

Specyfikacje istotnych warunków zamówienia moż­
na odebrać w siedzibie firmy przy ul. Flisaków 1,
w godz. 8.00-14.00 w dni robocze.

Terminy składania ofert określono w poszczegól­
nych specyfikacjach.

Zapytania telefoniczne: Dział Administracyjno-Go­
spodarczy SPZZOZ (tel. 441-19-31 w. 12)

KUPIĘ STARE obrazy, meble, srebra,

inne.(012) 632-71 -97; 0501-251-

136

PALETY Euro, używane - kupię. 0601-94-

22-32

PIANINO stan bdb, pilnie sprzedam

(0604) 328-230.

PIANINO, tunel foliowy 30x6 - sprze-

dam.(0-14) 797-401.______________

POSZUKAJ pieniędzy w klaserach! Kupię
znaczki CHIN LUDOWYCH lata 1960-70.

Filatelistyka, Sławkowska 12, Kraków

(012) 422-88-44, wieczorem (012) 637-

99-33

PRZEDSTAWICIEL Funduszu Emerytalnego
Zurich Solidarni - informacje. Umowy
członkostwa - bezpłatnie. 0601-84-92-88

SKUP - Sprzedaż antyków. Najwyż­
sze ceny skupu. Tarnów, ul. Naruto­
wicza 11, tel.(0-14) 22-47-16.

SPRZEDAM telefon komórkowy „Motorola

C-170". Tel. 0501-936-287

SPRZEDAM cemping ocieplony 2,40 x6

m - może być na kiosk. Tel. (018) 26-

689-69

SUKNIE ślubne (dodatki)
wybór rozmiarów.

Wypożyczalnia
N.Sącz, Jagiellońska 17a/7

(0-18) 443-69-97.

SUKNIĘ ślubną rozm.38 sprzedam (0-18)
441-40-68

WESELA, bankiety, klimatyzacja. HOTEL

„Kazimierz" Kraków, ul. Miodowa 16.

(012) 421-66-29

WRÓŻBY - „Sybilla". (012) 421-58-84

WRÓŻBY - magia, bioenergoteriapia, psy­
choterapia - mistrz Reiki. Moniuszki 19,

Kraków 0501-472-540

WRÓŻENIE z ręki, kart Tarota. Tadeusz

(0-18) 446-83-80 Nowy Sącz.

ZESPÓŁ muzyczny zagra, wesela, zabawy.

(0602) 172-315.
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7.00 Samo życie - reportaż
7.15 Agrolinia
7.45 Wszystko o działce i ogro­

dzie

8.10 Rynek — magazyn
8.30 Wiadomości

8.40 Prognoza pogody
8.45 Współcześni wojownicy: Ci­

cha wojna — film dok.

9.05 Ziarno - program redakcji
katolickiej

9.30 Dla młodych widzów: 5-10-15

9.55 Bliskie spotkania z historią
— Spotkanie 17

10.25 Walt Disney przedstawia:
Kaczka paczka, Kochanie,
zmniejszyłem dzieciaki

11.40 NATO bez ograniczeń — re­
portaż

12.00 Wiadomości

12.10 Bądź gotowy dziś do drogi:
Hiszpania — teleturniej

12.35 Zabawy językiem polskim —

teleturniej językowy
13.00 AlaRM

13.30 Zwierzozbliżenia

14.00 Studio sport: Półfinał I ligi
koszykówki mężczyzn

15.40 Twoja gwiazda: Anita Lipnic­
ka — program artystyczny

7.00 Nie tylko w koszarach —

program redakcji wojsko­
wej

7.25 Sport telegram
7.30 Tacy sami: W świecie ciszy

— magazyn
8.00 Sandokan — serial animo­

wany
8.30 Program lokalny
9.30 Powitanie
9.35 Życie obok nas: Kangurzy

serial — film dokumentalny
10.00 Dla ludzi mam zawsze po­

godną twarz: Grażyna
Bacewicz — film doku­
mentalny

11.00 Ginące cywilizacje: Pomako-

wie z Tracji — film dokumen­
talny

12.00 Kino bez rodziców: Spotka­
nie z Hanna Barbera — se­
riale animowane dla dzieci

12.35 Kino bez rodziców: Cudow­
ne lata: Sklep z artykułami
żelaznymi — serial obycza­
jowy

13.05 Ballykissangel: Mężczyźni
i pieniądze — serial obycza­
jowy

13.55 Projekt X w Klubie Tango
14.00 Telewizyjne wiadomości lite­

rackie

14.30 Animals — magazyn
15.00 Familiada— teleturniej
15.50 Złotopolscy: Pieniądze, pie­

niądze—telenowela, Polska

1998, wyk. Alina Janowska,
Henryk Machalica, Anna

Nehrebecka, Andrzej Nej­
man

TELEWIZJA

KRAKÓW
7.00 Skrzydlaci tancerze
7.25 Przygód kilka wróbla Ćwir-

ka — polski serial anim.

7.35 Blagusie— serial anim.

8.00 Podróże z małą gwiazdką
8.30 Kronika

8.40 Wiara i życie — program re­
dakcji katolickiej

9.10 Podpowiedzi w plenerze -

magazyn krajoznawczo-tu­
rystyczny

9.30 lvanhoe — film animowany
10.00 Niebezpieczna zatoka
10.30 Świat ogrodów
10.55 Naturalni sąsiedzi — angiel­

ski film przyr.
11.00 Rajd Pekin-Paryź — serial

dok., ode. 10/21

11.25 Zawody zwykłe i niezwykłe

Dynastia z Dirtwater
— australijski serial,
reż. Michael Jenkins,
wyst. Hugo Weaving,
Victoria Longley

12.30 Z cyklu Portrety: Bracia Ja­
niccy — program publicy­
styczny (powt.)

13.00 W cyklu Filmy Festiwalu

„U siebie": .Trzy pokolenia
Ewenków" — chiński film dok.

13.30 Koncert orkiestry „Europe-
en Parllament"

14.30 Piraci — teleturniej
15.00 Nasz świat — reportaż

z koncertu

15.20 Sztuka patrzenia — pro­
gram prof. Wiktora Zina

15.30 Wyprawy do królestwa

zwierząt — niemiecki serial

popularnonaukowy

6.00 Disco Relax

7.00 Oskar

7.30 W drodze — magazyn re­
dakcji programów religij­
nych

8.00 Faceci w czerni, ode. 3 — se­
rial animowany dla dzieci

8.25 Power Rangers, ode. 157 —

serial komiksowy
8.50 Kalambury - program dla

dzieci

9.20 Talent za talent
9.50 Owocmocna lista przebo­

jów — program muzyczny
10.00 Strażnik Teksasu, ode. 115

10.55 Randka z Marilyn Monroe,
USA, 1993, reż. John White-

sell, wyk. Jason Priestley,
Joe Pantoliano

Lato 1962 roku to wymarzo­
ny czas na wyprawę do Hol­
lywood i spotkanie z... Mari­
lyn Monroe. Trójka przyjaciół
kochała się w niej od dawna,
wsiadajq więc do samocho­
du i wyruszajq, by wyznać
miłość tejjedynej.

12.35 SOS Titanic, Wlk. Brytania,
1958, reż. Roy Ward Baker,

wyk. Kenneth Morę, Ronald

Allen, Robert Ayres
Oparta na relacji I oficera

„Titanica", Herberta Ligtollle-
ra nienaganna dokumental­
nie i do dziś robiqca wielkie

wrażenie opowieść o dziewi­
czej podróży „Titanica" i jej
tragicznym finale.

14.30 Gospodarz: gra — zabawa

15.00 Magazyn

7.00 Telesklep
8.00 . Orner" (15)— serial anim.

8.30 .Latarnia Solusia" (31) —

serial animowany dla dzieci

8.45 De De Reporter — program
dla dzieci

9.00 Twój problem nasza głowa
10.00 Magazyn NBA

10.30 Skrót meczu NBA z piątku
11.15 .Szalony świat" (16) — se­

rial
11.45 .Babilon V" (11) —serial

„Nie z tego świata" —

film przygodowy, USA

1993, reż. Peter Wer­
ner, wyk. George
Newbern, Annę Le

Guernec, Robert

Knepper

14.15 Big Star Party — program

muzyczny
15.15 „Buffy — Postrach Wampi­

rów" (30) — serial, USA

Podczas uroczystości zorga­
nizowanej po zwycięstwie
szkolnej drużyny w zawo­
dach pływackich jeden zjej
członków zostaje zaatako­
wany przez podobnego do

człowieka morskiego potwo­
ra. W szkole inny członek

drużyny — Cameron nachal­
nie podrywa Buffy. Ta reagu­
je gwałtownie łamiqc mu

nos. Kiedy tłumaczy później
trenerowi Marinowi, że dzia­
łała we własnej obronie, tre­
ner uznaje, że sama sprowo­
kowała Carnmerona ubiera-

jęc się zbyt wyzywajęco...

7.00 Nasz sklep — zakupy w TV

8.00 Czterech muzyków z Bremy
(3) — serial animowany

8.30 Chris Cross (6) — serial dla

młodzieży
9.00 Wygraj. Wyśpiewaj — pro­

gram muzyczny dla dzieci

9.45 Być matką — poradnik
10.00 Ziele, zioła, ziółka — przeje­

dzenie (1)
10.25 Diabelska miłość (68) — se­

rial obyczajowy, Meksyk
Veltraneja zamknęwszy dom

publiczny daje każdejz dziew-

częt godziwę odprawę. Brau-

lia Felicitas bardzo cierpizpo­
wodu odejścia Genara.

11.10 Ręce do góry — talk show

Ewy Michalskiej

11.40 W poszukiwaniu szczęścia
(11/12) — serial

12.30 Melanżeria — program mu­
zyczny

13.00 Gilette sport — magazyn

sportów ekstremalnych
13.30 Pułapki losu (41) —serial

14.15 Klub 1001 podróży — maga­
zyn turystyczny

14.45 Sekrety Indii (1) —serial dok.

Bohaterami odcinka sq rze­
ka Ganges oraz leżqce nad

nię święte miasto hinduizmu
— Benares. Film przedstawia
w ogólnym zarysie religie
hinduistycznq, więcej miej­
sca poświęcajqc dwóm waż­
nym rytuałom, szczególnie
zwiqzanym z Gangesem i Be-

naresem.

15.15 Popeye(38) —serial anim.

16.25 Frasier — serial komediowy
17.00 Teleexpress
17.25 Jaka to melodia? — ąuiz
17.50 To jest telewizja
18.05 Napoleon i Józefina — serial

Historia wielkiej miłości Na­
poleona do pięknej Józefiny
de Beauharnais, wdowy
i matki dwójki dzieci...

19.00 Wieczorynka: Mapeciątka
— serial animowany

19.30 Wiadomości i Sport
19.55 Prognoza pogody
20.0 5 Przypadkowy turysta — ko­

media, USA 1988, reż. Law-

rence Kasdan, wyk. William

Hurt, Kathleen Turner

Macon Leary jest autorem

przewodników z cyklu Przy­
padkowy turysta, majqcych
na celu ułatwienie życia po-

dróżujqcym biznesmenom.

Przed wydaniem kolejnych
części informatora, Macon

sam wyjeżdża na rekonesans,
zwiedzajqc w różnych krajach
hotele, restauracje i atrakcje
turystyczne. Po powrocie z ko­
lejnej podróży, żona oświad­
cza mu, że chce rozwodu...

22.0 5 Wojna w Kosowie

22.15 Drozda — show-show

23.15 Sportowa sobota

Szaleństwo — film
j£)sensac., USA 1992,

reż. William Friedkin,
wyk. Michael Biehn,
Alex McArthur, Nicho­
las Campbell

1.00 Klan— telenowela

2.00 Narkotyk miłości — film fa­
bularny, USA

3.35 Zakończenie programu

• Szaleństwo — Nie-
kS winnie wyglqdajqcy

Charles Reece jest nie-
ti I bezpiecznym psychopa-
•p| tę, dokonujqcym okrut-

|f, nych zbrodni na przy-
w padkowych ofiarach. Do

obłędu doprowadziły go tra­
giczne przeżycia z okresu
dzieciństwa. Po pewnym cza­
sie policja aresztuje morder­
cę. Sprawę Charlesa prowa­
dzi asystent prokuratora
okręgowego, Anthony Fra-

ser, zdeklarowany przeciw­
nik kary śmierci. Rozpoczyna
się~kontrowersyjna rozprawa

sqdowa. Jednak w trakcie

procesu Charles zabija ludzi

z eskorty i ucieka...

16.0 0 Wielka gra — teleturniej
17.0 0 Kariera Nikodema Dyzmy —

serial obyczajowy produkcji
polskiej

18.0 0 Panorama

18.10 Kronika

18.35 Duety do mety — teleturniej
19.05 M.A.S.H .

— serial komedio­
wy produkcji amerykań­
skiej

19.35 Dla dzieci: Ale heca

20.00 Andrzej '98 — program arty­
styczny, Polska 1999, reż.

Krzysztof Jaślar, wyk. Elita,
Kabaret Koń Polski, Jacek

Janczarski, Tadeusz Drozda

Relacja z edycji uroczystego
wręczenia nagród im. An­
drzeja Waligórskiego. An-

drzeje przyznawane od kilku

lat przez członków kabaretu

Elita, wręczane sq wybitnym
twórcom satyry, kabaretu

i rozrywki.
21.25 Projekt X: Samochody tere­

nowe — Bieszczady
21.50 Słowo na niedzielę
22.00 Panorama

22.30 Prognoza pogody
Wesele Muriel — ko­
media obyczajowa,
Australia 1994, reż.
P.J. Hogan, wyk. Toni

Collette, Rachel Griffi-

ths, Jeanie Drynan
0 .20 Studio sport: Puchar Francji
1.55 Zakończenie programu

(22AO}

• Wesele Muriel —

Muriel Heslop jest mało

atrakcyjnq, prowincjo-
nalnq dziewczynq i typo­
wym życiowym nieudacz­
nikiem. Ciqgle stanowi

obiekt drwin iżartów i to

zarówno ze strony koleżanek,
jak i własnej rodziny. Uciecz­
kę odprzygnębiajęcej rzeczy­
wistości jest świat marzeń

i fantazji. Największym pra­
gnieniem Muriel jest poślu­
bienie wspaniałego mężczy­
zny. Pewnego dnia dziewczy­
na postanawia odmienić

swój los, fałszuje czek swej
pracodawczym i wyjeżdża do

Sydney. Tu odpowiada na

prasowe ogłoszenie pewne­
go przystojnego i bogatego
sportowca z RPA, który po­
szukuje australijskiejżony, by
móc zakwalifikować się do re­
prezentacji olimpijskiej tego
kraju...

Nasz dom — amery­
kański serial obycz.

17.00 Pasaż — czyli magazyn nie

całkiem kulturalny
18.00 Panorama

18.10 Kronika

18.30 Pełna kultura — Ireneusz

Dudek

19.00 Marginałki — program ka­
baretowy

19.15 Mały jazz

19.30 Czerwony karzeł—angielski
serial komediowy

20.00 Siedlisko — polski film fab.,
wyst. Anna Dymna

21.00 Sport — siatkówka — trans­
misja meczu

21.30 Kronika

21.45 Wiadomości sportowe
22.00 Świat ogrodów — angielski

serial dokumentalno-porad-
nikowy, ode. 8/27 (powt.)

a
j&i Gdzie jest Sara Blake

— amerykański dra­
mat obyczajowy, reż.

Bobby Roth
24. 00 Ludwig van Beethoven —

koncert skrzypcowy D-dur

0 .50 Zakończenie programu

• Dynastia z Dirtwa­
ter — Eastwick pragnie
wykupić wszystkie po­
siadłości ziemskie, leżę-
ce w pasie północ — po­
łudnie, aby móc pędzić
swoje stada tam, gdzie

w danym momencie jest
najwięcej opadów. Emma

Tarbox, którę Eastwick zmu­
sił kiedyś do usunięcia cię­
ży, odmawia sprzedaży zie­
mi... AlWIilb
• Nasz dom — Trzęsienie

ziemi zaskakuje klasę Davida

podczas szkolnej wycieczki.
Wychowawczyni zmuszona

jest nocować wrazz uczniami

w pobliskim kościele. Na sku­
tek wybuchu gazu drewniany
budynek staje wpłomieniach,
a w środku zostaje uwięziona
dwójka dzieci...
• Gdzie jest Sara Blake

— Sara Blake rozwodzi się
z mężem. Otrzymuje więk­
szość majqtku, wysokie ali­
menty oraz prawo do opieki
nad synem. Pewnego dnia

ktoś próbuje jq zabić. FBI,
twierdzqc, że męż Sary pra­
cuje dla mafii, proponuje ko­
biecie objęciejej Programem
Ochrony Świadków.

15.30 Oskar

16.00 Informacje
16.10 Zepter Sport Magazyn
16.20 Człowiek, którego nie ma

17.15 Młody Indiana Jones

Dzieje IndianyJonesa zanim

jeszcze został słynnym ar­
cheologiem i awanturnikiem.

18.10 Xena, wojownicza księżnicz­
ka, ode. 49

19.05 Disco Polo Live

20.0 0 Idź na całość — show z na­
grodami

20.50 Losowanie LOTTO i Szczęśli­
wego Numerka

21.0 0 Nocny patrol, ode. 43, USA,
1995-96 -serial

Xtro 3, USA, 1995,
l£) reż. Harry Bromley-

Davenport, wyk. An-

drew Divoff, Jim
Hanks

23.35 Ogłoszenie wyników LOTTO

23.40 Opowieści z krypty, ode. 8,
USA, 1994, wyk. Timoty Dal-

ton, Christppher Reeve, Ro­
ger Daltrey, Whoopi Gold-

berg, Brooke Shields

Antologia opowieści grozy.

Przezabawne, choć zarazem

makabryczne historie pre­
zentuję cały arsenał tricków

i innych efektów specjalnych.
0.10 Playboy: „Beverly Hills Bor-

dello" oraz „Między snem

a jawą"
Jane Street, USA,

(^2^ 1996, reż. Vicangelo
Bulluck, wyk. Linda

Hoffman, D.K. Kelly,
Carrie Stevens, Ro­
bert Gant

2.50 Muzyka na bis

3.50 Pożegnanie

• Xtro 3 — Horror. Po­
rucznik Martin Kim otrzy­
muje rutynowe zadanie

rozminowania wyspy.
Podczasjejprzeszukiwa­
nia odkrywa grób pełen
ludzkich kości, a potem

inne ślady działania „obce­
go"z Kosmosu. feSił
• Jane Street — Thriller

erotyczny. Młoda, piękna pro­
jektantka wnętrz przenosi się
do wielkiego miasta. Jej nowy
szef pomaga jej znaleźć

mieszkanie, w domu przy Ja­
ne Street i wkrótce zostajq
kochankami. Wtedy zaczyna-

jq się dziać dziwne rzeczy
igrozijejśmierć...

16.15 Multikino — filmy, gwiazdy,
plotki

16.45 Czas to pieniądz - teletur­
niej

17.15 Maraton uśmiechu

17.45 Ale plama — program roz­
rywkowy

18.00 Wszystko albo nic

18.55 Pogoda
19.0 0 TVN Fakty
19.25 Sport

19.30 „Fryderyki '98" — bezpo­
średnia transmisja z uroczy­
stości wręczenia nagród
polskiego przemysłu fono­
graficznego

„Lęk wysokości" — ko-

media, USA 1977,
reż. Mel Brooks, wyk.
Mel Brooks, Madeline

Kahn, Claris Leach-

man, Hanrey Korman,
Ron Carey

23.15 „W kręgu podejrzeń" (19) —

serial sensacyjny
0.10 „Inspektor Knight" (1) — se­

rial sensacyjny, USA

1.10 Big Star Party — program

muzyczny
1.50 Granie na zawołanie

4.20 Granie na ekranie

• Nie z tego świata —

Tajemnicza i piękna ko­
bieta o imieniu Cat do­
słownie spada z nieba

na zatłoczonq jezdnię.
Doktor Tom Mason

opatrujejej rany i stara

się zrozumieć dziwnq, ury-

wanę mowę, jakq się posłu­
guje... OS8
• Lęk wysokości — Ri­

chard H. Thorndyke, wybitny
psychiatra, profesor Harvar-

du, przyjeżdża do zakładu

psychiatrycznego na miejsce
zmarłego w zagadkowych
okolicznościach poprzednie­
go ordynatora, który, jak się
okazuje, zginqł z ręk prze­
stępców sprawujqcych tutaj
rzędy— sadomasochistyczne-
j pary, doktora Charlesa

Montague i demonicznej sio­
stry Diesel, którzy nieźle sobie

żyjq dzięki przetrzymywaniu
wzakładzie zdrowych, ale bo­
gatych ludzi. Nieświadomy
niczego profesor unika losu

swojego poprzednika i z po-

mocę oddanego szofera Bro-

phy'ego próbuje rozprawia
się zprzestępcami.

15.45 Historie niesamowite (25)
16.15 Komputerowy świat (6)
17.00 VIP — Wydarzenia Informa­

cje Plotki

17.30 Horoskop — wersja na cały
tydzień

17.45 Zbrodnie w obiektywie (13-
ost.) — serial

18.40 Nasze wiadomości

19.0 0 Extra Zoom

19.30 Prognoza pogody

20.00

19.35 Alfred Hitchcock przedsta­
wia (46) — serial

Bez wsparcia — film

sensacyjny, USA, Ka­
nada 1987, reż. Gil­
bert Cates, wyk. Ka-
ren Allen, Keith Car-

radine, Jeff Fahey
21.45 Kabaret Paka

22.05 WYDANIE SPECJALNE: Na

marginesie prawa
23.25 Nieznajomi (1/13) — serial

23.50 GORĄCE KINO: Obyczaj -

film obyczajowy, USA, wyk.
Charlotte Śieling, Michael

Caroe, Toerben Jensen

29 letnia Pia mieszka ze swo­
im kochankiem — Micha­
elom — w gustownie urzę-

dzonym mieszkaniu. Ich

zwiqzek wydaje się niemal

doskonały:jej wigor i poczu­
cie humoru świetnie dopaso­
wuje się do solidności Mi­
chaela. Jednak pewnego
dnia ma miejsce wydarzenie,
które odmieni ich zwięzek...

1.20 Adax Techno Party
1.50 Zakończenie programu

pi

• Bez wsparcia —

Donny McAndrew po po­
wrocie z Wietnamu jest
zupełnie innym człowie­
kiem. Żona Mary nie ma

zamiaru przyjęć tego do

wiadomości. Poślubiła

przecież przebojowego, mło­
dego i — co nie było bez zna­
czenia — zamożnego mężczy­
znę. Teraz pozostałyjej tylko
pieniędze oraz mężprzeżywa-
jęcy koszmary senne i wyma-

gajęcy opieki. Mary dochodzi

więc do wniosku, że zatrzyma
tylko pieniędze. Razem ze

swoim kochankiem Jackiem

zamierza doprowadzić męża
do samobójstwa. Niespodzie­
wanie pojawia się jednak
przeszkoda wpostaci tajemni­
czego mężczyzny o nazwisku

Reed... (d)
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7.00 Rolnictwo no świecie — re­
portaż

7.10 Nasza gmina — magazyn
7.20 Proszę o odpowiedź
7.30 Notowania

8.00 Poranek filmowy
8.30 Teleranek

8.55 Elza z afrykańskiego buszu:

Groźne Iwy z Merti — serial

9.50 Wiadomości naukowe

10.00 W Starym Kinie: Tu rządzi
humor — komedia muz.,

USA 1934

11.15 Gość w dom

11.45 Zaproszenie do Teatru TV:

Pies ogrodnika

12.00 Anioł Pański — transmisja
z Watykanu

12.15 Czasy — katolicki magazyn
12.25 Salomon — teleturniej wie­

dzy religijnej
12.45 Tańce polskie—Tańce Kurpi

Zielonych
13.00 Wiadomości

13.10 Tydzień
13.40 Moc —magazyn
14.00 O co chodzi? — teleturniej
14.30 20 000 mil podmorskiej że­

glugi — serial fantast., USA

1997, reż. Rod Hardy, wyk.
Michael Caine, Patrick

Dempsey, Mia Sara, Bryan
Brown

15.30 Zwierzęta świata: Żyjąca
Europa: Góry i wrzosowiska
— serial dok.

TYP
7.00 Echa tygodnia
7.30 Dwie panie Grenville — se­

rial, USA 1987, reż. John Er-

man, wyk. Genevieve Allen-

bury, Ann-Margret, Eliza­
beth Ashley, Bruce Boa

8.25 Słowo na niedzielę
8.30 Program lokalny
9.35 Klasztory polskie: Karmelici

na piasku
10.05 Szalone liczby—teleturniej
10.35 Kręcioła — program Jurka

Owsiaka

11.00 Stulecie zwykłych ludzi: Rok

1968. Rewolta młodych —

film dok.

12.00 Asterix contra Cesar — film

animowany prod. fran­
cuskiej 1994

W drodze na polowanie
Obelix spotyka pięknq dziew­
czynę, w którejzakochuje się
bez pamięci. Dziewczyna ma

na imię Falbala ijest córkę
jednego z galijskich wo­
dzów. Niestety, jest ona za­
kochana w Tragikomiksie —

synu innego z plemiennych
przywódców...

13.15 U pana Krzysia: Do NATO

marsz

14.00 Dla dzieci: Ulica Sezamko­
wa

14.30 30 ton! Lista, lista — lista

przebojów
15.05 Familiada — teleturniej

TELEWIZJA

KRAKÓW
7.00 Miś Rupert — ang. serial

animow., ode. 28/39

7.25 Ja i moje zwierzęta — cykl
franc. reportaży, ode. 20/26

7.40 Księżniczka Szeherezada —

serial anim., ode. 20/26

8.05 Animaniacy — amerykański
serial animowany

8.30 Przeboje Telewizji Kraków

9.00 Kalejdoskop sportowy
9.30 Wielki świat piłki nożnej —

transferowe szaleństwo

10.00 Opowieści antykwaryczne
— program poradnikowy

10.30 Sztuka i rzemiosło — fran­
cuski serial dok., ode. 5/10

Świat bliski i daleki —

kanadyjski serial

dok., ode. 18/26

Tajniki niemieckiego
WmBf/ tenisa — serial dok.,

ode. 1/26

11.40 Europejskie rodowody — au­
striacki program dok., ode.

8/13

12.30 Rola —magazyn
12.50 Gazdówka — magazyn za­

kopiański
13.10 Z plecakiem i walizką — ma­

gazyn turystyczny (powt.)
13.35 Kinomania — teleturniej dla

młodzieży
14.10 Kufer Babci Aliny — krakow­

ski magazyn domowy
14.30 Budujemy mosty — teletur­

niej

6.00 Disco Polo Live

7.00 Magazyn
7.30 Jesteśmy — magazyn redak­

cji programów religijnych
8.00 Faceci w czerni, ode. 4 — se­

rial animowany dla dzieci

8.30 Power Rangers, ode. 158 —

serial komiksowy
9.00 Kalambury — program dla

dzieci
9.30 Dyżurny satyryk kraju —

program Tadeusza Drozdy
10.00 Disco Relax

11.00 Oni, ona i pizzeria, ode. 6

11.30 Sabrina, nastoletnia cza­
rownica, ode. 42 — serial

12.00 Zapytaj Harriet, ode. 7,
USA, 1997

Komputer w tenisów-

kach, USA, 1995, reż.

Peyton Reed, wyk.
Kirk Cameron, Larry
Miller, Matthew

McCurley
14.25 Klub Polsatu

14.35 Młody Indiana Jones, ode.

7, USA, 1992-93

Serial przygodowy, opowia-
dajqcy dzieje IndianyJonesa
— legendarnego bohatera

trylogii George'a Lucasa —

zanim jeszcze został słyn­
nym archeologiem i awan­
turnikiem.

15.30 Perła, ode. 21 — amerykań­
ski serial komediowy

7.00 Telesklep
8.00 „Nudnik" (4) — serial animo­

wany dla dzieci

8.30 „Mandy i zwierzaki" (10) —

serial dla dzieci

9.00 Twój problem nasza głowa
— program na żywo dla

dzieci

10.00 .Tarzan" (14) — serial przy­
godowy produkcji amery­
kańskiej

11.00 .Lęk wysokości" — komedia,
USA 1977, reż. Mel Brooks,
wyk. Mel Brooks, Madeline

Kahn, Claris Leachman, Ha-

rvey Korman, Ron Carey

12.45 Studio tramwaj
13.20 Gotuj z Kuroniem — maga­

zyn kulinarny
Niepodzielnie króluje
w kuchni, jest autorem wielu

przepisów na wspaniałe da­
nia, ajego zdolności poparte
sq rzetelnq wiedzq wyniesio-
nq z elitarnej amerykańskiej
szkoły kulinarnej. Gotowanie

dla Macieja Kuronia jest
prawdziwq sztukę. Prezentu-

jęc swoje umiejętności obda­
rza nas jednocześnie dużq
porcjq humoru. Jego popu­
larność potwierdziła przy­
znana mu statuetka Wikto­
ra.

13.50 Mecz: Wisła Kraków — Ruch

Radzionków

7.00 Nasz sklep—zakupy wTV

8.00 Wygraj! Wyśpiewaj! — pro­
gram muzyczny dla dzieci

8.45 Popeye (39) — serial anim.

9.15 Lucky Lukę — kim jest pan

Josephs? (2) — serial anim.

10.15 Komputerowy świat (6)
Do wieży kontrolnej na lotni­
sku włamuje się szaleniec.

Setki pasażerów na pokła­
dach samolotów znajdujg
się w niebezpieczeństwie.

11.00 Gilette Sport — magazyn

sportów ekstremalnych
11.30 Zbrodnie w obiektywie (13-

ost.) — serial

12.25 Na afiszu — wiadomości

kulturalne

12.40 Muzyczny regał — program

muzyczny
13.20 Życie zwierząt (65-ost.) —

film przyrodniczy
13.45 Cinema — magazyn nowo­

ści filmowych
14.15 Lista przebojów Podwórko­

wych Bogdana Łazuki

14.45 NIEDZIELNE KINO: Podróż

Penelopy — komedia, Fran­
cja 1995, reż. Patrick Vol-

son, wyk. Micheline Presie,
Claude Pieplu, Sonja Co-

dhant, Guillaume Canet

Dwajprzyjaciele Maxim i Pau­
lo — majq jedno marzenie:

chcieliby odwiedzić dalekie,
egzotyczne wyspy Pacyfiku...

16.00 Poczet regionów polskich:
Świętokrzyskie

16.40 Czytadło
17.00 Teleexpress
17.25 Śmiechu warte

17.50 Dziennik Telewizyjny — pro­
gram satyryczny

18.10 Akademia policyjna — serial

19.00 Wieczorynka: Gumisie

19.30 Wiadomości, Sport
19.55 Prognoza pogody

20.05 Dwie panie Grenville — se­
rial, USA 1987

21.05 Wojna w Kosowie

21.10 Taksówka Jedynki: Cel ma­
trymonialny

21.25 Rozwiązanie konkursu au­
diotele

21.30 Ktokolwiek widział, ktokol­
wiek wie

22.15 Sportowa niedziela

(2245) Spółka Merchant-lvo-

ry przedstawia: Kwar­
tet — dramat psycho­
logiczny, W. Bryt.,
Francja 1981, reż. Ja­
mes hory, wyk. Isa-
belle Adjoni, Alan Ba-

tes, Anthony Higgins
0 .25 Archiwum gwiazd: Janusz

Łętowski in memoriam

0 .50 Nie odwracaj wzroku — film

dok.

1.50 Koncert Barbary Hendricks

2.25 Zakończenie programu

;' 9 Kwartet — Akcja fil-

U mu rozgrywa się w la-

tach dwudziestych w Pa-

ryżu. Młodziutka Marya
ę jest chórzystkq w rewii

i żonq Polaka Stephana
l Zellow, handlarza dzie­

łami sztuki. Natomiast He-

idlerowie to zamożni Anglicy
w średnim wieku, bywalcy ar­
tystycznych salonów stolicy
Francji. Wkrótce Stephan tra­
fia do więzienia za paser­
stwo a jego delikatna żona

z dnia na dzień zostaje bez

środków do życia. Po pew­
nym czasie kobieta korzysta
z propozycji Heidlerów

i wprowadza się do ich domu.

Niebawem jednak okazuje
się, że wspaniały gest przyję­
cia dziewczyny pod swój
dach miał niewiele wspólne­
go ze szczerymi intencjami
gospodarzy... fP-EW

15.35 Złotopolscy: Stara miłość

nie rdzewieje — telenowela

16.05 Lekcja tańca: Tango — pro­
gram rozrywkowy

17.00 Chłopi: Zrękowiny — serial

obyczajowy
18.00 Panorama

18.10 Kronika

18.35 Duety do mety — teleturniej
19.05 7 dni świat

19.30 Dla dzieci: Dlaczego to my

20.00 Wszystko gra — telewizyjne
varietes prowadzi Grażyna
Torbicka, wyk. Wojciech Gq-
sowski, Bogusław Mec, Iza­
bela Trojanowska, Krystyna
Janda

21.00 Nowojorscy gliniarze
21.50 Dwójkomania
22.00 Panorama

22.25 Prognoza pogody
22.30 Gustawa Herlinga Grudziń-

skiego rozważania o cno­
tach: Miłość

22.40 Studio Teatralne Dwójki: Li­
dia Amejko — Farrago, reż.
Jarosław Żamojda, wyk. Ce­

zary Pazura, Marek Wal­
czewski, Wiktor Zborowski

Gwiazdor kina akcji ginie
w wypadku samochodowym.
Po śmierci trafia przed obli­
cze świętego Piotra, który
obwinia go o zbrodnie, jakie
popełnił w filmach...

23.40 Mieszane uczucia. Ona

starsza, on młodszy
Maski — thriller psy-
chologiczny, Francja
1987, wyk. Philippe
Noiret, Robin Renucci

2.05 Studio sport: Rugby — Tur­
niej Pięciu Narodów, mecz

Walia — Anglia
2.45 Zakończenie programu

• Maski — Christiano­
wi Legagneurowi, zna­
nemu prezenterowi
i producentowi telewi­
zyjnemu, składa wizytę
młody dziennikarz Ro­
land Wolf, twierdzęc, że

zamierza napisać o nim

ksiqżkę. Wkrótce Wolf na

własnq rękę postanawia do­
szukać się motywów postę­
powania Legagneura, które­
go przeszłość i aktualne za­
chowanie wzbudza coraz

więcej wgtpliwości... gilHIfc

15.0 0 Był sobie człowiek — serial

popularnonaukowy dla mło­
dzieży, ode. 21/26

15.30 Drużyna marzeń, ode.

59/64

Serial dla młodzieży produk­
cji angielskiej opowiadajqcy
o perypetiach pięciu mło­
dzieńców, których marze­
niemjestgra wpierwszoligo­
wych drużynach angielskich.

16.0 5 Nasz dom — amerykański
serial obyczajowy

17.00 INXS - koncert na We-

mbley
18.00 Panorama

18.10 Kronika

18.30 Sport — transmisja meczu

20.05 Prawda o Juliet — amery­
kański film obyczajowy

Skomplikowana i zarazem

zabawna intryga miłosna.

21.30 Kronika

21.45 Gość TV Kraków: Tomasz

Wysocki
22.00 Relacja z rozgrywaek żużlo­

wych
22.30 Magazyn sportowy

Na ratunek — austra-

lijski serial sensac.-

przygod., ode. 1/6

23.50 Muzyczne spotkania — Cze­
sław Niemen w Operze Le­
śnej — program rozrywkowy

0.35 Zakończenie programu

,, 9 Świat bliski i daleki
■ś — Odkryjemy wyjętkowe
H właściwości żaby. Spo-

tkamy chemików, którzy
- opracowuję nowe lekar-

§|| stwa, badajęc częstecz-
■ ki zwięzków wydziela­

nych przez jej skórę. Nato­
miast specjalista dermato­
log opowie nam, jak w labo­
ratorium klonuje się ludzkq
skórę.
• Tajniki niemieckiego
tenisa — Cykl składajqcy się
z 26 odcinków. W pierw­
szym poznamy centrum teni­
sowe w Nussloch, prowa­
dzone przez znanego trene­
ra, Borysa Breskvara. To on

odkrył Steffi Graf i Borysa
Beckera, a obecnie ćwiczy
z innę tenisistkę, Annę
Huber.

9 Na ratunek — Policjanci
ze specjalnego pogotowia
ratuję dwóch studentów,
którzy ulegli katastrofie lotni­
czej. Okazuje się, że jeden
z nich, nie posiadajęc odpo­
wiednich uprawnień, zabrał

bez wiedzy ojca — należęcy
do niego samolot.

16.00 Informacje
16.10 Zepter Sport Magazyn
16.20 100 proc, dla stu: gra — za­

bawa

16.45 Miłość od pierwszego wej­
rzenia

17.20 Xena, wojownicza księżnicz­
ka, ode. 50, USA, 1995

18.15 W słońcu Kalifornii, ode. 5

Akcja serialu rozgrywa się
w Pacific Palisades — ele­
ganckim przedmieściu, na

zachodzie Los Angeles.
Mieszkajqcy w sqsiedztwie
młodzi ludzie przyjaźnię się,
kochajq lub nienawidzq.

19.05 Idź na całość - show z na­
grodami

20.05 Strażnik Teksasu, ode. 115

20.50 Losowanie LOTTO

^fm&Angie, USA, 1994,
reż. Martha Coolidge,
wyk. Geena Davis,
Stephen Rea, James

Gandolfini

22.55 Ogłoszenie wyników LOTTO

23.00 Na każdy temat

0.05 Magazyn sportowy
1.35 Muzyka na bis

3.25 Pożegnanie

• Komputer w teni­
sówkach — Komedia.

Pewien wyjętkowo leni­
wy student college'u od­
krywa, że do mózgu
można bezpośrednio
podłęczyć Internet

i dzięki temu nieoczekiwanie

zaczyna odnosić sukcesy na­
ukowe. (Film niedostępny
drogę satelitarnę). gfSiia
9 Angie — Angie (Geena
Davis) zamierza za wszelkę
cenę pozostać w życiu nieza­
leżna, dlatego też zrywa ze

swoim długoletnim przyjacie­
lem, gdy okazuje się, że jest
z nim w cięży. Energiczna
dziewczyna od lat zaskakuje
znajomych swoim niekon­
wencjonalnym zachowa­
niem. Pewnego dnia oznaj­
mia więc, że spodziewa się
nieślubnego dziecka. Jej ro­
dzina iznajomi — włoska spo­
łeczność nowojorskiego Bro­
oklynu — przeżywajq praw­
dziwy szok... (Film niedostęp­
ny drogę satelitarnę). gJJJ

16.00 Ale plama
16.15 Teleplotki — kulisy wielkiego

świata

16.45 Czas to pieniądz
17.15 Zwariowana forsa — pro­

gram rozrywkowy

17.45 Zostań gwiazdą — program

rozrywkowy
18.55 Pogoda
19.00 TVN Fakty
19.25 Sport

(źtenji „Criminal Law" — film

sensacyjny, USA

1989, reż. Martin

Campbell, wyk. Gary
Oldman, Kevin Ba­
con, Tess Harper

21.45 Pod napięciem — talk show

22.15 Telewizjer — magazyn
22.45 Ale plama
23.00 Magazyn NBA

23.30 Mecz NBA — Detroit — Min­
nesota

2.30 Granie na zawołanie — pro­
gram rozrywkowy

5.00 Granie na ekranie — pro­
gram rozrywkowy

Thiel wyznacza
swemu obrońcy.

9 Criminal Law —

Wstrzęsajęcy film łęczę-
cy w sobie cechy filmu

kryminalnego, moralite­
tu, dramatu psycholo­
gicznego, opowieści
obyczajowej i thrillera.

Pochodzęcy z arystokratycz­
nej rodziny Martin Thiel zo­
stał właśnie oczyszczony

dzięki swemu adwokatowi

Benowi Chase z oskarżenia

o brutal

ne mor­
derstwo

młodej
kobiety.
Tuż po
zakoń­
czeniu

rozprawy

spotkanie
Na miejscu spotkania Chase

znajduje zmasakrowane

zwłoki dziewczyny. Adwokat

jest pewien, że to mężczy­
zna, do uniewinnienia które­
go dopiero doprowadził, jest
mordercę. Postanawia teraz

zebrać dowody winy swego

niedawnego klienta. Śledz­
two ujawni przerażajęcę
prawdę... tfTEFł

16.15 Żywioły Ziemi (5) - serial

dokumentalny, USA 1987

16.45 Piękni i sławni czyli nasza

wizyta u... — program Doro­
ty Wellman

17.15 Opowieści niesamowite we­
dług Edgara Allana Poe (2)

17.45 Max i przyjaciele (3) — film

sensacyjny
18.45 Powtórka z kabaretu

19.05 McCall(42)-serial
Syn Roberta McCalla, Scott,
stara się pomóc przyjacielo­
wi wyjaśnić tajemnicę doty-
częcę jego pobytu w obozie

jenieckim. Ponieważ sam nie

może dać sobie rady, prosi
ojca o pomoc.

Niewłaściwy człowiek
'giftwMy — komedia sens., USA

1993, wyk. Rosanna

Arąuette, Kevin An­
derson, John Lithgow

22.00 Wieczór z wampirem
23.15 Na afiszu — wiadomości

kulturalne

23.30 Horoskop — wersja na cały
tydzień

KALEJDOSKOP FIL-

MOWY: Eskimosce

jest zimno — film oby­
czajowy, Węgry 1983,
wyk. Marietta Mehes,
Bogusław Linda, An­
dor Lukats

1.35 Zakończenie programu

9 Niewłaściwy czło­
wiek — Przebywajęcy
w Meksyku amerykański
komiwojażerAlex Walker

jest poszukiwany przez

tutejszę policję. Spotyka
parę innych Ameryka­

nów: Philipa Millsa ijego mło-

dq, sfrustrowanę żonę Missy.
Powstaje między nimi dziwny
trójkęt wzajemnych relacji
izależności... (|iZl3
• Eskimosce jest zimno

— Laci — popularny i ceniony
pianista — żyjęcy w Londy­
nie, przybywa do swojego ro­
dzinnego miasta — Buda­
pesztu. Od samego poczęt-
ku otacza go tłum wielbicie

lek, jednak Laci na żadną
z nich nie zwraca uwagi. Do­
piero piękna i intrygujęca
blondynka o imieniu Mari

zwraca na siebie uwagę pia­
nisty. Wkrótce zakochuję się
w sobie. Aby być cięgle bli­
sko siebie — postanawiają
stworzyć zespół muzyczny.
Mari wpada na pomysł, aby
do zespołu dołęczył jej
męż... (d)
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6.00 Jednym śladem - magazyn
6.30 Wyprawa do Xapatan - tele­
turniej 8.00 Santa Barbara - serial

obycz. 9 .00 Bellamy — serial sensac.

10.00 Tego już za wiele — serial

kom. 10.30 Snowy - serial obycz.
12.00 Życie po życiu - film dok.

13.00 Bellamy — serial sensac.

14.00 Santa Barbara — serial obycz.
15.30 Pago, Pago — teleturniej
17.00 Santa Barbara - serial obycz.

18.00 Bellamy — serial sensac.

19.30 To jest kino - magazyn 20.00

Tego już za wiele — serial kom.

20.30 Oddział szturmowy — film

sensac., USA 22.00 To jest kino -

magazyn 22.30 Kamera start — tele­
turniej filmowy 23.00 Ulec kobiecie
— thriller, USA, wyk. Andrew Stevens,

Morgan Fairchald, Robert Forster,
Shari Shattuck 0.30 Wrestling 1.30

Synowie mafii — film sensac., USA

reż. Guy Magar, wyk. Jay Acovone,
Matt LeBlanc, Stephanie Richards,
Lou Rawis

8.00 — 17.00 Program muzyczno-

rozrywkowy 17.00 Aktualności Tar­
nowskie 17.15 TTK Muzyka 17.30

Gość studia 18.00 Aktualności Tar­
nowskie 18.15 Kulinarny Kqcik Ko­
nesera 18.40 Z księgarskiej półki
19.00 Aktualności tarnowskie 19.15

Art. Musie 20.00 Aktualności Tar­
nowskie 20.15 Lepiej tego nie oglą­
daj 21.00 Aktualności tarnowski

22.15 Raport medyczny

KABLOWA

6.00 To jest kino — magazyn 6.30 Pa­
go, Pago - teleturniej 8.00 Santa

Barbara — serial obycz. 9.00 Bellamy
- serial sensac. 10.00 Tego już za

wiele — serial kom. 10.30 Snowy —

serial obycz. 12.00 Niszcząca siła —

serial dok. 13.00 Santa Barbara —

serial obycz. 14 .00 Gotuję bo lubię —

magazyn 14.30 Kamera start — tele­
turniej filmowy 15.30 Fort Boyard —

teleturniej 17.00 Snowy —serial oby­

cz. 18.00 Santa Barbara — serial

obycz. 19.30 To jest kino - magazyn
20.00 Tego już za wiele — serial kom.

20.30 Upadek orłów - dramat wo­
jenny, USA, wyk. Christopher Lee, Ra­
mon Sheen, Mark Hamill, Alexandra

Erlich 22.00 ATV idzie do kina —

przegląd nowości kinowych 22.30

Jednym śladem — magazyn 23.00

Kto grzeje się w łóżku mojej żony -

komedia erotyczna, Włochy wyk. Ugo
Tognazzi, Edwige Fenech, Luc Meren-

da, Massimo Serato 1.00 Narco Do-

llar — film sensac., USA

8.00 — 17.00 Program muzyczno-

rozrywkowy 17.15 TTK Muzyka
17.35 Gość studia 18.15 Wieczór

szczerości 18.35 Kulinarny Kącik
Konesera 19.00 Tygodniowy prze­
gląd informacji 19.15 Tarnowskie

wydarzenia kulturalne 19.30 Z ksią-
garskiej półki 20.00 20.15 Studio

Sport 21.00 Tygodniowy przegląd in­
formacji 21.20 Niebo nad Berlinem
— obyczajowy 22.35 Muzyka

Stacje telewizyjne polskojęzyczne Stacje telewizyjne polskojęzyczne

W Katowice
8.30 Opolski tydzień 8.55 Weekend
- co, gdzie, kiedy? 9.15 Telewizja
Katowice proponuje... 9 .30 lvanhoe

— serial anim. 10.00 Niebezpieczna
zatoka — serial przyg. 10.30 Świat

ogrodów — serial dok. 11 .00 Rajd
Pekin - Paryż —serial dok. 11.25 Za­
wody zwykłe i niezwykłe — serial dok.

11.40 Dynastia z Dirtwater — serial

obycz. 12 .30 Publicystyka kulturalna

12.45 Ale kino — magazyn 13.10

Kronika towarzyska i rodzinna
13.30 Śląska kronika filmowa 13.45

Lola — czyli liga szkół średnich

14.30 Piraci — teleturniej 15.00

Nasz świat — felieton 15.20 Sztuka

patrzenia 15.30 Wyprawy do króle­
stwa zwierząt — dok. 16.05 Nasz

dom — serial obycz. 17.00 Telefonia-

da bis — teleturniej 17.50 Kim je­
stem — zabawa literacka 18.30 Oj,
ni ma jak Lwów 19.00 Od Rawy do

Rawy 19.30 Czerwony karzeł — se­
rial kom. 20.00 Ekstradycja - serial
sensac. 22 .00 Świat ogrodów — se­
rial dok. 22 .30 Gdzie jest Sara Blake
- dramat obycz., USA

7.05 Klan — telenowela, Polska 7.50

Madonny Europy 8.20 Liga przebo­
jów — Szczęśliwa 9.10 Dla dzieci: Za­
czarowany ołówek — film anim. 9.15

Duszek George — film anim. 9.30

Dla dzieci: Ala i As 10.20 Zwierzolub
— program poradnikowy 10.40 BRA­
WO! BIS! 12.00 Film na życzenie:
Szczęśliwego Nowego Roku — dra­
mat obycz., Polska (audiotele: 0-

70015061), Ucieczka z kina „Wol­
ność" — komedia, Polska (audiotele:
0-70015062), Zbrodniarz i panna —

film krym., Polska (0-70015063)
13.30 Skarbiec - magazyn 14.00

Gwiezdny pirat: Ostatnia tajemnica
— serial przyg. 14.30 Piraci — tele­
turniej 15.00 Magazyn polonijny z

Holandii 15.30 Muzyka łagodzi oby­
czaje: Sekrety skrzypiec 16.00 Wie­
ści polonijne 16.15 Mówi się... —

program poradnikowy 16.35 Ludzie

listy piszą 18.15 Złotopolscy: Spó­
źnieni kochankowie, Sny — telenowe­
la, Polska 19.15 Dobranocka 20.00

A to historia: Wielka Gala Polskiego
Kabaretu i Estrady — koncert 21.20

Balanga — dramat obycz., Polska

23.15 Program satyr. Krzysztofa
Daukszewicza

7.00 Trzecia planeta od Słońca - se­
rial kom. 7.25 Świat pana trenera —

serial kom. 7 .50 Sunset Beach — se­
rial obycz. 8.35 Słodka dolina — se­
rial dla młodzieży 9.00 Odjazdowe
kreskówki 11.25 My i inne zwierzęta
— serial przyr. 11.55 Gwiazdy Holly­
wood: Clark Gable — serial dok.

12.20 Bastion - film SF, USA 14.00

Ukryta kamera — program rozrywk.
14.25 Rodzina Potwornickich — se­
rial kom. 14.50 Trzecia planeta od

Słońca — serial kom. 15.15 Legenda
Wilhelma Telia — serial przyg. 16.15

Czynnik PSI 2 - serial SF 17.05 W

cudzej skórze - serial sensac. 17 .55

Komando Małolat — serial sensac.

19.00 Extra Zoom - magazyn 19.35

Alfred Hitchcock przedstawia — se­
rial sensac. 20.00 Bez wsparcia —

film sensac., USA/Kanada 21.45 Zie­

mia — ostatnie starcie — serial fan-

tast. 22 .35 Dom — horror, USA 0.10

W cudzej skórze — serial sensac.

1.00 Czynnik PSI 2 — serial SF 1.45

Bez wsparcia — film sensac.,

USA/Kanada

8.00 Klub Hawaje — serial dla mło­
dzieży 12.30 Świat cyrku 13.30 Kurs

rysunku — program dla dzieci 17.15

Auto salon — magazyn 17.50 Repor­
taż z planu - magazyn 18.25 Facho­
wiec radzi 19.00 Generał Daimos —

film anim. 19.30 Bliżej filmu — maga­
zyn 20.00 Na tytoniowym szlaku —

film sensac., USA 22.00 Nie tylko na

weekend — magazyn 22.30 Noa,
Noa — film przyg., Włochy

w r
'

• 2
7.00 Życie jak poker — telenowela

7.30 100% dla stu — telezabawa

8.00 Kojak — serial krym. USA 9.00

Bonanza — serial przyg. 10.30 Przy­
gody Hucka Finna 11.00 Tajemnicza
wyspa - serial 11.25 Pacific Blue -

serial sensac. 12 .30 Micaela — tele­
nowela 13.30 Mag. Motor. Młodych
14.00 Superstar — pr. satyryczny
14.30 Junior — show 15.00 Disco

Polo Live 16.00 Ruscy na Florydzie -

komedia, USA 17.40 Magazyn
18.00 Kojak — serial 19.00 Pacyfic
Blue — serial sensac. 19.50 Informa­
cje 20.05 Szczęki 2 - horror, USA

22.05 Idź na całość - show 23.05

Tajemnicze morderstwo Thelmy
Todd — film krym. 0.40 Zaufać Bea-

trice — komedia 2.05 Disco Relax —

progr. rozrywkowy

tx/Katowice
8.30 Pryzmat — magazyn 8.45 W

cztery świata strony — magazyn
9.05 Koszałek Opałek — program
dla dzieci 9.30 Wielki świat piłki noż­
nej — serial dok. 10.00 Opowieści
antykwaryczne — serial dok. 10.30

Sztuka i rzemiosło — serial dok.

11.00 Świat bliski i daleki — serial

dok. 11.25 Tajniki niemieckiego teni­
sa — serial dok. 11 .40 Europejskie
rodowody — serial dok. 12.30 Teleli-

ga '99 — teleturniej 13.05 Studio Gol

13.30 Sacrum profanum 14.30 Bu­
dujemy mosty — teleturniej 15.00

Był sobie człowiek — serial anim.

15.30 Drużyna marzeń — serial dla

młodzieży 16.05 Nasz dom - serial

obycz. 17 .00 INXS — koncert na We-

mbley 18.25 Wiadomości sportowe
18.30 Studio sport: Koszykówka
20.05 Prawda o Juliet - film obycz.,
USA 21.30 Aktualności 21.40 Stu­
dio sport 22.30 Jest jazz — program
G. Ogrodowskiej 23.00 Na ratunek
— serial sensac. 23.50 Gwiazdy raz

jeszcze — program rozrywk.
i.. , A4,* W«

7.05 Drogą zabranego czasu — re­
portaż 7.20 Śpiewające Kaszuby —

reportaż 7.35 Słowo na niedzielę
7.40 Złotopolscy: Spóźnieni kochan­
kowie, Sny — telenowela, Polska

8.30 Przez lądy i morza: Te Pito Te

Henua — pępek świata 8.50 Dzień

dobry na dzień dobry 9.50 Panteon
— wydarzenia kulturalne 10.05 W la­
biryncie: Wyznanie; Nie jesteś moim

ojcem — serial obycz. 11 .00 Hulaj

dusza - magazyn 11.30 Mała księż­
niczka — serial anim. 12.00 Dla mło­
dych widzów: Polskie ABC 12.30 Ma­
gazyn Polonijny z Ukrainy 13.00

Transmisja niedzielnej mszy św.

14.05 TEATR FAMILIJNY: Anna Oni-

chimowska - Walizka, Polska 14.45

Podwieczorek... z Polonią — program

rozrywk. 15.35 BIOGRAFIE: Widzia­
łem wielu bogów — film dok. 16.25

Czy nas jeszcze pamiętasz 16.50 Te­
ledyski na życzenie 17.15 Hrabia Ko-

czuła - serial anim. 17.40 WSPO­
MNIEŃ CZAR: Zabawka — melodra­

mat, Polska 19.15 Dobranocka

20.00 Kamienne tablice — dramat

obycz., Polska 22.15 Taksówka Je­
dynki: Wydało się 23.05 Dzieje kul­
tury polskiej: Królestwo bez korony —

film dok. 0 .05 Teledyski na życzenie

9.00 Odjazdowe kreskówki 11.20

Wyprawy z National Geographic: Su-

rikatki, Podniebni akrobaci, Podróż

faraona do wieczności - dok. 12 .10

Abbott i Costello w szkole dla dziew­
cząt — komedia, USA 13.45 Auto­
strada do Nieba 14.40 Siódme nie­
bo — serial kom. 15.35 Savannah —

serial obycz. 16.25 Zbawca ludzkości
— serial kom. 16.50 Zróbmy sobie
dobrze - serial kom. 17 .15 PRZEBÓJ

KOMEDIOWY: Wspaniałe wakacje —

komedia, USA 19.05 McCall — serial

sensac. Niewłaściwy człowiek — ko­
media sensac., USA 22.00 Wieczór z

wampirem - talk show prowadzony
23.15 Oblicza Nowego Jorku — se­
rial krym. 0 .00 Pogoda dla bogaczy
— serial obycz. 0.50 McCall — serial

sensac. 1 .40 Z ostatniej chwili - dra­
mat obycz., USA
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8.00 Klub Hawaje — serial dla mło­
dzieży 12.30 Kurs rysunku - pro­
gram dla dzieci 13.00 Bliżej filmu —

magazyn 13.30 Fachowiec radzi

17.15 Godzina z... Hip-Hop - pro­
gram muz. 18.00 Nie tylko na wee­
kend — magazyn 18.30 Auto salon —

magazyn 19.00 Generał Daimos —

film anim. 19.30 Obywatel Kane -

dramat psychologiczny, USA 21.30

Grek Zorba — balet 23.50 Bliżej fil­
mu 0.20 Reportaż z planu

O 2
6.00 Talent za talent 6.30 Oskar -

magazyn filmowy 7.00 Życie jak po­
ker — telenowela 7.30 Świat według

Kiepskich 8.00 Kojak — serial krym.
USA 9.00 Bonanza - serial 10.00

Spiderman — serial anim. 10.30

Przygody Hucka Finna 11.00 Taje­
mnicza wyspa — serial 11.30 Pacific

Blue - serial sensac. 12.30 Mia­
steczko Evening Shade 13.00 Dajcie
nam święty spokój 13.50 Ruscy na

Florydzie — komedia, USA 1987

15.30 Magazyn 16.00 Orbitalny po­
sterunek — serial SF 17.00 Co pi­
szczy w sporcie? 17.30 Benny Hill -

pr. rozryw. 18.00 Kojak — serial

19.00 Pacific Blue — serial 19.50 In­
formacje 20.05 Scarlet — serial

21.00 Matlock - serial 21.50 Pierw­
sza fala — serial SF 22.45 Tajemni­
cze morderstwo Thelmy Todd - film

krym. 0.25 Makakofonia... — pr.
muz. 0.55 Afficionado - program
muz. 1.25 Soundtrack 1.55 DJ Club

2.25 Disco Polo Live - pr. muz.

Telewizje satelitarne Telewizje satelitarne
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10.00 Wiek klonowania.

Czy sklonowanie człowieka bę­
dzie spełnieniem marzeń ludzko­
ści o cudownej medycynie, czy
koszmarem?

11.00 Granice nauki: Ingerencja ob­
cych sił 12.00 Pierwsze loty 13.00 Ea-

sy Riders 14.00 Morskie skrzydła:
Dauphine 15.00 Specjaliści: Wojowni­
cy w purpurze 16.00 Katastrofa: Bez

odwrotu.16.30 Katastrofa: Wyrok
śmierci 18.00 Bitwa o Francję 20.00

Zaginione skarby dawnyćh cywilizacji:
Stonehenge 21.00 Czarna skrzynka:
Zabójcza pogoda 23.00 Z akt FBI: Po­
nad prawem
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10.30 Automobilizm: Wyścigi formu­
ły Cart w Montegi 14.30 Sport moto­
cyklowy: 24-godzinny wyścig w Le

Mans 15.30 Tenis ziemny: Turniej
ATP w Estoril - półfinały 17.00 Piłka

nożna: Młodzieżowe MŚ w Nigerii —

mecz Nigeria — Paragwaj 19.00

Sport motocyklowy: 24-godzinny wy­
ścig w Le Mans 20.00 Piłka nożna:

Młodzieżowe MŚ w Nigerii — mecz

Kostaryka — Niemcy 22.00 Curling:
MŚ w Saint John - finał kobiet

23.30 Sport motocyklowy: 24-go­

7.45 — 11.05 Seriale animowane

11.05 Rewolwer i melonik — serial

krym. 12.05 Heartbreak High — se­
rial obycz. 13.05 Chłopak odrobinę
inny - komedia, USA 15.00 Komi­
sarz Rex — serial krym. 16.00 W

słońcu Kalifornii — serial obycz.
17.10 GOTTSCHALK idzie! - show

20.15 9 1/2 Weeks 2: Love in Paris —

dramat obycz., USA 23.50 Mission:

Impossible — serial sensac. 0.50

Alien Abduction: Intimate Secrets —

film erotyczny, USA

PRO 7

6.25 - 12 .15 Seriale animowane

12.15 Dzieciaki, kłopoty i my — serial

obycz. 13.20 Świat według Bundych
— serial kom. 13.50 Wszyscy kochają
Raymonda - serial kom. 14.20 Clue-

less — serial kom. 14.45 Sabrina, na­
stoletnia czarownica — serial kom.

15.15 Buffy — Postrach wampirów —

serial fantast., USA 16.10 Babylon 5

— serial SF, USA 17.10 Przybysz —se­
rial SF, USA 18.05 Akademia policyj­
na — serial kom. 20.15 Big Bully —

komedia, USA 22.10 Draka w Bro-

nxie - film sensac., USA/Hong Kong

dzinny wyścig w Le Mans 0.00 Auto­
mobilizm

7.00 In Luv — talkshow 8.00 In Luv —

talkshow 9.00 Co jest grane? - mu­
zyczne doniesienia Vivy 10.00 Plane­
ta Viva — magazyn 11.00 Chartsur-

fer — notowania list przebojów
12.00 Viva hity — nowości i standar­
dy pop-rockowej sceny 13.00 Top
100 — niemiecka lista przebojów
15.00 Viva Charts —16.00 lnteraktiv

Spezial 17.00 Planeta Viva 19.00

Obrotowy klub 20.00 Viva hity
21.00 In Luv — talkshow 22.00 Over-

drive 23.00 Berlin House

dowa: Czarodziejska kula 2.00 Z akt

sądowych: Pod naciskiem

15.00 Stulecie wojen. Sztuka wojen­
na XX wieku 16.00 Stulecie wojen.
Przyczyny wybuchu I Wojny Świato­

wej 17.00 Maszyny, które wygrały
wojnę 18.00 Niesamowite maszyny
19.00 Wszystko o krokodylach
20.00 Łowca krokodyli: Łowca kro­
kodyli na zachodzie 21.00 Między
prawdą a mitem: Zaginiona Arka

22.00 Discovery Showcase: Odzna­
ka policyjna 0.00 Podniebni policjan­
ci 1.00 Medycyna sądowa: Zaginę-
cie Helle Crafts 1.30 Medycyno sq-
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13.00 Kolarstwo: PŚ — wyścig Paryż
— Roubaix 14.45 Sport motocyklowy:
24-godzinny wyścig w Le Mans 15.15
Kolarstwo: PŚ — wyścig Paryż — Rou-

baix 17.00 Piłka nożna: Młodzieżowe
MŚ w Nigerii 19.00 Automobilizm:

Zawody serii Nascar - Winston Cup
w Bristolu 20.00 Piłka nożna: Mło­
dzieżowe MŚ w Nigerii 22.00 Auto­
mobilizm: Zawody serii Nascar -

Winston Cup w Bristolu 23.00 Wia­
domości - Centrum Sportowe 23.15

Tenis ziemny: Turniej WTA w Amelia

Island — finał 0.15 Tenis ziemny: Tur­
niej ATP w Estoril — finał

12.15 Freddyi milioner —film muz.,

Niem./Włochy 14.10 lyanhoe — film

historyczny, USA

Ekranizacja sfynnej powieści
Waltera Scotta, ukazująca w za­
rysie barwną, pełną legend histo­
rię średniowiecznejAnglii

17.00 Jezioro marzeń - serial oby­
cz. 20.15 Stan Becker - Prawdziwi

przyjaciele — thriller sensac., Niemcy
22.15 My z posterunku —serial kom.

22.45 PLANETOPIA: Benzyna we

krwi — magazyn

PRO 7

12.15 Powrót Supermana — serial

przyg. 13.15 Dwoje do pary - kome­
dia, USA 14.40 Baza Pensacola -

serial sensac. 16.30 Superman 2 -

film SF, W. Bryt.19.00 Świat cudów
— magazyn 19.45 Świat cudów -

magazyn 20.15 Naga broń 2 1/2 -

komedia, USA 22.00 Focus TV — ma­
gazyn 23.05 Ucieczka — thriller sen­
sac., USA 0.50 Pismo mordercy -

dramat krym., Niemcy
®S34®®3488®38®®8®8^^ -Z. 83483®

9.00 lnteraktiv-Spezial — gorąca linia

Vivy 10.00 Planeta Viva - magazyn
11.00 Amica Tv - Live - talkshow

12.00 Club Rotation - taneczny pro­
gram Vivy 14.00 Co było grane? —

przegląd weekendowych nowości

15.00 Nowości Vivy - premiery i de­
biutanci 16.00 Viva hity — nowości i

standardy pop-rockowej sceny 17.00

Jam: pop-rockowe archiwum 18.00

Planeta Viva 19.00 Chartsurfer

20.00 Viva Charts 21.00 Word Cup
22.00 Niteclub 23.00 Jam 0.00 Noc­
ne teledyski ®

Za zmiany wprowadzone w

programie w ostatniej chwili

redakcja nie odpowiada
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W Tarnowie derby Małopolski

Będzie ostra walka
Krótko

Hokejowe MS

W tym sezonie drużyny z naszego regionu przyzwyczaiły już
kibiców do tego, że w praktycznie każdym meczu walczą jak o

życie. Wszyscy tj. Hutnik, Unia i Wawel sq zagrożeni spadkiem,
więc trudno się dziwić, że każdy punkt jest cenny na wagq złota.

Wawel w meczu z Unią zagra osłabiony brakiem Tajudeena

ę

s|

Tak się akurat złożyło, że
w najbliższej kolejce dojdzie
do konfrontacji dwóch dru­
żyn z Małopolski. Unia podej­
mować będzie na własnym
stadionie krakowski Wawel.
Oba zespoły dzielą w tabeli
co prawda tylko dwa miejsca,
ale aż siedem punktów.
W związku z tym w nieco lep­
szej sytuacji są tarnowianie.
— W ostatnim meczu ze Stalą
Stalowa Wola strzeliliśmy
wreszcie pierwszą bramkę tej

Hutnik podejmuje Radomsko

Pokazać charakter
Po sromotnej porażce w Płocku z Petrochemią piłkarze Hutni­

ka Kraków podejmować teraz będą na własnym stadionie druży­
nę Radomska. Nie jest to łatwy przeciwnik, ale jeśli krakowianie

poważnie myślq o utrzymaniu w szeregach drugoligowców to

muszq takie mecze wygrywać.

O porażce w Płocku już za­
pomnieliśmy — mówi trener

Hutnika, Aleksander Broży-
niak. — Zresztą była ona wkal­
kulowana. Do meczu z Ra­
domskiem przystąpimy mak­
symalnie skoncentrowani. Na

szczęcie powoli uzupełnia
nam się kadra. Wracają za­
wodnicy po kontuzjach, wra­
cają kartkowicze. Przeciwko
Radomsku nie będę mógł sko­
rzystaćjedynie z Ozimka.

— Czy przygotował Pan spe­
cjalny, ofensywny wariant gry
na sobotnie spotkanie?

wiosny — mówi trener Unii

Zbigniew Kordela. — Nie po-
zostaje nam teraz nic innego
jak odnieść pierwsze zwycię­
stwo. Do tej pory graliśmy
z czołówką tabeli, teraz czas

na przeciwnika z jej dolnych
rejonów. Nie znaczy to oczy­
wiście, że lekceważymy rywa­
la. Uczulam moich zawodni­
ków, by potraktowali „woj­
skowych” poważnie. Ich
ostatnie zwycięstwo nad Avią
każę budzić respekt.

— Zagramy tak, żeby wy­
grać. Nie możemy rzucić się
na rywala, bo to doświadczo­
ny przeciwnik i może nas bo­
leśnie skontrować. Zagramy
więc do przodu, ale bez szale­
ństw, roztropnie, z pełnym
zabezpieczeniem przedpola
własnej bramki,

— Czego jeszcze potrzeba Hut­
nikowi, żeby wygrał to spotka­
nie?

— Przede wszystkim moi

piłkarze muszą pokazać pił­
karski charakter. Bez tego
nie da się w sporcie osiągnąć

W obozie krakowskim mają
na temat konfrontacji z „ja­
skółkami” oczywiście zgoła
odmienne zdanie. Trener
Czesław Palik mówi: — Po­
wiedziałem moim zawodni­
kom, że nie ma sensu jechać
na wycieczkę. Skoro już wy­
bieramy się do Tarnowa to bę­
dziemy walczyć o trzy punk­
ty. Co prawda większość fa­
chowców spuściła już Wawel
z ligi, ale my po cichu jeszcze
wierzymy, że karta może się
odmienić. Ma temu służyć
m.in. zwycięstwo w Tarno­
wie. Niestety wyskoczył mi ze

składu Tajudeen, który jest
chory. Na szczęście przez ty­
dzień doszedł do siebie Krzy­
siek Szewczyk i powinien za­
grać przeciwko tarnowia­
nom. Uważam, że może to

być ciekawy mecz. Potencjał
obu zespołów jest zbliżony.
Unia ma co prawda więcej
punktów, ale może po tym
meczu jej przewaga zmaleje.

Tyle obaj trenerzy. My do­
dajmy, że oba zespoły powin­
ny wystąpić w następujących
składach — UNIA: Stawarz —

Mikołajczak, Dariusz Popiela,
Dzięciołowski — Radliński,
Szczepański, Klich, Wstępnik,
Jasiak — Brożek, Palej.

WAWEL: Wrześniak — Księ­
życ, Tyrka, Pydyś — Nylec,
Szary, Wołowicz, Szwajca,
Szewczyk —Janik, Kulawik.

Bartosz KARCZ

dobrego rezultatu. Jeśli pił­
karze nie zrozumieją tych
prostych zasad to nie ma

o czym mówić. Rozmawia­
łem z nimi w ostatnim czasie
wiele razy i mam nadzieję, że

moje uwagi trafiły do nich.

Chciałbym, żeby w sobotę po­
kazali grę zadziorną, agre­
sywną. Proszę spojrzeć na

Wawel. Niby już spadli, a jak
walczą. Tylko przyklasnąć.
tego właśnie oczekuję od mo­
ich piłkarzy.

Ponieważ jak mó"wi trener

Brożyniakjuż prawie wszyscy
zawodnicy są do jego dyspo­
zycji skład krakowian powi­
nien wyglądać w następujący
sposób: Stanek — Ndijna, Pro­
kop, Wasilewski — Bernas,
Zięba, Stolarz, Sosin, Makuch
— Białek, Wawrów.

(BK)

Wyniki MŚ grupy B razem

z tabelą
Niemcy — Polska 3:1 (0:1,

3:0, 0:0) Estonia - Węgry 3:2

(1:1, 2:1, 0:0) W.Brytania - Ka­
zachstan 1:0 (0:0, 0:0, 1:0) Da­
nia — Słowenia 4:1 (3:0, 0:0,

Dyskwalifikacja Upshawa?

1:1)
1. Niemcy 248:3
2. Dania 248:3
3. W.Brytania 2 4 3:1
4. Kazachstan 223:2
5. Estonia 225:6
6. Węgry 204:8
7. Słowenia 202:6
8. Polska 203:8

Rocznej dyskwalifikacji dla

swego czołowego do niedaw­
na zawodnika, Amerykanina
Kelwina Upshawa domagać
się będzie od Polskiego
Związku Koszykówki Kom-
fort-Forbo Stargard. Dyskwa­
lifikacja uniemożliwi Upsha-
wowi grę w Europie. Zawod­
nik ma wkrótce opuścić Pol­
skę — majuż wykupiony bilet

lotniczy do USA. Zażądaliśmy
od niego natychmiastowego
opuszczenia mieszkania, wy­
najmowanego przez klub —

powiedział w piątek Krzysz­
tof Wiśniewski z zarządu
Komfortu-Forbo. Kelwin

Upshaw zażądał w minioną
sobotę od działaczy Komfor­
tu-Forbo około 18 tys. USD za

występ w piątym spotkaniu
play-off ligi koszykówki z Ze-

pterem-Śląsk Wrocław. Żąda­
nie nie zostało spełnione
i Upshaw nie pojechał do
Wrocławia na mecz z Zepte-
rem.

Kary dla Górnika

Najbliższe dwa mecze ligo­
we rozgrywane na stadionie
Górnika Zabrze, z Zagłę­
biem Lubin i Lechem Po­
znań, odbędą się bez udziału
kibiców gości i przy ograni­
czonej widowni miejscowej.
Jest to spowodowane chuli­
gańskimi wybrykami pseu-
dokibiców Górnika podczas
meczu z Odrą Wodzisław

rozgrywanego 20 marca.

Spotkanie było na krótko

przerwane po wtargnięciu
na murawę grupki widzów

zdegustowanych poczyna­
niami zabrzańskich piłka­
rzy. Ograniczenia wynikają
z decyzji Wydziału Dyscypli­
ny PZPN. Na mecze z Zagłę­
biem (10 kwietnia) i Lechem

(23 kwietnia) nie będą sprze­
dawane bilety ulgowe kibi­
com posiadającym identyfi­
katory Górnika.

Szachowe Mistrzostwa Polski

Kasia
broni tytułu

W środę, 7 kwietnia, we wspaniałej scenerii Dworku Ziele­
niewskich w Trzebini rozpoczęły się rozgrywki Finału Indywi­
dualnych Mistrzostw Polski w Szachach Kobiet i Mężczyzn do
lat 20. W uroczystym otwarciu Finałów wzięli m.in. udział

przedstawiciele Polskiego Zwiqzku Szachowego i władz mia­
sta oraz liczne grono sponsorów. Małopolski Okręgowy Zwią­
zek Szachowy, na którego terenie rozgrywane sq Finały re­
prezentował jego prezes, Stanisław Łobaziewicz. Uroczy­
stość poprowadził dyrektor M-GOKSiR w Trzebini, Janusz
Szczęśniak, który już kolejny raz jest organizatorem tej pre­
stiżowej imprezy.

Zgodnie ze zwyczajem
uroczystość rozpoczęto ode­
graniem Hymnu Narodowe­
go. Po okolicznościowych
przemówieniach nastąpiła
prezentacja zawodników,
wśród których znalazła się
prawie całajuniorska czołów­
ka. Uroczystość otwarcia
uświetnił występ młodzieżo­
wego bandu ze Szkoły Mu­
zycznej w Krzeszowicach,
który zaprezentował wiązan­
kę przebojów muzyki roz­
rywkowej.

W imprezie staruje 12

dziewcząt i 12 chłopców.
W Finałach dziewcząt grają
dwie utalentowane szachist-
ki z regionu krakowskiego;
zawodniczka Cracovii Kra­
ków, Katarzyna Jurkiewicz
z Jaworzna oraz Edyta An­
drzejewska z Krzeszowic.

Obie, mimo młodego wieku,
są już utytułowanymi sza-

chistkami. .

Kasia triumfowała w ubie­
głorocznych Finałach Mi­
strzostw Polski do lat 20 .

Również w ubiegłym roku

zdobyła tytuł Mistrzyni Pol­
ski do lat 16. W tym roku,
w rozegranych na przełomie
stycznia i lutego w Nowej Ru­
dzie Finałach Mistrzostw Pol­
ski do lat 18 kolejny raz udo­
wodniła swój prymat, sięga­
jąc po tytuł mistrzowski. Ka­
sia Jurkiewicz trenuje pod
okiem swojego klubowego
kolegi, mistrza międzynaro­
dowego Artura Jakubca.

Druga z naszych reprezen­
tantek, Edyta Andrzejewska,
trenuje w KOK Świt Krzeszo­
wice. Na tegorocznych Mi­
strzostwach Polski do lat 18

Multilotek

7, 24, 32, 34, 36
37,42,47, 50, 51,
52, 53, 56, 57, 58,
67, 68, 72, 76, 79.

zajęła (już drugi raz) brązowy
medal. Zaś w roku 1993 była
brązową medalistką Mi­
strzostw Europy. W pierwszej
rundzie obecnych Finałów
Kasia i Edyta zasiadły przy

jednej szachownicy. Wygrała
Kasia, rewanżując się tym sa­
mym za przegraną partię
z Nowej Rudy.

Fachowcy przewidują, że
Kasia obroni swój tytuł, zaś

Edyta ma poważne szanse na

srebrny medal. Wypada tylko
trzymać kciuki, gdyż i prze­
ciwniczki mają niejeden wy­
grany trurniej za sobą.

Gorzej rzecz się ma w Fina­
łach chłopców. Niestety
w tym roku nasz region nie
ma na tej imprezie swoich za­
wodników. Pochodzący z Bu­
kowna Paweł Blehm, tym ra­
zem wystartował w barwach

jednego z klubów warszaw­
skich. Natomiast Kamil Mi-
toń został „zaaresztowany”
w szkolnych murach, co unie­
możliwiło mu start w Finale.
Kamil w tym roku ma przed
sobą egzaminy do liceum,
więc musiał zrezygnować
z występu. Na pocieszenie,
wielbicieli talentu młodego
niepolomiczanina informuje­
my, że tuż przed Świętami
Kamil powrócił z Moskwy,
z bardzo silnie obsadzonego
i prestiżowego trnieju junior-
skiego. Zajął tam wysokie
trzecie miejsce, co pozwoliło
mu na podniesienie rankin­
gu. Latem, już po egzami­
nach, planowany jest wyjazd
Kamila na renomowany tur­
niej do Stanów Zjednoczo­
nych.

Jacek DWORZAŃSKI

Twój
szczęśliwy numerek

26

9, 23, 39,44

Porażka na Wembley, ale zwłaszcza ta druga
w Chorzowie, gdzie nie było husarskiej szarży,
lecz rejterada pospolitego ruszenia stojącego
przeciw zawodowej armii, spowodowały, że
wielu podgrzewaczy emocji przeobraziło się
w kontestatoróiu, nagle dostrzegających mizerię
polskiej piłki nożnej. O stanie rodzimegofutbo­
lu dyskutować nie ma co — to widać na każdym
kroku, ajeśli ktoś cierpi na zaburzenia wzroku
albo nie chce dostrzec tego, co wręcz razi w oczy,
dysputa tego nie zmieni. Jeżeli ostatnie przegra­
ne z Anglikami i Szwedami wnoszą do naszej
wiedzy na ten temat cokolwiek nowego, tojest to

jedynie stwierdzenie definitywnego końca mitu

„srebrnych z Barcelony", głoszącego, że „po
zmianie szyldu” ta drużyna mogłaby wspiąć się
na szczyty europejskiej „kopanej”. Zarozumial­
stwo, widoczne już w pierwszych wypowie­
dziach po zdobyciu olimpijskiego medalu, nie

zastąpi umiejętności koniecznych do odnosze­
nia sukcesów w spotkaniach pierwszych repre­
zentacji, a przekonanywanie do cudotwórczej
mocy takiego czy innego trenera wynika albo ze

zwykłej głupoty albo z cynicznego dążenia do

popierania „właściwych", czyli „swoich” ludzi.
Wyjaśniam zresztą, że do trenera Wójcika nie

zgłaszam pretensji o to, że cudotwórcą niejest,
podobnie jak nie miałem takich zastrzeżeń do

Apostela i Piechniczka, choć aktualnemu selek­

Zapiski z giełdypomysłów

Mity i realia
cjonerowi naszej reprezentacji należy wytknąć
pobieranie niekiedy pozy takiego, co to przerósł
Salomona i potrafi nalewać z próżnego.

Przyjmując taki punkt widzenia nie ma sen­
su ani rozpamiętywanie okoliczności ostatnich

porażek ani obarczanie odpowiedzialnością za

nie tych czy innych osób, gdyż nie wpłynie to na

wzrost poziomu piłki nożnej w Polsce. Działa­
nia takie mogą jedynie służyć rozładowaniu

frustracji, ale poza tym są całkowicie jałowe.
Nasze aspiracje nawiązania do lat chwały na­
rodowejjedenastki pozostaną dopóty w sferze
oderwanych od rzeczywistości marzeń, dopóki
nie zostaną spełnione warunki do ich realizacji.
Natychmiast trzeba tu dodać, że nie ma wido­
ków na odnoszenie międzynarodowych sukce­
sów — poza sporadycznymi niespodziankami -

ani natychmiast ani za rok ani nawet za dwa

lata, lecz dopiero po wyszkoleniu nowej genera­
cji piłkarzy przygotowanych sprawnościowo,
technicznie i mentalnie do walki z najlepszymi.

Z marszu natomiast trzeba zacząć tworzyć wa­
runki do podjęcia tej loielkiej pracy szkolenio­
wej i organizacyjnej, jak choćby przygotowanie
podstaw prawnych umożliwiających lub

usprawniających stosoiane działania.
Aby wszakże możliwe stało się przystąpienie

do takich działań spełniony zostać musi waru­
nek pierwszy i podstawowy — uporządkowanie
centrałi zarządzającej polską piłką nożną. Stare

przysłowie mówi, że ryba psuje się od głowy
i nic tu dodać, nic ująć. Ostatni rok sportów
i swarów ujawnił to z całą mocą, ale nie ma co

wkładać na Dziurowicza et consortes całej winy
za niski lot polskiegofunbolu, bo ich poprzedni­
cy nie pozostawili go w stanie kwitnącym a prze­
ciwnie — to ich dziedzictwa nie potrafiły po­
sprzątać obecne władze PZPN. Szkopół w tym, że
to dożywające swych dni kierownictwo wyznaje
zasadę „po nas choćby potop" i w imię nie odkle-

jania się od stoików naraża polską piłkę nożną
(czytaj - nas wszystkich) na banicję z międzyna­

rodowych boisk, czyli straty wprost niewyobra­
żalne. Pan Dziurowicz chyba zapomniał, że nie
działa na własny rachunek i nie gra w berka
z gronem przyjaciół, lecz występujejako Prezes
PZPN i prowadzi niepoważną grę na ziułokę
z organizacją, która bardzo nie lubi, gdyjej ktoś

gra na nosie. Po tym ostatnim akordzie roczne­
go kabaretujego odejściejest sprawą pilną, ale

zmiany w PZPN nie mogą ograniczyć się do re­
wolucji pałacowej polegającej na zastąpieniu
ekipy „dziurowiczowskiej” ekipą „krzyżostania-
kowską” lubjejpodobną, bo z samego usadowie­
nia innego tyłka na prezesowskimfotelu nic do­
brego dla polskiego futbolu nie wyniknie. „Do­
bre” może wyniknąćjedynie z powołania takie­
go składu kierownictwa PZPN, który będzie miał

plan działań zdolnych do poprawy kondycji pol­
skiegofutbolu i wolę wcielenia go w życie. Pyta­
nie, czy utworzenie tak działającej centralijest
obecnie realne, pozostawiam otwarte. Za pew­
nik przyjąćjednak trzeba, że zabiegi uzdrawia­

jące polską piłkę nożną podobne byłyby do biegu
z przeszkodami, nie zaś „płaskiego". Jeżeli jed­
nak chce się działać nie w sferze mitów, lecz
w realnym świecie, odrzucić trzeba tezę, że wy­
starczy zmienić kierownictwo PZPN, aby polska
piłka nożna rozkwitłajak wiosenna łąka. Do te­
go trzeba dużo więcej.

Andrzej GABERLE
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Biała Gwiazda” kontra „Cidry”

Zapomnieć
o Lechu!!!

„Piłkarze Wisły po efektownym zwycięstwie nad Lechem w Po­
znaniu spędzili święta w domu. Od wtorku zaczęły się jednak przy­
gotowania do potyczki z kolejnym rywalem. Tym razem na prze­
ciwko „Białej Gwiazdy" stanq „Cidry" czyli Ruch Radzionków.

15 minuta jesiennego meczu Ruch Radzionków — Wisła.

Grzegorz Niciński strzela bramkę dla krakowskiego zespołu

Trener Smuda wymaga od
swoich podopiecznych mak­
symalnego zaangażowania.
Dla krakowskiego szkole­
niowca nie jest ważne to co

było, ale to co czeka jego dru­
żynę w najbliższym czasie.

— Przez ostatni tydzień tłu­
maczyłem moim zawodni­
kom, żeby zapomnieli o spo­
tkaniu z Lechem — mówi
Franciszek Smuda. — Tam za­
graliśmy dobre spotkanie, ale

ciągle go przypominanie mo­
że się dla nas źle skończyć.
Każdy mecz jest inny i trzeba
do każdego spotkania podejść
maksymalnie skoncentrowa­
nym.

— Krąży opinia, że gorzej gra

się wam ze słabszymi drużyna­
mi, które szczelnie murują do­
stęp do własnej bramki. Czy
wobec tego w niedzielę czeka

was ciężka przeprawa?

— Ma pan rację. Zdecydo­
wanie wolę, gdy przeciwni­
kiem jest drużyna silna, któ­
ra nie boi się grać otwartego
futbolu. Niestety drużyny,
które przyjeżdżają do Krako­
wa, stosują zmasowaną de­
fensywę, licząc,, że uda im
się nie stracić bramki, a mo­
że wyjdzie jakaś kontra, tak
jak np. Polonii Warszawa.

Moi zawodnicy grając z ta­
kim przeciwnikiem jak
Ruch Radzionków muszą

wyjść na boisko maksymal­
nie skoncentrowani. Być
może zagramy bardziej
ofensywnie, by szybciej roz­
strzygnąć losy meczu.

— Z tego co wiemy nadal kon­
tuzjowany jest Kaliciak.

— Zgadza się. „Kali" nie
czuje się najlepiej i raczej
nie zagra w tym spotkaniu.

— Czy wobec tego w pierwszym
składzie wyjdzie Grzegorz Ni­
ciński, który najczęściej ostat­
nio zastępował Kaliciaka.

— Chyba tak właśnie bę­
dzie, ale poczekajmy jeszcze
do niedzieli.

Tyle trener Franciszek
Smuda. My dodajmy, że spo­
tkanie to ma dodatkowy
smaczek. To przecież wła­
śnie Ruch Radzionków jako
pierwszy jesienią nie prze­
grał z Wisłą. Popularne „Ci­
dry” jak do tej pory są jedy­
ną drużyną, która nie uległa
„Białej Gwieździe” na wla-

snym boisku w tym sezonie.
Co prawda okazja do wygra­
nia z Ruchem na jego stadio­
nie będzie ewentualnie do­
piero w następnych roz­
grywkach, ale nic nie stoi na

przeszkodzie, by Wisła wzię­
ła rewanż za jesienną stratę
dwóch punktów i wzbogaci­
ła się o trzy kolejne, które

przybliżą ją do upragnione­
go tytułu mistrza Polski.

Bartosz KARCZ

SOBOTA

10 kwietnia
• Wschód słońca — 5.51
• Zachód słońca —19.25
• Wschód księżyca — 3.16
• Zachód księżyca — 12.14

Dzień dłuższy od najkrót­
szego o 5 godz. 52 min,
a krótszy od najdłuższego
o3godz.9min

Imieniny:

Borysa, Makarego,
Michała, Małgorzaty

Osoby urodzone 10 kwiet­
nia osiągają w życiu powo­
dzenie dzięki zaletom swe­
go charakteru. Są szlachet­
ne, serdeczne, lojalne. Od­
znaczają się dużą wrażliwo­
ścią, humorem, cierpliwo­
ścią. Lubiane przez wszyst­
kich, bawią towarzystwo,
skrzą dowcipem, zawsze ele­
gancko ubrane, oczytane,
zorientowane we wszyst­
kich trendach.

NIEDZIELA

11 kwietnia
• Wschód słońca — 5.49
• Zachód słońca — 19.26
• Wschód księżyca — 3.53
• Zachód księżyca — 13.21

Dzień dłuższy od najkrót­
szego o 5 godz 55 min,
a krótszy od najdłuższego
o3godz.6min.

POGODA
Polska południowajest pod

wpływem niżu znad Włoch.

Napływa nieco cieplejsze po­
wietrze z zachodu. Temperatura minimalna od 1 do 4 st.,
w Tatrach -4 st. W ciągu dnia zachmurzenie umiarkowane,
możliwe opady deszczu, a w górach śniegu. Temperatura
maksymalna od 8 do 13 st., w Tatrach -1 st. Wiatr słaby
i umiarkowany, północny. Ciśnienie spadnie (wczoraj wy­
nosiło 998 hPa). Jutro przelotne opady deszczu.

BIOPROGNOZA: korzystna

3-5 m/s

TARNÓW
RZESZÓW

NOWY SĄCZ

Pogodnie

KRAKÓW

gn

BIELSKO-BIAŁA

\ ZAKOPANE

Mli

Imieniny:

Filipa, Leona,

Leontyny, Stanisława

Przedsiębiorczość, ak­
tywność i niezwykła inteli­
gencja cechuje urodzonych
11 kwietnia. Już od naj

młodszych lat lubią prze­
wodzić grupie, należą do

różnych stowarzyszeń,
przeważnie stojąc na ich
czele. Uparcie przekonują
innych o swych racjach, sa­
mi niechętnie słuchając
rad i przestróg. Wyczerpu­
jąca praca niszczy powoli
ich organizm.

W jakich składach?

Bez Kaliciaka?
W jakich składach zagrają jutro zespoły Wisły i radzionkow-

skiego Ruchu? Wiele wskazuje na to, że wybiegną na boisko

w najsilniejszych zestawieniach.

'ar/

Jeżeli chodzi o trenera
Franciszka Smudę, to jedyny
problem personalny może
mieć z Kaliciakiem. Po zde­
rzeniu z poznańskim rywa­

lem „Kali” nie był w pełni
sprawny w ostatnich dniach
i nie można wykluczyć, że

tym razem będzie tylko kibi­
cem. Gdyby tak się stało, to
Biała Gwiazda rozpoczęłaby
mecz w składzie: Sarnat — M.

Zając, B. Zając, Węgrzyn, Ni­
ciński — Pater, Kałużny, Czer­
wiec, Kulawik — Moskale-
wicz, Frankowski. W odwo­
dzie m.in.: Bukalski, Paluch,
Dubicki, może Sunday.

Radzionkowianie przyjadą
pod Wawel już bez trenera

Andrzeja Płatka, ale trudno
się spodziewać, żeby dokona­

DZIENNY

HOROSKOP KSIĘŻYCOWY

Księżyc o godz. 0.25

przemieszcza się do
znaku Wodnika.

•BARAN Masz szan­
sę spotkać ludzi,
którzy w innym
świetle ukażą Twoje
sprawy rodzinne.
• BYK Znajdujesz się
w introwertycznej
fazie rozwoju. No­
wość Nęci Cię, ale

bądź ostrożny.
•BLIŹNIĘTA Zwięk­
szenie aktywności
tak umysłowej jak
i fizycznej. Warto

nawiązywać nowe

kontakty.
•RAK Masz szansę

spotkać wspania­
łych ludzi. Miłość Ci

sprzyja.
•LEW Introwertycz-
na faza rozwoju.
Unikaj stresu

i w miarę możliwo­
ści przebywaj w do­
mu.

• PANNA Zwiększy
się Twoja samo­
dzielność, dzięki

czemu spotkasz mi­
łe towarzystwo.
•WAGA Szansa na

spotkanie nowych
ludzi, którzy wskażą
Ci nowe drogi roz­
woju.
•SKORPION Możli­
wość spotkania cie­
kawych osób płci
przeciwnej. Przy­
jaźń idzie przed mi­
łością.
•STRZELEC Pojawi
się skłonność do

wielkiej aktywności
zarówno psychicz­
nej jak i fizycznej.
•KOZIOROŻEC
Szansa na załatwie­
nie ważnych spraw

związanych z do­
mem i rodziną.
•WODNIK Nowa era

rozwoju duchowego
daje szansę na zaist­
nienie wśród płci
przeciwnej.
• RYBY Działaj na­
dal aktywnie, gdyż
jest to czas spełnie­
nia marzeń.

DZIENNY

HOROSKOP KSIĘŻYCOWY

Księżyc nadal prze­
bywa w znaku Wodni­
ka.

•BARAN Podczas

gdy inni będą narze­
kać, Ty znajdziesz
wyjście z każdej sy­
tuacji.

• BYK Działaj
ostrożnie i wiesz, że

Twoje idee znajdą
w końcu rozwiąza­
nie.

•BLIŹNIĘTA Czas

ożywienia i pomy­
słowości intelektual­
nej.

•RAK Warto spo­
tkać się z miłą osobą
płci przeciwnej.

• LEW Nadal nie

należy działać w spo­
sób zbyt brawurowy.

• PANNA Wzmoc­
ni się Twoje krytycz­
ne myślenie dlatego
sądź innych po na­
myśle.

•WAGA Nie prze­
ceniaj swoich możli­
wości i postaraj się
spędzić czas z sprzy­

jającymi Tobie oso­
bami.

•SKORPION Mo­
żesz znaleźć się
w zupełnie nowej sy­
tuacji, która jednak
skończy się dla Cie­
bie pozytywnie.

•STRZELEC Dzię­
ki filozoficznemu

podejściu do świata

znajdziesz wyjście
z trudnej sytuacji.

•KOZIOROŻEC
Chłód wewnętrzny,
opanowanie i cier­
pliwość sprzyjają
pracy intelektualnej.

•WODNIK Nadal

wzmocnione będą
Twoje nowatorskie

i niekonwencjonal­
ne idee.

•RYBY Obudzi się
w Tobie dusza poety.
Czas na miłość.

Andrzej JAMRÓZ

no także rewolucji w składzie.
Wolno się więc spodziewać,
że Ruch rozpocznie grę
w składzie: Klytta - Szymiń-
ski, Wróblewski, Wrześniew­
ski — Myszor, Oprzondek,
Fornalik, Janoszka, Trzeciak
— Jarosz, Sierka.

(wb)

Dopiero

Ruch ma klasę
Różne bywają przyjęcia znanych drużyn,

kiedy przyjdzie im grać na wyjazdach.
Niestety, najczęściej trudno mówić o tzw. wer­
salu. Dlatego niezwykle sympatycznym
zaskoczeniem była atmosfera towarzysząca
sierpniowej wizycie wiślaków w Radzionkowie.

Starali się wszyscy; od porządkowych,
poprzez działaczy, na kibicach skończywszy.
Zytzluoość, gościnność, brawa dla przeciwni­
ka; Żadnych złośliwości słownych. Nie

reagowano nawet na chamskie rymowanki ze

strony grupy krakowskich szalikowców. A ci,

widząc chyba bezzasadność swoich wysiłków,
sami w końcu ucichli. Już po meczu życzono
gościom spod Wawelu sukcesów, obiecywano
trzymać kciuki w ich ligowych i pucharowych
zmaganiach. Wyrażano też nadzieję, że i w kole­

jnym sezonie Biała Gwiazda zawita do
Radzionkowa.

Chciałoby się więc, abyjutro ekipa beniamin-
ka przyjęta została na Reymonta w podobny
sposób. Radzionkowianie mają klasę, niech i

krakowianieją potwierdzą.
(bat)

po raz drugi!
W niedzielne popołudnie wiślacy podejmować będq, w meczu

o ekstraklasowe punkty, beniaminka z Radzionkowa, czyli tam­
tejszy Ruch. Trudno może w to uwierzyć, ale zespoły zmierzq się
dopiero po raz drugi w oficjalnym spotkaniu!

To pierwsze odbyło się
w sobotę 29 sierpnia ubiegłe­
go roku, a na kameralnym
stadionie Ruchu padł remis
1:1 (1:1). Prowadzenie dla go­
spodarzy, silnym strzałem
z ok. 15 metrów w lewy róg,
zdobył w 6 min Sierka. Wy­
równał, w zamieszaniu pod­
bramkowym po rzucie roż­
nym, Niciński w 15 min. Po­
tem faworyzowani krakowia­
nie niby posiadali tzw. Czy Tomasz Frankowski strzeli

optyczną przewagę, ale nie- 16. bramkę w tym sezonie?

wiele z niej wynikało. Świet­

nie poczynał sobie też ra-

dzionkowski bramkarz. Z ko­
lei Janoszka i spółka starali
się kontratakować i kilkakrot­
nie nieźle zamieszali na wi-
ślackim przedpolu.

Przypomnijmyjeszcze skła­
dy, w jakich zagrały obie dru­
żyny. Ruch: Klytta — Szymiń-
ski, Wróblewski, Markusik —

Myszor, Wrześniewski (74.
Bonk), Fornalik, Janoszka,
Sierka — Jarosz, Żymańczyk
(85. Koseła). Wisła: Sarnat —

M. Zając, B. Zając, Węgrzyn
(73. Matyja) — Pater, Czer­
wiec, Sunday (89. Bukalski),
Kulawik, Kaliciak (73. Dubic­
ki) — Niciński, Frankowski.

(wb)
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Co dalej
z polskim futbolem?

FIFA
odrzuca

prośbę
W czwartek minqł termin,

do którego Polski Zwiqzek
Piłki Nożnej miał odpowie­
dzieć Międzynarodowej Fede­
racji Piłkarskiej (FIFA) kiedy
w naszym kraju odbędq się
wybory do futbolowych
władz. FIFA odrzuciła prośbę
prezesa Polskiego Zwiqzku
Piłki Nożnej (PZPN) Mariana
Dziurowicza o przesunięcie
wyznaczenia terminu zwoła­
nia zjazdu wyborczego
w PZPN. Jednocześnie FIFA

dała PZPN czas do 13 kwiet­
nia na przesłanie szczegóło­
wych wyjaśnień, dlaczego Za­
rząd PZPN nie był w stanie
zebrać się w tej sprawie
przed 8 kwietnia — poprzed­
nim terminem wyznaczonym
przez FIFA.

Teraz Polski Związek ma

trzy dni na przygotowanie
odpowiedzi. Jeśli PZPN nie

dostarczy do 13 kwietnia (tj.
do najbliższego wtorku)
oczekiwanych wyjaśnień, al­
bo będą one niewystarczają­
ce dla światowych władz fut­
bolu, FIFA zapowiedziała
przekazanie tej sprawy do

swojej Komisji Dyscyplinar­
nej, która może wyciągnąć

1:0 Laszkiewicz (Gil, Z. Podlip-
ni) 14 min, 1:1 Serikow (Camp-
bel) 29 min, 1:2 Benda (Rumrich)
30 min, 1:3 Reichel (Serikow) 33.

Sędziowali: Jaervelae z Finlan­
dii, Karlsson ze Szwecji, Coenen
z Danii. Kary: Niemcy 22 — Pol­
ska: 6 min. Widzów 346.

POLSKA: Wawrzkiewicz —

Trzópek, Gonera, Pajerski, Ka­
sperczyk, Malicki — Gil, Śmie-
łowski, Laszkiewicz, Garbocz,
Z. Podlipni — Piątek, Różański,
Samik, Kwiatkowski — Zaba­
wa, Słaboń, Ślusarczyk oraz

Kłys.
NIEMCY: Dohler — Molling,

Ludemann, Benda, MacKay,
Rumrich — Lehner, Mayr, Ka-

than, Boos, Mondt — Hohenadl,
Kunce, Kreutzer, Canbell,
Streu — Serikow, Reichel, Fel-
ski oraz Renz.

W piątkowym występie
w duńskich mistrzostwach
świata grupy B polska repre­
zentacja zagrała dobry mecz.

Byłby jeszcze lepszy, gdyby

Hokejowe MŚ — grupa B

Nieszczęśliwa minuta
POLSKA-NIEMCY 1:3 (1:0, 0:3,0:0)

okazał się... zwycięski. Do pełni
szczęścia zabrakło jednej mi­
nuty i Krzysztofa Śmiełowskie-
go.

Zacznijmy od tego drugiego
„braku”. Krzysztof Śmiełowski
w osiemnastej minucie został

uderzony przez niemieckiego
napastnika Daniela Kreucera

łopatką kija prosto w twarz.

Padł na lód i zjechał z niego,
żeby udać się prosto do szpita­
la.

— Lekarze podejrzewają pęk­
nięcie szczęki — stwierdził ma­
sażysta polskiej ekipy Krzysz­
tof Ritszel. — Na pierwszy rzut

oka uraz nie wyglądał aż tak

groźnie, ale ponieważ bolało

i zawodnik narzekał postano­
wiliśmy zrobić prześwietlenie.

Kiedy zabrakło Krzysztofa
Śmielowskiego Ludek Bukacz

zdecydował się na grę pięcio­
ma obrońcami. Na ławce rezer­
wowych zostawił w dalszym
ciągu Jarosława Kłysa. Zmie­
niająca się piątka obrońców,
dość szybko jednak traciła siły,
dlatego nie ustrzegła się błę­
dów, po których w ciągu 59 se­
kund straciliśmy prowadzenie
zdobyte w 14 minucie przez
Leszka Laszkiewicza.

Najpierw Aleksander Seri­
kow z niemal zerowego kąta
ulokował krążek pod poprzecz­
ką bramki Wawrzkiewicza, wy­

korzystując chwilę nieuwagi
Mariusza Trzópka. 59 sekund

później bomba w wykonaniu
Jana Bendy z dystansu zasko­
czyła polskiego bramkarza
i Niemcy objęli prowadzenie.

Trener Ludek Bukacz posta­
nowił wprowadzić do gry szó­
stego obrońcę. Myślał, że w ten

sposób da trochę odpocząć
zmęczonej piątce defensorów.
Na lodzie pojawił się Jarosław

Kłys i... pojego błędzie Niemcy
zdobyli trzeciego gola. Czeski
szkoleniowiec od razu posadził
więc obrońcę Oświęcimia na

ławkę rezerwowych. Zmobili­
zował jeszcze dodatkowo pozo­
stałych zawodników i do końca

spotkania gola już nie straci)),
śmy, ale nie udało się nam

również zdobyć. Jeszcze n

sekund przed końcem spo
nia, gdy Sven Felski poszedł i

ławkę kar, Polacy wzięli r

i myśleli o wprowadzeniu
gry szóstego zawodnika. Nie,
cy nie pozwolili jednak wpr
wadzić krążka do ich tercji
i spokojnie rozegrać zamka

więc Wawrzkiewicz pozostał
do końca między słupkami.

— Naszym zawodnikom z,,
brakło cierpliwości, stwierdził

po meczu Ludek Bukacz. -

Gdybyśmy do końca grali
uważnie w obronie i nie popeł­
nili dwóch błędów w ciągu jed
nej minuty, bezlitośnie wyko
rzystanych przez doświadczo

nego rywala, moglibyśmy po
myśleć o zwycięstwie. Nie uda
ło się, ale optymizmem napa
wa mnie fakt, że w drugiej czę­
ści spotkania z Niemcami Gil
i Gonera zagrali spokojnie
i pewnie. Marian MARTY!
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Carrefour

Cena tygodnia

Prezes PZPN Marian Dziuro-

wicz

konsekwencje w stosunku
do Zarządu PZPN.

FIFA uznała, że nie było
żadnych powodów uniemoż­
liwiających zwołanie posie­
dzenie Zarządu PZPN do 8
kwietnia. W faxie podpisa­
nym przez sekretarza gene­
ralnego Michela Zen-Ruffi-

nena, Dziurowicz został po­
proszony o przedłożenie
wiernego tłumaczenia arty­
kułu statutu PZPN, na który
się powoływał, prosząc
o przedłużenie terminu
zwołania zjazdu wyborcze­
go.

Według rzecznika praso­
wego Polskiego Związku Pił­
ki Nożnej, Tomasza Jago­
dzińskiego, stanowisko
PZPN w tej sprawie zostanie

uzgodnione w najbliższy po­
niedziałek. — Już niejedno­
krotnie przekazywaliśmy FI­
FA przetłumaczony statut.

Zrobimy to jeszcze raz, jeśli
takie jest życzenie światowej
federacji.

W komunikacie FIFA jak
na razie nie ma mowy o wy­
kluczeniu polskiej reprezen­
tacji, bądź drużyn klubo­
wych z rozgrywek między­
narodowych. Wynika raczej
z niego, że ewentualne sank­
cje mogą dotknąć prezesa
Mariana Dziurowicza oraz

innych działaczy zasiadają­
cych w Zarządzie PZPN. Jak

będzie naprawdę przekona­
my się już niebawem, ale

piłkarska izolacja chyba
nam jednak nie grozi. (bk)
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Dzbanek Oktime
1.1 IPróżniowy

pojemnik
na żywność

z akrylu

Krakowskie Centrum Handlowe
UL. ZAKOPIAŃSKA 62 (PRZY TRASIE ZAKOPIAŃSKIEJ)

30-418 KRAKÓW tel. (0-12) 26 17 100. Otwarte w godzinach:
9.00 - - 22.00 pon. - sob., 10.00 - 19.00 niedz.

PHOTÓ ■4 LUKAS
■■ ZAKUPY NA RATY

DOSTAWA

Oferta ważna od 10 kwietnia do 12 kwietnia 1999 r.

Jeżeli przez okres trwania promocji znajdq Państwo w innym sklepie nasze

artykuły promocyjne w niższej cenie wówczas Carrefour zwróci Państwu różnicę
(po przedstawieniu rachunku Carrefour oraz sklepu konkurencji).

Carrefour
HIPERMARKET W

Carrefour informuje, że zdjęcia niektórych produktów mogą nieznacznie odbiegać od rzeczywistości.
Oferta ważna do wyczerpania zapasów. Ceny podane w PLN, zawierają VAT.

Carrefour nie prowadzi sprzedaży wysyłkowej.

MasterCard PolCard,
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W drodze
Hu uchodźców z Kosowa

przyjąć? Gdzie ich umieścić?
Kto za to powinien zapłacić?
Co odpowiedzieć Albańczy-
kom, którzy będą chcieli po-

: zostać w Polsce na stale?

® Adam PIASECKI

murarz

■ — Zapewnienie uchodźcom

schronienia jest naszym obo­
wiązkiem. I nie należy kalku­
lować, zastanawiać się czy

przyjmować stu czy dwustu.

Osobom, które chcialyby pozo­
stać w Polsce na stale nie po­
winno się robić problemów.
Liczę na aktywność władz

gminnych i ludzi zamożnych.
Myślę, że w Wieliczce, w której
mieszkance wiele osób stać

przynajmniej' na czasowe

przyjęcie uchodźców. Nam też

pomagano w trudnych chwi­
lach, jest szansa pokazać co

znaczy słowo solidarność.

■ Zofia KALICKA

■nauczycielka
■ — Rozumiem, że pomoc
uchodźcomjest bardzo ważna,
ale musimy pamiętać na ile nas

stać. Może to co powiem bru­
talnie zabrzmi. Ale... oby nie

ucierpiały gminne kasy. Nie

wyobrażam sobie takiej sytu­
acji: organizujemy obóz dla

uchodźców, ale zabieramy
szkołom pieniądze przezna­
czone na remonty. Trzeba szu­
kać sponsorów, apelować do

bogatych firm, by wsparły ini­
cjatywę.

■Artur Fima
te żołnierz służby zasadniczej
■—Wydaje mi się,że za po­
byt Albańczyków powinien za­
płacić rząd. Samorządów chy­
ba na to nie stać. Uchodźcom

.nie, można obiecywać stałego
-pobytu. Powinni wrócić do Ko­
sowa, gdy zrobi się bezpiecz­
nie, Taki jest cel operacji woj­
skowej. Tekst i Fot.: P. BARAN

Amerykańska technologia na stoku

Plaster miodu

Kolejki w przychodniach

Niedostępny
i folia na kopcach lekarz

Na wizytę u lekarza w przychodni przy ul. Białoruskiej czeka

się trzy, cztery dni. Jeśli ktoś zachoruje w na przykład piqtek ma

szansę być przyjęty dopiero w środę. Panie rejestratorki nie

zgadzają się na zapisanie pacjenta do innego lekarza, który ma

mniej pacjentów. Trzeba czekać na wolny termin do wybranego
lekarza pierwszego kontaktu.

i.

W.

Kopiec Kościuszki oczekuje na zastrzyk finansowy. Na razie jest zamknięty dla zwiedzających
Fot. Marian SATAŁA

Trwa remont kopca Piłsudskiego. Roboty wykonuje przedsię­
biorstwo Budowy Kopalń „Bis" z Bytomia

Usypany w latach 1934 -

1937 kopiec Józefa Piłsud­
skiego, zwany także „Mogiłą
mogił" (złożono w nim ziemię
z ponad 4 tys. pól bitewnych
i miejsc kaźni Polaków z lat
1794 - 1989), zdewastowany
w okresie PRL, w latach 80.
i 90. staraniem krakowskich

piłsudczyków przywrócono
do świetności. Wyremonto­
wany wielkim wysiłkiem ko­
piec uległ katastrofie w maju
1996 i w lipcu 1997. W czasie

gwałtownych deszczy spłynę­
ło wtedy 65 proc, zbocza. Ze­
spól naukowców z AGH usta­
lił , że jedynym ratunkiem dla

zniszczonego pomnika jest
nie tylko usunięcie gliny oraz

zastąpienie jej odpowiedniej
jakości glebą, ale także stabi­
lizacja stoków i ścieżek za po­
mocą „geowebu" - włókniny
amerykańskiej z powodze­
niem stosowanej przez armię
USA podczas wojny w Zatoce

Perskiej.
Wszystko wskazuje, że ten

remont będzie ostatni w burz­
liwych dziejach „Mogiły mo­
gił" i że w październiku 2000
roku kopiec Piłsudskiego bę­
dzie udostępniony zwiedzają­
cym. Kosztorys remontu opie-
BOCLAJIA >»«»»»>»>»
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31-464 Kraków, ul. Rozmarynowa 7

F.H.U. MODEM tel. (0601) 400-514, tel./fax (0-12) 411-68-72

DRUKARKI

FISKALNE

KASY
BATERYJNE I SIECIOWE od 670 zł

Kompleksowa obsługa serwisowa systemów fiskalnych

wanaponad5minzł.Wub
roku wykonawca dysponował
kwotą 1,3 min zł, na którą zło­
żyły się dotacje Sejmu (hono­
rowego patrona kopca Piłsud­
skiego od 1992 roku) oraz Ra­
dy Miasta Krakowa i Społecz­
nego Komitetu Odnowy Za­
bytków Krakowa.

— Mamy obietnice dalszego
finansowania prac w 1999
i 2000 roku ze strony władz
Krakowa i Społecznego Komi­
tetu Odbudowy Zabytków
Krakowa. Otrzymaliśmy 500

tys. od Rady Miasta i 400 tys.
ze SKOZK. Mamy obiecane
100 tys. z Urzędu ds. Komba­
tantów i Osób Represjonowa­
nych — mówi Jerzy Bukowski,
przewodniczący Komitetu

Opieki nad Kopcem Józefa Pił­
sudskiego. Wystąpiliśmy z pi­
smem do marszałka Macieja
Plażyńskiego o przeznaczenie
miliona złotych w przyszło­
rocznym budżecie Sejmu na

potrzeby Kopca. W tym roku
z Sejmu nie dostaniemy nic.

Kopiec Piłsudskiego wyglą­
da teraz jak wielki plaster
miodu. Opleciony amerykań­
ską siatką w niektórych miej­
scach już zdążył się zaziele­
nić. Fragmenty, gdzie nie

prowadzi się prac zabezpie­
czone są czarną folią.

Do grona miast z krzywymi
zabytkami dołączył Kraków.

Wpisany do Rejestru Zabyt­
ków w 1936 r kopiec Ko­
ściuszki przechylił się na pół­
nocny zachód. Zdjęto ze

szczytu trzytonowy granitowy
głaz, nieobrobiony, przywie­
ziony z okolic Zakopanego
i ustawiony na szczycie kopca
im. Kościuszki w 1860 roku.

Kopiec, jak twierdzą fa­
chowcy, od początku został
źle zbudowany. Do jego
wznoszenia przystąpiono
w 1820 roku, trzy lata po
śmierci Naczelnika. Zbocza

były zbyt strome. A jednak
przetrwał w nienaruszonym
stanie do naszych czasów.
W latach 80. naszego stulecia

remontowany był przez woj­
sko. Lipcowa ulewa sprzed
dwóch lat spwodowała kata­
strofę. Woda dostała się do
środka budowli, zniszczyła
ścieżki obwodowe, spowodo­
wała pęknięcia poprzeczne
i promieniste. Szczeliny na

stokach kopca mają około 30
cm szerokości i metr długości.
Grunt jest rozluźniony,
a platforma na szczycie kopca
przechyla się w kierunku pół­
nocno-zachodnim.

(Dokończenie na str. IV)

FISKALIZAGJA
POMOC UZYSKASZ.

mnisr
Ul. Wybickiego 7, Kraków

tel./fax (012) 633 04 03

KASY OD 695 ZŁ
(Po odliczeniach, bez VAT)
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Pani Jadwiga Czarnecka,
emerytka, zatrudniona na

niepełnym etacie w Capelli
Cracovensis zachorowała
w środę. Bolało ją gardło,
z którym ciągle ma kłopoty.
Zadzwoniła do przychodni
i dostała termin na piątek.
Pomyślała sobie, że do piątku
wyleczy się domowym sposo­
bem. Nie udało się. W piątek
zadzwoniła do przychodni po­
nownie, licząc, że znajdzie się
jakieś wolne miejsce. Nieste­
ty, wyznaczono jej kolejny
termin na środę.

— To nonsens. Nie po to pła­
cę składkę na ubezpieczenie,
by leczyć się prywatnie. Gdy
jednak wyznacza mi się wizytę
za pięć dni, nie pozostaje nic in­
nego, jak pójść do prywatnego
gabinetu. Rozumiem, że wy­
brany przeze mnie lekarz ma

komplet pacjentów, dlaczego
jednak nie mogę pójść, wyjąt­
kowo, do innego, gdzie kolejka
jest mniejsza? Pani rejestrator­
ka w przychodni przy Białoru­
skiej powiedziała, że mogłabym
tak zrobić, gdybym wcześniej
zgłosiła się do kasy chorych,
wypełniła nową deklarację
i uiściła opłatę w wysokości 25
zł — mówi Jadwiga Czarnecka,
mieszkanka Podgórza.

Rady pani rejestratorki, jak
dowiedzieliśmy się w Mało­
polskiej Kasie Chorych, były­

4
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Przy użyciu jednego z najcięższych dźwigów montowano konstrukcję
przy remontowanym i rozbudowywanym budynku u zbiegu ulic Reto­
ryka i Zwierzynieckiej. Inwestor, a jednocześnie główny wykonawca
Mostostal SA chce w tym miejscu wybudować nowoczesny kompleks
hotelowo-uslugowy o powierzchni użytkowej 2147 m kw. Na cele biu­
rowe i sklepy przewidziano 350 m2 powierzchni. rot. Adam wojnar

by zasadne tylko wtedy, gdyby
pani Czarnecka chciała zmie­
nić lekarza, wyjątkowa jedno­
razowa wizyta nie musi wią­
zać się z wypełnianiem nowej
deklaracji. Pieniądze na opie­
kę medyczną trafiają bowiem
do przychodni i tutaj dopiero
są rozdzielane.

Według Marty Kowalskiej-
Burdy, kierowniczki przy­
chodni przy ul. Białoruskiej
pacjenci mogą korzystać z po­
rad wszystkich lekarzy, nie­
koniecznie tych, których wy­
brali w deklaracji.

— Na pewno nie mogło
dojść do sytuacji, jaką
przedstawiła pacjentka.
Przyznaję jednak, że kolejki
w ciągu ostatnich trech mie­
sięcy znacznie się wydłuży­
ły. Wiąże się to m.in. z wy­
dawaniem skierowań do

specjalistów, po jakie zgła­
szają się mieszkańcy — mó­
wi Marta Kowalska-Burda.

W przychodni przy Białoru­
skiej pracuje ośmiu lekarzy in­
ternistów — pięciu na pełnych
etatach, trzech ma pół etatu.

Komplet pacjentów, czyli 2,5
tys. osób znalazło się na li­
stach trzech lekarzy.

— Reforma miała poprawić
jakość i dostępność opieki
medycznej. Cóż z tego, gdy le­
karze są niedostępni — doda-

je Jadwiga Czarnecka. (Nit)
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CZERNICHÓW. Gra na flecie

Uczniowie

i szkoła na medal
Sześć długich lat trwała

budowa szkoły w Przegini
Duchownej. Wysiłkiem całe­
go społeczeństwa, gminy
i kuratorium w maju ubiegłe­
go roku szkołę przekazano
do użytku. Teraz w komforto­
wych warunkach uczy się tu

152 dzieci. Przed szkołą ko­
lejne wyzwanie. Budowa sali

gimnastycznej.
Tradycje szkolnictwa

w Przegini Duchownej się­
gają ubiegłego wieku. Tu
działała jedna z pierwszych
szkól na tych ziemiach, zało­
żona przed 180 laty. Przyby­
wało dzieci, warunki lokalo­
we były coraz gorsze. Doszło
do tego, że przed kilkunastu

laty komisja budowlana

stwierdziła, że nauka w sta­
rej szkole stanowi zagroże­
nie dla zdrowia i życia. Wła­
śnie wtedy społeczeństwo
zdecydowało, że kosztem
wielkich wyrzeczeń i dużej
pracy trzeba zamienić starą
galicyjską szkółkę, z wygód­
kami na zewnątrz, na nowo­
czesną placówkę oświatową.

— W latach trzydziestych
szkoła w Przegini Duchownej
otrzymała imię Księcia Józefa

Poniatowskiego — mówi Te­
resa Baranowska, dyrektorka

KŁAJ. W konkursie na pisankę

Nagrodzone
przedszkolaki

Do końca marca dzieci z 5 Przedszkoli Samorządowych
w gminie Kłaj składały prace na konkurs „Najładniejszej pisan­
ki Wielkanocnej".

Jury w składzie: Renata Gą-
dek, Dorota Kupiec i Wiesława

Cyz po obejrzeniu prac doko­
nało oceny i przyznało nagro­
dy. Pod uwagę brana była nie

tylko zgodność tematu, ale
i czytelność, jasność treści,
kompozycja, kolorystyka, tech­
nika i staranność wykonania.

Nagrody otrzyma!i:Nina Bro­
żek, Weronika Świętek, Krzyś
Hytroś, Agnieszka Łach, Moni­
ka Kapcia, Patryk Kamia, Ola

Szewczyk, Iwona Ziółkowska,

Uczniowie klasy III pod opieką wychowawczyni Elżbiety Cebularz

usiłują opanować trudną sztukę gry na flecie prostym rot. Marian satała

szkoły. — W latach Polski Lu­
dowej imię patrona zarzuco­
no, dopiero po wybudowaniu
nowej placówki imię zostało

przywrócone. Przed nami

jeszcze ogrom pracy. Musimy
urządzić cztery sale dydak­
tyczne oraz pomieszczenia
socjalne. W tej chwili dzieci

Marcin Cęnda, Kamil Wnęk,
Justyna Świegoda, Karolina

Słodka, Patryk Rączka, Maciej
Świętek, Małgosia Papież, Pa­
tryk Cesnyka, Ewelina Słodka,
Kalina Zamęta, Michał Fortu­
na, Ania Węglowska, Edyta Cu­
dak, Kasia Mikuła, Ania Golarz,
Marta Sowińska, Daria Włodek,
Mateusz Rajca, Ewelina Rajca,
Natalka Konarzewska, Maciek

Kubik, Sandra Wałkowska,
Wojtek Czamy, Krzysiu Smo­
lik, Monika Jakimowska, Kasia

uczą się w czterech salach,
swoją ma też oddział przed­
szkolny. Działa świetlica, ma­
my też najładniejsze chyba
w całej gminie szatnie z szaf­
kami dla każdego ucznia.

Pomiszczenia dydaktyczne
są ładne i jasne. Uczniowie czu-

ją się w nich świetnie. (mas)

Cichoń, Monika Ostrowska,
Gabryś Miękinia, Madzia Ku-

sion, Natalia Wietecha, Kasia

Szczudłoń, Madzia Ratajska,
Ania Świegoda, Madzia Augu­
stynowicz, Monika Pieprzyca,
Hubert Olszowski, Tomasz Żu­
rek, Piotruś Kaczmarczyk, Sa-
brina Siemdaj, Aurelka Czu­
bak, Michał Krzemień Sara

Fortuna, Madzia Nowak, Radek

Socha, Joasia Surma, Paulina

Włodarczyk, Gabrysia Mięso,
Ania Włodarczyk, Małgosia
Kron, Gabrysia Michalczyk,
Kasia Sobas, Darek Tekiela,
Kamilek Soja, Ola Janioł i Al­
bert Rybka. (JOK)

NOWE BRZESKO

Dwa puchary
W krytej, zautomatyzowa­

nej strzelnicy LOK w Nowym
Brzesku, rozegrany zostanie

jutro turniej o puchar ufundo­
wany przez Jana Chojkę, wój­
ta gminy.

O cenne trofeum walczyć bę­
dą (od godz. 13), uczniowie
szkół podstawowych z powiatu
Proszowice. Udział zapowie­
działy reprezentacje Radziemic,
Łętkowic, Zielenic, Koszyc, Ko­
niuszy, Proszowic (SP nr 2),
Nowego Brzeska, Mniszowa,
Gruszowa, Sierosławic i Rudna

Dolnego. Organizatorzy impre­
zy zadbali o dowóz uczestników
do Nowego Brzeska. Po mło­
dzieżowych zmaganiach stano­
wiska strzeleckie zajmą dorośli

(godz. 16). Zmagania oceniać

będzie instruktor LOK i bos­
man rezerwy Juliusz Nowak,
który w latach 1967-69 służył
jako torpedominer na okręcie
podwodnym ORP „Kondor".
Najlepsza drużyna otrzyma pu­
char Śtanisława Grzyba, preze­
sa LOK Nowe Brzesko. (ART)

PROSZOWICE

Nowi sołtysi
Mieszkańcy wsi w gminie

Proszowice znają już nazwiska
swoich gospodarzy. Tegorocz­
ne wybory sołtysów i wspiera­
jących ich rad, nie wszędzie
spotkały się z zainteresowa­
niem. W kilku sołectwach z po­
wodu niskiej frekwencji, trzeba

było powtórzyć wybory. Za
UMiG w Proszowicach, podaje-
my listę 29 sołtysów.

Bobin — Wojciech Kalisz, Ci-
borowice — Bogusław Chwal,
Czajęczyce — Andrzej Janczur,
Gniazdowice — Wojciech
Szwajca, Górka Stogniowska —

Robert Kulaga, Jakubowice —

Józef Miernik, Jazdowiczki —

Grzegorz Warchoł, Kadzice —

Józef Heretyk, Klimontów —

Wiesław Przyjemski, Koczanów
— Mieczysław Wieczorek, Ko­
ścielec — Stanisław Wieczorek,
Kowala — Marek Pluta, Łaga-
nów — Andrzej Szopa, Makoci-
ce — Jan Sajak, Myslawczyce —

Stanisław Warchoł, Opatkowice
— Stanisław Wójcik, Ostrów —

Stanisław Wawro, Piekary —

Czesława Kokosińska, Posiłów
— Stanisław Makola, Przezwody
— Sławomir Pasternak, Stognio-
wice — Krzysztof Nowak,
Szczytniki — Tadeusz Śpiewak,
Szczytniki Kolonia — Józef

Mierzwiński, Szklana — Krzysz­
tof Pabian, Szreniawa — Józef

Forma, Teresin — Henryk Grze­
sik, Więckowice — Adam Kacz­
marczyk, Wolwanowice — Cze­
sław Nowiński i Żębocin —

Eward Należnik. (ART)

WIELICZKA. Wystawa Muzeum Żup

Magnum Sal

alias Wieliczka
W Nowym sezonie turystycznym zwiedzający zamek żupny

w Wieliczce zobaczą wystawę związaną tematycznie z miastem

górniczym, wzbogaconą o eksponaty dotąd nie prezentowane.
Do Wieliczki przyjeżdża się głównie dla zabytkowej kopalni soli,
toteż ekspozycja muzealna w zamku jest istotnym uzupełnie­
niem historycznej wiedzy o „Magnum Sal".

Właśnie dokument legata
Idziego z 1125 r., w którym
znajduje się pierwsza wzmian­
ka o Wieliczce (Magnum Sal
alias Wieliczka) stanowi histo-

riograficzną ozdobę wystawy.
Dokumentów o podobnej war­
tości w ekspozycji jest więcej.
Z różnych okresów dziejowych,
aż po Kodeks. Dyplomatyczny
Wieliczki, wydany z polecenia
Ageonora Goiuchowskiego, bę­
dący zbiorem wszystkich praw
i przywilejów królewskich dla
miasta. Zwrócić powinien uwa­
gę — nie tylko kartografów —

najstarszy plan miasta Marcina
Germana z 1645 r„ rytowany
przez Hondiusa z winietą
przedstawiającą działalność

ówczesnej warzelni. Unikatowe

są również dokumenty z pie­
częciami Zygmunta Augusta

Śmieci na parkingu
Przy drodze łączącej Kraków z Krzeszowicami, koło Rudawy

znajduje się restauracja „Graność". W pobliżu tego lokalu, przed
laty, urządzono przydrożny parking. Teraz jest to śmietnisko.

Pracownicy gminy interweniowali w sprawie uprzątnięcia bałaganu.
Bez skutku Fot. Marian SATAŁA

Z rzadka tylko zatrzymują się
samochody na tym parkingu.
Kierowcy wozów osobowych
wybierają miejsce koło „Grano-
ści", bo jest tam czysto i bez­
piecznie. Koło kamiennej wiaty
z połamanymi ławkami zatrzy­
mują się co najwyżej wielkie

ciężarówki. Wiata jest zdewa­
stowana, teren zarośnięty krza­
kami. Koło parkingu istnieje

i Zygmunta III, potwierdzające
przywileje dla cechów rze­
mieślniczych świadczących
usługi na potrzeby kopalni.

Silnie wyakcentowany
w ekspozycji jest wiek XIX —

okres szczególnie ciekawy
w dziejach Wieliczki. To czas,

kiedy lekarz salinarny Feliks
Boczkowski tworzy uzdrowisko,
gdy powstaje pierwsza w Polsce
szkoła górnicza. Sztandary, lito­
grafie i zdjęcia przypominają,
że w Wieliczce tego okresu zro­
dziły się, odgrywające ważną
rolę społeczno-kulturalną, or­
ganizacje: „Sokół" i „Lutnia" —

najstarsze w Polsce Towarzy­
stwo Śpiewacze .Wystawa au­
torstwa Małgorzaty Międzo-
brodzkiej wchodzi w skład sta­
łych ekspozycji zamku żupnego
w Wieliczce. Zbigniew SZYBIŃSKI

dzikie wysypisko śmieci. Pełno
tam czarnych, foliowych wor­
ków wypełnionych papierami
z jakiejś drukami, butelek i in­
nych śmieci. W gminie Zabie­
rzów dowiedzieliśmy się, iż te­
ren parkingu, jako infrastruk­
tura drogi krajowej, jest zarzą­
dzany przez Dyrekcję Okręgo­
wą Dróg Publicznych w Krako­
wie. (mas)
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TAPETY Z WŁÓKNA SZKLANEGO

L BISKO ’

144 g i____
B PACHOLSKIEGO

220® 3
jO__

OPOLSKA
J l--------- 1 ।
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tel. 267-60-09

3. Modlnica (k. Nico) tel. 419-27-05
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Krakowa u
KRAKÓW Str III

W „Reducie”

Kino

piwniczne
Andrzej Warchoł jest fil­

mowcem, plastykiem i tek­
ściarzem. Z kolei Zygmunt Ko­
nieczny para się komponowa­
niem muzyki. Obaj krakowscy
artyści będq bohaterami ju­
trzejszego spotkania z cyklu
„Małe jest piękne", które tra­
dycyjnie odbędzie się w kino­
teatrze „Reduta".

Warchal i Konieczny spo­
tkali się w Piwnicy pod Bara­
nami, gdzie pierwszy z nich

prezentowa! swoje skecze
i monologi satyryczne, drugi
zaś grał na fortepianie.
Współpraca ta rozwinęła się,
gdy w krakowskim Studiu
Filmów Animowanych An­
drzej Warchał przygotował
pierwsze autorskie etiudy fil­
mowe. Myśląc o zilustrowa­
niu ich muzyką, zwrócił się
do swojego przyjaciela.
W efekcie, głównie w latach

80., światło dzienne ujrzało
kilkadziesiąt miniatur firmo­
wanych nazwiskami „piw­
nicznych" twórców. Jutro,
o godz. 14.30, w kinie przy ul.
św. Jana 6, obejrzymy dzie­
więć z nich. Będzie m.in.

„Droga z przejazdem strzeżo­
nym", „Amfilada" i „Szpital
połowy". (ART)

Specjalne
kursy

Od środy do czwartku na

trasie tramwaju nr 8 z Borku

Faięckiego do Bronowie bę­
dzie kursował specjalny tram­
waj. Honorowi dawcy krwi
MPK będą prowadzić w nim

zbiórkę pieniądzy dla uchodź­
ców z Kosowa. Tramwaj kur­
sował będzie w godzinach od 9
do 18. Pomysłodawcy mają na­
dzieję, że krakowianie nie po­
zostaną obojętni. (JOK)

Przy Szujskiego 2

Dzień

otwarty
Zasadnicza Szkoła Zawo­

dowa Nr 5 przy Specjalnym
Ośrodku Szkolno-Wycho­
wawczym Nr 1, zaprasza

wszystkich zainteresowa­
nych naukq w tej placówce
na Dzień Otwarty.

W roku szkolnym 1999/2000
szkoła uruchamia siedem kie­
runków. Kształcić się będzie
można w klasach: dziewiar­
skiej, gospodarstwa domowego,
kucharskiej, kaletniczej, malar­
skiej, stolarskiej i ślusarskiej.
Do placówki przyjmowani będą
absolwenci podstawowych
szkół specjalnych. Ośrodek

dysponuje również internatem,
w którym prowadzona jest
świetlica terapeutyczna dla

młodzieży nie kwalifikującej się
do nauki w Szkole Zawodowej.
Szczegółowych informacji moż­
na zasięgnąć w szkole już dziś.
W Dniu Otwartych Drzwi, dy­
rekcja placówki opowie zainte­
resowanym m.in. o warunkach
naboru i nauki. Ci, którzy nie

skorzystają z tej okazji, mogą
dzwonić (tel. 422-94-39). (ART)

Dobry telefon
Młodzieżowa Izba Informa­

cyjna zmieniła numer telefo­
nu. Prawidłowy, pod którym
można uzyskać wszystkie in­
formacje to: 429-65-69.

Domy dziecka kontra MOPS

Było lepiej
Od stycznia domy dziecka zarzqdzane sq przez Miejski

Ośrodek Pomocy Społecznej. Zdaniem dyrektorów większości
placówek, współpraca nie układa się najlepiej. Obawy budzi

szczególnie budżet MOPS, w którym nie przewidziano wydat­
ków ani na remonty, ani na wakacyjny wypoczynek dzieci.

— Niedociągnięcia orga­
nizacyjne można wytłuma­
czyć — mówi Anna Czarnik,
dyrektorka Domu Dziecka
nr 1 z ul Krupniczej. —

MOPS ciągle uczy się zarzą­
dzania placówkami oświato­
wymi. Od stycznia minęło
raptem kilka miesięcy. Żeby
wszystko zaczęło odpowied­
nio funkcjonować potrzeba
więcej czasu. Na razie w na­
szym interesie leży przypo­
minanie pracownikom opie­
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Prawdą jest, że większość dyrektorów Domów Dziecka nie ma ani

grosza nie tylko na remonty, ale i na letni wypoczynek swoich pod­
opiecznych Fot. Adam WOJNAR

Z udziałem poetów ukraińskich

Po raz jedenasty Konfraternia Poetów organizuje imprezę poetyc-
kq z cyklu „Chleb nadziei" pt. „Droga naprzeciw^’, która odbędzie
się w Muzeum Archeologicznym we wtorek — 13 bm. o godz. 17.

jedenasty „Chleb nadziei”

Przy figurze Światowida swe

wiersze przedstawią m.in.: Jó­
zef Baran, Andrzej Beuer-

mann, Jerzy Harasymowicz,
Julian Kawalec, ks. Mieczysław
Maliński, Krzysztof Lisowski,
czy Aame Puu z Estonii. Będą
też poeci z Ukrainy m.in.: Sofia

Majdańska, która również wy­

Samo życie

Zioła pana Jurka
Gdy tylko wiosna zbliża

się do nas, pan Jurek zaraz

się ożywia. Nawet nie dlate­
go, że w kwietniu obchodzi
imieniny, ale bardziej cieszy
go powrót do życia całej
przyrody. Poza względami
estetycznymi, są jeszcze
względy natury praktycznej.
Pan Jurekjestpo prostu za­
palonym zielarzem.

— Panie! Ja wierzę tylko
w zioła. Od dawna mówiłem
to wszystkim znajomym, to

mnie wyśmiewali. Woleli
brać antybiotyki, niż leczyć
się moimi sposobami — mówi
z satysfakcją.

Pan Jurek na swe „ziołowe
łowy" wybiera sięjuż wpierw­

ki społecznej o ich powin­
nościach w stosunku do nas.

Problem w czym innym. Do­
my dziecka nigdy nie były
placówkami bogatymi. Od­
kąd jednak przejął je MOPS

pieniędzy nie ma na nic.
W ubiegłym roku otrzyma­
łam płowę niezbędnych
środków na remont. Nie
wiem czy teraz dostanę co­
kolwiek. Wiem za to, że na

letni wypoczynek dla dzieci
nie otrzymam nic.

stąpi w roli skrzypaczki, Alek­
sander Iwaniec, Stanisław
Szewczenko i poeta-dyploma-
ta Dmytro Pawłyczko — amba­
sador Ukrainy w Polsce. Im­
prezę poprowadzą — Jan No­
wicki i Jacek Lubart-Krzysica.

Symboliczne łamanie się
Chlebem od Meusa, wierszami

szych dniach kwietnia, bo wte­
dy zaczynają kwitnąćpodbiały.
Jedzie w takie okolice, gdzie
skażenie gleby i atmosferyjest
minimalne, bo tak naprawdę
— jak twierdzi — nie ma już
idealnie czastych ekologicznie
zakątków w naszym kraju. Ma
kilka zaprzyjaźnionych rodzin
na Podhalu i na Sądeczyźnie,
gdzie w okolicach ich zamiesz­
kania, dziko rośniejeszcze wie­
le ziół. Są wśród nich i rośliny
chronione. Tych pan Jurek nie

zbiera, choć kuszą go bardzo.
Ale największe plonyprzyj­

dzie mu zbierać końcem wio­
sny i początkiem lata. Mni­
szek lekarski, dziurawiec,
skrzyp, a nawetpospolityperz

— Pracownicy opieki spo­
łecznej nie znają specyfiki
zawodu wychowawcy — do-

daje Małgorzata Nicpoń, za­
stępca dyrektora Zespołu
Placówek Opiekuńczo - Wy-
czowawczych nr 2. — Chcie-

liby z nas zrobić urzędni­
ków, dodać godzin pracy,
nie dając nic w zamian. Na
razie jedynym odczuwalnym
skutkiem zmiany naszego
„opiekuna" jest brak pienię­
dzy. Na wszystko.

Pracownicy opieki spo­
łecznej przyznają, że w ich
budżecie brakuje funduszy
na planowane przez domy
dziecka wydatki. Twierdzą
jednak, że nie sposób mieć
do nich o to pretensji.

— Plany finansowe domów
dziecka zostały ustalone nim

przeszły pod nasz zarząd —

mówi Jacek Kowalczyk
z MOPS. — Nie mieliśmy
wpływu na to, jak wyglądają.
Oczywiście, będziemy się sta­
rali, w miarę możliwości fi­
nansować część remontów
w placówkch oświatowych,
w tym również w domach

dziecka, ale w tej chwili ma­
my zaledwie 10 proc, po­
trzebnych do tego pieniędzy.
Prawdą jest natomiast, że nie

mamy ani grosza na wakacyj­
ny wypoczynek dzieci. Trze­
ba szukać funduszy gdzie in­
dziej. Chodzi mi o racjonalne
wykorzystanie posiadanych
środków tak, by wygospoda­
rować nadwyżki. Zastana­
wiam się np. jaki jest sens

utrzymywania w Krakowie
trzech domów małego dziec­
ka wobec nadchodzącego ni­
żu demograficznego. Pienią­
dze te można by przeznaczyć
na inne, bardziej potrzebne
cele. (K.P.)

<■' ,■>'
-

Myliłby się ten, kto by sądził, że na pętli autobusowej w Kurdwano-

wie wybuchła bomba. Dziury w chodnikach i wyrwane płytki należy
przypisać niefrasobliwym kierowcom autobusów. Pętla wprawdzie
jest niewielka. Ciężko zmieścić się na niej kilku przegubom. Pasaże­
rowie mają nadzieję, że MPK wyremontuje zdewastowane chodniki.

O wypadki tu nietrudno... Fot. Joanna kostrz

Gdzie i za He?

i muzyką uświetni promocja
tomiku poetów polskich
i ukraińskich wydana przez
Konfraternię pt. „Droga na­
przeciw". Z tomikiem tym
mieszkańcy Kijowa mogli za­
poznać się już dwa tygodnie
temu. Warto dodać, że pierw­
szy „Chleb nadziei" — dzie­
sięć lat temu — uświetnili
również poeci ukraińscy,
a spotkanie tamto nazwane

było „Tożsamość narodu", (za)

to prawdziwe skarby pana
Jurka. Ma przy tym skonstru­
owaną przez siebie suszarnię,
w której tak suszy swe zioła,
że nie tracą one na wartości.

Najciekawsze sąjednak na­
lewki ziołowe pana Jurka ro­
bione na spirytusie. Czasem
przy dobrym humorze poczę­
stuje kieliszeczkiem swej zio­
łowej wódki, której recepturę
trzyma w tajemnicy.

— Panie! Taką wódkę nie

grzech pić, bo to samo zdro­
wie... Ale i tu nie można

przesadzić, bo co za dużo to

nie zdrowo — mówi z uśmie­
chem i chowa do kredensu

swoją ziołową nalewkę.
Adam ZIEMIANIN
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Średnia cena

ub.

tydz.
dziś

chleb

650g
1,08 1,19 1,30 — 0,99 1,15 1,14

mleko

w folii 2%
0,79 0,89 0,82 0,85 0,79 0,83 0,82

margaryna

„Bona”500g
3,08 3,39 2,95 3,09 2,85 2,97 3,07

masło

ekstra 200g
1,48 1,69 1,76 1,79 1,79 1,70 1,70

ser biały
półtł. Ikg

7,08 7,35 6,53 7,79 6,69 6,94 7,08

ser żółty
edamski 1 kg

12,68 10,39 9,03 13,90 8,991 0,50 0,99

jaja w

kationie 1 szt. 0.19 0,31 0,29 0,23 0,16 0.23 0,23
cukier

kryształ 1 kg
1,69 1,69 1,89 1,65 1,69 1,72 1,72

mąka
wrocławska 1 kg 0,99 1,45 1,38 1,29 1,19 1,26 1,26
schab

z kością 1 kg 11,95 12,99 12,78 8,90 9,991 1,52 11,32
kurczak

cały 1 kg
4,98 4,69 4,73 4,90 4,99 4,85 4,85

szynka got.
wieprz. 1 kg

16,35 14,99 13,97 13,90 11,99 1,96 14,24

parówki
cielęce 1 kg _ 4,99 5,71 5,90 7,99 6,14 6,14

kiełbasa

zwyczajna 1 kg 7,65 6,99 8,89 7,90 8,69 8,56 8,82
herbata

eks. „Tetley”
20 torebek

3,58 4,05 3,67 3,79 3,39 3,69 3,69

Coca-cola

1,5 litra
2,58 2,99 — 2,69 2,28 2,63 2,63

Multi Vita

gazowana
/ 1,5 litra

1,59 1,79 — 1,69 — 1,69 1,69

kawa

„Prima” 25Og 4,98 5,55 5,77 4,19 4,59 5,01 5,01
cytryny

1kg
3,36 4,19 3,79 3,30 3,79 3,58 3,68

ziemniaki

Ikg 0,40 0,51 0,50 0,60 0,29 0,46 0,46
pomidory 1 kg 9,48 9,75 — 5,90 8,99 7,09 8,53

ogórki 1 kg 5,68 5,29 — 7,90 5,99 8,03 6,2 1

płyn
„Ludwik”
0,5 Litra

1,98 — 2,32 2,19 1,89 2,09 2,09

mydło
„Lux”

1,75 2,25 1,92 1,99 — 1,97 1,97

proszek
Pollena 200

Futura 600 g

— 5,25 4,78 - 5,01 5,01

Papier
toaletowy
1 rolka

0,34 0,39 0,45 - 0,24 0,35 0,35

papierosy
„Marlboro”
czerw, tw.

4,98 5,45 4,99 4,99 4,79 5,04 5,04

piwojasne
„Żywiec”
0,5 Litra

2,08 2,39 2,32 1,99 1,94 2,13 2,14

wódka

„Wyborowa”
40% - 0,5 Litra

17,95 17,99 17,50 18,59 16,90 17,71 17,78

Kuptąjąc
to wszystko 106,24 106,95 103,56 103,64 95,50

(RR)
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Z notesu

policjanta
Napadli dla 2 zł

Na os. Albertyńskim chuli­
ganie napadli na 16-letniego
chłopca. Pobili go i ograbili
z walkmana ze słuchawkami,
skórzanego paska i 2 zł. W su­
mie chłopiec stracił-300 zł.

Sklepowa kradzież

W jednym ze sklepów przy
ul. Wielickiej zatrzymano 15-

letniego mieszkańca Gdowa,
który ukradl artykuły spożyw­
cze i przemysłowe na łączną
sumę 276 zł.

Po buty przez kraty

Nieznani sprawcy przecięli
kraty, wybili szybę i otworzyli
okno w jednym ze sklepów
przy os. Centrum C, a następ­
nie ukradli dwie pary butów
oraz pieniądze. Straty — 254 zł.

Ukradli komplet kluczy

Komplet kluczy do samo­
chodu padi łupem 16- i 15-
letnich mieszkańców os. Ty­
siąclecia, którzy w jednym
z zaparkowanych samocho­
dów wybili szybę, a następnie
włamali się do bagażnika,
z którego zabrali klucze.

Fałszywy bilet MPK

W jednym z autobusów za­
trzymano 18-letniego miesz­
kańca jednej z podkrakow­
skich wsi, który jeździł, posłu­
gując się fałszywym biletem.

Skradzione samochody

Z ul. Włoskiej skradziono

volkswagena transportera
wartości 31tys. zł, z ul. Mrozo­
wej renaulta za 40 tys. zł, z ul.
Conrada renaulta za 19 tys. zi,
a z ul. Włoskiej forda transita
wartości 30 tys. zł. (mas)

Na straży
miasta

Nie igrać z ogniem

Strażnicy ugasili ognisko
przy ulicy Stawarza. Bliskość
drzew i krzewów mogła spowo­
dować olbrzymi pożar. Za osie­
dlem Centrum E w Nowej Hu­
cie strażnikom nie wystarczyła
już samochodowa gaśnica. We­
zwali Straż Pożarną, która uga­
siła płonące trawy. Strażnicy
prosili też o interwencję straża­
ków, gdy dostrzegli palącą się
pakamerę na dzikich działkach

przy ul. Marii Dąbrowskiej.
Strażnicy przypominają, że na

terenie całego miasta obowią­
zuje zakaz palenia ognisk, wy­
palania traw i spalania liści
w ogródkach działkowych.

Wandale w akcji

Nie ma tygodnia, by do
strażników nie napłynęły in­
formacje o zdewastowanych
znakach drogowych i łańcu­
chach przy chodnikach.

Strażnicy sporządzili rejestr
uszkodzeń. Przekazali go od­
powiedzialnym za naprawę
służbom.

Znów psy

Przypomnieli o sobie rów­
nież niefrasobliwi właściciele

psów. Przy ulicy Zamkowej na

dziecko rzuci! się duży wilczur.
Na szczęście rany nie były groź­
ne. Strażnicy sprawdzili czy
pies był szczepiony przeciw
wściekliźnie. Zobowiązali wła­
ścicielkę do poddania czworo­
noga obserwacji. (JOK)

Remonty, korki, objazdy

£#i

Przy ul. Kobierzyńskiej po prawej stronie, w kierunku Skawiny, tuż

przy skrzyżowaniu z ul. Zachodnią trwa układanie nowych chodni­
ków. Kierowcy powinni uważać na pieszych, którzy, zmuszeni

remontem przechodząjezdnią

Gertrudy jednak nieprzejezdna

Ulica Gerturdy, którą już
wczoraj miały jeździć tram­
waje nie została po remoncie

włączona do ruchu. Komisja
odbierająca torowisko

stwierzdziła, że zostało ono

źle wykonane i usterki trzeba

poprawić. Na razie nie wiado­
mo, kiedy na ul. Gertrudy
wrócą tramwaje.

Faustyny bez wjazdu

W sobotę i niedzielę na

kierowców przejeżdżających
przez przejazd koło stacji ko­
lejowej Borek Falęcki czeka
niemiła niespodzianka.
Wjazd na ul. Faustyny zosta­
nie zamknięty. Już od kilku
dni wzdłuż ul. Faustyny,
Wroniej części Fredry i My­
ślenickiej, wiszą znaki zaka­
zujące postoju i zatrzymywa­
nia się z adnotacją, że zakaz

obowiązuje od 10 kwietnia.

Wszystko za sprawą odpustu.
Wzdłuż ul. Faustyny zostaną
ustawione kramy i, by zapew-

Gorący telefon 430-44-28

Pasażerowie do MPK

Maria . Kołaczyk jechała
w czwartek o godz. 19 autobu­
sem 225 do Borku Fałąckiego.

— Nigdy jeszcze nie wi­
działam tak brudnego auto­
busu — mówi. — Przeraża­
jące, bo to nie był brud kil­
kudniowy, a nawet tygo­
dniowy. Podejrzewam, że

auto nie było myte chyba od
roku. Jak tak może być?
Przecież wiem, że MPK wy­
najmuje firmy sprzątające
i płaci im ciężkie pieniądze
z utrzymanie w czystości
pojazdów? To doprawdy
bulwersujące.

— Natychmiast sprawdzi­
my ten autobus — mówi Filo­
mena Serwin, rzeczniczka
MPK. — Jeżeli interwencja się
sprawdzi, ktoś będzie musiai
za to odpowiedzieć.***

Jan Dziadura twierdzi, że

na przystankach autobuso­
wych w Borku Fałęckim są
nieaktualne rozkłady jazdy.

— Może pasażer coś pomy­
lił. Wszystkie rozkłady jazdy
z początkiem roku były wy­
mieniane — wyjaśnia Filome­
na Serwin. — To niemożliwe
by wisały stare, zwłaszcza
w Borku Fałęckim, gdzie jest
pętla autobusowa.

Czytelnik (nazwisko do
wiadomości redakcji) pyta,
czy nie można by było coś
zrobić z przystankami auto­
busowymi przy Dworcu

Głównym PKP.

Fot. Renata RYBICKA

nić bezpieczeństwo pieszym,
droga zostanie zamknięta.
Pod domy nie dojadą samo­
chodami mieszkańcy ul. Fau­
styny i Sowiej. By dojechać
do ul. Fredry trzeba przeje­
chać przez tory przez pierw­
szy przejazd ul. Suchą. Moż­
na też z Borkowskiej Góry
skręcić w ul. Jugowicką, dalej
Podmokłą skręcić w lewo
w ul. Myślenicką. Wjazd zo­
stanie otwarty prawdopodob­
nie w niedzielę wieczorem.

Remont al. Pokoju

Dziś kierowcy mogą nieco

spokojniej jeździć po mieście.
Na drogach pojawi się o wiele

■mniej ekip naprawiających
nawierzchnią. Zwężeń
i utrudnień można się spo­
dziewać przy al. Pokoju kolo

Polmozbytu. Ulica zostanie

zwężona do jednego pasa ru­
chu. Przed miejscem prac zo­
staną ustawione znaki infor­
mujące o robotach drogo­
wych. (RR)

— Jest tam brudno, alg poza
tym te przystanki są tak

brzydkie, a przecież to cen­
trum miasta — wizytówka
Krakowa — mówi. — Czy nie
można by było zrobić tam ja­
kichś porządnych wiat?

— Niestety, firma, która
tam sprząta — może to robić

raz dziennie i pod wieczórjuż
jest brudno — wyjaśnia Filo­
mena Serwin. — Jeżeli zaś
chodzi o wiaty, to o tych
w pierwszej obwodnicy decy­
duje główny architekt miasta
i z tego, co wiem, w najbliż­
szej przyszłości pod dworcem

pojawią się stylowe wiaty
przystankowe. Takie, jakprzy
Teatrze Bagatela.

Ulica Śliska i rajdowa

Czytelnik (nazwisko do
wiadomości redakcji) mieszka

przy ul. Śliskiej, Twierdzi, że

codziennie młodzież urządza
sobie tam zawody rajdowe.

— Ulica ma kształt litery
„Z", a więc ma dwa ostre za­
kręty. Niedaleko znajduje się
szkoła, przedszkole i plac za­
baw. Niestety, aż strach się
bać o bezpieczeństwo dzieci,
bowiem od kiedy tylko zrobiło

się ciepło młodzież urządza tu

rajdy samochodowe. Pisk

opon słychać do późnego wie­
czora. Czy nie można by było
zwiększyć patroli w tym rejo­
nie...

Interwencję przekazałam
do policji i patrole drogowe
sprawdzą ten rejon.

Adrianna GINĄŁ

’ii»m
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ZĘBÓW
panoramiczne,

punktowe

św. Gertrudy 8

pon.-pt. 8-19

sob. 9-14

tel. 421-92-72

Ceny najniższe

- wyniki natychmiast

Polf Dent
Centrum stomatologii

Biernackiego 3

(boczna Kazimierza Wielkiego)
tel. 633-44-42, (090) 666-788

• bezbolesne borowanie laserem

twardym (usuwanie próchnicy)
‘

• bezbolesne zabiegi w znieczuleniu

miejscowym i narkozie
• bezbolesne usuwanie zębów przy

użyciu lasera
• chirurgia stomatologiczna implanty
• stomatologia dziecięca
• leczenie protetyczne
• stomatologia zachowawcza
• profilaktyka próchnicy - lakierowanie
• protezy natychmiastowe
• najnowsze wypełnienia cłiemo

i światloutwardzalne
• bezbolesne usuwanie kamienia

nazębnego ultradźwiękami
• rekonstrukcja złamanych zębów
• wkłady koronowo-korzeniowe
• laser - ortodoncja - parado ntologia

Usługi ratalne Codziennie 9-21

Niedziela i święta od 9 do 20

H EuroDent
IA1 CENTRUM DENTYSTYKI

Leczenie zachowawcze,ortodoncja

protetyka, chirurgia, implanty ,

RTG panoramiczny >

Konsultacje profesorskie «

Choroby przyzębia i błon śluzowych

Pł.Biskupi 18,pn.-pt.8-2O,sob.10-16

tel. 634-58,634 2409

PRZYCHODNIA
PROFESORÓW

I DOCENTÓW

Medicina •

KRAKÓW
ul. Rzeźnicza 2

tel. 422-41-06

tel. 421-79-27
pon.—czw. 9-18, pt. 10-17

• konsultacje specjalistyczne

• gastroskopia

(oznaczanie helicobacter, wycinki)

• badania

biochemiczne.

TELEFONICZNA
AGENCJA

INFORMACYJNA
■handel

-usługi
-produkcja

tEI. 94-77
http://www.tai.com.pi

LEKARZ^gk
WIZYTY ( iO

DOMOWE
LEKARZY SZPITALI

KRAKOWSKICH

658-49-59
pon.-niedz. 8.00 - 22.00

i internistów
■ pediatrów
■ EKG
■ laryngologów

recepty refundowane

USGf
jama brzuszna,
piersi, tarczyca i inne
* KONSULTACJE

wszystkich specjalistów
* ONKOLOGIA

także choroby
sutka

* OKULISTYKA

szkła kontaktowe
* ZABIEGI

OPERACYJNE,
ANALIZY,
ENDOSKOPIE,

■M a 421-70-21

RYNEK GL 34 S 421-95-83

Instytut Kosmetyczny
DanutyZwolińskiej

MAŁA CHIRURGIA

KOSMETYCZNA

USUWANIE:
• rozszerzonych naczyń krwiono­

śnych • bliżriowców • brodawek,

włókniaków ® zbędnego owłosie­
nia na trwale, całego ciała

• uszkodzeń posłonecznych
• przebarwień pigmentacyjnych

dłoni (Izw. plam starczych)

KOSMETYKA LECZNICZA

I PROFILAKTYCZNA
• zabiegi regenerujące czystym:

serum, embrtoserum, kolagenem,
placentg • minilift • zielone algi

• glicocid • trudne trądziki
• depilacja woskiem

Kraków, ul. Krupnicza 34/6

tel. (0-12) 422-85-96

codziennie 10 —13,15 -18

soboty 10-13

APARATY
SŁUCHOWE

I AKCESORIA
najniższe ceny - pełna obsługa
"FONMED" S.C. KRAKÓW

? UL. ŚW. KATARZYNY 4
? (wejście od Augustiańskiej)

(Informacja i rejestracja: TEL 656-18-0§

OGÓLNOPOLSKA
INFORMACJA MEDYCYNA

PRODUKCJA
HANDEL
USŁUGI

94-34 . t ,
653-22-02 * całodobowe

0-12

634-30-201 pon.-pt. 9-18

Internet http://www.coit.com.pl

Os. UROCZE 2, Ir.

NEUROLOG DZIECIĘCY
Barbara Duda-Kamińska

środy, g. 16-18, tel. 636-16-92

NEUROLOG
dr. n. med. Jacek Huczyński

| czwartki, g. 16-17, tel. 262-01-83 |

PSYCHOLOG DZIECIĘCY
mgr Barbara Chuchacz

badania, terapia, także grupowa:

dzieci+rodzice Tel. 644-70-82

inmed [j

APARATY

SŁUCHOWE

sprzedaż ratalna

kompleksowa obsługa
laryngologiczna

i audioprotetyczna

-Kraków, al. 29 Listopada 130

tel.(012) 415-73-58,
415-80-61

...................

• F.P.U.H. „GrAn”
Bochnia ul. Wygoda 3

Tel./fax (0-14) 611-26-10

GABINET
LEKARSKI

Diagnostyki

Ultrasonograficznej
Kraków, ul. Szwedzka 27

pełny zakres

badań USG

(0-12) 267-69-66

czynne codz. 7 .30 - 15.30

ZAKŁADY
POGRZEBOWE
Przedsiębiorstwa

Usług Komunalnych
Sp.zo.o.

ul. Rakowicka 41, 412-40-60

ul. Rakowicka 35 a, 411-47-76

cm. Podgórski, ul. Wapienna,
656-55-11

cm. Grębałów, 645-31-61

ul. Reduty 1 (obok cm. Bato-

wice) 411-35 -26

polecają

BEZGOTÓWKOWE USŁUGI
POGRZEBOWE

w ramach zasiłków ZUS

kompleksowa
obsługa pogrzebów,
duży wybór trumien,
obsługa żałobników,

transport krajowy .

i zagraniczny, kremacja,
wieńce, nekrologi,

usługi kamieniarskie, itp.

CAŁODOBOWY PRZEWÓZ
Z MIESZKAŃ

tel. 41145-02,41145-
04, ul. Reduty 1

(Batowice)
CENY KONKURENCYJNE!!!
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Na fali

radiowej
RADIO KRAKÓW

>68,75 FM >101,60 FM ,

sb.: Serwis co godz., Skrót wiod. 6.29 7.29

8.29

sb. 5 .50 Agro-serwis 6.05 Co niesie dzień

9.10 Sobota dla zdrowia 10.05 Przysta­
nek Łobzowska 12.15-13.00 Grająca sza­

fa 13.05-15 To lubię 15.10 Lista przebo­
jów muz. filmowej 16.05 Nasz region

17.05 Mag. sportowy 19.05 Lista przebo­
jów RK 21.10 Kraina gwałtowności 22.00

BBC 22.30-6 Nocny Szlak RK

nd.: Wiad. co godz. Wiad. sportowe 8.05

6.05 Pejzaże regionalne, w tym 7.50

Prawdy nieoczywiste- felieton ojca J.A.

Kłoczowskiego 8.10 Niedz. budzik familij­
ny 10.05 Globtroter: Statkiem do Brazylii

11.05 Kraj gór: muz. Austrii 11.45 Bogu

co boskie - rozm. z bp. T . Pieronkiem

12.10 Tydzień w tydzień 12.15 Niedz. z

reportażem: „Wytańczyć siebie" - G. Fa-

fińskiego 13.05 Dzień jak co dzień 13.30

Piosenki kabaretowe i nie tylko 14.05

Grajqca szafa i relacje z meczu Wisła Kra­

ków - Ruch Radzionków 16.10 W pierw­
szym rzędzie 17.05 W tym samym miej­
scu...o tej samej porze 18.10 Muzyka i

sport 21.05 Krakowskie akt. sportowe

21.30 Klezmerzy i inni 22.00 BBC 22.30

Z cukrem czy bez - rozmowy D. Włoso-

wicz 23.05 Rewia piosenek 23.45 Ks.

prof. J . Tischnera- filozofia po góralsku

0.05-6 Nocny Szlak RK

72,56 FM >102,40 FM

sb.: 7.05 Poranny budzik 9.05, 12.05,

15.05, 21.05 Muz. non-stop 10.05 Dwie

godz. z życia miasta 13.05 Popołudnie

czytelnika 18.05 Lista przebojów Radia

Alfa 20.05 Mixer 21.05-7 Muz. non stop

nd.: 7.05 Poranny budzik 9.05, 11.05,

21.05 Muz. non-stop 10.05 Alfolandia

13.05 CHIP kompu-terowy 13.30 Pop.

muzyka 17.05 Z dyskotekowej szuflady

19.05 Opowieści niezwyczajne 21.05-

6.00 Muz. non-stop

>70,06 FM >96,00 FM

Wiadomości od 00.45 co godz.

sb.: 7.00 Co tu robić? 9.001 po zawodach

12.00 Zaginione cywilizacje 14.00 Trzy­
krotka 17.00 Planetarium 18.00 Wasza

muz. 21.00 Znaki zodiaku 0.00-3.00 Nie

lubię poniedziałku 3.00-7.00 Letarg

nd.: 7.00 Chora pora 9.00 Obieżyświat

12.00 Kobiety niezrównane 14.00 Trafio­

ne numery 16.00 Wieloślad 18.00 Nie ma

mowy 21.00 Koniec wieku 0.00-5.00 Nie

lubię poniedziałku

70,76 FM >93,70 FM >102,70 FM

sb.: 6.00 Zacznij od Plusa 9.00-15.00

Czas dla nas: 9.45 Apteka Ojca Grzegorza

10.15 Niepołomice na antenie 10.00 Pr.

satyryczny 12.10 Muz. kalendarz 13.00-

15.00 Plus Minus Lista 15.00 Labirynty

Plusa 20.00 Poczuj Plusa 24.00 Nocny od­

cień Plusa

nd.: 6.00 Plus na dzień dobry 9.00 Poron­

na kawa Radia Plus 12.00-18.00 Cztery z

Plusem 12.15-12.57 Z życia Kościoła

15.06-18.00 Piosenki na życzenie 18.00-

24.00 Słowo plus muzyka 24.00 Nocny

odcień Plusa

RADIO WANDA

>66,25 >92,50 M Hz

,sb.: 6.15 Przebudzanki 10.15 Życzenia

13.15 Konkurs 30 pytań 16.15 Niezapo­
mniane przeboje 18.00 Pr. RF119.15 Przy­
goda z filmem 21.15 Dancing 23 Serwis

RFI 24.00 Noc z melodię

nd.: Serwis inf. 0-24 co godz.6 .15 Wstawaj,

szkoda dnia 11.00 Muzyczne oczko 14.00

-Konkurs 17.15 Hity dawnych lat 18.15

Godzina sportowa 0.15 Muz. noczWandg

RADIO RAK

>100,5 FM

sb.: 6.00 Klub Rannych Ptaszków 10.00

TRACH 11.00 RAK Time 17.00 Nowości z

RAKlisty 20.00 Lista Przebojów Piosenki

Studenckiej 23.00 „Hay" 24.00 Janosik

0.03 Ryba w RAKU

ńd.: 6.00 Klub Rannych Ptaszków 10.00

RAKTime 15.00 Radiowe puzzle 16.00 Dan-

ce Party 20.00 Lista Przebojów 23.00 Kon­

cert RAKowy 24.oo Janosik 0.03-2.00 STA-

PHEXII 2.00-6.00 Muzyka do kocyka

»

TEATRY

O SOBOTA

O SŁOWACKIEGO

O MINIATURA (pl. Św. Ducha 2, tel. 42245

22): Biedermann i podpalacze - 19. Bilety:

17i11ulg.

O STARY

O SCENA KAMERALNA (Starowiślna 21): Cena

- 19.15. Bilety 26 i 13 ulg.

O MAŁA SCENA (Sławkowska 14): Tomasz

Mann-19.30. Bilety: 24 i 12 ulg.

O BAGATELA (Karmelicka 6, tel. 422 -45-44):

Czego nie widać-19.15.

O LUDOWY

O DUŻA SCENA (os. Teatralne 34, tel. 643-

71-01): Wesołe kumoszki z Windsoru -18.

O SCENA POD RATUSZEM (Rynek Gł. 1, tel.

421-50 -16,421-55-25): Sex, prochy rock&roll

- 19.30 (premiera).

O SCENA STU (al. Krasińskiego 16, tel. 422 -

27-44): Beata Rybotycka - recital pieśni J. K.

Pawluśkiewicza-19.

O PWST (Straszewskiego 22): Pułapka -19

O TEATR PROSCENIUM (Kanonicza 1): Me­

tamorfozy teatru „Pijana sypialnia” -18.

O NIEDZIELA

O SŁOWACKIEGO

O MINIATURA (pl. Św. Ducha 2, tel. 422-40-

22): Biedermann i podpalacze - 19. Bilety:

17i11ulg.

O STARY

O SCENA KAMERALNA (Starowiślna 21): Cena

- 19.15. Bilety: 26 i 13 ulg.

O MAŁA SCENA (Sławkowska 14): Tomasz

Mann -19.30. Bilety: 24 i 12 ulg.

O BAGATELA (Karmelicka 6, tel. 42245-44):

Czego nie widać-19.15.

O GROTESKA (Skarbowa 2, tel. 33-37-62):

120 przygód koziołka M. -1 1,

ó LUDOWY

O DUŻA SCENA (os. Teatralne 34, tel. 643-

71-01): Wesołe kumoszki z Windsoru -18.

O SCENA POD RATUSZEM (Rynek Gł. 1, tel.

421-50-16,421-55-25): Sex, prochy rock&roll

- 19.30.

O SCENA STU (al. Krasińskiego 16, tel. 422-

2744): Grupa Rafała Kmity Wszyscyśmy z

jednego szynela -18.

O TEATR PROSCENIUM (Kanonicza 1): Me­

tamorfozy teatru „Pijana sypialnia” -18.

O PARAWAN (Zamojskiego 50): Calineczka

-1 2.

O SOBOTA

O PAŃSTWOWA FILHARMONIA (Zwierzy­
niecka 1, tel. 422-09 -58): XIX Krakowska Wio­

sna Muzyki (festiwal laureatów międzynaro­
dowych konkursów muzycznych): orkiestra Fil­

harmonii Krakowskiej, J. Powolny - dyr., W.

Policja 997,
Straż Pożarna

998,
Pog. Ratunko­

we 999

O INFORMACJAsłużbyzdrowia 422-0511 (dy­
żury aptek i szpitali - czynny całą dobę)

5 DYŻURY SZPITALI

SOBOTA1 chirurgii ogólnej (Trynitarska 11, tel.

65600-55), chirurgii urazowej (Modrzewiowa 22,

4253343), chirurgii dziecięcej (Wielicka 265, tel.

658-20-11), laryngologiczny (Kopernika 23a, tel.

421-00-38), urologiczny (Grzegórzecka 18, tel. 421 -

08-30), okulistyczny (Wilkowice, tel. 4156444)

NIEDZIELA* chirurgii ogólnej (Kopernika 40, tel.

421-21 -59), chirurgii urazowej (Kopernika 19a,

tel. 4214046), chirurgii dziecięcej, laryngolo­
giczny, urologiczny (os. Na Skarpie 66, tel. 644

0144), okulistyczny (Wilkowice, tel. 415-6444)
• Polskie Towarzystwo Walki z Kalectwem-Po­

radnia dla Chorych na SM i inne schorzenia neu­

rologiczne - Dunajewskiego 5, tel. 422 -28-11

(rej. tel. pn.-czw. 14-16)
i DYŻURNE POGOTOWIA

'o KRAKÓW

• Łazarza 14 - 999, zachorowania i przewozy

- 422-29-99, centrala tel. - 422-3600

Podstacje KPR: • Lotnisko Balice - 2856599;

285-68-98 • Rynek Podgórski 2- 65659-99 •

Krowodrza (Piastowska 32) - 633 -39 -99* Ska­

wina (Niepodległości 12) - dla mieszkańców

999, tel. miejski 276-1444 • Wieliczka (ks. Go-

liana 6) -278-12-89 • Jerzmanowice —389-50-

99 • Skała-389 -19-99 • Prokocim (Teligi 8)-

658-59-99 • Łobzów (Piastowska 32) - 633-39-

99 • Nowa Huta (Sieroszewskiego 69)—wypad­
ki 64449-99 i 64442-91 • Duńskie Pog. Ratun­

kowe Falek-636-61-10,63646-11

• Pogotowie Toksykologiczne -411-99-99

Gromolak - gitaro, K. Borysiewicz - bas, K.

Palonek - skrzypce. W progr.: Rodrigo - Co-

noierto de Aranjuez, Rossini, Gounod, Mu-

sorgski, Verdi - Arie operowe, Brahms - Kon­

cert skrzypcowy-18.

O NIEDZIELA

O PAŃSTWOWA FILHARMONIA (Zwierzy­
niecka 1): recital mistrzowski laureata II na­

grody XIII Konkursu Chopinowskiego 1995

Aleksieja Sułtonowa. W progr. utwory Chopi­
na i Liszta-18.

KINA

O SOBOTA

O APOLLO - stereo, ekran perełkowy (św.

Tomasza 11a, tel. 421-89 -50): Zakochany

Szekspir (USA 15) - 15.30,20; Masz wiado­

mość (USA 15)-17.45.

O ARS: SZTUKA - dolby stereo SR, ekran

perełkowy, foteliki dziecięce Booster Buddy

(św. Jana 6, tel. 42141 -99): Książę Egiptu

(USA b.o.) - 8.40, seanse na zamówienie; Ba­

bę - świnka w mieście (USA b.o., dubbing) -

10.20; Zakochany Szekspir (USA 15) -12.15,

21; Masz wiadomość (USA 15) - 14.30,

16.45,23.15; Goście, goście II (fr. 15)-19.

O ARS: ANEKS SZTUKI: - dolby stereo SR,

ekran perełkowy (św. Jana 6, tel. 42141 -99):

Książę Egiptu (USA b.o.) - 11.30; Odlotowe

wakacje (poi. b.o.) -13.30; Goście, goście II

(fr. 15)-15.15,23.30; Cienka czerwona linia

(USA 15) - 17.15; Szeregowiec Ryan (USA

18)-20.30.

O ARS: REDUTA SZTUKI - dolby stereo SR,

ekran perełkowy (św. Jana 6, tel. 42141-99):

Zakochany Szekspir (USA 15) -14.30,16.45,

18.45,23; Masz wiadomość (USA 15) - 20.50 .

O KIJÓW - dolby stereo digital, klimatyza­

cja (Krasińskiego 34, tel. 422-30 -93): Ogniem

i mieczem (poi. 12) - 9,12.30,17,20.30.

O MIKRO (Lea 5, tel. 634-28-97): Przejrzeć

Harry'ego (USA 15) - 16; Pokój z widokiem

(ang. 15) —18; Negocjator (USA 15) — 20.15.

O PASAŻ (Rynek Gł. 9, tel. 422-77-13): Dr Dolit-

tle (USA b.o.) -13; Totalna magia (USA 15) -

14.30; Kiler-ów 2-óch (poi. 15) -16.30; Charak­

ter (kol. 15) -18.40; Ronin (USA 15) - 20.45.

O POD BARANAMI (Rynek Gł. 27, tel.423-07-

68): Życie jest piękne (wł. 15) - 11 .30,13.30,

18.15; Przełamując fale (duń.-szw.-fr.- hol.- norw.

18)-15.30; Idioci (duń. 18)-20.30,22.45.

O ROTUNDA dolby digital (Oleandry 1): Cele-

brity (USA 15)-16.30,18.30 .

O SFINKS (os. Górali): Powódź (USA 15) -

17; Ulotna nadzieja (USA 15)-19.
4 ŚWIT (os. Teatralne 10): duża sala: Ogniem

i mieczem (poi. 12)-12.30, Masz wiadomość

(USA 15) - 16, 18.15, 20.30; mała sala:

Ogniem i mieczem-16.15,19.30.

O TĘCZA (Praska 52, tel. 266-9080): Mrówka Z

O PROSZOWICE - zachorowania i przewozy -

38621-350 MYŚLENICE-999,272-01-80,

NIEPOŁOMICE — miejski 281-19-99

O SŁOMNIKI-388-19-99 (całą dobę)
O DYŻURNE PPRZYCHODNIE

Śródmieście - Przychodnia Rejonowa nr 5-

tel. 43040-94, PR nr 6 - tel. 411-71-68, PR nr 7

- tel. 41141-24; Krowodrza - PR nr 1 - tel.

637-2555, PR nr 3 - tel. 4224554, PR nr 6 tel.

637-38-78; Nowa Huta - PR nr 6 - tel. 64800-

44, pogotowie - 64449-99; Podgórze - od­

dział pogotowia nr-tel. 656-59-99, oddział po­
gotowia nr 8—tel. 658-59-99

O DYŻURNE APTEKI

V KRAKÓW

■ Mogilska 21 - 411-01-26, Długa 88 (codz. 5

23) - 63342-90, Dunajewskiego 2 - 422-6504,

os. Centrum A bl. 3 - 644-17-36, os. Kombatan­

tów 8 - 649-7000, os. Wilkowice Nowe 10 -

4154509, Chopina 38 (wejście od ul. Czarno­

wiejskiej 64) - 633 -7561, Wielicka 79 - 65593-

80, Kai waryjska 94—655155 0

O SKAWINA - Głowackiego 7

'o KRZESZOWICE - Daszyńskiego
v MYŚLENICE-Rynek 17/18

O PROSZOWICE-sb. Królewska 84, nd. 3 Maja 7

O WIELICZKA - os. Kościuszki - pawilon

CZŁOWIEK W DEPRESJI

V TELEFONY ZAUFANIA

O KRAKÓW' Ośrodek Profilaktyki Środowisko­

wej - Pawia 3, tel. 42510-91 (pn.-pL 1519),

http://www.ariadna.pl/profiops • ogólny -

413-71-33 (pn.-pL od 16 do 22)' dla kobiet -

42247-50 (pn.,śr. 10-13, pt. 20-24) • dla kobiet

w dąży-41147-66 (pon. i pt. 1512, śr. i czw.

1520) • dla kobiet - ofiar przemocy - 42545

57 pon., wt., śr., pL 514, czw. 1520, od pon.-pL

w godz. 2523 - 657-02-64 • młodzieżowy -

988 (14-18 bez niedziel)' dla narkomanów -

65642-93 (pn.-pL 9-18)' dla alkoholików-656

4680 (pn.-pL całą dobę) • dla uzależnionych od

alkoholu i ich rodzin -65627-34 (pt-sob. 266

oraz wszystkie noce poprzedzające dni wolne

(USA b.o ., bez dubbingu) — 15; Półmrok (USA 15)

-16.30; Morderstwo doskonałe (USA 15) -18.

O UCIECHA - dolby stereo SR (Starowiślno

16, tel. 422-00-77): Ogniem i mieczem (poi. 12)
- 13.30, 17; Mamuśka (USA 15) - 11.15,

20.15.

O WANDA-dolby stereo SR, niepełnospraw­
ni (św. Gertrudy 5, tel. 422-1455): Godziny

szczytu (USA 15) - 11.30,16, 20.30, 22.15;

Celebrity (USA 15)-13.30,18.
O WARSZAWA - dolby stereo SR (Stradom

15, tel. 422-1544): Dawno temu w trawie

(USA b.o.) -12.30,14.15; Masz wiadomość

(USA 15)-16,18.15,20.30 .

O WRZOS (Zamojskiego 50): Psychol (USA

18) - 16; Lolita (USA 15) - 17.45; Truman

show (USA 15)-19.45.

O PARADOX (Krowoderska 8): Błękitna nuta

(fr.) - 16; DKF Grek Zorba (ang. -grec.) -

18.05; Zagubiona autostrada (USA) - 20.05.

0 SKAWINA - Piast: Odlotowe wakacje

(pal. b.o.) -17; Totalna magia (USA 15) -19.

ę> MYŚLENICE - Muza (Piłsudskiego 20):

Totalna magia (USA 15) - 15, 17; Miasto

aniołów (USA 15)-19.

P NIEDZIELA

O ARS: SZTUKA - dolby stereo SR, ekran

perełkowy, foteliki dziecięce Booster Buddy

(św. Jana 6, tel. 42141-99): Ksiqżę Egiptu

(USA b.o.) - 8.40, seanse na zamówienie; Ba­

bę - świnka w mieście (USA b.o., dubbing) -

10.20; Zakochany Szekspir (USA 15) -12.15,

21; Masz wiadomość (USA 15) - 14 .30,

16.45; Goście, goście II (fr. 15)-19.

O ARS: ANEKS SZTUKI: - dolby stereo SR,

ekran perełkowy (św. Jana 6, tel. 42141-99):

Książę Egiptu (USA b.o .) - 11.30; Odlotowe

wakacje (poi. b.o .) -13.30; Goście, goście II (fr.

15) -15.15; Cienka czerwona linia (USA 15) -

17.15; Szeregowiec Ryan (USA 18) - 20.30.

O ARS: REDUTA SZTUKI - dolby stereo SR,

ekran perełkowy(św. Jana 6, tel. 42141-99): Ma­

łe jest piękne: Piwniczne kino Andrzeja Warchoła

i Żygmunta Koniecznego: Ta nasza młodość,

Droga z przejazdem strzeżonym, Dotańczyć mro­

ku, Szpital połowy, Powolny dojazd do centrum -

14.30; Zakochany Szekspir (USA 15) - 16.45,

18.45; Masz wiadomość (USA 15) - 20.50 .

O POD BARANAMI (Rynek Gł. 27, tel.423-07-

68): Życie jest piękne (wł. 15)-11.30,13.30,

18.15; Przełamując fale (duń.-szw.-fr.-hol.-

norw. 18)-15.30; Idioci (duń. 18)-20.30.

O ROTUNDA dolby digital (Oleandry 1): Cele­

brity (USA 15)-18, 20.

O SFINKS (os. Górali): Ulotna nadzieja (USA

15)-17; Powódź (USA 15)-19.

'■> WAN DA - dolby stereo SR, niepełnospraw­
ni (św. Gertrudy 5, tel. 422-1455): Godziny

szczytu (USA 15) -11.30,16,20.30; Celebrity

(USA 15)-13.30,18.

O WRZOS (Zamojskiego 50): Teatr „Para­

od pracy)' inf. o AIDS-958 (całodobowy)' dla

chorych na AIDS - 421-9657 (cz. 1512) • dla

osób przeżywających kryzysy osobiste—65551-

77 (wt, śr, pt 1619) • dla chorych wenerycznie -

26669-51 (9-17) (oprócz sb. i nd.)' dla kobiet

po amputacji piersi - 422 -99-00 wew. 235 (pn-

pt 1512.30)' dla uzależnionych odjedzenia -

423-2558 (pn.-pt 20.3 522.30) • tel. zauf. Wydz.

Kryminalnego Komendy Miejskiej - 6151997

O SKAWINA • Dla ludzi uzależnionych - 276

1744 (cz.- pt 1619)

V LECZNICE DLA ZWIERZĄT
J KRAKÓW

• Pomoc chorym zwierzętom - 422-04-72,429-

9241 w godz. 19-7; • PogoL Weterynaryjne ca­
łodobowe - Beskidzka 4c, tel. 6555533, (leczni­
ca pn.-pt. 520, sb., nd., święta 9-13)' Pog. i lecz­

nica całodobowa - Centralna 41, tel. 643-53-08

• Brodowicza 13, tel. 411-28-67 (pon. -pL 520,

sob.- nd. 8-20 z przerwą od 14-16, nagłe wypad­
ki - pomoc całodobowa • Łużycka 55, tel. 655

3670 (pn.pL 1619.30, sb., nd. 1618), wizyty

dom. po 20. • Chłopska 2a, tel. 65883-65 (non-

stop)

3 WIELICZKA

• Pankiewicz Lech i Sp. tel. 27814-86 (non-stop)
D USYPIANIE ŚLEPYCH MIOTÓWZA DARMO

(bezdomnych): • Wawrzyńca 27 pn., śr.,pL 1519,

wt, czw. 514.; Łużycka 55 (pawilon), tel. 65433-

61,1619.30 (pn.-pt 1619.30, sb., nd. 1618)

O TOW. OPIEKI NAD ZWIERZĘTAMI
O KRAKÓW (Floriańska 53) - 421 -77-72

KRAKÓW - Szlak 73a, tel. 633-51-54,632-38

14 (wt. 13-15, czw. 1618) • inf. dotyczące pra­
wa, gospodarki, organizacji i stowarzyszeń,

spraw administracyjnych, mieszkaniowych itp,

bezpłatne doradztwo w zakresie przysługują­
cych mieszkańcom praw, w sprawach rodzin­

nych, pomocy społecznej, pracy itp.

wan”: Calineczka - 12; Psychol (USA 18) -

16; Lolita (USA 15) - 17.45; Truman show

(USA 15)-19.45.

O PARADOX (Krowoderska 8): DKF Grek

Zorba - 16; Do utraty tchu -18.30; Zagu­
biona autostrada (USA) - 20.05.

O SKAWINA - Piast: Masz wiadomość

(USA 15) - 13.15; Charakter (hol. 15) - 16;

Dawno temu w trawie (USA b.o.) -18.15.

O MYŚLENICE - Muza (Piłsudskiego 20):

Miasto aniołów (USA 15) -19.

Pozostałe kina jak w sobotę

O KOMNATY KRÓLEWSKIE (wt., śr., czw.

9.30-15, pt. 9.30-16, sob. 9.30-15, nd. 10-15

(nd. wstęp wolny). Bilety 6 zł. i 3 zł. ulg.:
• „Sztuka cenniejsza niż złoto...” (wgodz. 10-

15, wejście o pełnych godzinach, liczba osób

ograniczona do 10 osóbjednorazowo, bilety

4 zł. i 3 zł. ulg. wraz z usługę przewodnickq)

O WAWEL ZAGINIONY (wt., pt. 9.30-16.30,

śr., cz. 9.30-15, pt. 9.30-16, sb. 9.30-15, nd.

10-15 (nd. wstęp wolny). Bilety4 zł. i2zł. ulg.

O SKARBIEC KORONNY (wt., śr., czw. 9.30-

15, pt. 9.30-16, sb. 9.30-15, nd. 10-15 (nd.

wstęp,wolny). Bilety 6 zł. i 3 zł. ulg.

O ZBROJOWNIA (wt., śr., czw. 9.30-15, pt.

9.30-16, sb. 9 .30-15, nd. 10-15 (nd. wstęp

wolny). Bilety 6 zł. i 3 zł. ulg.

O KATEDRA (pn.-sb. 10-15, nd. 12.15-15)
O GROBY KRÓLEWSKIE i DZWON ZYGMUN­

TA (pn.-sb. 10-15, nd. 12.15-15)

O NARODOWE

O GMACH GŁÓWNY

(al. 3 Maja 1, tel. 634-33 -77); (wt., czw., pt.,

sb., nd. 10-18, śr. 10-18 nd. wstęp wolny-

tylko na galerie stałe): • Sztuka polska XX

wieku • Gal. Broni i Barwy; • Gal. Rzemiosła

Artystycznego • „Picasso, Leger, Nolde, Arp,

Miro i inni. Sztuka naszego wieku z Kolekcji

Wiirth" (do 11.04) • Mikołaj Kopernik i inni

uczeni UJ - gośćmi MN w Krakowie

O SUKIENNICE (Rynek Gł. 1/3, tel. 422-11-

66) (wt-śr. 10-15.30, czw. 10-18, pt. -nd. 10-

15.30, nd. wstęp wolny): • Galeria Sztuki

Polskiej XIX w.

O XX. CZARTORYSKICH (św. Jana 19, Arsenał, Pi-

jarska 8, tel. 422-5566,421-26-51) (wt-czw. 10-

15.30, pt 9-17, sb.-nd. 10-15.30, nd. wst wolny):
• Gal. Sztuki Starożytnej • Pamiątki z dziejów

Polski od XIV-XVIII w • Gal. mai. Zachodnioeuro­

pejskiego • Zbrojownia ■ Pamiątki puławskie •

Gal. Europejskiego Rzemiosła Artystycznego

O DOM JANA MATEJKI (Floriańska 41, tel.

422-59-26); (wt.-cz. sb., nd. 10-15.30, pt.

10-18, nd. wstęp wolny): • ekspozycja sta­

ła • Bliski i Daleki Wschód w kolekcji Ja­

na Matejki

O MŁODZIEŻOWA IZBA INFORMACYJNA

• Basztowa 5, tel.: 4296569, pn., pL (1514), wt,

śr., czw. (1817). Bezpłatne porady w zakresie

kształcenia, rozwiązywania problemów szkolnych

i życiowych, przepisów prawa, problemów zdro­

wotnych, możliwości spędzania czasu wolnego,

O POGOTOWIE GAZOWE

V KRAKÓW -992,6555536

O POGOTOWIE ENERGETYCZNE

O KRAKÓW: • Śródmieście-421-2749 • Kro­

wodrza-633-0697 • Nowa Huta-64412-10

• Podgórze-65621-55

O POGOTOWIE WODOCIĄGOWE
O KRAKÓW: • Krowodrza-422-92-05 • Nowa

Huta - 6482861 • Podgórze - 65553-98'

Śródmieście-422-92-05

O POGOTOWIE CIEPŁOWNICZE

V KRAKÓW - 993,6443846,6441872,655

4061

& POGOTOWIE DŹWIGOWE

O KRAKÓW - 411-02-22,411-5340,64423-08

O POGOTOWIE ELEKTRYCZNE

P KRAKÓW: • Cieplne MPEC- 993 • Nowa

Huta-64419-69

P POMOC DROGOWA

P KRAKÓW

• Całodobowa - 9631 • PZU - 421-5861;

PZMot-981; • Inne: 4116696,643-7689; 421-

1821; 421-1821,4234145,6364407; 421-18

21; 267-2102, (090) 31-9693; 412-2469,645-71-

27; 6484542; 633-5743; 647-27-94; 262-1557 i

6483046 (całodobowa, autoplatforma)

O KOMĘNDA WOJEWÓDZKA POLICJI

0 KRAKÓW (Mogilska 109) - 6155510

0 ŻANDARMERIA WOJSKOWA

Ó KRAKÓW - 6134061 (całodobowy)

Polecamy
Na wielkim

ekranie
„Negocjator”

rei. Gary Gray
Kino „Mikro”

— Na taki film czeka się cały
rok — wypadałoby krzyknąć po
wyjściu z kina! Doskonale za­
grany i wyreżyserowany „Ne­
gocjator" to sensacjajak się pa­
trzy. Nie brak w niej bowiem

sprawdzonych wzorców kina

akcji (rywalizacja dwóch rów­
norzędnych „przeciwników"),
sporo też tu nowych, pionier­
skich pomysłów. Bodaj po raz

pierwszy oglądamy bowiem

policjanta Dannyego Romana,
specjalistę od pertraktacji z ter­
rorystami, który w desperacji
bierze zakładników. Gra go Sa­
muel L. Jackson, więc emocji
nie brak. Również dzięki Kevi-
nowi Spaceyowi, który wcielił

się w postać innego negocjato­
ra, Chrisa Sabiana. Oglądając
ten duet mniej uwagi zwraca­
my na świetne efekty pirotech­
niczne, których naprawdę jest
tu pod dostatkiem. (ART)

Muzycznym
traktem

Muzyka Sielskichs

Teatr Bfickleina (Lubicz 5a)
zaprasza w niedzielę o godz.
19 na film Neila Jordana

„Chłopak rzeźnika" (Irlan-
dia/USA 1997). W tym, po­
wstałym na podstawie powie­
ści Pat McCabe'a obrazie wy­
stąpią m.in. Eamonn Owens
i Sinead o'Connor w roli Naj­
świętszej Panienki.

„Chłopak rzeźnika" to przy­
powieść o tym, jak okrutne

potrafią być dzieci, kiedy do­
rośli odbierają im dzieciń­
stwo. Od słynnego „Władcy
much" Petera Brooka obraz
ten różni klimat czarnej ko­
medii, irlandzkiego humoru
i postmodernistycznej iluzji
świata telewizji, który dla bo­
hatera jest równie realny, jak
światjego dzieciństwa.

Na naszych Czytelników
czekają przed seansem dwa

podwójne zaproszenia na ha­
sło ,GK'. (mar)

Pasaż

teatralny
„Recital Beaty Rybotyckiej”

Dziś o godz. 19 na Scenie
STU wystąpi Beata Rybotycka
ze recitalem pieśni Jana Kante-

go Pawluśkiewicza. Artystka
jest na scenie sama. Smuga
światła wylania z ciemności jej
sylwetkę, spowitą w prostą,
bezpretensjonalną, białą su­
kienkę. Gdy śpiewa „Walca we­
selnego" jest wcieleniem nie­
winności i subtelności. Miłość

wyśpiewana przez nią w pierw­
szej części spektaklu emanuje
delikatnością, wzrusza i pocią­
ga. Kiedy opowiada o narodzi­
nach dziecka, ogarnia ją ja­
sność, podobna do tej jaka na­
dejdzie w finałowym „Psalmie
porannym", chwalącym stwór­
cę. Bez zbędnych gestów, cho­
reograficznych układów aktor­
ka przez cały wieczór przykuwa
uwagę słuchacza, który podąża
z nią w krainę miłości.

Rybotyckiej akompaniował
zespól muzyczny w składzie:
Stanisław Pawlik, Tomasz Gó­
ra, Alicja Góra, Grzegorz Gry-
boś, Andrzej Cudzich i Jan Jar-

czyk (autor aranżacji). (MSZ)
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Echo

Krakowa u

Przed IV ligą

Walka

W walce o awans do III ligi liczq się już praktycznie tylko dwa

zespoły. Proszowianka i Wisła II znacznie odstajq od reszty
stawki i trudno sobie wyobrazić, by ktoś inny niż jedna z tych
drużyn w przyszłym sezonie występowała na boiskach III ligi.

Czy piłkarze Proszowianki (na zdjęciu podczas scenka z meczu z

Garbarnię) odniosą kolejne zwycięstwo?

p •

■i.

Fot. Marcin MAKÓWKA

o III ligę trwa

W najbliższej kolejce za­
równo Proszowianka jak
i Wisła II grać bądą na swo­
ich boiskach. Przed trudniej­
szym zadaniem stoją pod­
opieczni trenera Jana Cy-
niewskiego. Do Proszowic

wybiera się bowiem trzecia

drużyna w tabeli, BKS Boch­
nia. Bocheński ma najmniej­
szy dystans do czołówki i je­
żeli w ogóle liczy na włącze­
nie się do rywalizacji

Gra klasa okręgowa

Najciekawiej
w Dobczycach?

Przed nami spotkania XIX kolejki klasy okręgowej. Kilka me­
czów tej serii zapowiada się bardzo ciekawie. Liderujqcy w ta­
beli Niedźwiedź wybiera się do Dobczyc gdzie zmierzy się z tam-

tejszq Rabq.

Co prawda zawodnicy z Do­
bczyc nie grają w tym sezonie

rewelacyjnie i bronią się
przed spadkiem, ale w ostat­
niej kolejce pokazali ile zna­
czy determinacja. Remis
z Prokocimiem oznacza, że

trzeba na Rabę uważać
i Niedźwiedź na pewno nie je-
dzie jakpo swoje.

Druga w tabeli Skalanka po­
dejmuje na własnym boisku

rezerwy Cracovii. Może to być
bardzo ciekawe widowisko,
gdyż „pasy" radzą sobie w tym
sezonie całkiem nieźle i zajmu­

o awans to jest to dla niego
ostatnia szansa. Porażka
w Proszowicach przekreśla
jakiekolwiek marzenia za­
wodników z Bochni o awan­
sie do III ligi. Gospodarze
niedzielnego meczu nie mogą
sobie jednak pozwolić na

stratę punktów, gdyż czują
na sobie oddech „Białej
Gwiazdy". Ta ostatnia w nie­
dzielę podejmować bądzie
Karpaty. Sieprawianie spisu­

ją pozycję w górnej części tabe­
li.

Z walki o czołowe pozycje
nie rezygnuje Orzeł Piaski
Wielkie. Ostatnio piłkarze tej
drużyny pokonali na własnym
boisku Gościbię Sułkowice 2:0.
Teraz też będą mieli ciężką
przeprawę, gdyż ich rywalem
będzie groźna dla każdego Wę-
grzcanka.

Prokocim, który wiosną pre­
zentuje zmienną formę grać
będzie na wyjeździe z Borkiem.
Ciekawe czy zawodnicy tej
ostatniej drużyny otrząsnęli się

ją się w tym sezonie raczej
przeciętnie i remis wywiezio­
ny z Reymonta byłby ich
wielkim sukcesem. Nie ozna­
cza to, że podopiecznych
Adama Musiaia czeka łatwe
zadanie. Pamiętać przecież
trzeba, że zagrają oni z Kar­
patami bez zawodników
z ławki rezerwowych pierw­
szego zespołu, który swoje
spotkanie rozgrywa w nie­
dzielne popołudnie. Jeśli jed­
nak przy Reymonta poważ­
nie myślą o awansie, to mu­
szą ten mecz wygrać.

Z innych spotkań ciekawie

zapowiada się konfrontacja
Wieczystej -Fudalej z Alwer­
nią. Szczególnie ta pierwsza
drużyna spisuje się bardzo
dobrze w tegorocznych roz­
grywkach i jest faworytem
najbliższego meczu.

Garbarnia podejmować
będzie (tym razem na boisku

Borku) Wolanię Wola Rzę-
dzińska. Goście to niewygod­
ny przeciwnik, ale „brązowi"
powinni dać sobie z nimi ra­
dę.

I wreszcie ostatni mecz.

W Krzeszowicach zmierzą
się miejscowy Świt ze Star­
tem Nowy Sącz. Mimo iż Świt
nie przypomina już drużyny
z przed kilku sezonów, gdy
występował w III lidze, to

z outsiderem IV ligi powi­
nien sobie poradzić.

(BK)

już z po laniu jakie otrzymali
w ubiegłej kolejce od drużyny
Cracovii U.

Clepardia, która po spadku
z IV ligi stała się średniakiem
w klasie okręgowej tym razem

spotka się ze Strażakiem w Ko-
kotowie. Obie drużyny prezen­
tują podobny poziom. Za go­
spodarzami, przemawia jednak
atut własnego boiska. Ciekawe
kto wyjdzie zwycięsko z tej
konfrontacji?

Ósma w tabeli Gościbia Suł­
kowice podejmować będzie
przedostatnie Podgórze. Nie

będzie to na pewno dla sulko-
wiczan łatwy mecz. Wiadomo

przecież jak gra się z drużyna­
mi walczącymi o utrzymanie.

Spotkanie Wiślanki Grabie
z Gdovią będzie pojedynkiem
sąsiadów w tabeli. Zważywszy,
że obie drużyny mają jedynie
punkt przewagi nad strefą
spadkową na pewno wałka bę­
dzie ostra, a ewentualny zwy­
cięzca złapie trochę oddechu.

Zacięte spotkanie powinni
zobaczyć również kibice
w Skotnikach. Miejscowa Po­
goń, która walczy o utrzyma­
nie, podejmować będzie outsi­
dera tabeli, Nadwiślańkę Nowe
Brzesko. Na pewno kibice go­
spodarzy nie dopuszczają myśli
o tym, że ich pupile mogę tego
meczu nie wygrać.

(BK)

Najmłodsi hokeiści

po sezonie

Efektowny
koniec

Minęło już wprawdzie tro­
chę czasu od momentu zakoń­
czenia hokejowego sezonu

przez najmłodszych zawodni­
ków Cracovii, ale warto po­
wrócić jeszcze do ich doko­
nań. Zajęli oni czwarte miej­
sce w rozgrywkach grupy ma­
łopolskiej. Pierwsze było Pod­
hale Nowy Targ, drugie KTH

Krynica, trzeci zaś STS Sanok.
Jednak nie należy się sugero­
wać za nadto wynikami.

Najważniejszą sprawą dla

tych adeptów hokeja jest bo­
wiem to, .by za 10 - 15 lat grali
dobrze w drużynach senior-
skich. Do końca marca lodo­
wisko „Krakowianki" było za­
mrożone i mogły odbywać się
na nim treningi. Miłym ak­
centem na pożegnanie sezonu

był towarzyski pojedynek
Cracovii i Podhala

— Grali głównie najmłodsi
— mówi trener żaków Cęaco-
vii Antoni Montean — z klas
I - IV, m.in Zuzia Chadzińska.
Goście mieli w swym składzie
aż cztery dziewczynki. Był to

dla nas udany mecz, bowiem

wygraliśmy 6:3. W rzutach

karnych też okazaliśmy się
lepsi, również zwyciężając
6:3. Są nadzieje: np. bracia
Marcin i Łukasz Kopczyńscy
— pochodzący ze znanej ro­
dziny Kopczyńskich, w której
Włodzimierz to były zawodnik
i trener hokejowy, a Adam —

były reprezentant Polski. Są
też utalentowani: Przemysław
Dobrzycki, Jakub Kamyk, Fi­
lip Filipowicz, Leszek Nowak,
Filip Bujak, Jarosław Lima­
nowski, który strzelił pierw­
szą bramkę. Także syn dobrze

znanego sympatykom Craco-
vii Artura Muchy — Patryk
(I klasista), który wraz z Zuzią
tworzył atak. Teraz lodowisko
zostało rozmrożone, więc
z końcem kwietnia ustawiamy
na hali bramki i bądziemy
grać używając rolek i piłeczki
— to doskonała zaprawa
przed lodowymi zmaganiami.
Mam grupę około 40 zawodni­
ków, w tym 24 najmłodszych.

Niektórzy przejdą do dru­
żyny juniorów, to VII-klasiści,
którzy wejdą w skład zaple­
cza, gdyż różnica wiekowa

między nimi, a juniorami jest
zbyt duża. Ale brakuje nam

pośrednich roczników — nie

mamy drużyn młodzików i ju­
niorów młodszych. Najważ­
niejszajest praca z I, II i III —

klasistami, dobrze prowadzo­
na od podstaw, da efekty za

kilka lat.
(Żuk)

Z życia TKKF

Turniej
piłkarzy
amatorów

Ognisko Towarzystwa
Krzewienia Kultury Fizycznej
„Opty" zaprasza serdecznie

piłkarzy amatorów (od 18 lat)
na turniej drużyn pięciooso­
bowych.

Odbędzie się on w niedzielę
18 kwietnia na asfaltowym
boisku szkoły podstawowej
nr. 117 w Nowym Prokocimiu.

Zapisy 13 i 17 kwietnia
w godz. 16 — 20 na ul. Teligi
18/26.

Wanda w Krośnie

Baliński

po drugiej stronie
Ciekawie zapowiada się najbliższy mecz żużlowców Wandy.

Jadq oni do Krosna na spotkanie z drużynę 1525 Leżajsk. Zwy­
cięstwo krakowian w pierwszej kolejce z ŁTZ-em Łódź rozbudzi­
ło nadzieje kibiców.

Ale wiadomo, że w żużlu

własny tor daje przewagę go­
spodarzom, a na wyjazdach
„idzie" znacznie trudniej. Naj­
bliższy mecz to test dla nowej
drużyny trenera Józefa Kafla
Jeśli krakowianie wygrają —

można będzie wiązać z nimi

nadzieje, np. na awans do czo­
łowej „szóstki". Wanda awizuje
następujący skład: 1. Dariusz
rachwalik, 2. Wojciech Żuraw­
ski, 3. Mikołaj Kokin, 4. Miro­
sław Daniszewski, 5. Attila Ste-

fani, 6. Paweł Włodarczyk.
W porównaniu do składu
z pierwszego meczu nastąpiła
jedna istotna zmiana. Słabo

spisującego się Mirosława Kor­
bela zastąpił Wojciech Żuraw­
ski. Czy przyniesie to sutek
w postaci zwycięstwa? Jeśli

formę utrzyma Rachwalik

(zdobyty komplet punktów
spotkaniu z ŁTŻ-em), Żuraw­
ski okaże się prawdziwym
wzmocnieniem, a obcokrajow­
cy zrobią swoje — nie powinno
być źle. Martwi jednak słaba

postawa młodzieżowca — Paw­
ła Włodarczyka. Ale na tej po­
zycji trener Kafel ma niewiel­
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Piłka nożna

I liga: Wisła — Ruch Ra­
dzionków, niedziela godz.
15.15, stadion przy ul. Rey­
monta.

II liga: Hutnik — Fameg
Radomsko, sobota godz.
15.30, stadion przy ul. Pta-

szyckiego.
III liga: Cracovia — Pogoń

Leżajsk, niedziela godz. 12,
stadion przy ul. Kałuży.

Dalin Myślenice — Wisłoka

Dębica niedziela godz. 15,
stadion w Myślenicach na Za-
rabiu.

IV liga: Wieczysta-Fudalej
— Alwernia, sobota godz. 13,
stadion przy ul. Chałupnika.

Świt Krzeszowice — Start

Nowy Sącz, sobota godz. 15,
stadion w Krzeszowicach.

Wisła II — Karpaty Sie­
praw, niedziela godz. 11,
boczne boisko Wisły.

Garbarnia — Wołania Wola

Rzędzińska, niedziela godz.
12, stadion Borku. Proszo­
wianka — BKS Bochnia, nie­
dziela godz. 15, stadion
w Proszowicach.

V liga: Gościbia Sułkowice
— Podgórze (s. 16), Strażak
Kokotów — Clepardia (s. 16),
Borek — prokocim (s. 16), Ra­
ba Dobczyce — Niedźwiedź

(s. 16), Orzeł Piaski Wielkie
— Węgrzcanka (s. 16.30),
Skalanka - Cracovia n (n.
15), Pogoń Skotniki — Nadwi-
ślanka Nowe Brzesko (n. 16),
Gdovia — Wiślanka Grabie

(n. 16).
Klasa A, grupa I: Zwierzy­

niecki — Grębałowianka (s.
15), Wisła Czernichów —

Kmita Zabierzów (s. 15.30),
Wanda — Liszczanka (s. 16),
Dąbski -- Hutnik II (n. 11),
Wawel. II — Krak-Gamma-

Dragon (n. 11), Lotnik Kry­
spinów — Nadwiślan (n. 11) ,

Sparta Skrzeszowice — Słom-
niczanka (n. 14); grupa II:
Bieżanowianka — Czarni Sta-

niątki (s. 15), Prądniczanka —

kie pole manewru — w odwo­
dzie pozostają: Marcin Rudzki
i Dariusz Grudniak.

Gospodarze w piątkowe po­
łudnie nie mieli jeszcze ustalo­
nego składu, a dokonać tego
zamierzali po wczorajszym tre­
ningu. Wiadomo jednak, że na

pewno wystąpi Dariusz Baliń­
ski. Postać doskonale znana

w Krakowie, z racji ubiegło­
rocznych występów w Wan­
dzie. Pan Darek był prawdzi­
wym liderem zepołu, nie zawo­
dził prawie nigdy. Czy teraz

przyczyni się do porażki byłej
drużyny, w której zostało już
niewielu jego kolegów z zeszłe­
go roku? Ponadto krośnianie

mają w składzie tej klasy za­
wodników co: Bogdan Ciupak,
Ireneusz Kwieciński, Antoni

Skupień oraz trójkę obcokra­
jowców: Duńczyka Jana An­
dersena, Rosjanina Siergieja
Cziekmariowa i Węgra Roberta

Nagya. W poprzedniej kolejce
ulegli na wyjeździe LKŻ-owi
Lublin 38:51. Siły wydają się
być wyrównane, a więc znajo­
mość toru może być czynni­
kiem decydującym. (Żuk)

Podgórze H (n. 11), Wisła

Niepołomice — Kabel II (n.
14), Czarnochowice — Orzeł
II Piaski Wielkie (n. 15), Zryw
Szarów — Bronowianka (n.
15), Wolni Kłaj — Rożnowa

(n. 15), Puszcza Niepołomice
— Piłkarz Podłęże (n. 15);
grupa III: Staw Polanka -

Skalnik Trzemeśnia (n. 14),
Clavia Świątniki Górne — Pa-

sternik Ochojno (n. 15), Gar­
barnia II — Skawinka (n. 15,
mecz w Skawinie), Zielonka

Wrząsowice — Armatura (n.
15), Krakus Swoszowice —

Dziewiarz/Cypis Tyniec (n.
15), Pcimianka — Iskra Krzę­
cin (n. 15), Grodzisko Racie­
chowice — Tempo Rzeszotary
(n. 15).

I liga kobiet: Podgórze —

AZS Wrocław (n. 13)

Siatkówka

II runda play off siatkarek:
Wisła — Augusto Kalisz, so­
bota godz. 17, ewentualnie
niedziela godz. 11, hala przy
ul. Reymonta.

Piłka ręczna

I liga kobiet, seria B: Craco-
via — AZS-AWF Poznań, so­
bota godz. 16.30, hala Wawelu

przy ul. Głowackiego.
I liga mężczyzn, seria B:

Hutnik — MSPR Łódź, sobota

godz. 17.30, hala przy ul Pta-

szyckiego.

Pływanie

Pływacki Puchar Krakowa,
sobota godz. 9, niedziela godz.
9, basen Korony przy ul. Kal-

waryjskiej.

Biegi przełajowe

Finałowe zawody w bie­
gach przełajowych z cyklu
Grand Prix, sobota godz. 11,
tereny AWF i okoliczny park

(bk)


